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Premier Donald tusk w Łowiczu
optymistycznie mówił
o gospodarce. str. 20-21

czy boisko w Pacynie
po deszczu zmieni się
w basen. str. 5

Pacyna – Płock | Maria wodzyńska nie będzie przepraszać radnych

Władza musi być 
otwarta na krytykę
Sąd Okręgowy w Płocku w piątek 2 sierpnia zmienił wyrok Sądu Rejonowego w Sochaczewie 
i uniewinnił mieszkankę Pacyny Marię Wodzyńską. Wyrok jest prawomocny. 

Sąd uznał, że słowa „złodzie-
je i oszuści” mają charakter ob-
raźliwy, ale radni jako osoby 
publiczne, zaangażowane w ży-
cie polityczne, muszą się liczyć 
z nieprzychylną oceną, czasa-
mi nawet obraźliwą, bowiem 
to od ich decyzji zależą ważne 
dla lokalnej społeczności spra-
wy. Zdaniem sądu wypowiedź 
Marii Wodzyńskiej podczas sesji 
28 lutego 2012 roku, gdy roz-
strzygały się losy zamknięcia 

szkoły w Skrzeszewach, mieściły 
się w granicach swobody wypo-
wiedzi i krytyki. 

złodzieje, oszuści, 
tchórze
Te słowa padły po zakończe-

niu sesji 28 lutego 2012 roku, gdy 
rada podejmowała uchwałę o li-
kwidacji szkoły, która – jak się 
niedawno okazało – została pod-
jęta niezgodnie z prawem. Rodzi-
ce, którzy przyszli na sesję, byli 
oburzeni, że nie doszło wcze-
śniej do spotkania z nimi, co im 
obiecywano. O terminie sesji, 
na której podejmowano uchwa-
łę o zamiarze likwidacji szkoły 
w Skrzeszewach, też ich nikt nie 

powiadomił. Na sesji nie zostali 
dopuszczeni do głosu. Takie za-
chowanie wywołało olbrzymie 
emocje i oburzenie lokalnej spo-
łeczności. 

Większość radnych gminy 
Pacyna poczuła się tymi słowa-
mi obrażona i złożyła pozew do 
sądu przeciwko Marii Wodzyń-
skiej. Podpisało się pod nim dwu-
nastu radnych: Alojzy Ciećwierz, 
Jan Durmaj, Piotr Kołodziej-
czyk, Stanisław Kołodziejczyk, 
Barbara Kowalska, Beata Ko-
walska, Roman Lisiecki, Paweł 
Nowicki, Maria Obidowska, Ma-
ria Olszewska, Ryszard Rudzki 
i Andrzej Świerczyński. Sąd Re-
jonowy w Sochaczewie uznał, 

że Maria Wodzyńska, używając 
słów „złodzieje, oszuści” obrazi-
ła radnych. Sprawę warunkowo 
umorzył na okres jednego roku 
celem próby. Od tego wyroku od-
wołała się Maria Wodzyńska.

zburzyła włodarzom 
święty spokój
– To próba zastraszenia mnie 

i innych mieszkańców, by w przy-
szłości nie ośmielali się krytyko-
wać władzy, bo zostaną ukarani 
– mówiła w Sądzie Okręgowym 
Maria Wodzyńska. – Uczestni-
cząc aktywnie w obradach sesji, 
dopominając się o przekazywa-
nie jawnych informacji dla społe-
czeństwa, zburzyłam włodarzom 

gminy i radnym święty spo-
kój, który mieli od kilku kaden-
cji. Stałam się niewygodna, sta-
łam się wrogiem, którego trzeba 
zwalczyć. Do tej pory mieszkań-
cy, którzy przychodzili na sesje 
i chcieli zabrać głos w ważnych 
dla nich sprawach, byli traktowa-
ni jak intruzi.  str. 2

Żychlin | wyruszyli na Jasną Górę

Niosą intencje 
własne i innych
Z grupą cytrynową 
z Żychlina na szlak 
18. Łowickiej Pieszej 
Pielgrzymki Młodzieżowej 
na Jasną Górę 
w Częstochowie wyruszyły 
czterdzieści trzy osoby. 

Kolejnych kilkadziesiąt osób 
wędrowało z pielgrzymami je-
den dzień, do Łowicza. Na cze-
le ksiądz Konrad Zawiślak oraz 
proboszcz Wiesław Frelek. Od 
wtorku „Cytrynowi” wędrują 
z łowicką pielgrzymką. W Czę-
stochowie mają być 14 sierpnia, 
by dzień później uczestniczyć 
w uroczystościach Wniebowzię-
cia Najświętszej Marii Panny.

Pątnicy wyruszyli na szlak 
po uroczystej porannej mszy 
świętej o godzinie 7 rano. 

– Wyruszacie do sanktu-
arium, by polecać własne sprawy 
i innych, ale nie zapominajcie też 
o modlitwie za Kościół i parafi an 

– mówił do zebranych ks. Wie-
sław Frelek. – Życzę wam, byście 
w pokoju, zdrowiu i z radością 
wrócili do domów.

Bagaże grupy cytrynowej 
wiózł wynajęty przez pielgrzy-
mów samochód. Wyszło taniej, 
tylko 40 zł wpisowego.

Pielgrzymów żegnali najbliżsi. 
Wielu mieszkańców wędrowało 
z pielgrzymami ulicą Narutowi-
cza, Żeromskiego, przez Busz-
ków, kilka kilometrów. Było gło-
śno, śpiewali, grali na gitarach. 
Od początku serdecznie witani 
przez okolicznych mieszkańców, 
którzy pozdrawiali piechurów, 
którzy odważyli się, by w 10 dni 
pokonać ok. 270 km.

– Wysiłek na pewno przed 
nami potężny, ale Bóg nas pro-
wadzi i pozwoli dojść, pokonać 
po drodze słabości – powiedzia-
ła Gabriela Kwiatkowska, która 
w pielgrzymce z Żychlina idzie 
po raz czwarty. Była w 2006, 
2007, 2010 i teraz. str. 3

DoRota
GRĄBczeWSKa
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rutyna w wykonywaniu 
funkcji nie jest 
wskazana. Na 
przestrzeni lat ludzie 
się zmieniają, czasy się 
zmieniają.

Z muzyką i śpiewem wyruszyli w poniedziałek pielgrzymi z Żychlina. wędrowali ulicami miasta odprowadzani przez mieszkańców.

Gmina Bedlno 

Jacek G. 
znów jechał 
po pijanemu

Policjanci z Kutna w piątek 
po południu zatrzymali pijanego 
sekretarza gminy Bedlno Jacka 
G., który jechał swoim samocho-
dem marki Kia, mając 2 promile 
alkoholu w wydychanym powie-
trzu. 41-letni sekretarz już stra-
cił prawo jazdy, teraz odpowie 
przed sądem. Grozi mu kara do 
2 lat pozbawienia wolności. To 
nie są jedyne konsekwencje. 
6 sierpnia wójt gminy Bedlno 
Krzysztof Kołach podjął decyzję 
o zwolnieniu dyscyplinarnym se-
kretarza. To nie pierwszy przy-
padek, że sekretarz gminy jechał 
pod wpływem alkoholu.

Do zdarzenia doszło w piątek 
2 sierpnia o godz. 15.35, czyli 
pięć minut po zakończeniu pracy 
urzędników.

– Patrol policji, który akurat 
przejeżdżał, zobaczył podejrza-
nie jadącego kierowcę – infor-
muje Paweł Witczak, rzecznik 
Komendy Powiatowej Policji 
w Kutnie. – Samochód został 
zatrzymany, gdy już wyjeżdżał 
na krajową drogę 92.  str. 2
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Pacyna–Płock | Nie będzie przepraszać radnych

Władza musi być 
otwarta na krytykę

dokończenie ze str. 1
Ograniczanie swobody wypo-

wiedzi na sesjach to już norma. 
Do tego radni kłamliwie zezna-
li w sądzie, że nic nie wiedzieli 
o proteście mieszkańców Skrze-
szew, którzy nie chcieli zamy-
kania szkoły. Podjęli uchwałę  
o likwidacji placówki, którą Naj-
wyższy Sąd Administracyjny 
uznał za nieważną. A pan prze-
wodniczący rady rządzi gmi-
ną, jakby to był jego prywatny 
folwark – kończyła wypowiedź  
w sądzie pani Maria.

Kultura słowa i krytyki
– Trzeba patrzeć włodarzom 

na ręce, ale nie wolno używać 
obelżywych słów, bez wyzwisk 
– bronił racji radnych gminy Pa-
cyna ich adwokat. – Gdyby rad-
ni nie powiedzieli „stop” takiej 
postawie, następowałaby eskala-
cja agresywnych zachowań. Już 
widać pozytywny efekt podję-
tych działań. Państwo nagrywa-
ją sesje, to element demokracji, 
nie ubliżają. – Przewodniczącym 
Rady Gmina Pacyna jestem od 
20 lat i zawsze był spokój, tyl-
ko z państwem Wodzyńskimi są 
problemy – mówił w sądzie Sta-
nisław Kołodziejczyk. – To efekt 
gry politycznej, przegranej w wy-
borach o fotel wójta Mirosława 
Wodzyńskiego.

Trybunał Praw Człowieka  
w Strasburgu dopuszcza zdecy-
dowaną krytykę. – Mamy mnó-
stwo orzeczeń sądu ze Stras-
burga, który broni swobody 
wypowiedzi i dopuszcza kryty-

kę władz, nawet jeśli padają ob-
raźliwe słowa pod adresem osób 
z życia publicznego i polityków. 
Nie można stosować takiej samej 
miary, jak w stosunku do osób 
prywatnych – argumentowała 
decyzję sądu Iwona Wiśniew-
ska, sędzia Sądu Okręgowego  
w Płocku. – Jako radni jeste-
ście wystawieni na krytykę lo-
kalnej społeczności. Podczas se-
sji mieszkańcy mają prawo brać 
udział w debacie na tematy do-
tyczące ich spraw – podkreśla-
ła sędzia. – W tym przypad-
ku jest bardzo mało miejsca na 
ograniczanie wypowiedzi. Ist-
nienie szkoły w Skrzeszewach 
było bardzo istotne dla lokalnej 
społeczności. W demokratycz-
nym państwie ograniczanie pra-
wa do wypowiedzi mieszkańców 
na ważne tematy jest niedopusz-
czalne. To zasady otwartości  
i tolerancji. Niedopuszczenie do 
wypowiedzi wzbudziło emocje, 
padły ostre słowa, ale w grani-
cach dopuszczalnej krytyki.

Sędzia Halina Mieszkowicz, 
przewodnicząca 3-osobowego 
składu sędziowskiego, dodała 
jeszcze od siebie zdanie skiero-
wane do Stanisława Kołodziej-
czyka, który wcześniej podkre-
ślał, że jest przewodniczącym od 
20 lat. – Rutyna w wykonywaniu 
funkcji nie jest wskazana – tłu-
maczyła sędzia. – Na przestrze-
ni lat ludzie się zmieniają, czasy 
się zmieniają. Nie zawsze musi 
być tak, że tylko władza ma ra-
cję, trzeba wysłuchać, co mają 
do powiedzenia inni.� dag

Maria i Mirosław Wodzyńscy wraz ze swoim adwokatem Adamem 
Kotfasińskim w drodze do Sądu Okręgowego w Płocku 
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Gmina Bedlno | Sekretarz zwolniony dyscyplinarnie z pracy

Jacek G. znów
jechał po pijanemu

dokończenie ze str. 1

Alkomat wskazał 2 promi-
le alkoholu w wydychanym po-
wietrzu. Zawartość alkoholu we 
krwi 5 minut po wyjściu z urzę-
du wskazuje, że najprawdopo-
dobniej sekretarz musiał pić al-
kohol w urzędzie.

Informacja o zatrzymaniu 
szybko rozeszła się po gminie. 
Niektórzy już spekulowali, że 
winę ponosi wójt gminy, który 
niewłaściwie nadzoruje swoich 
pracowników. Tylko że w tym 
przypadku wójt Krzysztof Ko-
łach był na urlopie, a sekretarz 
Jacek. G. zastępował go.

Nie pierwsza wpadka
Jacek G. był sekretarzem gmi-

ny Bedlno od kilkunastu lat. 
Dwa lata temu też został zatrzy-
many, gdy jechał po alkoholu. 
Wtedy miał ok. 1 promila i za-
trzymała go policja z Łowicza, 
w pobliżu domu. Wtedy również 
sprawa była bardzo głośna, a Ja-
cek G., który wówczas również 
był radnym powiatowym z PSL, 
zrzekł się mandatu i stracił funk-
cję wiceprzewodniczącego Rady 
Powiatu Kutnowskiego. Wte-
dy pracy w urzędzie nie stracił, 
gdyż sąd potraktował go bardzo 
liberalnie, Postępowanie warun-
kowo umorzono, co oznacza, że 
w aktach nie był krany. Zgodnie 
z ustawą samorządową urzędnik 
nie może mieć wyroku skazu-
jącego za przestępstwo umyśl-

ne, a do takich należy jazda pod 
wpływem alkoholu. Wówczas 
wójt gminy Krzysztof Kołach 
sekretarza nie zwolnił.

Mieszkańcy gminy są zszoko-
wani zachowaniem sekretarza. 
– Już za pierwszym razem, gdy 
jechał pijany, powinien stracić 
pracę, bez sentymentów – uwa-
ża mieszkaniec Bedlna. – Gdyby 
pijany jechał zwykły człowiek, 
nie byłoby zlituj się. Całe szczę-
ście, że nikomu nic się nie sta-
ło, że nikt nie stracił zdrowia czy 
życia. Niby wykształcony czło-
wiek, a tak zachowuje się tak 
nieodpowiedzialnie.

Teraz ludzie przyznają, że kil-
ka dni temu widzieli pijanego 
sekretarza, jak jechał na skup 
ciągnikiem z trzema przyczepa-
mi rzepaku. Ale wtedy zabrakło 
ludziom odwagi, by zadzwonić 
po policję, choć wszyscy przy-
znają, że drżeli, by nie doszło  
do wypadku.

Radna gminy Bedlno, Geno-
wefa Piechocka z Pniewa, w po-
niedziałek powiedziała nam, że 
z mediów dowiedziała się o pi-
janym sekretarzu. 

– Jeśli faktycznie tak było, to 
mamy bardzo nieprzyjemną sy-
tuację – przyznaje pani radna. 
– Zachowanie sekretarza okry-
je złą sławą gminę Bedlno. Na 
pewno będziemy o tę sprawę 
pytać wójta podczas najbliższej 
sesji. To on podejmuje decyzje 
personalne w stosunku do swo-
ich pracowników.

Jacek Tarka, przewodniczący 
Rady Gminy Bedlno, nie chciał 
komentować zdarzenia. Tłuma-
czył się, że zajęty jest żniwami, 
a z wójtem w tej sprawie będzie 
rozmawiać dopiero w piątek.

Wójt szybko  
podjął decyzję
Krzysztof Kołach w czasie fe-

ralnych wydarzeń był na urlo-
pie, a sekretarz Jacek G. zastę-
pował go w obowiązkach. Do 
pracy wrócił we wtorek, 6 sierp-
nia. Nie chciał na ten temat roz-
mawiać, ale poinformował, że po 
południu na stronie internetowej 
BIP urzędu zostanie zamiesz-
czone oświadczenie. Czytamy 
w nim: „W związku ze skrajnie 
nieodpowiedzialną postawą se-
kretarza gminy Bedlno podją-
łem w dniu dzisiejszym decyzję 
o rozwiązaniu stosunku pracy  
w trybie art. 52 (zwolnienie dys-
cyplinarne). Zachowanie sekre-
tarza tym bardziej zasługuje na 
naganę i budzi społeczny sprze-
ciw, gdyż zastępował on mnie  
w pracy podczas mojej nieobec-
ności (urlop)”.

Tym razem reakcja wójta była 
natychmiastowa, bez pobłażliwo-
ści. Sekretarz nie odbiera telefo-
nu. W poniedziałek nie było go 
w pracy. Jak się dowiedzieliśmy, 
przebywał na zwolnieniu lekar-
skim. Zwolnienie dyscyplinarne 
zostanie mu wręczone zapewne, 
gdy skończy się zwolnienie le-
karskie.

– Jeśli osoba jest zwalniana 
dyscyplinarnie zwolnienie le-
karskie nie stanowi ochrony dla 
pracownika – wyjaśnia Kamil 
Kałużny, rzecznik Państwowej 
Inspekcji Pracy w Łodzi. – Za-
daniem pracodawcy jest, by sku-
tecznie wręczyć pracownikowi 
takie wypowiedzenie.

� Dorota Grąbczewska

Od autorki:
Pierwsza alkoholowa wpadka  

i utrata mandatu radnego, obawa 
o pracę widać pana sekretarza ni-
czego nie nauczyła. To inteligentny 
człowiek, ale najwyraźniej ma pro-
blem alkoholowy i potrzebuje po-
mocy. Zamiast kontrolować swoje 
zachowania i unikać prowadzenia 
pojazdów pod wpływem alkoho-
lu, po liberalnej decyzji sądu czuł 
się bezkarnie. Teraz stracił prawo 
jazdy, sąd zapewne nie będzie już 
tak pobłażliwy jak za pierwszym 
razem. Straci też pracę w urzędzie 
i niezłe wynagrodzenie (w 2012 
roku zarobił w UG Bedlno 92.495 
zł). Teraz będzie mógł się zająć tyl-
ko prowadzeniem 26-hektarowego 
gospodarstwa rolnego i hodowlą 
bydła. Brak prawa jazdy też utrud-
ni mu pracę na roli. W oświad-
czeniu majątkowym na koniec  
2012 roku wykazał, że ma do spła-
ty 155 tys. zł kredytu zaciągniętego 
na zakup sprzętu. Po utracie dobrej 
pracy już nie będzie to takie proste. 
Wykazał bowiem, że dochód z go-
spodarstwa to 45 tys. zł, ale żona 
pracuje.

Dobrzelin | Krajowa Spółka Cukrowa nie szuka sprawców strat

Uznali decyzję prokuratury 
o umorzeniu

Afera cukrowa w Krajowej 
Spółce Cukrowej oddział w Do-
brzelinie rozeszła się „po ko-
ściach”. Wprawdzie w styczniu 
KSC wskazywała, że na skutek 
działań byłych pracowników fir-
my spółka poniosła 177 tys. zł 
straty, ale teraz odstąpiła od wy-
ciągnięcia konsekwencji karnych 
w stosunku do tych osób. Nie od-
wołała się od decyzji Prokuratury 
Rejonowej w Kutnie o umorzeniu 
postępowania.

W międzyczasie spółka sama 
dokonała korekty pierwotnych 
odczytów proc. zanieczyszczeń 
i różnicą w odczytach obciąży-
ła rolników. – Zarząd Krajowej 
Spółki Cukrowej S.A., mając 
na uwadze uzasadnienie posta-
nowienia o umorzeniu śledztwa 
oraz fakt, iż spółka nie poniosła 
w ogólnym rozrachunku szkody 
materialnej, zdecydował o nie-
składaniu zażalenia na powyższe 
postanowienie – informuje nas 
Bogusław Mazur, rzecznik praso-

wy KSC. – Należy podkreślić, że 
spółka nie poniosła żadnej straty, 
plantatorom buraków cukrowych 
w związku z odbiorem surowca 
w kampanii 2013/2014 zostały 
wypłacone tylko kwoty im należ-
ne. Taki rozwój sytuacji, dotyczą-
cy naprawienia szkód, już dawno 
wszyscy przewidywali. Decyzja 
KSC tylko potwierdziła nasze 
przypuszczenia.

Przypomnijmy, że Prokuratu-
ra Rejonowa w Kutnie 24 czerw-
ca umorzyła śledztwo wszczę-
te 20 lutego w sprawie zaniżania 
zanieczyszczeń w próbkach bu-
raczanych, przez co Krajowa 
Spółka Cukrowa poniosła stratę 
ok. 177 tys. złotych. Prokuratura 
uznała, że dokonanie 1654 zmian 
u 534 plantatorów w systemie 
komputerowego zapisu wysoko-
ści zanieczyszczeń buraka Plan-
tacja SQL przez 4 pracowników 
Cukrowni Dobrzelin wprawdzie 
miało miejsce, ale nie wykazano 
działania umyślnego w celu osią-

gnięcia korzyści materialnej. Pro-
kuratura wykazała KSC kardy-
nalne błędy.

Prokuratura wykazała, że 
wprawdzie 4 pracowników dzia-
łu surowcowego miało uprawnie-
nia do nanoszenia korekt w zapi-
sach komputerowych, ale KSC 
nie opracowała wcześniej precy-
zyjnych zapisów, kiedy korekty 
mogą być dokonywane. Nie było 
wytycznych, jakie wyniki uzna-
wane są za nieprawidłowe. Nie 
było też procedury powtarzania 
prób w takich sytuacjach. Doku-
menty dotyczące procedur są do-
piero przez KSC tworzone.

– Dla mnie cała ta sprawa jest 
skandaliczna – przyznaje plan-
tator z gminy Żychlin. – Gdyby 
nie anonimowa informacja, KSC 
nie wiedziałaby nawet o stracie  
177 tys. zł. Skoro pracownicy 
nie zawinili, gdyż nie było od-
powiednich procedur, to ktoś  
w KSC powinien za ten bałagan 
odpowiedzieć. � dag

Rolnicze pożary
Spaliła się 
prasa i słoma

1 sierpnia w Skrzeszewach, 
gmina Pacyna, o godz. 15.16, 
zapaliło się zboże na pniu. Na 
miejsce wezwani zostali strażacy  
z OSP Skrzeszewy, OSP Pacyna 
i jednostka z PSP w Gostyninie.  
W akcji uczestniczyło 11 straża-
ków.

– Na miejscu okazało się, że 
pali się zboże, rżysko i pozosta-
wiona na nim słoma – informuje 
Mariusz Ostrowski, zastępca ko-
mendanta PSP w Gostyninie. – 
Dzięki szybkiej interwencji stra-
żaków opanowano ogień. Spaliło 
się tylko ok. 100 mkw.  rżyska.

Do zdecydowanie groźniejsze-
go pożaru doszło w niedzielę ok. 
godz 13.20 w Zleszynie, gmina 
Bedlno. Zapaliła się prasa do sło-
my i słoma. – Akcję gaśniczą za-
czął właściciel prasy za pomocą 
swojej gaśnicy – informuje Zdzi-
sław Pęgowski, rzecznik PSP  
w Kutnie. – Później pożar doga-
szały trzy zadysponowane zastę-
py z OSP Żychlin, OSP Śleszyn  
i OSP Pniewo. Stratę oszacowano 
na ok. 20 tys. zł. � dag

Żychlin | Jechał prawidłowo, ale zawinił

Feralne cofanie
2 sierpnia o godz. 22.15 na uli-

cy Łąkowej w Żychlinie doszło 
do wypadku. Kierujący Fordem 
Ka 25-letni mieszkaniec Żychli-
na podczas cofania nie zauwa-
żył nadjeżdżającego samocho-
du matki Fiat, którym kierował 
20-letni mieszkaniec powiatu 
płockiego. 

W wyniku zderzenia obaj 
kierowcy doznali złamań nosa.  

– W trakcie ustalania faktów poli-
cja stwierdziła, że 20-latek w po-
wiatu płockiego, który jechał pra-
widłowo, jest pijany – informuje 
Paweł Witczak, rzecznik KPP  
w Kutnie. – Alkomat wskazał  
1,5 promila alkoholu w wydycha-
nym powietrzu. Tym samym to 
on odpowie za zdarzenie. Grozi 
mu do 2 lat pozbawienia wolno-
ści i utrata prawa jazdy.�  dag
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Żychlin | Wyruszyli na Jasną Górę

Niosą intencje 
własne i innych

dokończenie ze str. 1

Wśród pielgrzymów spotka-
liśmy Stefana Janiaka z gmi-
ny Bedlno, który idzie w piel-
grzymce po raz szósty. – Kiedyś 
byłem złym człowiekiem – przy-
znaje. – Będąc w 2002 roku  
w szpitalu, usłyszałem Słowo 
Boże i wtedy coś się ze mną 
stało. Dziś jestem innym czło-
wiekiem. Udział w pielgrzym-
ce, wysiłek sprawia, że człowiek 
zmienia się wewnętrznie. Nale-
żę do Wspólnoty Mamry przy 
parafii w Bedlnie. Po przyjściu  
z Częstochowy tydzień do pra-
cy, a później jadę na 10-dniowe 
rekolekcje do Piasków Królew-
skich koło Warszawy.

Wśród pielgrzymów spotka-
liśmy kilka osób, które w piel-
grzymce łowickiej na Jasną 
Górę szły w maju. Teraz wędro-
wali tylko do Łowicza.

– Na Jasnej Górze byłam  
w maju, tak od 4 lat – mówi 
Anna Łopata. – Teraz idę tyl-
ko do Łowicza. Za to wybieram 
się na pielgrzymkę do Suserza, 
która też jest tradycją żychliń-
ską. Wyruszamy 15 sierpnia, do 
pokonania mamy tylko 20 km.  
W porównaniu z jasnogórską 
pielgrzymką to tak blisko.

Wiesława Wypych do Czę-
stochowy idzie po raz pierwszy, 
choć, jak przyznaje, do Łowi-

cza pielgrzymów odprowadzała 
kilka razy. – To była próba sił, 
czy wytrzymam. Teraz zdecydo-
wałam się, że wyruszę w dalszą 
pielgrzymkę. Jest za co dzięko-
wać Bogu i jest o co prosić – do-
daje kobieta.

Marcin Ciesielski przyznaje, 
że dzięki pielgrzymce człowiek 
odmienia swoje wnętrze. – Na-
szym politykom też by się przy-
dała taka droga, nabraliby dy-
stansu do swoich decyzji.

Oprócz pieszych pielgrzy-
mów wędrowała też grupka 
osób z rowerami. – Wybrałam 
się rowerem, by wrócić później 
z Łowicza – mówi Zofia Rut-
kowska. – To próba sił, na ile 
mnie stać. Patrycja Plewa, któ-
ra podczas pielgrzymki wędruje 
z gitarą, przyznaje, że idzie trze-
ci raz.

Józef Szymański z Dobrze-
lina, który wędrował w ponie-
działek z rowerem do Łowicza, 
przyznaje, że od lat chodzi na 
pielgrzymkę do Suserza, ale do 
Częstochowy jest daleko i jak na 
razie brakuje mu odwagi, by wy-
brać się w taką daleką drogę.

– Atmosfera podczas piel-
grzymki jest niepowtarzalna – 
przyznaje młoda dziewczyna. 
– Ludzie są życzliwi, pomaga-
ją sobie. Niesamowite jest, jak 
ludzie, których mijamy, uśmie-
chają się do nas, machają przy-
jaźnie, a nawet płaczą ze wzru-
szenia.

Przed pielgrzymami daleka 
droga w potwornym upale jaki 
jest zapowiadany i w deszczu.  
A jednak idą, choć czasami zmę-
czenie jest skrajne, następnego 
dnia znów będą wstawać rano, 
by iść dalej. Sami się czasami 
dziwią, skąd w nich tyle sił, by 
pokonać własne słabości.

� Dorota Grąbczewska

Pniewo – Ciechocinek | Miss na Wózku

Biżuteria i tablet  
od premiera dla Iwony 
4 sierpnia w muszli 
koncertowej ciechocińskiego 
Parku Zdrojowego odbył 
się finał wyborów Miss na 
Wózku, organizowany przez 
fundację Jedyna Taka. 

Wzięła w nich udział miesz-
kanka Pniewa Iwona Warzywo-
da. Wprawdzie nie zdobyła tytu-
łu Miss Polski, gdyż trafił on do 
Olgi Fiałkowskiej, ale sam udział 
to już sukces. Iwona znalazła się 
w pierwszej 10 z 72 kandyda-
tek z całej Polski. Była trzecia 
w głosowaniu na Miss Internau-
tów. Panie zostały przywiezione 
do parku wspaniałymi motocy-
klami (marki Honda) z ciecho-
cińskiego pałacu Targon. Koro-
nacji Miss na Wózku dokonała 
Miss Polski Katarzyna Krze-
szowska. 

Na galę finałową do Ciecho-
cinka przybył premier Donald 
Tusk, który wszystkim finalist-

kom wręczył biżuterię i table-
ty. Podkreślił, że zapoznał się 
z życiorysami wszystkich kan-
dydatek i że trudno byłoby mu 
wybrać jedną, dlatego wszyst-
kie panie otrzymały takie same 
prezenty. 

Finał na żywo obejrzała tak-
że rodzina Iwony i znajomi oraz 
przedstawiciele Stowarzyszenia 
Pomocy Dzieciom i Młodzieży  
z Żychlina. Przebywają oni  
w Ciechocinku na turnusie od  
3 do 9 sierpnia. Nie bez powodu 
taki termin, musimy dopingować 
nasza Iwonkę – stwierdza prezes 
Urszula Weber-Król. 

W czasie gali finałowej kan-
dydatki wystąpiły m.in. w poka-
zie w sukniach wieczorowych 
i układach choreograficznych. 
Dla nas wszystkich Iwonka była 
najpiękniejszą, mimo iż nie wy-
grała, od naszej ekipy koronę do-
stała – podsumowuje finał obec-
na na gali finałowej Katarzyna 
Wujcikowska z Żychlina. � ag

Iwona Warzywoda w jednej ze stylizacji podczas warsztatów  
w Bydgoszczy, które przygotowywały finalistki na galę.  
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Żychlin i okolice | Po ile i gdzie można sprzedać zboże

Rolnicy liczą na wzrost cen
Żniwa w regionie powoli dobiegają końca. W punktach skupu ruch umiarkowany. Tegoroczne zboże 
przywożą tylko ci, którzy wkrótce muszą mieć pieniądze oraz ci, którzy nie mają gdzie przechować 
zboża. Ceny, jak twierdzą rolnicy, są zbyt niskie, ledwie pokrywają koszty produkcji. Ceny rzepaku 
w stosunku do ubiegłego roku spadły drastycznie, choć od kilku dni widać wzrostową tendencję. 
Skupujący też przyznają, że ceny powinny pójść w górę. Odwiedziliśmy okoliczne skupy.

Ci, którzy skupują, mają na 
miejscu laboratoria określają-
ce parametry zboża, bowiem od 
nich zależy, czy zboże jest paszo-
we, czy konsumpcyjne. W tym 
roku nie ma problemów również 
z wilgotnością zboża ani z zanie-
czyszczeniami. – Już jesteśmy po 
szczycie skupu zbóż – przyznaje 
Włodzimierz Grzelak, właściciel 
skupu w Jastrzębiej, gmina Opo-
rów. – Zboże w tym roku jest do-
brej jakości, większość spełnia 
parametry zboża konsumpcyj-
nego. W mojej ocenie ceny zbóż 
będą stopniowo rosły.

Na punkcie skupu w Jastrzę-
biej spotkaliśmy rolnika z Podga-
jewa, gmina Oporów. – Nie mam 
już gdzie sypać zboża i muszę 
część sprzedać od razu – mówi 
rolnik. – Poza tym potrzebne są 
pieniądze, aby zapłacić za kom-
bajn.

W skupie Silopolu w Oporo-
wie zastaliśmy Łukasza Psigór-
skiego z gminy Strzelce. – Tu-
taj sprzedawałem kontraktowany 
rzepak, tutaj przywiozłem też 
pszenicę – mówi. Plony są nie-
złe, ale ceny nie jest satysfakcjo-
nująca, ale część trzeba sprzedać, 
gdyż do zapłaty są rachunki, kre-
dyty.

Jednak kto może przechowuje 
zboże, licząc, że cena wzrośnie.

– Niech nie straszą niskimi ce-
nami, nie ma powodu do paniki – 
twierdzi rolnik z gminy Żychlin. 
– Susza już daje się we znaki,  
a za chwilę okaże się, że plony 

kukurydzy nie będą tak duże, jak 
oczekiwano. Kukurydza już za-
czyna przysychać na polach.

Jeszcze w styczniu 2013 r. za 
tonę pszenicy konsumpcyjnej 
płacono nawet po 1040 zł/tona 
netto. Teraz ceny wynoszą ok. 
650 zł/tona netto.

Rolnicy, którzy zakontrakto-
wali rzepak w Kruszwicy, po 
czasowej obniżce cen już mogą 
liczyć na trochę wyższą cenę. 
Teraz za tonę rzepaku kon-
traktowanego Kruszwica płaci  
1392 zł – Ci, którzy zakontrak-
towali rzepak, otrzymują wyższą 
cenę i mają zapewniony odbiór 
– powiedział nam przedstawiciel 
handlowy Zakładów Tłuszczo-

wych w Kruszwicy, którego spo-
tkaliśmy w Oporowie. – Począt-
kowo przyjmowaliśmy rzepak 
niekontraktowany, ale takiego 
skupu jest coraz mniej. Rzepaki 
w tym roku się udały. Surowca 
jest dużo na rynku.

W tym roku rolnicy nie narze-
kają ani na plony, ani na brak po-
gody. Nie muszą zbierać zboża 
w pośpiechu. Bolączką jest tylko 
zbyt niska cena. � dag

Ceny netto zbóż w skupach  
na 5 sierpnia (ceny netto):
 Młyn Szymańskiego w Dobrze-
linie: pszenica konsumpcyjna 650 
zł/tonę, żyto 400 zł/t,  pszenżyto  
580 zł/t, jęczmień 600 zł/t;

 Silopol w Oporowie: pszenica 
konsumpcyjna 650 zł/t, pszenica 
paszowa 620 zł/t, rzepak kontrakto-
wany 1300 zł/t, rzepak niekontrakto-
wany 1200 zł/t. Później zacznie się 
skup jęczmienia i kukurydzy.
 Nikolex, Jastrzębia, gm. Opo-
rów:  pszenica konsumpcyjna  
640 zł/t, pszenica paszowa 600 zł/t.
 Agro-Centrum Pniewo, gmina 
Bedlno: pszenica konsumpcyjna  
650 zł/t, skup rzepaku zakończony.
 Jakpol Zleszyn, gmina Bedlno:  
pszenica konsumpcyjna 600-630 
zł/t, pszenica paszowa 600 zł/t,  żyto 
400 zł/t.
 Provimi – Dobrzelin: pszenica 
paszowa 620 zł/t, jęczmień 560 zł/t, 
pszenżyto 530 zł/t, żyto 390 zł/t.

Naszym politykom 
też by się przydała 
taka droga,  
nabraliby dystansu 
do swoich decyzji.

Rolnik spod Gajewa gmina Oporów dostarczył pszenicę do skupu w Jastrzebiej.
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klasztor w Oporowie
już po renowacji,
która kosztowała 321 tys. zł. str. 9

reKlAMA

Gmina Żychlin | Nowa Perspektywa z Krakowa przeszkoliła sprzedawców alkoholu

Certyfi katy dla odpowiedzialnych sprzedawców
Psycholog z Ośrodka Psychoprofi laktyki „Nowa Perspektywa” z Krakowa, w towarzystwie Jadwigi Melcher, członka Gminnej 
Komisji Rozwiązywania Problemów Alkoholowych, w środę 31 lipca przeszkolił 30 sprzedawców z terenu gminy Żychlin. 

Odwiedzili oni wszystkie 
punkty detalicznej sprzedaży 
alkoholu. Szkolenie odbywało 
się w sklepach, trwało od godz. 
9.30 do 16. Kilka dni wcze-
śniej w ramach szkolenia prze-
prowadzono zakup kontrolo-
wany przez osoby wyglądające 
na mniej niż 18 lat. To pierw-

sza tego typu akcja. Urząd za-
płacił za dwudniowe szkolenie 
2.550 zł. Akcję chwalili zarówno 
sprzedawcy, jak i Jadwiga Mel-
cher. Przeszkoleni sprzedawcy 
otrzymywali certyfi kat potwier-
dzający szkolenie.

– Jestem członkiem komi-
sji alkoholowej drugą kadencję 
– przyznaje Jadwiga Melcher. 
– Zwykle robiliśmy szkole-
nia stacjonarne w urzędzie, ale 
okazywało się, że część sprze-
dawców, zajęta zarabianiem 
pieniędzy, nie przychodziła. Te-

raz szkoliliśmy sprzedawców 
w sklepie, nie odrywając ich 
od codziennych obowiązków. 
Psycholog z Krakowa, umiejęt-
nie rozmawiając ze sprzedawcą, 
przekazywał najważniejsze in-
formacje dotyczące zachowania 
sprzedawcy alkoholu. Odpowia-
dał na pytania, podpowiadał, jak 
postępować z pijanymi klientami.

Jeszcze raz przypominał, że 
alkoholu nie można sprzedawać 
osobom nietrzeźwym oraz nie-
letnim. Przestrzegał, by żądać do-
wodu osobistego od osób, któ-

re młodo wyglądają i nie mamy 
pewności, czy ukończyły 18 lat. 
Jednocześnie informował, że za 
nieprzestrzeganie przepisów gro-
zi kara grzywny do 5 tys. zł, a na-
wet utrata koncesji. Zwracał uwa-
gę, by osoby kupujące alkohol nie 
spożywały go w sklepie, bo wte-
dy grozi mandat 100 zł.

– Rozmowa była bardzo sym-
patyczna – przyznaje pani Iza 
ze sklepu przy Hanki Sawickiej. 
– Na zakończenie szkolenia 
otrzymałam certyfi kat potwier-
dzający, że zostałam przeszko-

lona. Dostałam też vademecum 
odpowiedzialnego sprzedaw-
cy, czyli spis najważniejszych 
aktów prawnych związanych 
ze sprzedażą alkoholu.

Jadwiga Melcher przyzna-
je, że sprzedawcy przystępowa-
li do szkolenia bardzo chętnie. 
– Tylko w jednym punkcie pan 
był zdziwiony, bowiem od nie-
dawna ma koncesję i wcześniej 
był szkolony – przyznaje pani 
Jadwiga. – W kilku sklepach 
zobaczyliśmy reklamę alkoholi, 
co zgodnie z ustawą jest niedo-

zwolone. Ponieważ to było szko-
lenie, nie było karnych man-
datów, które mogą wynosić od 
10 do nawet 500 tys. zł. Reklamy 
od razu zniknęły ze sklepów. Re-
klamy alkoholi mogą znajdować 
się tylko w hotelach, punktach 
gastronomicznych, hurtowniach, 
ale nie w sklepach.

Kilka dni wcześniej ośrodek 
„Nowa Perspektywa” z Krakowa 
dokonał tzw. kontrolowanego 
zakupu alkoholu. W ten sposób 
sprawdzano, czy sprzedawcy 
proszą o pokazanie dowodu oso-
bistego od młodych osób, co do 
których nie mają pewności, czy 
ukończyły 18 lat. Raport w tej 
sprawie trafi  do urzędu. 

Gmina Żychlin | Naprawy dróg

Doczekają się remontu
Samorząd rozpisał przetarg na 

kompleksową naprawę odcinka 
1858 m drogi gminnej od Orątek 
przez Chochołów do Strzelc. Do-
wiedzieliśmy się, że w ramach 
tej inwestycji będzie zrobiona na-
kładka w ul. Kilińskiego. Otwar-
cie ofert 8 sierpnia. 

– Od 2 miesięcy słyszymy, że 
dziury w ul. Kilińskiego zostaną 
załatane i nic się nie robi – mówi 
mieszkanka ul. Hanki Sawickiej. 
– Jechałam ostatnio tą ulicą 
i o mało nie urwałam zawieszenia. 
Dziury straszne, po deszczu jesz-
cze gorzej. A ta ulica odbiera część 
ruchu z ul. Narutowicza. Ludzie, 
którzy mają do załatwienia spra-
wy w sklepach na początku Naru-

towicza, chętnie skręcają w Kiliń-
skiego, bo tak bliżej do centrum. 
Burmistrz Ambroziak wyjaśnia, 
że opóźnienia w usuwaniu dziur 
w tej ulicy wynikają z faktu, że fi r-
my za realizację nakładki tylko na 
tej ulicy żądały wysokiej zapłaty, 
gdyż musiałyby ściągać sprzęt do 
układania nawierzchni asfaltowej. 
– Uznaliśmy, że ekonomiczniej 
będzie, jak połączymy zadania re-
montu Orątki-Chochołów i ul. Ki-
lińskiego – wyjaśnia burmistrz. – 
Zależy nam, by zrobić nakładkę 
w ul. Kilińskiego i zapewnić bez-
pieczeństwo na 12 miesięcy, do 
czasu kompleksowego remontu 
tej ulicy, której remont planujemy 
w 2014 r.                                    dag

Żychlin | Przejście bez pasów

Lepiej tędy nie przechodzić
Jakaż niespodzianka czeka na 
osobę, która idzie chodnikiem 
wzdłuż ulicy Narutowicza 
(droga wojewódzka) i chce 
wejść do pobliskiego parku.

Wprawdzie po obu stronach ulicy 
chodniki prowadzą wprost w stronę 
jezdni, ale już dalej droga się urywa. 
Brakuje pasów oznaczających przej-
ście dla pieszych. Za to na ulicy wi-
dać dwie ciągłe linie. Jak pieszy się 
nie cofnie i przejdzie przez drogę, 
to zapłaci mandat. Za to przejście 
jest namalowane kilkanaście me-
trów dalej.

– Niejedna już osoba zapłaciła – 
mówi mieszkająca w pobliżu kobie-
ta. – Głupota zarządców drogi już 
nie interesuje funkcjonariuszy. Piszą 

mandaty. Skoro chodniki prowadzą-
ce na skraj jezdni wprowadzają ludzi 
w błąd, to zarządcy niech je zlikwi-
dują, by przynajmniej ludzie nie pła-
cili za czyjąś nieudolność.

Niestety, nie jest to jedyne takie 
absurdalne miejsce na ulicy Naru-
towicza. Drugie znajduje się naprze-
ciwko wjazdu do Emitu i Żychliń-
skiego Domu Kultury. Tam też są 
chodniki, ale nie ma pasów. 

Mandat za przejście w niewłaści-
wym miejscu to 50 zł. Ile tych man-
datów wypisano za przejście w tych 
miejscach, nie sposób ustalić. Więk-
szość z nich wystawiają funkcjona-
riusze ruchu drogowego z Kutna, 
którzy często są wysyłani do Żychli-
na. Miejscowi funkcjonariusze są 
bardziej tolerancyjni.  dag

DoRota
GRĄBczeWSKa

zychlin@lowiczanin.info
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Przejścia przez ulicę Narutowicza, na wysokości parku koło domu kultury nie ma, choć chodniki istnieją.

reKlAMA
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 Pacyna | wykonawca boiska mówi: będą kłopoty z eksploatacją

Boisko jak basen?
Budowa sztandarowej inwestycji gminy Pacyna – kompleksu boisk 
wielofunkcyjnych za ponad milion złotych powoli dobiega końca. Jednak 
wykonawca, fi rma Saltex z Wrocławia przestrzega, że są błędy projektowe
 i w przyszłości przy większych opadach deszczu pojawią się problemy. 

Wykonawca już podkreśla, że 
nie będzie dokonywać napraw 
w ramach gwarancji spowodo-
wanych błędami projektowymi, 
jeśli takowe się pojawią, bowiem 
fi rma od początku zwracała uwa-
gę projektantowi, inspektorowi 
nadzoru i inwestorowi Urzędowi 
Gminy Pacyna na nieprawidło-
wości. Obaw wykonawcy i na-
szych nie podziela ani projektant 
Hol-Bud z Gostynina, ani wójt 
Krzysztof Woźniak. 

– Wszystko tak będzie zrobio-
ne, że będzie dobrze, nie będzie 
żadnych kłopotów – uspokaja 
z optymizmem Krzysztof Woź-
niak, wójt gminy Pacyna.

Nasz niepokój pojawił się kil-
ka miesięcy temu, gdy w miejscu, 
gdzie miało być boisko z trawy 
syntetycznej, po niewielkim desz-
czu stały kałuże wody. Ale wtedy 
budowa była w trakcie.

Inwestycja ruszyła z kilkumie-
sięcznym opóźnieniem, bowiem 
wykonawca, fi rma Saltex już 
podczas przejęcia placu budowy, 
6 czerwca 2012 roku, i po doko-
naniu pierwszych pomiarów geo-
dezyjnych wskazała na nieprawi-
dłowości projektowe.

– Projektant zaprojektował bo-
isko tak, jakby znajdowało się ono 
na równej powierzchni, tymcza-
sem różnice w wysokości tere-
nu sięgały w różnych miejscach 
nawet metra – mówi Grzegorz 
Zych, dyrektor zarządzający Sal-
tex z Wrocławia. – Wskazaliśmy 
też na brak drenażu pod boiska-
mi, co jest dopuszczalne tylko 
w przypadku rodzimych grun-
tów chłonnych. Informowaliśmy, 
że w przypadku boisk w Pacy-
nie grunty są nieprzepuszczalne, 
a wody opadowe będą zalegać 
pod płytą boiska bez możliwo-
ści odpływu. Ponadto w pierw-
szej koncepcji nie uwzględniono 
odprowadzenia wód opadowych 
z dachów szkoły.

Projektant ponosi 
odpowiedzialność
Zgodnie z prawem za wykona-

nie projektu technicznego boisk 
odpowiada wyłącznie projektant. 
Wykonawca bez zgody projek-
tanta nie może nic zmienić. Wy-

miana korespondencji pomiędzy 
wykonawcą, Urzędem Gminy 
Pacyna i projektantem Hol-Bud 
trwała kilka miesięcy. Inwesty-
cja zamiast rozpocząć się na po-
czątku czerwca 2012 roku ruszyła 
pod koniec września 2012 roku. – 
Rzeczywiście projektant począt-
kowo zaprojektował boiska tak, 
jakby znajdowały się one na rów-
nej powierzchni, później zgodził 
się na naniesienie korekt – przy-
znaje dziś Krzysztof Woźniak.

Zdaniem Saltexu na początko-
wym etapie opracowywania ofer-
ty wykonawca nie był zobowią-
zany do dokonywania pomiarów 
geodezyjnych ani tym bardziej 
dokonywania odkrywek i badań 
geologicznych gruntu, gdyż to po-
winien zrobić projektant.

Budowa ruszyła, ale zgody 
projektanta na zrobienie profesjo-
nalnego drenażu nie było.

„(...) W żadnym wypadku nie 
mogę się zgodzić z uwagą wyko-
nawcy, iż pod boiskami musi być 
wykonany bezwzględnie drenaż 
– czytamy w piśmie projektanta 
Tomasza Reszkowskiego z Hol-
-Budu Sp. z o.o. z Gostynina. – 
Jak pan wójt pamięta, rozstrzyga-
liśmy ten fakt na etapie uzgodnień 
przedprojektowych i wspólnie do-
szliśmy do wniosku, że drenażu 
nie stosujemy. Jeśli chodzi o od-
prowadzenie wód opadowych 
z dachów budynku, zauważam 
skłonność wykonawcy do wyszu-
kiwania robót dodatkowych, nie 
wchodzących w zakres umowy”.

Urząd Gminy w Pacynie w pi-
śmie skierowanym do redakcji 
odpowiada nam, że projekt został 
wykonany profesjonalnie, a fi rma 
Saltex na etapie przystępowania 
do przetargu powinna zgłaszać 
ewentualne uwagi do projektu, 
a tego nie uczyniła.

„W dniu 30.08.2012 projek-
tant na piśmie jednoznacznie od-
rzucił zastrzeżenia wykonawcy 
– czytamy w odpowiedzi skie-
rowanej do redakcji. – Oświad-
czył, iż opracowanie jest komplet-
ne i obejmuje w pełnym zakresie 
wszystkie rozwiązania niezbędne 
do prawidłowego funkcjonowa-
nia obiektu. Przedstawione przez 
wykonawcę rozwiązania należy 
traktować jako jeden z wariantów 
i to wariantów z punktu widze-
nia formalnego niemożliwych do 
zrealizowania. Każdy projekt to 
wynik wielu analiz i przemyśleń 
uwzględniających wiele aspek-

tów inwestycji: technicznych, 
formalnych czy ekonomicznych. 
Błędem zatem jest rozumie-
nie, że projekt nie obejmuje za-
gadnienia odprowadzania wód 
deszczowych. Projekt nie prze-
widuje jedynie wykonania kana-
lizacji deszczowej, przewidując 
jednocześnie inne rozwiązanie 
techniczne odprowadzenia wód 
deszczowych, jakim jest zastoso-
wanie warstw przepuszczalnych 
nawierzchni, zapobiegające gro-
madzeniu wód oraz zapewniające 
ich bezpośrednie wsiąkanie. Pro-
jektant zapewnia, iż przyjęte roz-
wiązania to optymalna wersja dla 
indywidualnych uwarunkowań tej 
inwestycji” – czytamy.

Projektant Tomasz Reszkow-
ski w rozmowie z nami też pod-
kreśla, że zastosowane rozwią-
zanie odwodnienia boiska jest 
prawidłowe. – Nie ma ryzyka 
w użytkowaniu obiektu – zapew-
nia projektant. – Przedstawione 
przez wykonawcę rozwiązania 
należy traktować jako jeden z wa-
riantów i to wariantów znacznie 
podrażających inwestycję. Propo-
nowane rozwiązanie dodatkowo 
stwarza ryzyko kumulacji dużej 
ilości wód opadowych zebranych 
przez system kanalizacji do po-
jedynczych punktów, dla których 
rodzi się problem odprowadze-
nia dużej ilości wód w krótkim 
czasie i w jednym miejscu. Na-
tomiast w przypadku zastosowa-
nego rozwiązania wody opado-
we chłonięte są przez bardzo dużą 
powierzchnię, nie dopuszczając 
do ich gromadzenia – dodaje pro-
jektant.

Murki oporowe
pod piłkochwyty
W pierwszej koncepcji pro-

jektant zaprojektował murki 
oporowe wystające kilkadziesiąt 
centymetrów nad boiskiem, które 
miały zapewniać stabilizację słup-
kom do piłkochwytów. Takie roz-
wiązanie nie tylko by ogranicza-
ło swobodny spływ wody, ale też 
stwarzałoby zagrożenie dla grają-
cych na boisku dzieci, by nie ude-
rzyły w murek. Po licznych inter-
wencjach wykonawcy projektant 
przychylił się do propozycji wy-
konawcy i zrezygnował z murków 
oporowych ponad powierzchnią 
boiska. Nie zrezygnował jednak 
z ciągłych betonowych funda-
mentów pod ziemią.

– Zwykle pod słupki do piłko-
chwytów robi się tylko punktowe 
fundamenty, wylewanie ciągłych 
fundamentów to zbędne wydawa-

nie pieniędzy – uważa Grzegorz 
Zych z Saltexu.

– To ja odpowiad am za bez-
pieczeństwo na obiekcie – odpo-
wiada zdecydowanie projektant. 
– Słupki do piłkochwytów mu-
szą być w fundamencie ciągłym 
nie punktowym. Przy obecnych 
wiatrach nie podejmę ryzyka, by 
słupki się przewróciły i kogoś 
przygniotły. Zgody na odstępstwa 
w tym zakresie nie będzie.

Niezabezpieczony 
nasyp
Ponieważ posadowienie boisk 

było związane z różnicami pozio-
mów powierzchni boiskowych, 
była konieczność zrobienia na-
sypów, których projektant też nie 
uwzględnił w projekcie. Podczas 
naszej ostatniej wizyty na pla-
cu budowy widać wyraźnie, jak 
woda, spływając ze skarpy, zro-
biła sobie niebezpieczne wyrwy 
w nasypie. Tylko patrzeć, jak za-
raz zacznie osiadać pobliski chod-
nik, bieżnia i boisko do piłki siat-
kowej i koszykowej. – Prawidłowe 
wyk onanie nasypu to zadanie wy-
konawcy – twierdzi Tomasz Resz-

kowski, projektant. Tymczasem 
wykonawca uważa, że projektant 
w ogóle w projekcie nie uwzględ-
nił wykonania nasypu i jego za-
bezpieczenia przed rozmyciem, 
więc nic nie może zrobić.

– Wskazywaliśmy na brak 
wzmocnienia skarpy, ale jak na 
razie brak jakiejkolwiek reakcji 
– dodaje pan Grzegorz. – Pod-
powiadaliśmy inwestorowi i pro-
jektantowi, jak w ramach tych 
samych środków, zamiast ciągłe-
go fundamentu pod piłkochwyty, 
można by było wykonać wzmoc-
nienie nasypu, by zapobiec roz-
myciu. Wójt Krzysztof Woź-
niak zapewnia, że nasyp będzie 
wzmacniany tak, jak będzie zro-
bione ogrodzenie kompleksu bo-
isk, które nie były uwzględnione 
w projekcie, czyli z budżetowych 
pieniędzy. Niestety, dziś wójt nie 
potrafi ł nam odpowiedzieć, kto to 
i za jakie pieniądze to zrobi.

Woda z dachu 
popłynie zagłębieniem 
w chodniku
W trakcie prac budowla-

nych, po uzgodnieniu z inspek-

torem nadzoru, złagodzono pro-
blem braku odprowadzenia wody 
z dachów szkoły. Chodnik 
wzdłuż budynku szkolnego jest 
wyprofi lowany, tworząc rodzaj 
koryta, którym ma być odpro-
wadzana woda opadowa. Jednak 
okiem laika już teraz można mieć 
wątpliwości, czy to rozwiązanie 
do końca spełni swoją rolę. Przy 
większych opadach takie rozwią-
zanie nie zapewni skutecznego 
odprowadzenia całej wody z da-
chów, będzie ona dodatkowo za-
lewać sztuczną murawę boiska 
do piłki nożnej. I jeszcze jedna 
wątpliwość dotycząca odprowa-
dzenia wody z boiska do piłki 
siatkowej i koszykowej koło nasy-
pów. Woda będzie zalewać znaj-
dujące się obok pole uprawne, 
powodując wymoknięcie upraw 
i zmniejszenie plonu.

Napraw gwarancyjnych 
nie będzie?
Dyrektor Saltexu już infor-

muje, że napraw gwarancyjnych 
uszkodzonych boisk, które na-
stąpią na skutek braku drenażu 
i osiadania nasypu – nie będzie. 
Wykonawca podkreśla, że na bie-
żąco informował na piśmie inwe-
stora i projektanta o błędach pro-
jektowych.

– Mamy duże doświadcze-
nie w budowaniu boisk – dekla-
ruje Grzegorz Zych z Saltexu. 
– Wskazywaliśmy na popełnio-
ne błędy, że boisko będzie źle 
funkcjonować. Wszystko po to, 
by dokonać korekt, a boisko bez 
problemów służyło młodzieży, 
a nie zamieniało się po deszczach 
w basen. Istnieje też obawa, że 
przy zalegającej wodzie podczas 
mrozów będzie dochodzić do pę-
kania podbudowy boiska i jego 
niszczenia. Wskazywaliśmy, jak 
bez dodatkowych pieniędzy sko-
rygować błędy. Skoro nikt nas nie 
słuchał, za to już nie bierzemy 
odpowiedzialności.

Zdaniem wykonawcy, część 
błędów udałoby się uniknąć, do-
konując korekty projektu, w ra-
mach tych samych środków, bez 
konieczności wydawania dodat-
kowych pieniędzy. Dla przykładu 
zamiast boisk do piłki koszyko-
wej i siatkowej w kolorze niebie-
skim można było zastosować na-
wierzchnię w kolorze ceglanym, 
dużo tańszą. Oszczędzono by ok. 
15 tys. zł, ale na to projektant też 
się nie zgodził. Zamiast ciągłych 
fundamentów pod piłkochwyty, 
zdaniem wykonawcy należało-
by zrobić punktowe fundamen-
ty, jak to robią w całej Polsce. 
W to miejsce wzmocnić nasyp 
bez ponoszenia dodatkowych 
kosztów. 

DoDatKoWycH PRac NIe ByŁo
Firmę wykonującą dokumentację 
wybrano w drodze zapytania 
ofertowego. wpłynęły trzy oferty. 
Propozycja biura rozwoju 
i realizacji Projektów budowlanych 
“hOl-buD” sp. z o.o. z Gostynina  
z ceną 39.852 zł była najtańsza i to 
ona opracowała projekt.
Na wykonanie kompleksu boisk 
wpłynęło aż 27 ofert z różnych 
stron Polski. Najtańszą ofertę złożył 
Saltex z wrocławia – 932.405 zł. 
O wykonanie inwestycji zabiegała 
m.in. żychlińska Mig-Ma, deklarując 
wykonanie inwestycji za 1.205.000zł 

oraz gostyniński budrox za 
967.816 zł.
Koszt budowy całego boiska to 
1.055.328 zł, z czego 300 tys. zł 
gmina dostała z ministerstwa 
kultury i sportu. taką kwotę 
zabezpieczono w budżecie gminy 
na 2013 rok podczas ostatniej sesji 
rady Gminy Pacyna, 26 czerwca. – 
Firma Saltex za wykonanie obiektu 
dostanie tylko kwotę uzyskaną 
w przetargu, nie było żadnego 
aneksu na prace dodatkowe 
i dodatkową zapłatę – podkreśla 
dyrektor zych.

Po małym deszczu, 6 maja, na miejscu boiska ze sztuczną trawą stała 
woda. Już wtedy zaniepokoiła nas ta sytuacja.
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Trwa malowanie sal lekcyjnych w SP 1. Prace wykonują pracownicy z robót publicznych.

Prace na bloku przy Narutowicza 85a rozpoczęto od naprawy kominów. 
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Żychlin, Bedlno, Oporów, Pacyna | Zgłaszanie awarii energetycznych

Mapa wskazuje, gdzie brak prądu
Od 1 sierpnia Energa-
Operator S.A. obsługująca 
teren naszych gmin, 
uruchomiła na swoich 
stronach internetowych 
mapkę aktualnych wyłączeń 
prądu.

Można w szybki sposób do-
wiedzieć się, kiedy nastąpi włą-
czenie prądu po awarii lub kiedy 
i w jakich miejscowościach prą-
du nie będzie. Wystarczy kliknąć 
na stronę http://www.energa-ope-
rator.pl/wylaczenia/wylaczenia_
biezace.xml 

Drugim nowym rozwiązaniem 
mającym usprawnić klientom 

zgłaszanie awarii jest uruchomie-
nie dodatkowego numeru ogól-
nopolskiego 801-456-456. 

– Drugi numer zgłoszeniowy 
przeznaczony jest w szczególno-
ści dla klientów znajdujących się 
poza obszarem działalności Ener-
gi-Operator lub na granicy obsza-
ru działania spółki, aby ograni-
czyć sytuacje, w których klienci 
korzystający z numeru alarmo-
wego 991 dodzwaniali się do in-
nych dystrybutorów energii i nie 
mogli zgłosić awarii – podkreśla 
Aldona Niedzielak, główny spe-
cjalista ds. komunikacji w Ener-
ga-Operator SA.

Aby szybciej przyjmować zgło-
szenia, uruchomiono dwa współ-

działające Telefoniczne Centra 
Zgłoszeniowe dysponujące 600 
liniami. Skalę problemu poka-
zują liczby: w pierwszym półro-
czu 2013 roku pod numer alar-
mowy 991 zadzwoniło 530 tys.  
odbiorców, a ponad milion  
w 2012 r. – System informuje  
o zgłoszonych awariach i wy-
łączeniach prądu, co sprawia, 
że klient dowiadując się, iż jego 
awaria już została zgłoszona, nie 
musi rozmawiać z konsultantem 
– dodaje Aldona Niedzielak. –  
Z analiz spółki wynika, że 44 
proc. zgłaszających awarie, ma-
jąc taką telefoniczną informację 
o zgłoszeniu awarii, rezygnowa-
ło z rozmowy z konsultantem, co 

sprawia, że linie są mniej przecią-
żone i szybciej można uzyskać 
połączenie z konsultantem.

Szybsze zgłoszenia  
o zagrożeniu życia
Energa-Operator uspraw-

niła też system informowania  
o przypadkach zagrożenia życia, 
np. pożaru, zerwania linii ener-
getycznej. Po wybraniu numeru 
awaryjnego 991 należy wybrać 0.  
Od razu zgłasza się konsultant, 
który po przeprowadzeniu krót-
kiego wywiadu identyfikują-
cego zagrożenie natychmiast 
powiadamia właściwego dyspo-
zytora podejmującego działanie 
w terenie. � dag

Żychlin | Kompleksowy remont dachu

Woda wreszcie nie będzie przeciekać
29 lipca rozpoczął się kom-

pleksowy remont dachu na bu-
dynku Narutowicza 85a, pierw-
szym budynku znajdującym się 
na wjeździe do Żychlina od stro-
ny Pniewa.

Blok trzyklatkowy należy do 
zasobów Spółdzielni Mieszka-
niowej Wspólny Dom. Koszt re-
montu to ok. 70 tys. złotych. Pra-
ce mają się zakończyć do końca 

sierpnia, o ile będzie sprzyjająca 
aura.

Mieszkańcy już kilka miesię-
cy temu narzekali, że woda leci 
przez dach jak przez sito. Na 
poddaszu porozkładano folie, by 
zminimalizować problemy z za-
lewaniem mieszkań na najwyż-
szej kondygnacji.

Naprawa dachu wymaga spe-
cjalistycznego sprzętu i upraw-

nień pracowników go naprawia-
jących, bowiem dach jest pokryty 
blachą i bardzo spadzisty. Prace 
wykonuje miejscowa firma.

Prace rozpoczęto od naprawy 
kominów. Później zostaną do-
konane drobne naprawy w miej-
scach, gdzie woda najbardziej 
przeciekała. Następnie cała po-
wierzchnia dotychczasowego 
blaszanego dachu zostanie po-

smarowana specjalnym unigrun-
tem i ułożona na niej niemiecka 
4 milimetrowa, wielowarstwo-
wa papa samoprzylepna na zim-
no “Wedastar”. Przy okazji tych 
prac zostanie zrobiona też nowa 
instalacja odgromowa.

– Od kilku lat staramy się co 
roku robić jeden dach, gdyż na 
tyle starcza nam pieniędzy – 
przyznaje Jerzy Rosiński, prezes 
spółdzielni Wspólny Dom. – Je-
śli zrobimy ten dach, zostaną nam 
jeszcze trzy – na Narutowicza 85f,  
Narutowicza 75 i przy ulicy Wa-
ryńskiego. � dag

Żychlin | Remontują dwie sale lekcyjne

Prace po minimalnych kosztach
W Szkole Podstawowej nr 1 

trwa remont dwóch sal lekcyj-
nych. Prace wykonują pracow-
nicy zatrudnieni przez Urząd 
Gminy Żychlin w ramach ro-
bót publicznych oraz konser-
wator szkoły. Z budżetu szkoły 
kupowane są jedynie materiały 
budowlane do remontu.

 Szkoła to bardzo stary budy-
nek, z 1930 roku, z trzcinowymi 
sufitami. Od kilku lat udaje się 
ze środków szkolnych remonto-
wać kompleksowo po 1-2 sale 
lekcyjne. 

Jedna z klas na I piętrze prze-
chodzi kapitalny remont. W sali 
trzcinowy strop został zasłonięty 
twardą warstwą styropianu, zaś 
na ścianach ułożone płyty kar-
tonowo-gipsowe. Do końca wa-

kacji ma być też wymieniona 
podłoga, która teraz jest pokry-
ta płytą pilśniową i gumoleum. 
Mają ją zastąpić nowoczesne pa-
nele podłogowe. Po remoncie od 
września będą się w niej uczyć 
uczniowie klasy IV.

Remontowana jest też sala na 
II piętrze, w której znajduje się 
projektor multimedialny. Pły-
ty kartonowo-gipsowe w tej sali 
zostały częściowo zalane wodą 
przeciekającą z dachu. Dlatego 
w wakacje poprawiono przecie-
kający fragment dachu, założono 
nowy odcinek rynny. Konieczna 
była wymiana części płyt. Całe 
pomieszczenie jest malowane.

– Wszystkie prace wykonu-
jemy minimalnym nakładem fi-
nansowym ze skromnego budże-

tu szkolnego – przyznaje Jacek 
Dysierowicz, dyrektor szkoły. 
– Dzięki temu, że dostałem pra-
cowników z robót publicznych, 
zaoszczędziłem pieniądze na 
farby. Teraz szukam pieniędzy  
w budżecie na podłogę do re-
montowanej sali. Po remoncie 
tych dwóch sal zostanie nam do 
generalnego remontu jeszcze 
jedna klasa oraz pomieszczenie 
świetlicowe.

Małymi kroczkami inwesty-
cyjnymi zmienia się oblicze starej 
szkoły. Wciąż w fatalnym stanie 
jest korytarz oraz drzwi sprzed 
kilkudziesięciu laty. Ale to już 
większa inwestycja i zapewne 
pieniądze na ich realizację zabez-
pieczy w budżecie na 2014 rok 
samorząd gminy. � dag

Śleszyn | Sprzedaż bez przetargu 

Działka okazała się 
nieco większa
Po dokonaniu pomiarów 
niezabudowanej 
nieruchomości 
przeznaczonej do sprzedaży 
przy ul. Kasztanowej  
w Śleszynie w gminie 
Żychlin okazało się, 
że działka jest większa 
o 31 m2 niż wynikało 
z dotychczasowej 
dokumentacji. Jej całkowita 
powierzchnia wynosi  
1.331 m2. 

Dlatego też radni gminy Ży-
chlin na ostatniej sesji, która odby- 
ła się 23 lipca, musieli podjąć no- 
wą uchwałę o przeznaczeniu jej  

do sprzedaży. Poprzednia uch- 
wała o zamiarze sprzedaży była 
podejmowana wiosną tego roku. 

Działka jest przeznaczona do 
sprzedaży w drodze bezprze-
targowej, ponieważ nie może 
być traktowana jako działka sa-
modzielna i użytkowana w spo-
sób indywidualny. – Jest to pas 
gruntu o maksymalnej szeroko-
ści około 7 metrów, który prze-
biega wzdłuż innej działki. Żeby 
ją sprzedać tak, jak już wcześniej 
zamierzaliśmy, musimy zaktu-
alizować jej powierzchnię – wy-
jaśniał burmistrz gminy Żychlin 
Grzegorz Ambroziak. Radni nie 
mieli zastrzeżeń i jednomyślnie 
przyjęli uchwałę. � mak 
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Żychlin | Firma z chodcza rozpoczęła odwodnienie biblioteki

Osuszają zabytkowe mury
26 lipca fi rma Muranowski z Chodcza rozpoczęła prace związane z osuszeniem fundamentów 
zabytkowego obiektu, w którym mieści się Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna w Żychlinie. 

Po zakończeniu prac mają 
się skończyć problemy związane 
z zawilgoceniem piwnic w bu-
dynku i podsiąkaniem do niej 
wody. Firma wykona zadanie za 
ok. 60 tys. złotych.

– Musimy odkopać cały fun-
dament dookoła budynku, po 
czym uzupełnimy brakujące fugi 
pomiędzy cegłami, z których 
fundament został wykonany na 
głębokości ok. 1,5 metra – mówi 
Juliusz Muranowski, syn właści-
ciela fi rmy, który nadzoruje wy-
konanie prac. – Później przy-
stąpimy do obrzucenia go tzw. 
szlamem (rodzaj zaprawy ce-
mentowej). Ściany będą zagrun-

towane specjalnymi preparatami, 
a następnie obłożone tzw. styro-
drurem (to rodzaj twardego styro-
pianu) o grubości 5 cm.

Wokół fundamentów będzie 
zrobione odwodnienie z rur me-
lioracyjnych, które będzie zbierać 
i odprowadzać wodę gruntową. 

Podczas odkopywania funda-
mentów okazało się, że wokół 
jest mnóstwo ziemi wymiesza-
nej z kamieniami i cegłami. Moż-
na też zauważyć resztki połama-
nej papy, którą na początku XX 
wieku budynek został obłożony, 
by ograniczać przenikanie wody 
przez fundamenty. Po latach ta 
izolacja uległa zniszczeniu i nie 
spełniała swojej roli.

Prace dodatkowo kontroluje 
inspektor z fi rmy MC Bauche-
mia. To właśnie specjalistyczne 
preparaty i materiały budowlane 
tej fi rmy stosuje fi rma z Chodcza 

podczas prac przy izolacji i od-
wodnieniu zabytkowych obiek-
tów.

Jednocześnie pracownicy z ro-
bót publicznych odkuwają znisz-
czony tynk wewnątrz piwnicy. 
Tam też cegły będą odgrzybione 
i zabezpieczone preparatami che-
micznymi.

– Podczas prac okazało się, że 
konieczne jest rozebranie wej-
ścia kamiennego od strony parku, 
które i tak od lat nikomu nie słu-
żyło, bowiem opaska odwadnia-
jąca musi obejmować cały budy-
nek dookoła – wyjaśnia Grzegorz 
Ambroziak, burmistrz miasta. – 
Inwestycja będzie nas kosztować 
59.858 złotych, całość pokryje-
my z budżetu gminy.

Przypomnijmy, że początko-
wo włodarze miasta zakładali, 
że w 2013 roku zrobią nową ele-
wację obiektu. Gdy jednak oka-

zało się, że likwidacja na jesie-
ni 2012 roku dawnego szamba, 
znajdującego się w sąsiedztwie 
biblioteki, nie wyeliminowa-
ła problemów z zawilgoceniem 
ścian, zrezygnowano z wykona-
nia elewacji w tym roku, skupia-
jąc się na osuszeniu i odwilgoce-
niu ścian budynku.

Zgodnie z umową fi rma ma 
czas na skończenie inwestycji do 
13 września. Wykonawca twier-
dzi, że roboty najprawdopodob-
niej uda się mu wykonać wcze-
śniej.

Firma Muranowski z Chodcza 
przed żychlińską inwestycją ro-
biła m.in. odwodnienie zabytko-
wego budynku, w którym mieści 
się Teatr Komedia w Warszawie. 
Wcześniej podobne prace wy-
konywała na zabytkowej kamie-
nicy stojącej przy ulicy Złotej 
w Warszawie. 

Fundamenty zabytkowej biblioteki są już na dużej długości odkopane. teraz będą uzupełniane ubytki zaprawy spoinowej pomiędzy cegłami 
i zabezpieczane specjalnymi preparatami .
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Dwór w Śleszynie | Kolejny przetarg

Obniżania ceny nie będzie
1 sierpnia Urząd Gminy 
w Żychlinie ogłosił piąty 
już przetarg na sprzedaż 
zabytkowego dworu 
w Śleszynie. Tym razem 
ceny nie obniżono i jak 
podkreśla burmistrz, jeśli 
teraz nie uda się sprzedać 
nieruchomości, to kolejne 
próby będą dopiero 
w 2014 roku.

– Ceny nieruchomości nie obni-
żamy, gdyż uważam, że obiekt jest 
naprawdę w dobrym stanie, atra-
kcyjny i jest wart pieniędzy, jakich 
oczekujemy – zauważa Grzegorz 
Ambroziak. – Zainteresowanie 
jest spore. Dzwonią ludzie z całej 
Polski i pytają o nieruchomość, 
niektórzy oglądają. Ale najwyraź-
niej osoby zainteresowane czekają 
na kolejne obniżenie ceny. Nic nas 
nie pili, aby za marne pieniądze 
pozbywać się mająku. Kosz-
ty utrzymania są stosunko-
wo niewielkie, więc nie ma 
pośpiechu. Jeśli nie sprze-
damy teraz, to możemy 
sprzedać dwór w 2014 roku, być 
może wtedy zmieni się koniunk-
tura.

Tak więc po raz kolejny cena 
nieruchomości pozostaje taka 
sama, czyli: dwór wraz z parkiem 
wyceniono na 1.472.942 zł, w tym 
sam dwór na 1.235.546 zł. Ponie-
waż obiekt wpisany jest do reje-

stru zabytków, stosowany jest 50 
proc. upust w zakupie dworu.

Przypomnijmy, że do tej pory 
cenę dworu obniżano 2 razy, 
łącznie o 723 tys. zł. Pierwot-
nie wartość zabytkowego dwo-
ru wraz z parkiem wyceniono na 
2.195.800 zł, z czego sam dwór 
na 1.841.900 zł.

Obiekt przez cały czas jest och-
raniany. Gmina ponosi koszty ok. 
1600 zł miesięcznie. Ponieważ 
działała w nim szkoła, budynek 
jest zadbany. Parkiet jest w tak do-
brym stanie, że wystarczy go wy-
cyklinować. Tylko w niektórych 
pomieszczeniach zmienić poje-
dyncze klepki. Na ścianach nie 
ma wilgoci, zagrzybienia, gdyż 
obiekt jest ogrzewany. Najbar-
dziej zniszczona jest elewacja 
zewnętrzna.

Dwór powstał w I poł. XIX w. 
na planie prostokąta. W elewacji 
frontowej wyróżniają się 2 skraj-
ne boczne ryzality. Część środko-
wą stanowi piętrowy portyk 
z dwoma bocznymi pilastrami i 
dwoma kolumnami. Wieńczy go 
trójkątny tympanon, w środku 
którego znajdują się płaskorzeźby 
z elementami rolniczymi. Dwór 
otacza park krajobrazowy o po-
wierzchni ok. 1,5 ha z XIX w.

Podczas II wojny światowej, 
w 1939 roku ucierpiał, część 
została zniszczona przez bom-
bę. Remontowany był w 1945 
i w 1966 roku.   dag

Żychlin | Spółdzielnia wspólny Dom

Drzwi na zamówienie
Siedem nowych drzwi z bla-

chy z wizjerami wymieniono już 
w blokach Spółdzielni Miesz-
kaniowej Wspólny Dom. Dwo-
je drzwi jest jeszcze robionych. 
Aby było taniej, spółdzielnia za-
kupuje materiał, zaś wykonanie 
zleca fi rmie z Żychlina. Dlate-
go koszt nowych drzwi wejścio-
wych to wydatek około 1000 zł, 
a nie 2,5 tys. zł, jakie trzeba by 
było zapłacić w sklepie.

I tak trzy nowe drzwi zamon-
towano w bloku Narutowicza 
75, kolejne trzy nowe drzwi wej-
ściowe zamontowano w bloku 
Hanki Sawickiej 3/1. Przy oka-
zji wyremontowano wejścia do 
klatek schodowych. Jedne nowe 
drzwi zamontowano w bloku H. 
Sawickiej 3. – Tam lokatorzy 
poprosili o nowe drzwi, bowiem 
chcą się zorganizować i na wła-

sny koszt założyć domofony, by 
do klatki nie wchodzili niepro-
szeni goście – mówi Jerzy Rosiń-
ski, prezes spółdzielni. – Drzwi, 
które tam były, zupełnie w do-
brym stanie przenieśliśmy do 
klatki w bloku przy ulicy Naru-
towicza 79.

Tadeusz Staszewski, który 
mieszka w tym bloku od kilku-
dziesięciu lat jest bardzo zadowo-
lony. – Dotychczasowe drzwi by-
ły już tak wypaczone, zniszczone, 
że był problem, aby je zamknąć. 
Zimą straszliwie wiała zimnica.

Spółdzielnia zleciła jeszcze 
wykonanie następnych 2 drzwi, 
które zostaną zamontowane 
w bloku Hanki Sawickiej 3. Do-
tychczasowe drzwi z tego bloku 
zostaną zamontowane w pozo-
stałych 2 klatkach bloku Naruto-
wicza 75.  dag

DoRota
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zychlin@lowiczanin.info
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Łowicz | Księżackie Jadło coraz bliżej

Jury będzie oceniało żur
i zupę owocową

Koła Gospodyń Wiejskich i re-
stauratorzy z powiatu łowickiego 
zmierzą się w konkursie na naj-
smaczniejszą potrawę regional-
ną podczas tegorocznego Księ-
żackiego Jadła, które 8 września 
odbędzie się na Nowym Rynku  
w Łowiczu. 

Panie z KGW muszą przy-
gotować łowicki żur, natomiast 

restauratorzy zupę owocową. 
Komisja konkursowa będzie 
oceniała smak potrawy, regio-
nalność, oryginalność, łatwość 
przyrządzenia i czas potrzebny 
do przygotowania. W tym roku 
w komisji oceniającej zasiądzie 
znany kucharz, prezenter tele-
wizyjny, autor książek kuchar-
skich, krytyk kulinarny i podróż-

nik – Pascal Brodnicki. Osoby, 
które zdecydują się wziąć udział 
w konkursie, muszą wcześniej 
potwierdzić swój udział. Wy-
dział Promocji Urzędu Miejskie-
go czeka na zgłoszenia od KGW 
do 4 września, a od restaurato-
rów do 5 września. 

Pascal oprócz tego, że będzie 
oceniał potrawy łowiczan, to rów-
nież sam pokaże próbkę swoich 
umiejętności kulinarnych. Pod-
czas Księżackiego Jadła na sce-
nie zaprezentują się też gdański 
Kabaret Limo z Abelardem Gizą 
w roli głównej oraz piosenkarz, 
muzyk, instrumentalista (skrzyp-
ce, trąbka), kompozytor, aktor  
i prezenter telewizyjny Zbigniew 
Wodecki. Gwiazdą wieczoru bę-
dzie piosenkarka, kompozytorka 
i autorka tekstów Sylwia Grzesz-
czak. � am

Łowicz | Ostatnia szansa by skorzystać z bezpłatnych szkoleń 

Wolne miejsca na kursach dla bezrobotnych
Jest jeszcze kilka 
ostatnich wolnych 
miejsc na kursach, które 
organizuje dla osób 
bezrobotnych Powiatowy 
Urząd Pracy w Łowiczu.

Osoby zainteresowane szko-
leniami powinny jak najszyb-
ciej zgłosić się do specjalistów 
do spraw rozwoju zawodowego, 
którzy urzędują w pokoju 21 ło-

wickiego „pośredniaka” przy  
ul. Stanisławskiego. 

Wolne miejsca są jeszcze na 
szkoleniu dla kierowców wyko-
nujących przewozy rzeczy. Wa-
runkiem uczestnictwa jest po-
siadanie prawa jazdy kategorii 
C lub C+E. W pierwszej kolej-
ności będą rozpatrywane wnio-
ski, gdzie osoba zainteresowana 
uprawdopodobni zatrudnienie 
po ukończonym szkoleniu – naj-
lepiej stosownym poświadcze-
niem od przyszłego pracodawcy. 

Szkolenie ma rozpocząć się już 
5 sierpnia. 

Są jeszcze wolne miejsca na 
kursie obsługi komputera. Jest on  
przeznaczony wyłącznie dla bez-
robotnych w wieku powyżej 50 lat  
z wykształceniem podstawo-
wym. Przeszkolonych ma zostać  
20 osób. Kolejnym kursem, z któ- 
rego można jeszcze skorzystać, 
jest szkolenie dla przyszłych 
operatorów koparko-ładowarki. 
Te szkolenia mają rozpocząć się 
w połowie sierpnia. � mak 

Łowicz | Sposób na życie: zdobyć wpis starosty i burmistrza

Wędrowniczek odwiedził Łowicz
1 sierpnia Łowicz odwiedzi Tomasz Pawłowski, 
zwany też Tomkiem Wędrowniczkiem. 43-letni 
mężczyzna podróżuje po Polsce i odwiedza miasta 
i ich prezydentów, burmistrzów, wójtów, aby 
zdobyć wpisy do swoich ksiąg pamiątkowych. Od 
1994 roku uzbierał ich już 90.

Tomek Wędrowniczek – jak 
każe siebie nazywać, nie prze-
stając się uśmiechać, pokazywał 
w nam w gabinecie burmistrza 
przywiezione ze sobą księgi pa-
miątkowe i znajdujące się w nich  
wpisy. Ma w nich zarówno wło-
darzy dużych miast: Hannę 
Gronkiewicz-Waltz – prezyden-
ta Warszawy, czy prezydenta 
Poznania Ryszarda Grobelnego  
i wielu mniejszych miejscowości 
rozsianych po całej mapie Polski.

W Łowiczu odwiedził sta-
rostę Krzysztofa Figata i wice-
burmistrza Bogusława Bończa-
ka. Pozostawili mu oni nie tylko 
wpisy w księdze, ale także obda-
rowali łowickimi gadżetami. To-
mek Wędrowniczek przez 20 lat 
podróżowania po kraju zdobył 
655 wpisów wójtów, 314 prezy-
dentów, 330 wiceprezydentów, 
301 starostów i 371 wicestaro-
stów. Wpisów burmistrzów w 
kronikach ma ponad 600. Potra-
fi wymienić nazwiska zmieniają-
cych się wójtów czy burmistrzów  
w różnych miastach Polski, któ-
rych spotkał na przestrzeni lat,  
a także prześledzić ich losy po 
pożegnaniu się z urzędem. Potra-
fi także niemal o każdym z nich 
coś powiedzieć – czym zadziwia. 
Można odnieść wrażenie, że opo-
wiada o dobrych znajomych.

– Ostatnio odwiedziłem wice-
wojewodę łódzkiego Pawła Bej-
dę, trochę rozmawialiśmy i oka-
zało się, że pochodzi z Łowicza, 
w którym był wiceburmistrzem. 
Zachęcił mnie, abym tu przyje-
chał. Chętnie na to przystałem, 
bo nigdy w Łowiczu nie byłem 
– powiedział nam. Aby to zrobić, 
czekał całą noc na dworcu kolejo-
wym w Kutnie.

Jak przyznał, żaden z odwie-
dzanych przez niego samorzą-
dowców nigdy nie odmówił mu 
spotkania, choć zdarzało się, że 
musiał na nich długo czekać, bo 
zazwyczaj przybywa do miasta 
bez zapowiedzi. – Nie jest mi 
zbyt trudno, bo jestem rozpozna-
wany, tak było w sekretariacie 
starostwa w Łowiczu. Pokazywa-
no mnie w telewizji, opisywano 
wielokrotnie w prasie – mówi.

Odwiedziny w każdym z miast 
nie ograniczają się wyłącznie do 
wizyty u burmistrza czy prezy-
denta. Jest to zawsze okazja, aby 
je zwiedzić, czasem starcza mu 
czasu na spacer, innym razem od-
wiedza muzeum i kościoły. 

W ciągu roku dużo czasu spę-
dza w drodze. Podróżuje o każdej 
porze roku, choć – jak przyznaje 
– latem jest najprzyjemniej. Gdy 
wyrusza z domu, ma zazwyczaj 
konkretny plan, które miasta od-

wiedzić. Podróżuje autobusami, 
pociągami, czasem autostopem, 
choć ostatnio bardzo rzadko, 
bo kierowcy się nie zatrzymu-
ją. Utrzymuje się z renty rodzin-
nej, która wynosi ok. 400 zł mie-
sięcznie. Nie wystarczyłoby to 
na pokrycie kosztów wszystkich 
podróży. Ale zazwyczaj odwie-
dzając samorządowców, otrzy-
muje pieniądze na bilet do kolej-
nego miasta, czasem na jedzenie, 
może więc wyruszyć w dalszą 
drogę.

– Nie piję i nie palę, jestem 
oszczędny, więc daję sobie radę 
– powiedział nam i dodał, że po-
dróże i odwiedziny samorządow-
ców to jego sposób na życie. – 
Podróże przecież kształcą, a ja 
nie lubię nudy, bo zawsze spoty-
kam kogoś ciekawego – powie-
dział nam. Z Łowicza postanowił 
wyruszyć do Łęczycy, w której 
także jeszcze nie był.

Tomasz Pawłowski jest osobą 
niepełnosprawną, wychował się 
w domu dziecka w Ełku, nie ma 
stałego miejsca zamieszkania, 
choć ostatnio mieszka w Gnieź-
nie. Podróż po Polsce to dla nie-
go wielka przygoda i sposób na 
życie, która zaczęła się tak na-
prawdę 23 lata temu. Zawsze jest 
uśmiechnięty i tym „kupuje” za-
zwyczaj bardzo zajętych samo-
rządowców. � tb

Tomasz Pawłowski 
jest osobą 
niepełnosprawną, 
wychował się w domu 
dziecka w Ełku, nie 
ma stałego miejsca 
zamieszkania.

Tomek Pawłowski i wiceburmistrz Łowicza Bogusław Bończak w czasie spotkania w łowickim ratuszu.
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Żychlin | 1 sierpnia

Warto uczcić ich pamięć
1 sierpnia wybuchło powsta-

nie warszawskie, które trwa-
ło do 3 października 1944 roku.  
W rocznicę powstania także  
w Żychlinie o godzinie 17, czy-
li godzinie W, zawyły syreny. 
Życie w naszym mieście jednak 
nie zamarło. Nie zatrzymały się 
samochody ani większość prze-
chodniów. W centrum miasta 
stanął jeden rowerzysta i kobieta  
z dwójką dzieci. 

Być może większość osób ko-
rzystających z ochłody w fon-
tannie w ten upalny dzień uzna-
ła, że syrena to kolejna oznaka 
wypadku czy pożaru. Przecież 
Żychlin to nie Warszawa – to 
jedna z odpowiedzi, dlacze-
go prawie nikt nie przystanął.  

A w powstaniu warszawskim 
brali udział nie tylko mieszkań-
cy Warszawy.

Wzięło w nim udziału wie-
lu harcerzy z terenów Żychli-
na. Jednym z nich był odzna-
czony krzyżem Virtuti Militari 
druh Bogusław Ustaborowicz, 
wywiadowca Parasola – harcer-
skiego batalionu Armii Krajo-
wej. Kolejny uczestnik to druh 
Roman Popławski, który wraz  
z dużą grupą harcerzy został 
osadzony w jednym z niemiec-
kich obozów koncentracyjnych. 

Może za rok, gdy 1 sierpnia  
o godzinie 17 strażacy uruchomią 
syreny, pamięć powstańców mi-
nutą ciszy uczci większa liczba 
mieszkańców Żychlina.�  ag

Oporów | Renowacja zakończona, zostały rachunki do zapłacenia

Klasztor odzyskał blask
Prace renowacyjne na 
kościele i klasztorze ojców 
paulinów w Oporowie 
dobiegły końca. 18 lipca 
odbioru prac dokonał 
konserwator zabytków  
w Skierniewicach. Po 
niedzieli mają się zakończyć 
formalności polegające  
na przekazaniu atestów  
i udzieleniu gwarancji. 

Kilka dni temu na miejsce po-
wróciły po renowacji dwa wi-
traże znajdujące się w nawach 
bocznych głównego ołtarza po-
chodzące z 1890 roku. Odno-
wiono też Pietę znajdującą się 
na kościele.

Całość prac konserwatorskich 
to koszt ponad 321 tys. zł, z cze-
go 190 tys. zł będzie pochodzić  
z dotacji Urzędu Marszałkow-
skiego w Łodzi. Renowacja za-
bytkowych witraży przedsta-
wiających Matkę Boską oraz 
świętego Józefa to wydatek  
43 tys. zł, z czego 15 tys. zł do-
finansowania przekaże łódzki 
konserwator zabytków.

– Jestem bardzo zadowolony 
z pracy firmy Król z Kłodawy, 
która wszystko bardzo sprawnie 
wykonywała – mówi ojciec Cze-
sław Matras, proboszcz parafii.  
– To fachowcy, których nie trze-
ba było pilnować w wykonywa-
niu zadania.

Renowację kościoła ukoń-
czono dużo wcześniej, niż 
pierwotnie sądzono. Zgodnie  
z harmonogramem prace miały 
zakończyć się do końca wrze-
śnia.

Po renowacji obiekt wyglą-
da imponująco. Nowe tynki 
zwieńczone miedzianymi ob-
róbkami blacharskimi oraz ce-
glana wieża, której przywrócono 
świetność. Cegły zostały zaim-
pregnowane specjalnymi kon-

serwantami, by nie niszczały. 
Wokół klasztoru zrobiono od-
wodnienie, by mury nie chłonę-
ły wilgoci. Przy okazji remontu 
zrobiono też nową instalację od-
gromową.

Pieta, czyli drewniana rzeźba 
siedzącej Matki Boskiej z mar-
twym Jezusem na kolanach, już 
jest na swoim miejscu, we wnę-
ce na zewnątrz kościoła, od stro-
ny głównego ołtarza.

– Rzeźba na razie jest w do-
brym stanie, więc nie było po-
trzeby jej renowacji – dodaje 
proboszcz. – Wiemy już, że ory-
ginalny płaszcz Matki Boskiej 
miał czerwony kolor, dziś jest 
błękitny. Mam nadzieję, że przy 
renowacji konserwatorzy zdejmą 
dodatkową farbę. Podczas obec-
nej renowacji oczyszczono żeliw-
ną ramę wokół Piety. Okazało się, 
że jest na niej napis: „Fundacja 

pracowników cukrowni Tomczyn 
1907 rok”. W najbliższym czasie 
planujemy też jej oświetlenie, by 
wieczorem dawała efekt.

Wkrótce nad ołtarzem głów-
nym, gdzie obecnie są zwykłe 
szyby okienne, ma się pojawić 
stylizowany witraż w formie roz-
chodzących się promieni, któ-
ry w specyficzny sposób oświe-
tli ołtarz.

– Już zapłaciłem jedną fak-
turę na prawie 186 tys. zł, te-
raz będę musiał zapłacić ostat-
nią fakturę za wykonanie prac 
na ponad 135 tys. zł – przyzna-
je ojciec Czesław. – Dotacje 
dostaniemy dopiero za jakiś 
czas, po rozliczeniu inwestycji. 
Na razie 150 tys. zł pożyczyli 
nam przełożeni z Jasnej Góry 
w Częstochowie. Będę prosić 
wykonawcę, by termin płatno-
ści przesunąć o miesiąc.

Następne potrzeby 
remontowe
Wprawdzie nie wszystkie ra-

chunki za renowację klasztoru 
są zapłacone, ale ojciec Matras 
już widzi konieczność wykona-
nia następnych prac w klaszto-
rze i wokół niego. – Oczywiście, 
że teraz musimy zakończyć jedną 
inwestycję, ale w przyszłości na-
leżałoby się skupić na zrobieniu 
otoczenia wokół kościoła, gdyż 
obecny chodnik już się rozsypuje 
– zauważa proboszcz. – Ołtarz też 
wymaga prac konserwatorskich, 
gdyż korniki poczyniły znaczne 
zniszczenia. To kosztowne pra-
ce, będę pisać kolejne projekty  
o unijne dofinansowanie. Strażacy 
dali nakaz założenia monitoringu 
kościoła, co oznacza kolejne wy-
datki. Wierzę, że Bóg pozwoli 
zrealizować w przyszłości nasze 
plany.� dag

Zakończono renowację zabytkowego kościoła i wieży kościelnej w Oporowie.
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Marta i Dominika to już weteranki przedszkola. 

Orątki | Społeczna Szkoła

Nie brak chętnych  
na wakacyjne zajęcia

Cały lipiec w Społecznej 
Szkole i Przedszkolu w Orąt-
kach Dolnych prowadzone były 
zajęcia opiekuńcze, teatralno-ar-
tystyczne, a także lekcje z języka 
angielskiego. 

Zajęcia tematyczne odbywać 
się będą do 22 sierpnia od go-
dziny do 9 do 13 w każdy wto-
rek i czwartek, opiekuńczo-wy-
chowawcze – od poniedziałku 
do piątku. Chętnych, by poma-
lować, polepić z masy solnej, 
razem potańczyć, nie brakuje. 
Na zajęcia przychodzą dzieci  
w wieku szkolnym i przed-
szkolaki. Nie brakuje także ma-
luchów, które przychodzą na 
zajęcia, by oswoić się z przed-
szkolem, gdyż od września będą 

uczęszczać do niego pierwszy 
rok. Na razie bawią się pod czuj-
nym okiem rodziców czekają-
cych na nich na korytarzu. 

W przedszkolu nie brakuje 
dzieci, które ukończyły już dwa 
lata, ale nie mają jeszcze trzech 
– mówi dyrektor placówki Syl-
wia Sobierańska. Ze względu na 
tłok w żychlińskich przedszko-
lach nie mają szans się do nich 
dostać. – Będę dowozić dziecko 
z Żychlina, bo ma 2 i pół roku 
i gdzie indziej go nie przyj-
mą – podkreśla mama jednego  
z chłopców. Dużo zależy od cha-
rakteru każdego dziecka, myślę, 
że kontakt z rówieśnikami wyj-
dzie mu na dobre – stwierdza 
mama kolejnego dwulatka. � ag
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Bedlno | Ośrodek Kultury

Pióra z domowej szuflady
Do końca miesiąca w GOK 

w Bedlnie można oglądać wy-
stawę piór wiecznych. Jej zor-
ganizowanie było możliwe dzię-
ki pracownikowi GOK Beacie 
Szymańskiej, która udostępniła 
swoją kolekcję. 

Wiele osób z sentymentem 
wspomina wieczne pióra i atra-
ment. Niektórzy twierdza, że pi-
sanie wiecznym piórem wyra-
biało ładny charakter pisma. Na 
wystawie zaprezentowano 15 
wiecznych piór pochodzących 
z różnych lat, najstarsze z 1915 
roku. Niektóre są z oryginalny-

mi metryczkami informującymi 
szczegółowo o historii pióra.

– Bardzo lubiłam pisać wiecz-
nym piórem. Dlatego gdy pod 
koniec lat 80. sprzedawano kil-
kutomową encyklopedię z ko-
lekcją różnych piór wiecznych, 
kupiłam całą, właśnie dla piór 
– przyznaje Beata Szymańska. 
– I tak przeleżały w domowej 
szufladzie prawie 25 lat. Ponie-
waż w GOK organizowane są 
różne wystawy zdecydowałam, 
że wieczne pióra też warto poka-
zać. To taki sentyment za czymś 
co już odeszło. � dag
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Gmina Nieborów | Plany budowy Kolei Dużych Prędkości

O pałacu w Nieborowie i nie tylko
„Jak planiści kolei dużych prędkości nie zauważyli 
pałacu w Nieborowie” - to tytuł publikacji autorstwa 
Karola Trammera, dziennikarza specjalizującego się 
w tematyce kolejnictwa. Artykuł został opublikowany 
w najnowszym numerze (lipiec/sierpień) 
dwumiesięcznika „Z Biegiem Szyn”,
który dziennikarz wydaje z własnej inicjatywy.

Publikację, która dostępna jest 
w Internecie, Trammer zapowia-
dał podczas spotkania z miesz-
kańcami gminy Nieborów, które 
odbyło się w Piaskach Banko-
wych jeszcze w czerwcu. Brało 
w nim udział kilkanaście osób, 
których niepokoją prace zwią-
zane z projektowanym przebie-
giem Kolei Dużych Prędkości. 
Ich obawy dziennikarz jak naj-
bardziej podzielał. W rozmowie 
z nami wyjaśnił jednak, że nie 
jest on przeciwnikiem tych kolei 
z założenia, jednak jest przeko-
nany, że w Polsce są potrzebne 
inne inwestycje w kolejnictwie. 

Podczas spotkania poddawał 
pod dyskusję np. to, ile osób 
w naszym kraju będzie korzy-
stać z KDP, gdy ta już powstanie. 
Wprawdzie jest to perspekty-
wa lat co najmniej 7, a w jego 
ocenie raczej 17, ale kolej tego 
typu jest dla osób naprawdę za-
możnych. Przy dzisiejszych ce-
nach można się spodziewać, że 
bilet z Warszawy do Łodzi powi-
nien kosztować około 100 euro. 
– Kogo na to stać? Ile osób po-
jedzie takim pociągiem? Jeśli to 
będzie 10 osób, to czy taka in-
westycja jest w ogóle w interesie 
społecznym? – dziennikarz za-
dawał pytania i sam odpowiadał, 
że nie. Szybka kolej ma sens 
wtedy, gdy ludzie korzystają 
z niej masowo, a pociągi jeżdżą 
regularnie, np. co 20 minut, tak 
jak we Francji. W krajach mniej 
zamożnych, gdzie jeździ nią 

mniej pasażerów, a do takich za-
liczył np. Hiszpanię, tamtejsza 
KDP jest defi cytowa.  

Dziennikarz powątpiewał też, 
czy realne będzie w Polsce osią-
gnięcie prędkości francuskiej 
TGV, której pociągi mkną ze 
średnią 300 km/h. – Co będzie, 
jeśli w Polsce będzie to 40 km/h, 
bo tak wolno jeżdżą nasze pocią-
gi na liniach istniejących, na któ-
rych powinny osiągać 150 km/h.  

Zdaniem Trammera projek-
towana Kolej Dużych Prędkości 
w Polsce pojawiła się jak „kró-
lik z kapelusza”. Prowadzone 
są prace projektowe, które po-
chłoną miliardy. Prowadzone są 
w oderwaniu od rzeczywistości 
takiej jak choćby autostrada A2 
– która przecina już wioski w gmi-
nie Nieborów. Zespół parkowo-
-pałacowy Radziwiłłów – co 
podkreśla Trammer – nie został 
uznany za obiekt o dużej warto-
ści, choć niewątpliwie jest wiel-
kim dobrem narodowym. Przy-
pomnijmy, że torowisko KDP ma 
mieć szerokość 14 m, ale cała in-

frastruktura szlaku projektowa-
na jest na szerokość 40 m. Co 
więcej, szlak ten zaprojektowa-
no w odległości 700 m od połu-
dniowej granicy muzeum tak, że 
przecina  główną oś kompozy-
cyjną. Projekt ten wzbudził sprze-
ciw kuratora Muzeum w Nie-
borowie Anny Czerwińskiej-
-Walczak oraz mieszkańców, 
którzy założyli Stowarzyszenie 
Ochrony i Rozwoju Ziemi Nie-
borowskiej. Jest on tym bardziej 
uzasadniony, że w pracach pro-
jektowych miały być „analizo-
wane” zabytki wpisane do reje-
stru, znajdujące się w odległości 
do 1 km od projektowanej linii.  

argumenty na „nie”
Dziennikarz wymieniał argu-

menty przemawiające za tym, że 
KDP w Polsce przyniesie więcej 
strat niż korzyści. Stracą ludzie, 
którzy budując nawet w ostat-

nich latach swoje domy, nie 
wiedzieli, że taka kolej kiedy-
kolwiek może powstać, bo po-
gorszy się ich standard życia. 
KDP byłaby konkurencją dla 
tradycyjnej kolei, ponadto jej po-
wstanie oznacza niszczenie wa-
lorów przyrodniczych. Miesz-
kańcy Nieborowa zgadzali się 
z tezami, jakie wygłaszał ich 
gość, który też radził, aby robi-
li wszystko, co jest możliwe, aby 
prace nad projektem opóźniać.    

– Ogólnym problemem plano-
wania w naszym kraju jest to, że 
ono sprowadza się do opisu tego, 
co obecnie jest, a nie uwzględnia 
tego, co będzie za lat 10, 20 czy 
30 – mówił Trammer. Dodał też, 
że w rozwiniętych demokratycz-
nie krajach, np. w Szwajcarii, 
robione są opracowania o cha-
rakterze futurologicznym, któ-
re pokazują, co tli się w głowie 
projektantów i nad takimi opra-

cowaniami toczy się dyskusja 
społeczna.   

– To, co nam pan mówi, jest 
dla nas bardzo cenne, ponieważ 
uświadamia nam, że musimy się 
upominać o to, aby w tym pro-
cesie traktowano nas jak parte-
rów – mówił jeden z uczestni-
ków spotkania. Dziennikarz to 
poparł: – Aktywny nigdy nie tra-
ci, zawsze coś wywalczy. Dopóki 
do miejscowości, które ma prze-
ciąć linia kolejowa, nie przyjedzie 
nikt z PKL, ministerstwa czy fi rm 
konsultingowych, aby prowadzić 
rzetelną rozmowę, to ja to odbie-
ram jako brak dobrej woli.  

Projekt przebiegu 
trafi  do szufl ady?
W odpowiedzi na pytania 

obecnych na czerwcowym spo-
tkaniu dziennikarz przypomniał, 
że inwestycja KDP zaczyna 
się od planowania przebiegu – 

etap ten trwa obecnie. Potem 
nastąpi projektowanie, a przed 
realizacją trzeba będzie wyko-
nać oceny oddziaływania na 
środowisko, studia wykonalności, 
etc. Spodziewa się, że jak za-
kończy się projektowanie prze-
biegu, na co wydane będzie 
około 25-30 mld zł, to dokument 
ten trafi  do szufl ady. Według nie-
go może tam przeleżeć 5-10 lat, 
aż „klimat” do takiej inwestycji 
będzie bardziej sprzyjający.  

Pytany o to, czy jego zdaniem 
torowisko nie mogłoby przebie-
gać wzdłuż autostrady, przyznał, 
że to byłoby bardzo kuszące, 
ale przy projektowaniu A-2 nikt 
tego nie przewidział i teraz taki 
przebieg KDP nie byłby możli-
wy. 

Pytany o nastroje na kolei wo-
bec super szybkiej kolei przy-
znał, że spotkał się z różnymi 
opiniami. Ofi cjalne stanowisko 
pełne jest sloganów typu: KDP 
to przyszłość i skok cywiliza-
cyjny, ale w prywatnych roz-
mowach kolejarze pukają się 
w czołach mówiąc, że dla nich 
polskie TGV to science fi ction. 
Karol Trammer podziela tę opi-
nię. Jego zdaniem w naszym kra-
ju szybka kolej taka, jak na Za-
chodzie Europy, nie jest w ogóle 
potrzebna, a oczekiwanie, że 
pociągi jeździć będą 350 km/h 
jest wielką przesadą. Jego zda-
niem już osiągniecie prędkości 
200 km/h w naszym kraju było-
by rewolucją, bo pociągi jeździ-
łyby 2 razy szybciej niż obecnie. 
I o tym marzy. 

karol Trammer podczas spotkania w Piaskach pod Nieborowem mówił, że jego zdaniem Kolej Dużych 
Prędkości w Polsce w ogóle nie jest potrzebna. 

Osiągniecie prędkości 
200 km/h w naszym 
kraju byłoby rewolucją, 
bo pociągi jeździłyby 
2 razy szybciej niż 
obecnie. 

Przy dzisiejszych 
cenach można 
spodziewać się, że 
bilet z warszawy 
do łodzi powinien 
kosztować około 
100 euro. – Kogo na to 
stać? ile osób pojedzie 
takim pociągiem? 

MIRKa WoLSKa
-KoBIeRecKa

mirka.wolska@lowiczanin.info
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Łowicz | echa meczu Pelikana z concordią elbląg 

Kibic będzie skarżył policjantów 
– Wnuczek zaprosił mnie na mecz i taki wstyd. Zobaczył, jak dziadka wsadzają do radiowozu
i odjeżdżają. Przecież nic złego nie zrobiłem, a użyto wobec mnie siły... – żali się Jacek Latoszewski 
z Łowicza. Zamierza złożyć skargę na policjantów, którzy zabrali go na komendę i – według niego 
– bezpodstawnie użyli wobec niego siły. Policja zamierza natomiast skierować do sądu wniosek
o ukaranie go za zakłócanie porządku, niepodanie danych osobowych oraz niewykonywanie 
poleceń wydanych przez służby porządkowe. 

Mężczyzna jeszcze tego sa-
mego dnia po incydencie zgło-
sił się do łowickiego szpitala 
w celu wykonania obdukcji. 
Obrażeń może i nie ma bardzo 
dużych, ale są to dobrze wi-
doczne otarcia naskórka na ra-
mieniu, czole oraz na brzuchu. 

Niedzielne przedpołudnie 
zapowiadało się dla pana Jac-
ka bardzo miło. Zadzwonił do 
niego 10-letni wnuczek i zapy-
tał, czy zechciałby z nim iść na 
mecz Pelikana. Dziadek chętnie 
się zgodził, ale najpierw posta-
nowił sprawdzić, czy niedzielny 
mecz nie jest czasem meczem 
o podwyższonym ryzyku, na 
który przyjeżdżają licznie ki-
bice gości. – Kupiliśmy bile-
ty i siedzieliśmy niedaleko na 
przykład wiceburmistrza Boń-
czaka. Wszystko było fajnie 
i w porządku. W przerwie me-
czu powiedziałem, żeby wnu-
czek poczekał i wyszedłem poza 
stadion po napój – opowiada 
pan Jacek. Twierdzi, że mówił 
wypuszczającym go ochronia-
rzom, że za kilka minut będzie 
wracał. – Nic nie mówili, że nie 
można wychodzić – opowiada. 
Gdy wrócił z pobliskiego skle-
pu i próbował wejść na stadion, 
spotkał się ze stanowczą reak-
cją ochrony, która nie chciała 
go – mimo okazywania ważne-
go biletu – wpuścić na stadio-
nowe trybuny. – Ochroniarz mi 
mówił, że muszę kupić nowy 
bilet, a ja przecież miałem już 
bilet. Zdenerwowałem się, ale 
kto by się w takiej sytuacji nie 
zdenerwował – opowiada ki-
bic. Zapewnia jednak, że doszło 
wyłącznie do ostrej wymiany 
zdań, nie było żadnej przepy-
chanki czy szarpaniny. – Co to 
k... jest, żebym na mecz z zaku-
pionym biletem nie mógł wejść 
– denerwował się. Zgodnie 
z regulaminem stadionu w prze-
rwie meczów kibice z biletami 
nie mogą opuszczać obiektu, 
jeśli chcą obejrzeć drugą poło-
wę meczu. Wyjść poza obiekt 
i wrócić bez konieczności ku-
powania biletu mogą jedynie 
kibice, którzy mają wykupione 
imienne karty kibica. 

Przyznaje, że dyskutował 
z ochroniarzami podniesionym 
głosem i przyznaje, że mógł 
też ze złości kilka razy głośno 
zakląć. Twierdzi też jednak, że 
jak zorientował się, że nie jest 
w stanie przekonać ochronia-
rzy do swojej racji i nie zostanie 
wpuszczony ze starym biletem 
na trybuny, odpuścił dalsze dys-
kusje, odszedł na bok i zastana-
wiał się, co zrobić. W pewnym 
momencie zobaczył, jak pod 
wejście na stadion przyjechał 
radiowóz, a za plecami ochro-
niarz mówił do policjantów: „To 
ten w czerwonej bluzce”. – Nie 
miałem przy sobie dokumen-
tów, to mnie wzięli pod pachy 
i wepchnęli do radiowozu. Dla-
czego mnie wzięliście – pyta-
łem. Przecież niczego złego nie 
zrobiłem – opowiada kibic. 

Świadkowie, którzy widzie-
li zajście z trybun, potwier-
dzili nam taką wersję wyda-
rzeń. – Głośno dyskutował, to 
go zabrali do radiowozu, żeby 
nie było większej awantury – 
powiedział nam jeden z nich. 
– Rozumiem, że policja ma za-
lecenia, żeby ostro postępować 
z kibicami, ale tutaj interwen-
cja chyba nie była konieczna – 
uważa inny. 

Pan Jacek twierdzi, że mówił 
policjantom, że na trybunach 
został jego niepełnoletni wnu-
czek. Jak się potem okazało, 
wnuczek widział zajście. – Wy-
szedł ze stadionu zięć i krzyk-
nął do policjantów: Co się k... 
dzieje? Mandat 100-złotowy za 
to, że zabluźnił dostał. Wszyscy 
naokoło bluźnili, a mandat aku-
rat on dostał – relacjonuje kibic. 
Zięć zajął się wnuczkiem pana 
Jacka. Z trybun na zewnątrz 
stadionu sprowadziła go kobieta 
z ochrony. Tymczasem pan Ja-
cek ciągle był przekonany, że 
nic złego nie zrobił i nie prze-
bierając w słowach próbował to 
wytłumaczyć policjantom. Nie 
chciał też podać policji danych 
osobowych. – Zdenerwowany 
sytuacją byłem, ale nie jestem 
żaden kibol, żeby mnie zatrzy-
mywać. Mówiłem do nich: pa-
nowie odstąpcie, bo nikogo nie 
szarpałem i nic złego się nie 
stało – opowiada kibic. Uwa-
ża, że niepotrzebnie został od-
wieziony na Komendę Powia-
tową Policji w Łowiczu. Tam 
doszło do kolejnych ekscesów 
z jego udziałem. Pan Jacek 
twierdzi, że zrobiło mu się dusz-
no i próbował podczas rozmowy 
z policjantami wyjść z pokoju. 
– Powiedziałem, że mi duszno 
i że wychodzę. Wstałem, a jeden 
z nich mnie złapał i posadził na 
krześle – opowiada. Sytuacja 
była coraz bardziej nerwowa, 
a kibic twierdził, że ciągle nie 
mógł zrozumieć, dlaczego zo-
stał zatrzymany i przewiezio-
ny na komendę. Gdy po chwi-
li po raz drugi próbował wyjść 
z pokoju na komendzie, poli-
cjanci użyli wobec niego siły. 

– Powiedziałem: panowie ja 
wychodzę, i wstałem do drzwi. 
We dwóch mnie złapali i rzucili 
na krzesła. Jeden kolanem przy-
gniótł, ręce wykręcili. Zacho-
wywali się, jakby złapali kogoś, 
kto jest poszukiwany listem 
gończym za poważne przestęp-
stwa, a nie tylko wszedł w dys-
kusje z ochroniarzami – uważa 
kibic. 

Według policji 4 sierpnia 
podczas przerwy meczu fak-
tycznie doszło do incydentu, 
w którym kilku kibiców opu-
ściło obiekt i poszło do pobli-
skiej pijalni piwa, a następnie 
ponownie chciało wejść na sta-
dion. Policja twierdzi, że sta-
ło się tak pomimo informacji 
ze strony pracowników ochro-
ny, że nie będą mogli powrócić 
na trybuny, jeśli opuszczą sta-
dion w czasie przerwy. – Kibi-
ce posiadali jednorazowe bilety, 

a nie karnety uprawniające do 
wielokrotnego wejścia – wyja-
śnia rzecznik prasowy łowickiej 
KPP asp. Urszula Szymczak. 
Policja potwierdza, że pracow-
nicy fi rmy ochroniarskiej od-
mówili im wejścia na stadion. 
– Grupa ta, chcąc ponownie 
wejść na obiekt w sposób nie-
zgodny z regulaminem, zasta-
wiła wejście innym kibicom. 
Jeden z mężczyzn w sposób 
szczególny nie stosował się do 
wydanych przez ochronę pole-
ceń, był arogancki. Kierownik 
ochrony poprosił o interwencję 
policji. Wskazany kibic był pod 
wpływem alkoholu (wskazywa-
ła na to bełkotliwa mowa oraz 
wyczuwalna woń alkoholu) – 
odpowiedziała na nasze pytania 
asp. Szymczak. Na komendę 
trafi ł dlatego, że podczas legi-
tymowania odmówił podania 
swoich danych personalnych. 
– Został przewieziony do ko-
mendy celem m.in. ustale-
nia tożsamości – twierdzi asp. 
Szymczak. Policjanci ponad-
to zapowiadają, że po przepro-
wadzeniu czynności wyjaśnia-
jących zostanie skierowany do 
sądu wniosek o ukaranie za na-
stępujące wykroczenia: niewy-
konywanie poleceń wydanych 
przez służby porządkowe (za 
co zgodnie z ustawą o bezpie-
czeństwie imprez masowych 
grozi kara ograniczenia wolno-
ści albo grzywna nie niższa niż 
2 tysiące złotych); zakłóca-

nie porządku publicznego 
pod wpływem alkoholu (za co 
zgodnie z kodeksem wykro-
czeń grozi kara aresztu, ograni-
czenia wolności albo grzywny) 
oraz za odmowę podania swo-
ich danych, co również w świe-
tle prawa stanowi wykrocze-
nie, za co grozi kara grzywny. 
– Z relacji policjantów nie wy-
nika, aby mężczyzna informo-
wał, że sprawuje opiekę nad 

wnuczkiem. Stan, w jakim się 
znajdował (wpływ alkoholu), 
z pewnością uniemożliwiałby 
wykonywanie w sposób prawi-
dłowy tej opieki – uważa rzecz-
nik. Co do nieuzasadnionego, 
zdaniem kibica, użycia wobec 
niego siły, policja na tę chwilę 
nie odnosi się. Do 7 sierpnia do 
komendy nie wpłynęła żadna 
skarga ani zawiadomienie do-
tyczące działań policjantów.  

reKlAMA

kibic, Jacek latoszewski czuje się poszkodowany i poturbowany 
przez policjantów. 

wyjść poza 
obiekt i wrócić 
bez konieczności 
kupowania biletu 
mogą jedynie kibice, 
którzy mają karty 
kibica.

Nie jestem żaden 
kibol, żeby mnie 
zatrzymywać. Mówiłem 
do nich: panowie 
odstąpcie, bo nikogo 
nie szarpałem i nic 
złego się nie stało.

MaRcIN
KucHaRSKI

marcin.kucharski@lowiczanin.info
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Łowicz | zajęcia z psychologiem 

Aktywny senior nie 
nudzi się w mieście
Jak skutecznie prowadzić negocjacje i w jaki sposób można nauczyć się 
asertywności – tego między innymi dowiedzieli się seniorzy, którzy 2 sierpnia 
uczestniczyli w spotkaniu inaugurującym nowy projekt w Łowiczu pod nazwą 
„Łowicki Aktywny Senior – cykl warsztatów i zajęć edukacyjnych”.

Spotkanie pod hasłem „Za-
stosowanie mediacji w roz-
wiązywaniu problemów osób 
starszych” zorganizowano 
w Gimnazjum nr 1 w Łowiczu. 
Pojawiło się na nim 24 seniorów, 
którzy wcześniej wyrazili chęć 
uczestnictwa w tego typu warsz-
tatach. Zajęcia trwały 3 godziny. 
– Nikt z nas tego nawet nie od-
czuł, że to były 3 godziny, bo nie 
było nawet czasu, by patrzeć na 
zegarek – mówi przewodniczą-
ca klubu Seniora Anna Biegu-
szewska. 

Warsztaty, które poprowadzi-
ła psycholog z Warszawy Edy-
ta Grzegory, zostały podzielone 
na dwie części: na część teore-
tyczną w formie wykładu oraz 
część praktyczną – ćwiczenia, 
analizę omówienia konkretnych 
przypadków. Prowadząca prze-
prowadziła seniorom m.in. test, 
na podstawie którego mogli do-
wiedzieć się, czy są asertywni. 
Zwracała im uwagę, że w życiu 
trzeba być szczerym i otwartym, 
nie można stwarzać dwuznacz-

nych sytuacji i niedomówień. 
Należy dużo rozmawiać i wyja-
śniać wszelkie wątpliwości i nie-
jasności. Pani psycholog uczyła 
także seniorów, w jaki sposób 
powinni rozmawiać z różnymi 
osobami, np. z lekarzem. By le-
piej im to uświadomić, seniorzy 
wcielali się w różne role i odgry-
wali scenki, a psycholog mówi-
ła, czego w nich zabrakło lub co 
powinno zostać powiedziane lub 
zrobione inaczej.  

Projekt Łowicki Aktywny 
Senior realizuje Stowarzysze-
nie Centrum Inicjatyw Obywa-
telskich Ziemi Łowickiej. Piąt-
kowe zajęcia były pierwszymi 
z cyklu 8 zaplanowanych warsz-
tatów tematycznych. Koordyna-
tor projektu, zastępca naczelnika 
Wydziału Promocji łowickiego 

ratusza Michał Zalewski mówi, 
iż chęć uczestnictwa w projek-
cie zgłosiło na obecną chwilę
120 osób (w projekcie może 
wziąć udział 160 osób), w wieku 
powyżej 60 lat – bo do nich skiero-
wany jest ten projekt. – To dla nas 
satysfakcja, że jest w Łowiczu 
zainteresowanie organizacją dla 
tej licznej przecież grupy miesz-
kańców w mieście zajęć eduka-
cyjnych, warsztatów o różnej te-
matyce czy kursów – mówi. 

W projekcie w każdych za-
jęciach uwzględnione zostały 
20-osobowe grupy. Z analizy an-
kiet rekrutacyjnych, które wpły-
nęły do koordynatora, widać, że 
najwięcej osób zgłosiło się na 
warsztaty: „Profi laktyki zdrowia 
w starości” – 57 osób, na „Za-
jęcia relaksacyjne” – 59 osób, 
„Carving – dekorowanie po-
traw” – 64 osoby czy „Żywienie 
przyjazne starości” – 46 osób.” 
Pozostało jeszcze około 40 wol-
nych miejsc na wybrane warsz-
taty np. fotografi czne, fi lcowa-
nia, ceramiki, gipsowania, kurs 
komputerowy. Chętni mogą się 
jeszcze zgłaszać. Osoby zain-
teresowane udziałem w projek-
cie mogą się kontaktować z Mi-
chalem Zalewskim pod nr tel. 
600 265 999. 

w życiu trzeba być 
szczerym i otwartym, 
nie można stwarzać 
dwuznacznych sytuacji 
i niedomówień.

aNeta
MaRat

aneta.marat@lowiczanin.info

Na kielecką i łowicką nutę 
Dziś tylko trochę po łowic-

ku, bo na cały tydzień przygna-
ło mnie do Kielc, gdzie trwają 
XVI Światowe Igrzyska Polonijne. 
Czas leci zbyt szybko i choć takie 
stwierdzenie jest oczywistym tru-
izmem, to muszę tą oczywistością 
się posłużyć. W połowie lat dzie-
więćdziesiątych, gdy przyjąłem 
posadę szefa programów spor-
towych i turystycznych w nowo 
tworzonym kanale satelitarnym 
Telewizji Polskiej czyli TV Polo-
nia, postanowiłem podjąć sta-
rania, by wskrzesić tak piękną 
imprezę, jaką były właśnie spor-
towe igrzyska dla Polonii. Wów-
czas termin „były” był całkowi-
cie na miejscu, bowiem tak się 
trochę przewrotnie ułożyło, że 
z nastaniem transformacji ustro-
jowej o igrzyskach zapomnia-
no. Moje kolędowanie w sprawie 
igrzysk bardzo spodobało się wła-
dzom województwa lubelskiego 
i to dzięki nim igrzyska udało się 
wskrzesić. Odbyły się one w sierp-
niu 1997 roku i były oznaczo-
ne jako siódme (raz odbyły się 
w Polsce przedwojennej, pięć razy 
w czasach PRL-u). A teraz są już 
szesnaste (moje dziesiąte; wcze-
śniej byłem w Krakowie w 1987), 
na które prezydent Kielc zapro-
sił mnie jako gościa honorowego, 
więc zaproszenia nie można było 
odrzucić. Tym bardziej, że spoty-
kam tu dziesiątki znajomych z ca-
łego świata. 

W nocy z poniedziałku na wto-
rek miałem też „bliskie spotkanie” 
ze sportem kieleckim, a ściślej 
z drużyną futbolową Korony wy-
stępującą w tak zwanej ekstrakla-
sie. Co do samej nazwy „ekstra-

klasa” od dawna są wątpliwości, 
bo nasza piłkarska liga jest jak 
wiadomo jedną z najgorszych 
w Europie, o czym od paru ład-
nych lat świadczą wyniki czoło-
wych polskich drużyn (do tych 
Korona się jednak nie zalicza) 
w rozgrywkach europejskich. Na 
dobrą sprawę ze słowa „ekstra-
klasa” powinno się usunąć literkę 
„l” i wtedy mniej więcej by się zga-
dzało). O możliwościach piłkarzy 
Korony można się jednak było 
przekonać właśnie w poniedział-
kowy wieczór, bowiem panowie 
kopacze postanowili zabalować 
w niewielkim, bardzo przyjem-
nym hotelu, położonym wśród 
lasów na peryferiach Kielc, 
w którym i ja mieszkam. A moż-
liwości mają podobno spore, 
o czym dowiedziałem się od kel-
nerów dnia następnego („Tak 
dużo alkoholu dawno już u nas 
żadni bankietowicze nie wypi-
li”). I choć gorzałka była dobrze 
schłodzona, a zakąski prima sort, 
to alkohol mocno musiał uderzyć 
panom futbolistom do głowy, bo 
do drugiej w nocy krzyki, „ozda-
biane” soczystymi przekleństwa-
mi, były takie, że pół hotelu nie 
spało. Pretekstem było podobno 
pożegnanie drużyny z trenerem 
zwolnionym przez szefostwo klu-
bu za marne wyniki, choć dowie-
działem się, że Korona bankietuje 
w tym hoteliku dość często. 

Drużyna kopaczy futbolówki 
z Kielc to oczywiście konglome-
rat ludzi z całej Polski, co w pol-
skich ligach (od drugiej, a nawet 
trzeciej, poczynając) jest normą. 
Świadczyły o tym nawet rejestra-
cje „furmanek”, na ogół niezłej 

klasy, parkujących pod hotelem. 
I co ciekawe zanim pod hotelem 
zjawił się patrol policji (wezwa-
ny przez mnie, bowiem recepcjo-
nistka jakoś się ociągała), wszy-
scy tymi „bryczkami” zdążyli się 
rozjechać (łączna liczba promi-
li chyba przekraczała sto!). Nie 
wiem czy i jak balują piłkarze 
Pelikana (możliwości fi nansowe 
mają z pewnością nieporówny-
walnie mniejsze), więc nie mogę 
się na ten temat wypowiadać, ale 
wiadomo, że łowicka drużyna to 
też ciągle konglomerat różnych 
Jasiów Wędrowniczków, choć 
przyznać trzeba, że pod „udzia-
łu własnego” jest lepiej niż kilka 
lat temu. Ale znów mamy swo-
jego łowickiego Murzyna z Ni-
gerii, który przez trzynaście lat 
pobytu w Polsce zwiedził nie-
wiele mniejszą liczbą klubów, 
pewnie tak ciekaw walorów tu-
rystycznych naszego kraju, więc 
Pelikan znów jest „trendy”. I nie 
przekonuje mnie jakoś, zasłysza-
ne w wywiadzie z panem trene-
rem twierdzenie, że przecież aż 
szesnastu z dwudziestu sześciu 
to chłopcy z Łowicza lub Zie-
mi Łowickiej. Pelikan nie jest 
jednak tak bogaty, by nawet na 
tzw. ławkę ściągać ludzi z Polski. 
Przy okazji bardzo proszę pana 
„redaktora” jednego z łowickich 
portali, by popracował i to in-
tensywnie na językiem polskim. 
Piszę to nie złośliwie, a w trosce 
o rozwój lokalnego „dziennikar-
stwa”. Choć wiem, że pewnych 
nawyków nie da się wyplenić 
(jak u red. mw-k – chodzi o nie-
szczęsną „targowicę”, wynalazek 
iście łowicki). 
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Turystyka | bieszczadzkie krajobrazy i kościoły zachwyciły rowerzystów 

Wnukowie po raz 26 wyruszyli w trasę
1.543 kilometry przejechali Aleksandra i Wacław Wnukowie podczas tegorocznej wyprawy rowerowej w Bieszczady. W czasie jej trwania 
nie zabrakło stromych podjazdów i pięknych krajobrazów. Dla łowickich miłośników turystyki rowerowej była to 26 podróż po Polsce. 

Państwo Wnukowie są już 
dziadkami, a jeżdżą rowe-
rami od 1987 roku. Przeby-
li ponad 154 tys. kilometrów. 
W ostatnie wakacje zrealizowa-
li podróż dookoła Polski, prze-
jechali wówczas 3.921 kilome-
trów. W tym roku wybrali się 
w Bieszczady, które z powo-
du niekorzystnej aury pominęli 
podczas ubiegłorocznego rajdu. 
Po wielu latach zdobywania do-
świadczenia przekonali się już, 
że podróże rowerami do najła-
twiejszych nie należą. Oprócz 
przygotowania fi zycznego trze-
ba bardzo uważać na drogach. 
W Polsce brakuje bowiem pro-
fesjonalnych ścieżek rowero-
wych, a drogi też pozostawiają 
wiele do życzenia. 

Bezpieczeństwo 
przede wszystkim
Państwo Wnukowie uwiel-

biają jeździć we dwójkę. - Wte-
dy czujemy się najbezpieczniej 
- przyznają. Jazda w większej 
grupie to większe prawdopodo-
bieństwo wypadku czy stłucz-
ki rowerowej. Starają się zawsze 
jeździć jedno za drugim, zacho-
wując odpowiednie odległo-
ści. Na odległości szczególnie 
uważają, kiedy zjeżdżają z gór. 
- Mamy się w zasięgu wzroku, 
ale jednak zawsze zachowuje-
my bezpieczną odległość - mówi 
pani Aleksandra. Ważne jest to 
chociażby z tego powodu, że 
wtedy łatwiej jest ominąć wszel-
kie przeszkody na drogach bez 
obawy o zajechanie drogi kolej-
nej osobie. 

- Nigdy nie oglądamy się za 
siebie, bo wtedy rower też tak 
jak my zmienia położenie - tłu-
maczy pan Wacław. Znaczenie 
to ma szczególnie wtedy, kiedy 
do roweru przyczepione są też 
ciężkie sakwy. Zawsze, kiedy 
chcą coś obejrzeć czy chłonąć 
uroki krajobrazu, zatrzymują się 
na poboczu. 

Przyznają, że nie lubią jeź-
dzić po zatłoczonych drogach. 
- Nie ma wtedy komfortu jaz-
dy - mówi łowiczanka. Dodaje, 
że hałas samochodów i ciągłe 
skoncentrowanie na drodze mę-
czą człowieka.  

trasa była znana 
już rok temu
Państwo Wnukowie, zanim 

wyruszą w trasę, dokładnie ją 
planują. - Już rok wcześniej za-
czynamy myśleć o kolejnej po-
dróży - mówi pani Aleksan-
dra. Śledzą różne przewodniki 
po Polsce i mapy, na których 
wytyczają drogę i miejsca po-
stoju. Czasem w czasie wypra-
wy zdarza się, że zmieniają tra-
sę, jednak w tym roku udało 
im przejechać dokładnie takim 
szlakiem, jaki wcześniej zapla-
nowali. 

W swoją podróż wyruszyli 
1 lipca. Ich trasa wiodła m.in. 
przez Rawę Mazowiecką, Nowe 
Miasto nad Pilicą, Drzewicę, 
Przysuchą, Szydłowiec, Ilżę, 
Ostrów Świętokrzyski, Opatów, 
Sandomierz, Tarnobrzeg, Mie-
lec, Pilzno, Jasło, Nowy Żmi-
gród,  Duklę, Komańczę, Cisną, 
Ustrzyki Górne, Ustrzyki Dol-
ne, Sanok, Przemyśl, Kalwa-
rię Pacławską, Jarosław, Tarno-
gród,  Biłgoraj, Janów Lubelski, 
Kraśnik, Lublin, Parczew, Sie-

dlce, Węgrów, Wyszków, Puł-
tusk, Płońsk i Wyszogród. Do 
Łowicza wrócili 13 lipca. 

Po drodze starali się jak naj-
więcej zwiedzić. Szczegól-
nie w pamięci utkwiło im kil-
ka punktów. Oczarowała ich 
średniowieczna kolegiata pw. 
św. Marcina w Opatowie. 
W nawie głównej są bowiem 
bogato rzeźbione ławki. Na bo-
kach każdej z nich widać roślin-
ne ornamenty, a wśród nich dwa 
aniołki - żaden motyw nie wy-
stępuje dwa razy w sposób iden-
tyczny. 

Rowerzyści zachwycili się 
także sanktuarium w Dębow-
cu, w którym znajdują fi gury 
przedstawiające trzy fazy obja-
wienia Matki Bożej.  Obiektem 
szczególnej czci jest fi gura Mat-
ki Bożej Płaczącej. Jest to rzeź-
ba o wysokości 130 cm, ukazują-
ca Maryję siedzącą na kamiennej 
skale, z twarzą ukrytą w dłoniach 
i pochyloną do przodu. 

Państwo Wnukowie zobaczyli 
też Komańczę, wieś w południo-
wo-wschodniej Polsce, która w 
latach 1955-56 była miejscem in-
ternowania ks. kardynała Stefa-
na Wyszyńskiego. Wyprawę do 
Komańczy zapamiętają na dłu-
go, ponieważ mieli okazję noco-
wać w klasztorze Nazaretanek w 
Komańczy, w którym internowa-
ny był prymas Polski. – Spaliśmy 
w pomieszczeniu na dole, a do-
kładnie w pokoju nad nad nami 
internowany był Wyszyński –
wspomina pani Aleksandra. 
W czasie pobytu łowiczanie mie-
li okazję zwiedzić pokój pryma-
sa a także kaplicę, w której się 
modlił. Urzekło ich to, że pry-
mas Wyszyński na wszystkich 
zdjęciach i pomnikach, jakie zo-
baczyli w tej i innych miejscowo-
ściach, jest do siebie bardzo po-
dobny. 

Często, by dotrzeć do wy-
znaczonego celu, rowerzyści 
musieli w to włożyć wiele wy-
siłku. Tak było na przykład 
z dojazdem do klasztoru w Kal-
warii Pacławskiej. Znajduje się 
on na szczycie stromej góry. –To 
był naprawdę ogromny podjazd, 
było bardzo stromo, ale to, co zo-
baczyliśmy do dojechaniu, zre-
kompensowało trud – przyznaje 
rowerzysta.   

W Kraśniku rowerzyści zoba-
czyli wyjątkowy pomnik przed-
stawiający Jana Pawła II, który 
trzyma w objęciach kardynała 
Stefana Wyszyńskiego. 

W podróży państwo Wnu-
kowie odwiedzili także jeszcze 
m.in. Majdanek, katedrę w Sie-
dlcach czy też kolegiatę w Puł-
tusku.  Wycieczka nie wiązała 
się jednak tylko ze zwiedzaniem 
zabytków i pięknej architektury, 
ale także podziwianiem krajo-
brazów. – A podziwiać było co – 
przyznają łowiczanie. Bieszcza-
dy to różne pasma górskie, mało 
lasów, a dużo łąk, które są ukwie-
cone. – Moc kolorów i zapachów 
– wspomina pani Aleksandra.    

Dobrych ludzi 
nie zabrakło
Wszędzie spotkali się 

z ogromną życzliwością. Noco-
wali głównie u księży czy też 
w domach zakonnych. Zawsze 
byli przyjmowani z otwartymi 
rękoma. – Nie rezerwowaliśmy 
w tym roku żadnych noclegów. 
To bardzo usztywnia jazdę, 
a jest tyle plebanii po drodze, 
że zawsze gdzieś znajdziemy
 nocleg – mówi pani Aleksan-
dra.  

Nocując na plebanii, uczestni-
czyli w porannych mszach świę-
tych odprawianych w kościele, 
po których najczęściej wyruszali 
w drogę. Jazdę kończyli najpóź-
niej około godz. 18., tak by zdą-
żyć na wieczorną mszę świętą.   
Warto zresztą dodać, że 
choć państwo Wnukowie zwie-
dzili już większość dworów i 
zamków w Polsce, to mają jesz-
cze bogatą listę kościołów i 
klasztorów, które chcą zobaczyć. 

Nie zawiodła ich też pogo-
da. – Była piękna. Tak napraw-
dę to tylko ostatniego dnia wia-
ło, padało i było chłodno, a przez 
pozostałe dni świeciło słońce – 
mówi rowerzystka. Dla łowiczan 
pogoda nie jest jednak przeszko-
dą. Doskonale już wiedzą, jakie 
ubrania należy ze sobą zabrać 
w podróż, by pogoda nie zasko-
czyła. – Przede wszystkim musi 
być w sakwie chustka, nie żad-
na czapka ani kapelusz, bo one 
spadają, ale chustka, którą bę-
dzie można zawiązać na głowie 
– mówi pani Aleksandra. Za-
braknąć nie może też dobrych 
okularów czy też płaszcza prze-
ciwdeszczowego. Koszulki też 
muszą być odpowiednie, by 
ubranie nie poparzyło człowie-
ka, a skóra oddychała. Ale po 
tylu wyprawach nie mają już 
problemu z przygotowaniem 
ekwipunku. A dobre przygoto-
wanie to połowa sukcesu w wa-
kacyjnych wyjazdach. 

Panią aleksandrę zachwycił pomnik błogosławionego Jana Pawła II 
w Straszęcinie. - ten papież jest wyjątkowy. Patrząc w jego oczy ma się 
wrażenie jakby były prawdziwe - opowiadia.  

Rowerzyści opracowują plan trasy zawsze z mapą. zaznaczają na niej 
drogę, którą chcą pokonać.  

aNeta
MaRat

aneta.marat@lowiczanin.info
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Pan Wacław na rowerze przejechał już wiele kilometrów. Nie brakuje 
mu jednak energii i zapału do kolejnych podróży. Miejsca, ktore odwiedza 
upamiętnia na zdjeciach. 
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edukacja | wakacje na półmetku, a handel podręcznikowy w pełni

Księgarze narzekają na konkurencję
– Co roku cena podręczników wzrasta mniej więcej o 5 – 10 %, głównie dla klas I – III – mówi właścicielka księgarni przy ul. Zduńskiej Danuta Bródka. 
Wysoka cena podręczników to jednak bardziej problem rodziców dzieci, którym należy te podręczniki kupić, księgarze zmagają się z innymi problemami.

Zakup tzw. box-u, czyli kom-
pletu podręczników dla ucznia 
klas 1 – 3 kosztuje od 205 do 272 zł 
w zależności od wydawnictwa 
i księgarni, w jakiej dokonujemy 
zakupu. Zdecydowanie najdroż-
sze są podręczniki do języków 
obcych, w tym najbardziej popu-
larne są te do języka angielskie-
go. – Pierwsza klasa szkoły pod-
stawowej – 65 zł, może znajdę 
coś tańszego... ten 70 zł – komen-
tuje Danuta Bródka, która chcia-
ła nam przedstawić, w jakich 
granicach kształtują się ceny tych 
podręczników. Ostatecznie oka-
zało się, że jest to przedział od 60 
do 70 zł. Równie drogie są kom-
plety pomocy naukowych do ję-
zyka polskiego. Proszę spojrzeć 
– mówi jeden z pracowników 
księgarni – do IV klasy sam pod-
ręcznik kosztuje 33,40 zł plus 
dwa ćwiczenia po 20 zł, to jest 
w sumie 73,40 zł, a to tylko jeden 
przedmiot. Najtańsze okazują się 
ćwiczenia i książki do religii, któ-
re kosztują od 12 do 21 zł. 

Właścicielka księgarni i anty-
kwariatu Polonica przy ul. Bro-
warnej w Łowiczu Dorota Bier-

naciak-Kmieciak oszacowała, 
że koszt używanych podręczni-
ków wynosi od 200 do 300 zł. – 
Ja w tamtym roku wydałem po-
nad 400 zł na wszystkie książki, 
a moja starsza siostra, która idzie 
do 2 klasy liceum, w tym roku 
wyda ponad 700 zł, bo musi ku-
pić wszystkie nowe, bo się pro-
gram zmienia – mówi Mateusz, 
przyszły uczeń klasy VI szkoły 
podstawowej z Łowicza.

W tym roku nowa podsta-
wa podstawa programowa bę-
dzie obowiązywała zarówno 
w II klasie szkoły ponadgimna-
zjalnej jak i w V szkoły podsta-
wowej. Uczniowie, którzy idą 
w tym roku do tych klas, będą 
musieli kupić cały zestaw pod-
ręczników nowy. Ci z kolei, któ-
rzy właśnie ukończyli te klasy, 
nie będą mieli możliwości ich 
sprzedać. – Tym dzieciom pozo-
staje wyrzucić te książki na ma-
kulaturę, bo nic z nimi nie zrobią 
– mówi właścicielka antykwa-
riatu, która w sezonie waka-
cyjnym zarówno sprzedaje, jak 
i skupuje zestawy podręczni-
ków. A warto sprzedać używa-
ne podręczniki, ich cena, w za-
leżności od stanu zachowania 
i popularności waha się od 7 do 
10 zł. Za książki językowe moż-
na uzyskać nawet 15 zł.

W celu lepszego obiegu uży-
wanych podręczników w szko-
łach często organizowane są kier-
masze. Dzięki nim rodzice mogą 
dużo zaoszczędzić. – Organizu-
jemy w szkole takie kiermasze. 
Dzieci przynoszą książki, które 
są wyceniane, a następnie sprze-
dawane młodszym kolegom 
i koleżankom – mówi Grażyna 

Sobieszek, dyrektor Szkoły Pod-
stawowej w Popowie.

Nauczyciele podcinają 
skrzydła księgarzom
Właściciele łowickich księ-

garni, z którymi rozmawialiśmy, 
podkreślali, że boją się o prze-
trwanie swoich interesów. – Nie 
oszukujmy się, w tych czasach 
księgarnie utrzymują się głównie 
ze sprzedaży podręczników, a gdy 
ta zaczyna spadać, to już w ogó-
le przestaje się opłacać – mówi 
jedna z właścicielek  księgarni. 
No, ale przecież dzieci w szko-
łach nadal korzystają z podręcz-
ników, czemu więc ich sprzedaż 
spada? Jednym z powodów jest 
na pewno możliwość zakupienia 
podręczników przez internet, jed-
nak nie to podają księgarze, jako 
największą zmorę.  – Nauczycie-
le sprzedają w szkołach książki, 
a jest to przecież zakazane i za-
wsze było – mówi Danuta Bród-
ka. Nauczyciel jest od uczenia, 
a księgarz od sprzedawania pod-
ręczników. Ja nie wychodzę zza 
lady i nie idę uczyć do szkoły, 
w związku z tym nauczyciel nie 
powinien zajmować się handlem 
– mówi dalej. Księgarze zgodnym 
głosem twierdzą, że jest to bardzo 
niesprawiedliwy proceder, ponie-
waż oni w związku z tą działalno-
ścią muszą opłacać ZUS, czynsz 
za lokal i pensję pracownikom, 
a nauczyciele – jak twierdzą księ-
garze – kosztów żadnych nie po-
noszą i biorą jeszcze za to prowi-
zję. Sprzedawcy książek zdają 
sobie sprawę, że jest to też pewne 
udogodnienie dla rodziców, ale 
przecież nielegalne. 

Jeden z pracowników księ-
garni, który prosił, by nie poda-
wać jego nazwiska, stwierdził, 
że zdarzyła mu się sytuacja, kie-
dy nauczycielka przyszła z proś-
bą o przyjęcie w księgarni dwóch 
kompletów do nauczania począt-
kowego, gdyż zamówiła za dużo 
dla swoich uczniów. 

W kwietniu 2007 r. weszła 
w życie poprawka do ustawy 
o systemie szkolnictwa, zakazu-
jąca sprzedaży podręczników 
szkolnych przez nauczycieli i in-
nych pracowników szkół oraz 
przez przedstawicieli wydaw-
nictw na terenie placówek edu-
kacyjnych. Henryk Tokarz prezes 
Izby Polskich Księgarzy powie-

dział NŁ, że w wielu szkołach 
nadal nie jest to przestrzegane. 
Nauczyciel nie może zajmować 
się sprzedażą podręczników, bo 
musiałby prowadzić działalność 
gospodarczą, a na terenie szkoły 
tego robić nie może – mówi To-
karz. Mało tego, że sprzedają, to 
jeszcze biorą za to prowizję. Nic 
za darmo się nie dzieje. Jeżeli na-
uczyciel zamówi podręcznik dla 
większej grupy to dostanie 20% 
rabatu. Dzieciom sprzeda z 10% 
rabatem, co i tak wychodzi taniej 
niż w sklepie, ale kolejne 10% 
ma dla siebie – komentuje prezes. 
Dodał również, że wiele organi-
zacji próbuje walczyć z takim po-
stępowaniem, wysyłane są pisma 
do dyrektorów, kuratoriów a na-
wet urzędów skarbowych. Dy-
rektorzy łowickich szkół, z który-
mi udało nam się skontaktować, 
twierdzą, że na terenie ich pla-
cówki nauczyciele nie prowadzą 
handlu, ale księgarze mają inne 
zdanie. – Ja wiem, w której szko-
le nauczyciele zamawiają książki 
dla uczniów, bo to jest zaznaczone 
na wykazach, które rodzice przy-

noszą do nas, gdy chcą kupić 
podręczniki – mówi sprzedaw-
czyni z księgarni. 

Więcej podręcznikowych 
absurdów
Kiedy zmienia się program 

w szkole, zmienia się również nu-
mer dopuszczenia nowych pod-
ręczników. Sprzedawcy zauważy-
li jednak, że czasem te „nowe” ksią-
żki niczym się nie różnią, oprócz 
właśnie tego numeru. – Często mu-
szę przekonywać rodziców, że mo-
gą kupić tańsze książki, używane, 
z poprzedniego roku, bo niczym 
się nie różnią od tych po zmianie 
programowej. Sama to sprawdzi-
łam – mówi właścicielka księgar-
ni Polonica przy Browarnej. Ko-
lejnym absurdem jest wydawanie 
książek z kartą, dzięki której moż-
na się zalogować do Internetu. 
Przykładowo, cena podręcznika 
do matematyki do IV klasy bez do-
stępu do Internetu kosztuje 21 zł, 
a z dostępem 27,50 zł, a w Inter-
necie nie ma nic innego poza tym, 
co w podręczniku. Jedna z pra-
cownic księgarni zauważyła, że od 
ubiegłego roku został ujednoli-
cony zestaw podręczników dla 
wszystkich typów szkół ponad-
gimnazjalnych. – Jednakowe ku-
puje uczeń zawodówki i liceum,
a w wakacje ten z zawodówki 
przynosi nam nietknięty egzem-
plarz. Nie ma się, co oszuki-
wać, że uczeń z zawodówki 
będzie wkuwał tyle, co np. ten 
z „Chełmońskiego” – mówi 
pracownik księgarni. W ubie-
głym roku spotkała nas też bar-
dzo niemiła sytuacja, kiedy 
uczniowie pewnej szkoły po paru 
tygodniach od rozpoczęcia roku 
szkolnego chcieli nam zwracać, 
niedawno kupione, książki od hi-
storii. Było to dla nas bardzo nie-
korzystne i gdy nie zgodziliśmy 
się na przyjęcie książek, narazili-
śmy się na obraźliwe słowa z ich 
strony. Zapytaliśmy, czemu chcą 
je zwrócić? Okazało się, że na-
uczycielka po wakacjach rozmy-
śliła się i stwierdziła, że będzie 
korzystała z innego wydawnic-
twa. Po interwencjach pracowni-
ków księgarni u dyrektor szkoły 
nauczycielka odeszła od zmiany 
podręcznika – usłyszeliśmy od 
jednej z właścicielek księgarni. 

Właściciele księgarni general-
nie są zbulwersowani na postawę 
nauczycieli. Rynek podręczniko-
wy w Polsce wart jest jest 1 mld 
złotych, także jest o co walczyć – 
twierdzi Henryk Tokarz. A my na 
naszym terenie też odczuwamy 
skutki tej walki. 

Danuta Bródka, właścicielka księgarni przy ul. zduńskiej twierdzi, że 
najwięcej sprzedaje kompletów do nauczania początkowego. 

W księgarni Polonica przy ul. Browarnej można zarówno kupić, jak i sprzedać używane podręczniki.  

KataRzyNa
PIotRKIeWIcz

kasia.piotrkiewicz@lowiczanin.info

Ja nie wychodzę zza 
lady i nie idę uczyć 
do szkoły, w związku 
z tym nauczyciel nie 
powinien zajmować się 
handlem
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Problemy konsumentów | Nie daj się nabić w butelkę (III) 

Czy Ty też udzielasz 
darmowego kredytu 
przedsiębiorcy?
Kontynuujemy cykl publikacji, które specjalnie  
dla gazet zrzeszonych w Stowarzyszeniu Gazet Lokalnych 
przygotowała Federacja Konsumentów. Omawiamy  
w nich liczne przykłady nieuczciwego traktowania 
konsumentów przez sprzedawców towarów i usług 
– i podpowiadamy jak sobie w takich sytuacjach radzić.

Zakup materiałów budowla-
nych, jak pokazało życie, może 
się przyczynić do zwiększenia 
wiedzy o funkcjonowaniu rynku 
obrotu bezgotówkowego i pró-
bach przedsiębiorców uzyskania 
(Uwaga!) od konsumenta darmo-
wego kredytu.

Pani Kowalska w dużym skle-
pie dokonała zakupu drzwi i za-
płaciła za towar kartą. Pracownik 
sklepu zapakował zamiast pra-
wych lewe drzwi. Za kilka dni 
ponownie przyjechała do sprze-
dawcy w celu wymiany towaru. 
W punkcie reklamacji, zwraca-
jąc towar, uzyskała informację, 
że niestety, z uwagi na dokonanie 
płatności kartą, pieniądze zostaną 
wpłacone na rachunek, a za nowe 
wymienione drzwi musi ponow-
nie zapłacić. Na pytanie, kiedy 
nastąpi zwrot środków, sprzedaw-
ca odpowiedział: niezwłocznie.

Pani Kowalska po upływie ty-
godnia od zwrotu drzwi, spraw-
dziła swój rachunek w banku  
i zauważyła, że nie oddano jej 
pieniędzy za pierwszy zakup. Za-
dzwoniła więc do sprzedawcy.

Jakże duże było zdziwienie 
Pani Kowalskiej, kiedy od tego 
samego sprzedawcy uzyskała in-
formację, że termin zwrotu środ-
ków na rachunek wynosi 30 dni 
i jest to termin ustawowy. Pró-
bując ustalić, z jakiej ustawy 
wynika ten termin, sprzedawca 
stwierdził, że konsumentka jest 
arogancka i niech pyta o zwrot 
pieniędzy swój bank. Cierpliwa 
Pani Kowalska zatelefonowała do 
banku w celu uzyskania informa-
cji, gdzie są pieniądze. Bank po-
informował, że środki finansowe 
po dokonaniu przelewu w drodze 
na rachunek konsumentki odwie-
dzają jeszcze tzw. „obowiązko-
we stacje postojowe”: organizacje 
kartowe, agencje rozliczeniowe 
i nie ma możliwości ustalenia, 
gdzie faktycznie znajduje się 
przelew.

Konsumentka zapytała bank, 
czy przestrzega nowych regula-
cji, które nakładają obowiązek 
realizacji przelewu w ciągu jed-
nego roboczego dnia, jak rów-
nież poprosiła o wskazanie, gdzie 
w warunkach umowy o wydanie 

karty i regulaminach może zna-
leźć informacje o „ciężkiej dro-
dze powrotu środków na kartę” .

Poddając się pracownik banku 
zapytał wprost, jakie są jej ocze-
kiwania. Pani Kowalska zażąda-
ła, by zwrócono jej w dniu roz-
mowy pieniądze na kartę wraz 
z oprocentowaniem stosowanym 
przez bank przy kredytach kon-
sumpcyjnych, pod rygorem po-
informowania Komisji Nadzoru 
Finansowego i Prezesa Urzędu 
Ochrony Konkurencji i Konsu-
mentów o praktykach stosowa-
nych przez bank. „Transport” 
środków został przyspieszony.  
W ciągu 15 minut od zakończe-
nia rozmowy z pracownikiem 
banku środki zostały zaksięgo-
wane na rachunku konsumentki.

Analizując sytuację, konsu-
mentka zadała ważne pytanie, 
które może posłużyć za puentę 
zdarzenia. Jak wielu konsumen-
tów uwierzyło w bajkę o 30-dnio-
wym terminie zwrotu środków? 
Ten długi transfer pieniędzy 
nie jest niczym innym niż dar-
mowym kredytem udzielonym 
przez słabszego uczestnika rynku 
na rzecz nieporównywalnie sil-
niejszego przedsiębiorcy.  

REKLAMA

Głęboko poruszyła mnie sytu-
acja opisana w tekście „Katedra 
to nie filharmonia, ale z dziec-
kiem na koncert wchodzić nie 
można” w NŁ/WG nr 31. 

Nie uczestniczyłam w tym 
koncercie, niemniej jednak jako 
bywalczyni podobnych imprez 
uważam, że mam prawo zabrać 
w tej sprawie głos. Sama je-
stem mamą prawie półtorarocz-
nej córeczki i pierwszy koncert 
wspaniałego zespołu jazzowe-
go Sweet&Hot Jazzband z Ło-
dzi „zaliczyła” ona już w wieku 
czterech miesięcy. Był to koncert 
plenerowy, w ogródku restaura-
cji, na terenie którego znajdo-
wał się także mały plac zabaw 
dla dzieci. A było ich na kon-
cercie mnóstwo – niektóre tań-
czyły pod sceną, inne bawiły się  
w piaskownicy, jeszcze inne (w tej  
grupie moja córeczka) nie opusz-
czały rodzicielskich ramion. Ro-
zumiem, że specyfika koncertu 

plenerowego jest inna, niż w np. 
w katedrze, ale już w marcu br. 
uczestniczyliśmy całą rodziną  
w jubileuszu 10-lecia wspo-
mnianego zespołu w sali kon-
certowej ŁDK.  Córka mia-
ła wówczas niespełna rok i 
przez cały koncert bawiła się 
moją torebką lub „tańczy-
ła” w naszych ramionach. Po-
zostali słuchacze i organiza-
torzy byli dla nas życzliwi,  
a lider zespołu, człowiek na-
prawdę wielkiej klasy, Krzysztof 
Rajpold ze sceny serdecznie wi-
tał „najmłodszą młodzież”, roz-
smakowującą się od pierwszych 
lat życia w dixielandzie. 

Ktoś powie, co innego jazz, 
co innego klasyka... Otóż nie-
koniecznie. Stosunek do naj-
młodszych zawsze zależy od 
organizatora imprezy. Dwa 
lata temu wraz z koleżan-
ką uczestniczyłam w kon-
cercie muzyki barokowej  
w protestanckim kościele w Edy- 
nburgu. W jednej z naw, na sta-
łe wyłożonej mięciutką, kolo-
rową wykładziną, znajdowały 

się klocki, maskotki i sztalugi z 
kartonami do malowania. Ro-
dzice mogli zostawić tam swo-
je pociechy pod opieką wolon-
tariuszek, a sami zasiąść obok 
na krzesełkach i wysłuchać na 
tyle dobrze nagłośnionego kon-
certu, że nie zakłócały go gło-
sy dzieci. Komu jednak mogło-
by to przeszkadzać, wybierał po 
prostu miejsca dalej od „przed-
szkolnej nawy”, która – jak się 
dowiedziałam – w taki sam spo-
sób jest wykorzystywana pod-
czas nabożeństw. 

Na rodzimym gruncie, w Fil-
harmonii Łódzkiej prowadzo-
ne są warsztaty Baby Bum Bum 
już dla najmłodszych dzieci (od 
kilkumiesięcznych niemowląt), 
podczas których muzycy zapo-
znają maluchy z brzmieniem 
poszczególnych instrumentów  
i grają dla nich. Nie każdy może 
na podobne zajęcia dotrzeć  
z dzieckiem do Łodzi (czy np. 
Warszawy lub Płocka). Dlatego 
warto byłoby pomyśleć, by taką 
inicjatywę podjąć na gruncie lo-
kalnym.  � rew

listy  
do redakcji

Powiat łowicki | Dodatkowe pieniądze dla bezrobotnych 

Nowa działalność może być dofinansowana
Wydawanie i nabór 
wniosków dotyczących 
przyznania jednorazowych 
dotacji na podjęcie 
działalności gospodarczej 
rozpocznie 2 września 
Powiatowy Urząd Pracy  
w Łowiczu.

Maksymalna kwota dofinan-
sowania w tym roku wynosi  
do 20 tys. zł. Dodatkowych 
pieniędzy wystarczy dla  
9 osób. Pochodzą one z Euro-
pejskiego Funduszu Społecz-
nego w ramach projektu Nowe 
Perspektywy. 

Wnioski będą przyjmowane 
w sekretariacie „pośredniaka” 

do 30 września. Dofinansowa-
nie jest przeznaczone dla co 
najmniej czterech osób, które 
są długotrwale bezrobotne oraz 
dla co najmniej jednego bez-
robotnego do 25. roku życia, 
jednego bezrobotnego powy-
żej 50. roku życia oraz jednego  
bezrobotnego niepełnospraw-
nego. � mak 
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Łowicz | Obserwacje w środku lata

Wakacyjna nuda - czyli co się  
robi, gdy nie ma co robić
Trwają wakacje. Wszyscy uczniowie – i podobno także nauczyciele – czekali na nie z utęsknieniem. Ale przyniosły one 
z sobą nie lada problem – mnóstwo wolnego czasu, z którym nie wiadomo co zrobić. W upalne, sobotnie popołudnie 
wyruszyłam w okolice Nowego Rynku, żeby sprawdzić, jak młodzież radzi sobie z nudą. 

Pierwsze zaskoczenie to fakt, 
że uliczki i ławeczki są pełne ro-
dzin z małymi dziećmi, a nigdzie 
nie widać potencjalnych uczniów. 
Skierowałam się na ulicę Bielaw-
ską. Ludzie w tak ciepły dzień 
nie mogą wytrzymać w domach, 
więc wyszli na podwórka lub 
na schodki przed domami. Wy-
glądają, jakby czas nie miał dla 
nich znaczenia, wpatrzeni w jakiś 
punkt w oddali, zamyśleni, nawet 
w grupach milczący. 

Wśród nich dostrzegłam 
18-letniego Patryka. Siedział na 
schodku samotnie. Usiadłam 
obok i spytałam, czy mi pomoże. 
Od razu się ożywił i powiedział, 
że oczywiście, co się stało? Jak 
mu wyjaśniłam, że jestem z gaze-
ty i pytam o wakacje, z powrotem 
zamknął się w swoich ramionach 
i zaczął mówić ciszej. – Wakacje? 
Powoli. W piłkę gram, na rowe-
rze jeżdżę, biegam. Na nudę nie 
narzekam – odpowiada. 

Po chwili dołącza do nas jego 
starszy o 2 lata kolega. Co praw-
da szkołę już skończył, ale ko-
rzysta z ostatnich wakacji. – 
Robimy różne rzeczy – w piłkę 
gramy, w siatkówkę na błoniach, 
na technikum. Jakoś się spędza 
ten czas – mówi. Na pytanie  
o wymarzone wakacje bez zasta-
nowienia odpowiada, że chciałby 
wyjechać nad morze. – Jeszcze 
mnie tam nie było – mówi za-
czepnym tonem. 

Patryk idzie nieco dalej  
w swych pragnieniach i odpo-
wiada: Karaiby. Odpowiedź za-
brzmiała trochę drwiąco. Czyżby 
pytanie o wymarzone wakacje 
było głupim pytaniem? Scho-
dząc na ziemię spytałam, co  
w mieście mogłoby dziać się cie-
kawego. – Kluby jakieś, żeby po-
bawić się gdzie było. Bo tak, to  

tylko pić na Nowym Rynku – 
odpowiadają i idą się przejść. 

Idę więc dalej. Spotykam jed-
nego z mieszkańców ulicy Bie-
lawskiej. Dojrzały mężczyzna 
z całkowicie wytatuowanym 
torsem i ramionami wyprowa-
dza czarnego psa na łańcuchu. 
Upewniwszy się, że pies nie gry-
zie, pytam go o tutejszą mło-

dzież. Wyjaśnia, że tutaj nie 
mają co robić i spędzają czas 
w parku, nad rzeką. Mówi też  
o tym, że ktoś podrzucił im na 
podwórko odpady drewniane i że  
teraz to zabawa tutaj jest niebez-
pieczna. 

Wyruszyłam nad rzekę i znów 
mijam sielankowe obrazy rodzin 
z wózkami i małymi dziećmi i lu-

dzi starszych, rozmawiających na 
ławeczkach. Docieram do ska-
te parku. Tam bawi się czwór-
ka dzieciaków – 2 chłopców  
i 2 dziewczynki. Są w różnym 
wieku, od 7 do 12 lat. Dobrze 
się razem bawią. Są tutaj same 
i nie mają wyznaczonej godzi-
ny powrotu. Będą tu, aż im się 
znudzi. Na razie się nie nudzi, 

bo jestem ja – robię im zdjęcia 
i rozmawiamy o wakacjach, tych 
wymarzonych i tych rzeczywi-
stych. Dzieci są bardzo samo-
dzielne i rezolutne. Natalka ma 
10 lat. W przyszłości chce zostać 
weterynarzem. Lubi też śpiewać  
i chciałaby zaśpiewać w syl-
westra. 8-letni Krystian lubi ło-
wić ryby. – W minutę złowię 10 
– mówi. Trochę mu nie dowie-
rzam. Ale nie dyskutuję z nim, bo 
mówi, że złowione ryby wypusz-
cza, co robi na mnie wrażenie. 

Wszyscy marzą o waka-
cjach nad morzem. Dziewczyn-
ki chciałyby zbierać muszelki. 
Nad morzem jeszcze nie były. 
Miło spędzamy razem czas,  
a dzieci pokazują, jak jeżdżą na 
rolkach i rowerze. Trochę mnie 
jednak martwi fakt, że tak szyb-
ko mi zaufały i przyjęły do swo-
jego grona. 

Wracam na Bielawską. Po 
chwili spotykam grupę nasto-
latków. Mają od 13 do 17 lat. 
Są z jednej szkoły i mieszka-
ją w okolicy. – Monopolowy 
jest blisko – odpowiada nieco 
wstawiony nastolatek na pyta-
nie, jak spędzają czas na waka-
cjach. – Nudzimy się – mówią 
dziewczęta, gimnazjalistki. – 
No co ja mogę robić? Na kom-
puterze siedzę – rzuca 13-letni 
Eryk. – A czego wam brakuje 
w mieście? – pytam. – Dysko-
teki – odpowiadają zgodnie. 
– W Łowiczu nie ma żadnej.  
I chyba nie będzie. Jak będę miał  
miliard, to otworzę taką, że 
uuuuulala... – mówi najstarszy  
z chłopaków. – Będzie się działo.  
– dodaje. – Melanże będą. Na 
pytanie, czy nie jest za młody na 
melanże z dumą odpowiada, że 
melanżuje już od 2 lat... 

Justyna Roszczenko

Są tutaj same i nie 
mają wyznaczonej 
godziny powrotu.  
Będą tu, aż im się 
znudzi.
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WSPOMNIeNIa | POzOStANą w NASzeJ PAMięci
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 22 lipca: teresa turska-Mrzygłód, 
l.81.

 24 lipca: Marian Kapusta, l.67.
 26 lipca: waldemar Dąbkowski, 

l.74, Głowno.
 27 lipca: czesław Michalski, 

l.91, Domaniewice: Jan 
Kostrzewa, l.66, Domaniewice.

 28 lipca: henryka zagawa, 
l.60; Marian Sokalski, l.61, 
zawady.

 29 lipca: 
zenon Studziński, l.83; helena 
Skowrońska, l.83; Jan Słomiany, 
l.74.

 30 lipca: Jerzy Auterhoff, l.74; 
Krzysztof Jesionkowski, l.68, 
łowicz.

 2 sierpnia: władysław 
Marosek, l.74.

 4 sierpnia: Adela wasilewska, 
l.81, Głowno.

ODeSZlI OD NaS | 22.07-4.08.2013

Andrzej Bogucki (1959-2013)
Andrzej Bogucki urodził się 

18 maja 1959 roku w Mastkach, 
zmarł nagle w nocy 17 kwietnia 
2013 roku we własnym domu, 
również w Mastkach. Pozosta-
wił w żałobie troje dorosłych już 
dzieci – dwóch synów (Bartło-
mieja i Aleksandra) i córkę Sa-
binę, żonę Barbarę oraz wieko-
wą, żyjącą po dziś dzień matkę 
Reginę. 

Pogrzeb odbył się 19 kwiet-
nia w kościele parafi alnym 
w Złakowie Kościelnym. We 
mszy świętej w kościele w tej 
miejscowości uczestniczyło 
bardzo dużo osób, a strażacy 
z gminy Chąśno przygotowali 
honorową asystę przy trumnie i to-
warzyszyli w ostatniej drodze 
na złakowski cmentarz. Andrzej 
Bogucki był bowiem przez wiele 
lat prezesem zarządu gminnego 
Ochotniczych Straży Pożarnych 
w Chąśnie, skarbnikiem zarzą-
du powiatowego OSP w Łowi-
czu oraz skarbnikiem i prezesem 
jednostki straży w Mastkach 
oraz radnym gminy Chąśno. 

Pogrzeb był bardzo uroczy-
sty. W ostatniej drodze z kościo-
ła na miejscowy cmentarz ś.p. 
Andrzejowi Boguckiemu towa-
rzyszyło kilkanaście strażackich 
pocztów sztandarowych oraz sa-
mochody strażackie. Podczas 
gdy kondukt żałobny zmierzał 
na cmentarz, odezwały się sy-
reny strażackie w okolicznych 
jednostkach OSP. Mszę świętą 
koncelebrowali kapelan diece-
zjalny straży ks. Jerzy Modelew-
ski oraz miejscowy proboszcz 
ks. Piotr Jankowski. 

Andrzej Bogucki chodził do 
Szkoły Podstawowej w Mast-

kach, skończył również szko-
łę rolniczą, która działała przed 
laty w tej miejscowości. Ojciec 
– Józef Bogucki pochodził rów-
nież z Mastek, a matka Regina 
z nieodległych Karsznic w tej 
samej gminie. – To byli bardzo 
pracowici, majętni, ale również 
oszczędni ludzie. Mama An-
drzeja latem potrafi ła wstać na-
wet przed godziną 3 rano i po-
jechać rowerem na pole, żeby 
pielić – wspomina kolega ś.p. 
Andrzeja – Julian Gawroński. 
Na wsi wspominają, że jako jed-
ni z pierwszych w Mastkach 
i okolicach mieli ciągnik oraz 
kolorowy telewizor. 

Andrzej był najmłodszym 
z trojga rodzeństwa, miał dwie 
starsze siostry: Halinę, która 
obecnie mieszka w gminie Ło-
wicz i Grażynę, która obecnie 
mieszka pod Warszawą. Pozo-
stał na około 14-hektarowym 
gospodarstwie rodziców i pro-
wadził je do śmierci. Teraz go-
spodarstwem zajmuje się głów-
nie syn Aleksander. 

– Znaliśmy się od najmłod-
szych lat. Andrzej tu się uro-
dził, wychował i przez całe życie 
mieszkał. Tutaj też angażował 
się społecznie, wcześniej spor-
towo. To między innymi dzię-
ki niemu funkcjonuje Olim-
pia Chąśno – wspomina Julian 
Gawroński. Nawet jak już czyn-
nie sportu nie uprawiał, to żywo 
się nim interesował – również 
tym sportem typowo lokalnym. 
– W niedzielę byliśmy jesz-
cze na meczu, jak grali chłopa-
ki z Chąśna, a tu kilka dni póź-
niej dostaję SMS-a w nocy, że 
Andrzej nie żyje. Przecież nie 

chorował... – wspomina obecny 
przewodniczący zarządu gmin-
nego OSP Ireneusz Sołtysiak. 

Do straży należał, jak wiele 
osób z miejscowości, gdzie dzia-
łają Ochotnicze Straże Pożar-
ne, już w wieku kilkunastu lat. 
Brał udział w zawodach strażac-
kich, razem z innymi gasił poża-
ry. Strażackie kroniki odnotowu-
ją kilka dat i faktów związanych 
z jego działalnością. 21 marca 
1981 roku podczas zjazdu gmin-
nego OSP w Chąśnie został po-
wołany do Komisji Rewizyj-
nej zarządu gminnego straży. 
2 kwietnia 2006 roku podczas 
zebrania w strażnicy w Błędo-
wie, na Gminnym Zjeździe Stra-
żackim, 40 delegatów z 11 jed-
nostek straży z terenu gminy 
Chąśno wybrało go na nowego 
prezesa zarządu gminnego OSP 
w Chąśnie. Zastąpił na tym sta-
nowisku Mariana Witkowskiego 
z Karsznic Dużych. Był również 
skarbnikiem w macierzystej jed-
nostce OSP w Mastkach. 

Był jednym z inicjatorów 
przejęcia budynku po dawnym 
punkcie skupu mleka w Mast-
kach na garaż dla tamtejszej 
straży. Zabiegał też o pozyski-
wanie samochodów dla jedno-
stek z terenu gminy oraz przez 
wiele lat zabiegał też o budo-
wę świetlicy w Mastkach, która 
powstaje obecnie w sąsiedztwie 
jego gospodarstwa. – Nawet już 
planował uroczyste otwarcie, za-
stanawiał się i ustalał, co będzie 
w świetlicy – opowiada Ireneusz 
Sołtysiak. 

Strażacy wspominają rów-
nież, że to właśnie z inicjatywy 
ś.p. Andrzeja Boguckiego od 

 andrzej Bogucki
(1959-2013)
Przez wiele lat prezesem 
zarządu gminnego 
Ochotniczych Straży 
Pożarnych w chąśnie, 
skarbnikiem zarządu 
powiatowego OSP 
w łowiczu oraz skarbnikiem 
i prezesem jednostki 
straży w Mastkach oraz 
radnym gminy chąśno. 
był też radnym gminnym, 
angażował się społecznie, 
wcześniej sportowo. Przez 
wiele lat zabiegał o budowę 
świetlicy w Mastkach, 
która powstaje obecnie 
w sąsiedztwie jego 
gospodarstwa. 

 31 lipca o godz. 10.17 na ul. 
Armii Krajowej w łowiczu 30-letni 
mieszkaniec łowicza prowadził 
samochód osobowy Peugeot, bę-
dąc po użyciu alkoholu, co stanowi 
wykroczenie. badanie wykazało 
0,14 mg/dm3 alkoholu w powietrzu 
wydychanym z płuc. 

 31 lipca o godz. 18.08 
w trzciance w gminie łyszkowice 
nietrzeźwy 41-letni mężczyzna, bez 
stałego miejsca zameldowania, 
jechał rowerem (0,61 mg/dm3 al-
koholu). 

 1 sierpnia o godz. 0.45 na ul. 
warszawskiej w łowiczu 46-letni 
mieszkaniec łowicza jechał ro-
werem, będąc po użyciu alkoholu 
(0,17 mg/dm3 alkoholu). 

 1 sierpnia o godz. 2.30 na 
Nowym rynku w łowiczu 23-letni 
mieszkaniec łowicza jechał ro-
werem, będąc po użyciu alkoholu 
(0,20 mg/dm3 alkoholu). 

 1 sierpnia o godz. 21 na ul. 
3 Maja w łowiczu nietrzeźwy 39-let-
ni mieszkaniec łowicza jechał ro-
werem (1,04 mg/dm3 alkoholu). 

 1 sierpnia o godz. 21.44 we 
wsi zgoda w gminie bielawy nie-
trzeźwy 56-letni mieszkaniec tej 
gminy jechał rowerem (1,36 mg/
dm3 alkoholu). 

 2 sierpnia o godz. 20.20 na ul. 
Konopackiego w łowiczu 30-letni 

mieszkaniec łowicza jechał rowe-
rem (0,26 mg/dm3 alkoholu). 

 2 sierpnia o godz. 22.10 na ul. 
łyszkowickiej 32-letni mieszkaniec 
łowicza jechał rowerem, będąc po 
spożyciu alkoholu, co stanowi wy-
kroczenie (0,20 mg/dm3 alkoholu). 

 3 sierpnia o godz. 18 na ul. 
Gen. Klickiego 26-letni mieszkaniec 
łowicza jechał rowerem (0,51 mg/
dm3 alkoholu). Pięć minut później 
na tej samej ulicy zatrzymany został 
29-letni mieszkaniec łowicza, który 
również jechał nietrzeźwy rowerem 
(0,31 mg/dm3 alkoholu). 

 4 sierpnia o godz. 5.50 w Krę-
pie w gm. Domaniewice zatrzymany 
został 47-letni mieszkaniec powiatu 
łowickiego, który prowadził samo-
chód osobowy Vw Passat, będąc 
po użyciu alkoholu, co stanowi wy-
kroczenie (0,11 mg/dm3 alkoholu). 

 4 sierpnia o godz. 12.14 na ul. 
tkaczew w łowiczu 39-letni miesz-
kaniec łowicza jechał rowerem 
(0,76 mg/dm3 alkoholu). 

 4 sierpnia o godz. 13 na ul. 
Mostowej w łowiczu 69-letni miesz-
kaniec łowicza jechał rowerem 
(0,73 mg/dm3 alkoholu). 

 5 sierpnia o godz. 23.36 na 
ul. bolimowskiej nietrzeźwy 30-letni 
mieszkaniec powiatu łowickiego 
prowadził samochód osobowy mar-
ki Opel (0,36 mg/dm3 alkoholu). 

Łowicz | uM i Klub Gazety Polskiej

Uroczystości 
w przeddzień 
Cudu nad Wisłą 
Na uroczystą mszę świętą 
w kościele ojców pijarów 
w Łowiczu, patriotyczny 
koncert łódzkiego 
zespołu Pętla Ósemki 
i Pawła Piekarczyka 
oraz uroczystości 
przy pomniku Synów Ziemi 
Łowickiej zaprasza 
14 sierpnia – w wigilię 
Cudu nad Wisłą – Klub 
Gazety Polskiej w Łowiczu. 

Uroczysta msza święta od-
będzie się w kościele pijarów 
o godz. 17.30. Potem organiza-
torzy zapraszają na koncert pod 
tytułem „Wstań Polsko moja!” 
w wykonaniu zespołu Pętla 
Ósemki z Łodzi i Pawła Piekar-
czyka. 

Zespół organizuje i prezen-
tuje okolicznościowe programy 
o charakterze patriotycznym. Pa-
weł Piekarczyk również śpiewa 

pieśni patriotyczne i o charak-
terze politycznym. Ostatnio na-
grał np. nową „Piosenkę o Plat-
formie Obywatelskiej”. Będzie 
też możliwość zakupienia nagrań 
artystów oraz książek. W ramach 
promocji ma być rozdawana Ga-
zeta Polska Codziennie. 

Później uroczystości przenio-
są się pod pomnik Synów Zie-
mi Łowickiej na Starym Rynku. 
Okolicznościowe przemówienia 
wygłosić ma przewodniczący ło-
wickiego Klubu Gazety Polskiej 
Wojciech Gędek oraz historyk 
Zbigniew Zagajewski. Apel po-
ległych żołnierzy z powiatu ło-
wickiego w Bitwie Warszaw-
skiej poprowadzą członkowie 
Stowarzyszenia Historycznego 
im. 10. Pułku Piechoty z Łowi-
cza. Przewidziana jest również 
modlitwa różańcowa za pole-
głych żołnierzy. Organizatorzy 
zachęcają do zapalania zniczy 
pod pomnikiem w trakcie uro-
czystości.  mak 
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Domaniewice | Rozpoczął się remont sanktuarium

Nadal bez wsparcia z urzędu
Od poniedziałku 22 lipca pracownicy łęczyckiej firmy 
Tek-Pol rozpoczęli kolejne prace remontowe  
w zabytkowym, XVII-wiecznym Sanktuarium Matki 
Bożej Pocieszycielki Strapionych w Domaniewicach. 
Przypomnijmy, że obiekt jest stopniowo remontowany 
od ubiegłego roku, ale jego stan wciąż wymaga 
kolejnych prac konserwatorskich.

Fundamenty są wprawdzie  
w dobrym stanie dzięki okalają-
cej je betonowej opasce drenażo-
wej, wykonanej prawdopodob-
nie jeszcze w 30-latach XX w,  
ale coraz poważniej zagrażały im 
rozrastające się korzenie pobli-
skich drzew. Ponieważ konser-
wator zabytków konsekwentnie  
odmawia wydania zgody na wy-
cięcie choćby części drzew, fun-
damenty muszą zostać obłożone 
specjalną folią, która zabezpie-
czy je przed wrastaniem korzeni. 

W dalszej kolejności zosta-
ną też odnowione elewacje na 
północnej i wschodniej ścianie. 
Nie są to wszystkie prace po-
trzebne do przywrócenia obiek-
towi dobrego stanu, ale z powo-
du braku środków finansowych, 
proboszcz ks. Zbigniew Łuczak 

zdecydował się na ograniczenie 
remontu do niezbędnego zakre-
su. Z tego też powodu nie można 
powiedzieć, kiedy zakończy się 
obecnie trwający etap ani kie-
dy można spodziewać się kolej-
nych. Jego całkowity koszt ma 
być znany dopiero po zakończe-
niu prac.

– Liczyliśmy na wsparcie 
urzędu marszałkowskiego – 
mówi ksiądz Łuczak. – Niestety, 
nie otrzymaliśmy dofinansowa-
nia. Zrobimy tylko tyle, ile zro-
bić możemy. 

Wniosek o dofinansowanie do-
tyczył kwoty 150 tys. zł, a oprócz  
prowadzonych obecnie prac za-
kładał też m.in.: wykonanie no-
wej opaski drenażowej, odtwo-
rzenie nawierzchni z kostki  
w otoczeniu obiektu, całkowite 

otynkowanie od zewnątrz i czę-
ściowe wewnątrz oraz wymianę 
okien.

Pomimo remontu sanktu-
arium jako obiekt parafialny 
funkcjonuje bez zmian. Msze 

święte odprawiane są w okresie 
letnim (do września) codziennie 
o godz. 18. � tm

kilkunastu już lat odbywają się  
4 maja – w dzień imienin pa-
trona strażaków, św. Floriana 
– w kaplicy w Chąśnie uroczy-
ste msze święte w intencji stra-
żaków, a po nich strażacka brać 
spotyka się na grillu. – Dzięki 
Andrzejowi te nasze spotkania 
weszły na stałe do strażackiego 
kalendarza. Wcześniej brakowa-
ło takich okazji, żeby chociażby 
porozmawiać – powiedział nam 
Ireneusz Sołtysiak. 

Był człowiekiem religijnym. 
Chodził na majowe pielgrzym-
ki na Jasną Górę. – Kilka dni 
przed śmiercią mówił, że w tym 
roku też się wybiera, ale nie do-
czekał... – dodaje prowadzą-
ca strażacką kronikę Genowe-
fa Gawrońska z Mastek. Mówi, 
że kronikę OSP Mastki i wsi za-
częła pisać między innymi po 
namowach prezesa Boguckie-
go. Pierwszy raz kronika zosta-
ła pokazana podczas obchodów 
85-lecia jednostki w Mastkach 
w 2010 roku. 

W 2011 roku z okazji 65-lecia 
powstania Ludowych Zespołów 
Sportowych wręczono nagrody 
trzem działaczom sportowym  
z terenu gminy. Pamiątkowe me-
dale z rąk przewodniczącego 
Wojewódzkiego Zrzeszenia LZS 
Marka Mazura otrzymali wtedy: 
Ireneusz Sołtysiak, Andrzej Bła-
żejewski i właśnie Andrzej Bo-
gucki. Był z tego powodu bardzo 
dumny. 

Oprócz pracy społecznej  
w straży, ś.p. Andrzej Boguc-
ki zasiadał również w radzie 
nadzorczej oddziału w Chą-
śnie Banku Spółdzielczego Zie-
mi Łowickiej oraz był od 2006 
roku radnym w gminie. – Jego 
oczkiem w głowie były głów-
nie straże pożarne oraz sport, no 
i oczywiście budowa świetlicy – 
wspomina wójt Dariusz Reczul-
ski. Jako radny najczęściej za-
bierał głos właśnie w sprawach 
strażackich. Niewątpliwie był 
społecznikiem i lokalnym dzia-
łaczem, na którego można było 
liczyć. – Nikomu nie odmówił 
pomocy, a nieraz miał telefony  
z prośbą o pomoc nawet w nocy 
– wspomina Ireneusz Sołtysiak. 
� mak 

Sanktuarium maryjne w Domaniewicach po rozpoczęciu prac nad fundamentami.
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Łowicz | PTTK rusza z remontem starych grobowców

Pieniądze z kwesty zostaną dobrze wykorzystane
Dzięki zaangażowaniu członków łowickiego oddziału 
Polskiego Towarzystwa Turystyczno-Krajoznawczego, 
w tym roku uda się dokonać całkowitej renowacji trzech 
grobów na cmentarzu Emaus oraz wykonać I etap prac 
renowacyjnych dużego grobowca na cmentarzu katedralnym.

Dzieło to finansują wszyscy, 
którzy 1 i 2 listopada ubiegłe-
go roku, odwiedzając groby bli-
skich, wrzucili pieniądze do pu-
szek kwestujących.

Łowicki przewodnik PTTK 
Jacek Rybus powiedział nam, 
że w sierpniu rozpoczną się pra-
ce renowacyjne czterech gro-
bów. Trzech małych na cmenta-
rzu Emaus, należącym do parafii 
Świętego Ducha: Rodziny Hau-
szyldów z pochówkami z 1893 r.  
i 1905 r, i Kazimierza Szymanow-
skiego z 1908 r. Groby te to dwie 
płyty z piaskowca i jedna z gra-
nitu ustawione na murowanym 
fundamencie. Nagrobki znajdu-
ją się obok siebie tworząc sektor,  
w którym do renowacji znajdu-
ją się jeszcze dwa inne stare gro-
bowce. Te, jak podkreślił Rybus, 
zostaną poddane renowacji naj-
prawdopodobniej  w 2014 roku. 
Prace renowacyjne grobowców 
przeprowadzi firma Konserwator 

Dzieł Sztuki Elżbieta Przebirow-
ska z Gdyni. Kamienne płyty zo-
staną oczyszczone i odgrzybione, 
a następnie zakonserwowane, po-
nadto zostanie naprawiona pod-
murówka, na której leżą i wykona- 
na jej izolacja i odwodnienie. Pra-
ce będą kosztowały ok. 6 tys. zł.

Poważniejszym przedsięwzię-
ciem będzie renowacja dużego  
murowanego grobowca na cmen-
tarzu katedralnym, w którym 
spoczywa m.in. podporucznik 
Władysław Frontezak, legionista, 
dowódca 2 kompanii, 34 Bial- 
skiego Pułku Piechoty, który zgi-
nął 3 lipca 1919 roku pod stacją 
Zaoizierje na Ukrainie w pobliżu  
Łucka. Jego podobizna (na fo-
tografii) znajduje się w jednej  
z wnęk. W trakcie oględzin gro-
bowca stwierdzono konieczność 
całkowitej jego rozbiórki i wy-
konanie na nowo stelli nagrobnej 
oraz samej krypty. Zanim gro-
bowiec zostanie rozebrany, kon-

serwator Elżbieta Przebirowska 
dokona odkrywek w celu od-
czytania nieistniejących napisów 
we wnękach, gdzie przed laty 
się one znajdowały i wykona-
nia szablonów napisów i profili 
gzymsów.

Prace podzielono na dwa eta-
py. Pierwszy będzie dotyczył 

prac przygotowawczych, rozbiór-
ki i budowy krypty oraz zabez-
pieczenia pochówków na czas 
rozbiórki i remontu. Prace pokry-
je dotacja w wysokości 8,5 tys. zł,  
którą PTTK pozyskało z Wo-
jewódzkiego Komitetu Ochro-
ny Pamięci Walk i Męczeństwa  
w Łodzi.

Drugi etap będzie dotyczył bu-
dowy konstrukcji grobowca. Na 
ten cel PTTK będzie zbierał pie-
niądze podczas tegorocznej kwe-
sty. Prace przy renowacji grobu 
legionisty wykona firma Toma-
sza Kuzy z Łowicza, pod nadzo-
rem konserwatorskim Elzbiety 
Przebirowskiej. Całość ma kosz-
tować ponad 30 ty. zł.

Warto przypomnieć, że  
w 2012 roku PTTK zleciło firmie 
z Gdyni odnowienie grobowca 
Maurycego Klimeckiego z 1913 r. 
na cmentarzu Świętego Ducha  
i trzech grobów na cmentarzu 
katedralnym: dwa bliźniacze na-
grobki Franciszka Mazowieckie-
go z 1907 r. i nagrobek Stanisła-
wa Lisickiego z 1882 r.

Podczas kwesty w ubiegłym 
roku udało się uzbierać ponad 
12 tys. zł.,część z tych pienię-
dzy została wykorzystana na 
uregulowanie należności za pra-
ce ubiegłoroczne. Reszta będzie 
wydana w tym roku. Inicjator 
akcji PTTK Jacek Rybus powie-
dział nam, że ma nadzieję, iż uda 
się w przyszłości znaleźć dodat-
kowych sponsorów akcji. Liczy, 
że zechcą w niej uczestniczyć 
łowickie firmy budowlane, chęt-
nie widziałby ich przedstawicieli  
jako doradców z zakresu rozwią-
zywania problemów budowla-
nych.�  tb

Łowicz | 69. rocznica wybuchu powstania warszawskiego

Zabrzmiały syreny i kościelne dzwony
Syreny alarmowe w Łowiczu 

rozbrzmiały 1 sierpnia o godz. 
17.00, aby uczcić 69. rocznicę 
wybuchu powstania warszaw-
skiego. Podobnie jak w latach 
poprzednich na cmentarz ka-
tedralny przybyło wiele osób, 
które chciały oddać hołd bo-
haterom. Obecni byli m.in. po-
seł na Sejm Cezary Olejniczak, 
harcerze, członkowie związ-
ków kombatanckich, m.in. Ka-
zimierz Szymański i Tadeusz 
Modrak, delegacje władz mia-
sta z wiceburmistrzem Bogu-

sławem Bończakiem, prze-
wodniczącym Rady Miejskiej 
Henrykiem Zasępą, starosta 
łowicki Krzysztof Figat i prze-
wodniczący Rady Powiatu 
Krzysztof Górski.

Gdy syreny ucichły, Miej-
sko-Strażacka Orkiestra Dęta 
zagrała Mazurka Dąbrowskie-
go, a ks. Wiesław Skonieczny 
poprowadził modlitwę za Po-
laków poległych obronie Oj-
czyzny, a w szczególności pod-
czas powstania warszawskiego. 
Okolicznościowe przemówie-

nie wygłosił Bogusław Boń-
czak. Nawiązując do docho-
dzących na cmentarz odgłosów 
zwykłego życia miasta, powie-
dział, że 1 sierpnia 1944 roku 
w Warszawie nie było ich sły-
chać, były wystrzały i odgłosy 
walki. 

Dziś musimy pamiętać o tych, 
którzy poszli wówczas walczyć 
– mówił. Pod pomnikiem po-
święconym harcerzom z Sza-
rych Szeregów oraz żołnierzom 
Armii Krajowej złożono kwiaty 
i zapalono znicze. � mwk

Kombatanci i młodzież stanęli obok siebie ze sztandarami 
pod pomnikiem na cmentarzu, aby uczcić bohaterów powstania 
warszawskiego. 

Grobowiec, w którym pochowany jest legionista poległy w 1919 
roku w czasie walk na Ukrainie, będzie odnawiany przez najbliższe dwa 
lata, ze względu na wysokie koszty prac.

Wólka Łasiecka

Prace na 
cmentarzu
W lipcu na niemieckim 
cmentarzu wojennym  
z I wojny światowej  
w Wólce Łasieckiej w gminie 
Bolimów rozpoczęły się prace 
remontowe i porządkowe. 
Przedsiębiorstwo Produkcyjno-
Handlowo-Usługowe Jakuba 
Bodycha z Bolimowa, które 
wybrała gmina, wykonało 
ogrodzenie wokół cmentarza, 
wykarczowało rosnące 
tam drzewa i krzewy oraz 
utwardziło żwirem aleję.  
W najbliższym czasie  
na placu stanie także 
4-metrowy krzyż 
upamiętniający poległych. 
Cmentarz znajduje się 
niedaleko autostrady A2. 
Przez laty był on zaniedbany, 
dostęp utrudniały porastające 
go drzewa i krzewy. Dzięki 
zaangażowaniu władz 
lokalnych gmina pozyskała 
pieniądze na jego renowację  
z Urzędu Wojewódzkiego  
w Łodzi.
Więcej o przeprowadzonych na 
cmentarzu pracach przeczytasz 
w kolejnym numerze NŁ. am
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Podręczniki 
do szkoły drogie
i coraz droższe. str. 14

Łowicz | Gaz łupkowy to szansa na niezależność energetyczną

Premier Donald Tusk zwiedził 
bazę United Oilfi eld Services
– To, czego moglibyśmy najbardziej obawiać się, to gdyby Polskę zalała fala pesymizmu, a ja wiem, że w Polsce nie brakuje specjalistów od pesymizmu – 
mówił premier Donald Tusk 3 sierpnia w Łowiczu, podczas konferencji prasowej po obejrzeniu bazy United Oilfi eld Services przy ul. Ekonomicznej. 
Mówił też, że jego rolą było i jest pokazywanie takich miejsc, które opierają się kryzysowi, a do nich – według premiera – należy inwestycja w Łowiczu.  

Donald Tusk odwiedził bazę 
w Łowiczu na kilka godzin 
przed jej ofi cjalnym otwarciem. 
Po fi rmie oprowadzali go prezes 
Dennis McKee oraz dyrektor do 
spraw rozwoju biznesu Cezary 
Filipowicz. Premierowi towarzy-
szył wicewojewoda łódzki, łowi-
czanin Paweł Bejda. 

Po zwiedzaniu bazy Donald 
Tusk spotkał się z przedstawi-
cielami 14 specjalnych stref 
ekonomicznych, jakie działają 
w Polsce. Spotkanie trwało po-
nad godzinę. Premier ogłosił 
podczas niego, że działalność 
tych stref zostanie przedłużona 
do 2026 roku. 

Inwestycja w Łowiczu 
pokazuje 
potencjał Polski
Po tym spotkaniu pod gołym 

niebem odbyła się konferen-
cja prasowa z premierem. Brali 
w niej udział dziennikarze i fo-
toreporterzy z ogólnopolskich 
mediów, Nowy Łowiczanin był 
jedynym spośród mediów lo-
kalnych. Donald Tusk rozpoczął 
konferencję słowami: – Jesteśmy 
w tym miejscu szczególnym 

i to z dwóch względów: po pierw-
sze jesteśmy w fi rmie United Oil-
fi eld Services, która nie tylko nas 
cieszy, bo jest to 35 milionów 
zainwestowanych w samą halę 
i jest tu sprzęt, który będzie pra-
cował w Polsce w poszukiwaniu 
gazu łupkowego. Każdy taki sa-
mochód to mała fabryka, z reguły 
jego wartość przekracza wartość 
miliona dolarów. 

Donald Tusk podkreślał, że in-
westorzy to jedna z najlepszych, 
najbardziej wyspecjalizowanych 
fi rm w szczelinowaniu i bada-
niu sejsmicznym – a więc tym, 
co jest potrzebne, aby wydoby-
wać z łupków gaz ziemny i ropę 
naftową. Ponieważ UOS będzie 
świadczyć usługi na rzecz fi rm, 
które mają koncesję, rząd bę-
dzie zmobilizowany do dokona-
nia zmian w przepisach prawa, 
jakie są do tego potrzebne. – To 
nas dodatkowo motywuje i do-
pinguje, aby jak najszybciej za-
kończyć dyskusje nad zapisami 
ustawowymi, które mają umożli-
wić inwestowanie. Jestem gotów 
do rozstrzygnięć między geologa-
mi a ekologami oraz tymi, którzy 
uważają, że trzeba zrobić wszyst-
ko, aby jak najszybciej rozpocząć 
realny proces inwestycyjny i wy-
dobywczy. Premier mówił też, że 
inwestycja United Oilfi eld Servi-
ces świadczy o tym, że potencjał 
Polski jest duży, skoro tacy wła-

ściciele inwestują w Polsce swój 
czas, pieniądze i umiejętności. 

Specjalne strefy będą 
działać do 2026 roku
Druga część wypowiedzi pre-

miera dotyczyła Specjalnych 
Stref Ekonomicznych. Nie ukry-
wał, że spotkanie z liderami 
wszystkich działających w Pol-

sce stref było burzliwe. – Rozma-
wialiśmy o tym, jak zachęcać in-
westorów, bo mamy do czynienia 
z unikalnym momentem histo-
rycznym, ponieważ Polska – 
według różnych badań – jest na 
miejscu 1-2-3 w Europie pod 
względem atrakcyjności dla bez-
pośrednich inwestycji zagranicz-
nych – mówił. – Usłyszałem wie-

le uwag i takich dopingujących, 
i krytycznych na temat tego, że 
czasami za dużo czasu potrze-
buje administracja, aby podejmo-
wać sensowne decyzje. Premier 
deklarował, że szczególnie zależy 
mu na tym, aby inwestycje poja-
wiały się szybciej, bo trzeba wal-
czyć z bezrobociem. Zapowiadał 
też dodatkowe zachęty, ulgi dla 

fi rm, które zdecydują się w naj-
bliższym czasie na inwestycje 
w Polsce. – A jest się o co bić. 
Moi dzisiejsi rozmówcy byli 
i krytyczni, i optymistyczni jed-
nocześnie. Wierzę w to, że Pol-
ska może się stać rajem in-
westycyjnym i w całej w Unii 
Europejskiej. 

czy Łowicz na złożach 
łupkowych skorzysta?
Mieliśmy okazję zadać pre-

mierowi pytanie o to, jakie jego 
zdaniem znaczenie dla Łowicza 
i powiatu łowickiego, a także dla 
całej Polski, będzie miał gaz łup-
kowy? W odpowiedzi usłyszeli-
śmy, że pokłada on duże nadzieje 
w złożach łupkowych: gazie i ro-
pie, a jeśli te nadzieje się ziszczą, 
to odczują to nie tylko mieszkań-
cy jednego powiatu. – Dla Ło-
wicza oczywiście jest frajdą, że 
pierwsze miejsca pracy znala-
zły się przy okazji budowy cen-
trum logistycznego. Gaz łupko-
wy to przede wszystkim szansa 
na niezależność energetyczną, 
a to się będzie przekładało na 
ceny gazu. Premier wspomniał 
o negocjacjach cen gazu z Rosją, 
ale mówił też, że rząd chce wy-
dać co najmniej 5 mld zł z bu-
dżetu oraz poprzez spółki Skarbu 
Państwa na bezpośrednie przy-
gotowania do wydobycia gazu 
z łupków. 

Donald Tusk zapowiedział, że rząd przeznaczy na przygotowania 
do wydobycie gazu łupkowego w Polsce 5 mld zł.

Pięć par nożyczek poszło w ruch. Moment przecięcia wstęgi prowadzącej na teren bazy united Oilfi eld Services. Na zdjęciu od lewej: Krzysztof 
Kaliński, Marcin bugajski, Krzysztof Figat, Dennis McKee i Paweł bejda.

Podczas otwarcia była możliwość zwiedzania bazy i rozmów. Od lewej radny miejski tadeusz żaczek, 
pełnomocnik uOS Michał tarka, burmistrz Krzysztof Kaliński i przewodniczący rady Miejskiej henryk zasępa. 

MIRKa WoLSKa
-KoBIeRecKa

mirka.wolska@lowiczanin.info
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Prezes united Oilfi eld Services miał się czym pochwalić przed premierem Polski Donaldem tuskiem. 

Na otwarcie bazy Dennis Mckee czekał 3 lata. Faktycznie jej budowa 
trwała tylko rok. 

Na spotkaniu z liderami Specjalnej Strefy ekonomicznej premier ogłosił, że będą one działać do 2026 roku. Nożyczki do przecięcia wstęgi już gotowe do użycia. 

Burmistrz Łowicza krzysztof kaliński – jak zawsze zachował sobie 
fragment wstęgi na szczęście. 

Hala serwisowa uOS na czas otwarcia bazy zamieniła się w salę bankietową i koncertową. 

– To powinno dać w przyszło-
ści korzyść każdemu Polakowi, 
nie tylko łowiczanom, z tego ty-
tułu, że tu znalazła się ta inwe-
stycja, i nie tylko w powiatach, 
gdzie złoża są już zidentyfi kowa-
ne. Wydobycie gazu łupkowego, 
konwencjonalnego oraz ropy naf-
towej to jest w Polsce przyszłość. 
Nie ulega wątpliwości, że będzie 
oznaczała dla nas wszystkich 
i dla naszych dzieci lepsze wa-
runki życia. 

Ważny jest nasz 
optymizm 
Choć po wizycie premiera 

w Łowiczu ogólnopolskie media 
obiegły jego wypowiedzi w spra-
wie wyznaczonej na 11 listopa-
da dacie Szczytu Klimatycznego 
w Warszawie, komentarze na 
temat ataku na dziennikarza 
Grzegorza Miecugowa podczas 
festiwalu Woodstock czy też wy-
powiedzi o wyborach wewnętrz-
nych w Platformie Obywatelskiej 
i konfl ikt z Jarosławem Gowi-
nem, to jednak polityka nie zdo-
minowała tej wizyty, która zwią-
zana była głównie z gospodarką. 

Zapytany przez jedną z dzien-
nikarek o wskaźniki gospodarcze 
i o to, czy widać koniec kryzysu, 
premier mówił o tym, że Polacy 
– mimo ciężkiej sytuacji – jakoś 
sobie radzą. W chwili obecnej 
ważne jest, abyśmy umieli dobrze 
wykorzystać moment wycho-
dzenia z kryzysu. – Mamy dzi-
siaj poważne problemy z dopię-
ciem budżetu i mówimy o tym, 
ale chcemy w pewnym momen-
cie na nowo rozpędzić gospo-

darkę. W dalszej części premier 
mówił, że w gospodarce bardzo 
dużo zależy od nastawienie ludzi. 
Jak wiadomo jednym z motorów 
gospodarki jest konsumpcja, któ-
ra zależy od nastawienia ludzi. 
Kupują ci ludzie, którzy wierzą, 
że jutro i pojutrze nie będzie źle. 
Gdy ludzie się czegoś obawia-
ją, to chowają swoje pieniądze 

i swoje marzenia, a gospodarka 
bardzo to odczuwa. – Nie dali-
śmy się pokonać przez kryzys, 
a ja nie dam się pokonać pesymi-
stom, niezależnie, czy są z mojej 
partii, czy z opozycji. Będę jeź-
dził i przekonywał, prosił i na-
mawiał, żeby wszyscy z energią 
działali, bo Polska tego potrzebu-
je. Myślę, że niedługo będziemy 
mogli otwarcie powiedzieć: ko-
niec kryzysu w Europie, koniec 
spowolnienia w Polsce. 

Na ten moment 
czekałem 3 lata
Ofi cjalne otwarcie bazy od-

było się o godz. 14, w iście ame-
rykańskim stylu. Nie było zbęd-
nych słów i żadnej pompy. Prezes 
Dennis McKee, już bez krawa-
ta, z uśmiechem na ustach witał 
pracowników i gości: – Czekali-
śmy na ten moment 3 lata i dziś 
nadszedł czas, że jesteśmy w na-
szej bazie. Potem oddał głos wi-
cewojewodzie Pawłowi Bejdzie, 
staroście Krzysztofowi Figatowi 
i burmistrzowi Krzysztofowi Ka-
lińskiemu. Każdy z nich, zabiera-
jąc głos, wyrażał zadowolenie, że 
baza powstała właśnie w Łowi-
czu, że powstały tu nowe miejsca 
pracy. Dziś wszyscy mieli satys-
fakcję, że inwestycja została zre-
alizowana.   

Burmistrz pamiętał nawet 
dokładnie datę, kiedy po raz 
pierwszy w ratuszu pojawili się 
przedstawiciele United Oilfi eld 
Services. Było to 27 września 
2011 roku. Miesiąc później do 
Łowicza przyjechał prezes Den-
nis McKee. Wychodząc z ratu-

sza powiedział „Na pewno tutaj 
w Łowiczu będziemy”. – Z róż-
nych względów proszono mnie, 
aby nie nagłaśniać sprawy, pół 
roku później podpisałem z pre-
zesem w Warszawie akt notarial-
ny. Burmistrz przypomniał też, 
że kamień węgielny pod budo-
wę bazy magazynowo-logistycz-
nej został wmurowany 25 lipca 
2012 r. Budowa trwała rok. – Bar-
dzo cieszę się, że fi rma jest tutaj 
– mówił burmistrz. – Pamiętam, 
jak był taki impas z rozmowach 
i wtedy jeden z przedstawicieli 
United Oilfi eld Services zapytał 
mnie: „Czy pan sobie zdaje spra-
wę, że będziecie mieć w Łowi-
czu bazę z najnowocześniejszym 
sprzętem w Europie?”. Wiedzia-
łem, że trzeba zrobić wszystko, 
aby fi rma była u nas i prosiłem 
odpowiedzialnych pracowników, 
aby tego dopilnowali. Na sobot-
niej uroczystości burmistrz dzię-
kował prezesowi i życzył mu 
wszystkiego najlepszego w życiu 
osobistym, a fi rmie – aby w Ło-
wiczu działo się jej jak najlepiej.  

Potem przecięta została wstęga 
umocowana z bramie prowadzą-
cej do bazy. Do wstęgi poproszo-
no: wicewojewodę Pawła Bejdę, 
członka Zarządu Województwa 
Łódzkiego Marcina Bugajskie-
go, starostę łowickiego Krzyszto-
fa Figata oraz burmistrza Krzysz-
tofa Kalińskiego. Każdy z nich 
dostał do przecinania nożyczki, 
piąta para przeznaczona była dla 
prezesa Dennisa McKee. Każdy 
zachował sobie fragment pocię-
tej wstęgi, składając ją i chowa-
jąc do kieszeni, na szczęście. 
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PaWeŁ BeJDa
wicewojewoda łódzki

bardzo się cieszę, że premier 
Donald tusk przyjechał do 
łowicza. zainteresował się 
procesem technologicznym 
poszukiwania złóż 
w łupkach. Każda wizyta, 
która jest związana 
z działalnością fi rmy, której 
profi lem jest poszukiwanie 
gazu i ropy, jest cenna, 
bo przyspieszy proces 
legislacyjny, który umożliwi 
korzystanie z tych złóż. 
to wpłynie na naszą 
niezależność energetyczną 
i na obniżenie cen paliw. 
Gdy w województwie będą 
inne ciekawe wydarzenia, 
będziemy również zabiegać, 
aby premier nas odwiedził. 
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Muzeum w Arkadii | Wakacje w muzeum

Nie tylko sztuka antyczna
Trwa cykl zajęć „Wakacje  
w muzeum” 
przygotowanych przez 
Muzeum w Arkadii  
i Nieborowie. Prowadzą je  
edukator muzealna 
Dominika Miodek  
i Sylwia Matysek z hufca 
ZHP Łowicz, a adresatami 
są dzieci w wieku 8-13 lat.

27 lipca zajęcia „Tęczowy za-
wrót głowy” w pałacu w Nieboro- 
wie, podczas których zostały przy- 
pominane stare, nieco dziś już za- 
pomniane gry i zabawy, takie jak:  
berek, ciuciubabka czy gra w kap- 
sle. Dzieci brały też udział w zaba- 
wie z chustą animacyjną. W przy- 
gotowaniu tych zajęć pomogły 
wolontariuszki – Justyna Kurek 
i Marta Pruk.

Następnego dnia o 14 przepro-
wadzono drugie z pięciu zajęć 
z historii sztuki pt. „Sztuka dla 

najmłodszych”. Po wprowadze-
niu w świat twórczości prehisto- 
rycznej (6 lipca w Nieboro-

-wie), teraz przyszła kolej na  
starożytność. Trudno w regionie  
znaleźć na to lepsze miejsce  niż 
park w Arkadii, w którym  można 
oglądać antyczne zabytki z kolek-
cji Heleny Radziwiłłówny. Rów-
nież jej sylwetka została przy 
tej okazji przybliżona dzieciom. 
Poza tym w luźnej formie zajęć 
zostały przedstawione najpopu-
larniejsze motywy sztuki staro-
żytnej, jej najczęstsza symbolika 
i życie codzienne Rzymian.

W spotkaniach uczestniczy-
ły Agnieszka i Magda ze Zdun, 
które na zajęcia zabrała ciocia, u 
której spędzają wakacje. – Zaję-
cia są ciekawe, bo można oglą-
dać zabytki z bliska. – mówiła 
Magda.  

W sobotę, 10 sierpnia dzieci 
będą mogły poznać unikatowe 
zbiory książek z nieborowskiej 
biblioteki, a dzień później odbę-
dzie się spacer z mapą po ogro-
dzie, podczas którego uczestnicy 
będą poszukiwali najcenniej-
szych elementów zdobiących 
zabytkowy park. Początek zajęć 
o godz. 14. Koszt uczestnictwa 
w każdych zajęciach to 12 zł.  tm

Zajęcia ze sztuki starożytnej w Arkadii. O estetyce antycznej Grecji  
i Rzymu opowiada edukator muzealna Dominika Miodek (z prawej).
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Łowicz | Kino Fenix zaprasza

Powstanie Warszawskie 
na ekranie kina
Od 1 sierpnia w kinach 
studyjnych w Polsce  
można oglądać nowy film  
Leszka Wosiewicza  
pt. „Był sobie dzieciak”.  
Od jutra, 9 sierpnia będzie 
on wyświetlany także  
w kinie Fenix w Łowiczu.

Opowiada on historię spotka-
nia 18-letniego Marka z Ireną – 
folksdojczką oskarżoną o strze-
lanie do polskich dzieci. Marek 
nie wyrywa się na powstańcze 
barykady. Nadopiekuńcza mama 
przebiera go za dziewczynę, żeby 
uratować mu życie i zatrzymać 
jak najdłużej blisko siebie. Obo-
wiązek wobec ojczyzny spełnia 
odważny ojciec. Chłopak w cza-
sie wojny musi jednak z dnia na 
dzień dojrzeć i dorosnąć. Dzię-

ki jego interwencji Irena uni-
ka śmierci, a potem razem wę-
drują przez warszawskie ruiny. 
W filmie szczególnie chwalona 
jest rola Irenki: próbuje grać ona 
rolę nieustraszonego Wallenroda  
w sukience. Jej patriotyzm nie 
ma nic wspólnego z heroizmem.

Tłem wydarzeń jest powstanie 
warszawskie. Reżyser i scenarzy-
sta skorzystał w filmie z archiwal-
nych zdjęć z sierpnia 1944 roku. 

W rolę Ireny wcieliła się Mag-
dalena Cielecka, a w rolę Marka 
Rafał Fudalej. Film porównywa-
ny jest z „Pamiętnikiem z Powsta-
nia Warszawskiego” Białoszew-
skiego, gdzie historię oglądamy  
z punktu widzenia ludzi ukrywa-
jących się w piwnicach, z których 
nie każdy chce być bohaterem. 

Dokładny harmonogram wy-
świetlania filmu na str. 35. � am

Łowicz | Koncert organowy w katedrze

Zagrają artyści z bogatym dorobkiem
Skrzypek Krzysztof Jakowicz i organista Krzysztof Marosek będą gościli 14 sierpnia  
w bazylice katedralnej w Łowiczu. Podczas koncertu wykonają utwory Muffata, 
Brahmsa, Bacha i Ysaye. Koncert muzyków rozpocznie się o 19.30.

Artyści występują w Łowiczu 
już od kilku lat podczas festiwa-
lu. Ich koncert będzie 7. spośród 9  
zaplanowanych w ramach XXV 
Międzynarodowego Festiwalu 
Organowego Johann Sebastian 
Bach. Jakowicz jest artystą szcze-
gólnie cenionym przez Witol-
da Lutosławskiego. Kompozytor 
powierzył mu polskie prawyko-

nanie wszystkich swoich utwo-
rów skrzypcowych. Krzysztof 
Jakowicz ukończył z odznacze-
niem studia wiolinistyczne. Jest 
laureatem I nagrody Konkursu 
im. E. Ysay’a w Warszawie oraz 
nagrody specjalnej ufundowanej 
przez Henryka Szerynga. Arty-
sta był wielokrotnie zapraszany 
do udziału w festiwalach o świa-

towej renomie. Współpracuje ze 
wszystkimi wybitnymi dyrygen-
tami polskimi. 

Krzysztof Marosek brał udział 
w wielu międzynarodowych kon-
kursach i festiwalach organo-
wych w kraju i za granicą. Jest 
absolwentem Akademii Muzycz-
nej im. F. Chopina w Warszawie 
w klasie organów u prof. Józefa 

Serafina. Koncertował także i na-
grywał w kraju i za granicą z ze-
społem instrumentów dawnych 
Musicae Antiquae Collegium 
Varsoviense pod kierunkiem 
Władysława Kłosiewicza. 

Przypominamy, że w koncer-
tach nie mogą uczestniczyć małe 
dzieci. Decyzja taka zapadła po 
jednym z ostatnich koncertów, 
kiedy to 2-latek obecny w bazy-
lice ze swoją matką zakłócał od-
biór muzyki innym słuchaczom. 
Organizatorzy uznali, że takie 
zachowanie jest nie do przyjęcia 
i postanowili wprowadzić zakaz 
wprowadzania małych dzieci na 
te spotkania. � am

Maurzyce | Niedziela w skansenie

Zobacz jak to na wsi bywało
Muzeum w Łowiczu zaprasza 

11 sierpnia do Maurzyc na im-
prezę pt. „Niedziela w skanse-
nie”. O godz. 12. rozpoczną się 
warsztaty z haftu, które poprowa-
dzi twórczyni ludowa Marianna 
Madanowska. O tej samej samej 
godzinie ruszą warsztaty: wyci-
nanki prowadzone przez Hali-
nę Theodora-Kopoulos, robienia 
kwiatów bibułowych prowadzo-
ne przez pracownika muzeum  
i pszczelarstwa z Jerzym Garczar-
czykiem. Gospodynie z KGW  
Chąśno pokażą tradycyjny spo-
sób wypieku chleba. 

Wśród atrakcji jest też plener 
malarski dla dzieci i młodzieży, 
podczas którego uczestnicy na-
uczą się podstaw pejzażu - zapisy, 
pod nr tel. 46 8373928 wew. 36.

O godz. 14. i 15.30 przybyli 
będą mogli wzięć udział w lek-
cji w wiejskiej szkole, podczas 
której będzie można pisać gęsim 
piórem i stalówką. Organizato-
rzy zachęcają również do wzię-
cia udziału w warsztatach tkac-
kich.  Zajęcia te poprowadzi o 14.  
i 15.30 Anna Kośmider. Na 
wszystkie wydarzenia obowiązu-
je bilet wstępu do skansenu. � am
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Łowicz | Turbowakacje w Łowickim Ośrodku Kultury

Bajki Pomagajki uczyły zrozumieć świat
– Chcieliśmy wprowadzić 
dzieci w barwny i kolorowy 
świat bajek – mówi Anna 
Jeznach ze stowarzyszenia 
Karino, która prowadziła 
warsztaty Bajki Pomagajki 
w Łowickim Ośrodku 
Kultury. Przez 5 dni 
grupa dzieci spotykała 
się z nią na dziedzińcu 
ŁOK i poznawały bajki 
terapeutyczne. 

Warsztaty rozpoczęły się  
22 lipca w ramach Małych Gran-
tów. Zajęcia cieszyły się du-

żym zainteresowaniem. Średnio  
w każdym spotkaniu brało udział 
około 21 osób. 	

Podczas każdego spotkania 
dzieci spotykały się z inną oso-
bą, która czytała im bajki. I tak 
gościem specjalnym pierwsze-
go dnia był burmistrz Krzysz-
tof Kaliński. Zapoznał on dzieci 
z kilkoma wierszami Jana Brze-
chwy oraz z bajką terapeutyczną  
„O pajączku Zbyszku”. Mali 
uczestnicy warsztatów przedsta-
wiali wówczas też za pomocą 
rysunku postaci, które chcieliby 
spotkać w krainie bajek. Zdecy-
dowanie wygrały wróżki oraz 
złote rybki spełniające życzenia. 

W środę, 24 lipca dzieci od-
wiedziła aspirant Urszula Szym-
czak z Komendy Powiatowej 
Policji w Łowiczu. „Przygo-
da ołówka”, którą przeczyta-
ła policjantka, była okazją do 
przybliżenia dzieciom tematyki 
związanej ze smutkiem. Zwień-
czeniem tych zajęć było stwo-
rzenie wspólnego plakatu pt. 
„Przegonić smutek”. 

25 lipca bajkę „Przygoda 
skrzata Poziomka” przedsta-
wił dzieciom ks. Witold Panek  
z Parafii Św. Ducha w Łowiczu. 
Poruszany został temat strachu 
i lęku.  – Uczestnicy mogli po-
dzielić się swoimi doświadcze-

niami – czego się boimy – mówi 
Anna Jeznach. 

W miniony poniedziałek  
w ŁOK gościł strażak Grzegorz 
Tylkowski z Ochotniczej Straży 
Pożarnej w Łowiczu, który prze-
czytał dzieciom bajkę „Złota 
czapeczka”. Podczas spotkania 
warsztaty poświęcone były roz-
wijaniu umiejętności radzenia 
sobie ze złością. 

Ostatnie warsztaty poświę-
cony były tematyce przyjaźni. 
Bajkę przedstawiła dzieciom 
nauczycielka Emilia Jaworska–
Płuszka, która nawiązała do 
tradycji ludowych i wystąpiła  
w stroju łowickim. � am

Małych uczestników warsztatów nie zniechęciła pogoda. Na zajęcia przychodzili w licznym gronie. 

an


e
ta

 ma


r
at

Łowicz | Klub Pracownia zaprasza

Mocne granie 
w piątkowy wieczór
Holenderski zespół Grown 
Cold będzie gwiazdą 
jutrzejszego wieczoru 
(9 sierpnia) w klubie 
Pracownia w Łowiczu. 
Tuż przed koncertem tej 
grupy na scenie pojawi 
się M.O.R.O.N. Początek 
imprezy o godz. 20.30.

Grown Cold istnieje od 2009 
roku. Ma już na swoim kon-
cie m.in. dwie klubowe trasy 
po Niemczech i Holandii oraz 
udział w wielu festiwalach.

Kapela nie trzyma się ściśle 
jednego nurtu muzycznego. Mu-
zykę zespołu najlepiej można 
opisać jako metalcore z klima-
tem hardcore. Niemalże od po-
czątku istnienia, żywiołem ze-
społu są pełne energii koncerty 
pod przewodnictwem frontmana 
George’a.

Koncert w Łowiczu znalazł 
się na europejskiej trasie zespołu.  
Muzycy koncertują od lutego do  
końca sierpnia w: Holandii, Niem- 
czech, Czechach, na Węgrzech 
i w Polsce. W naszym kraju ze-
spół odwiedził 5 miast: Toruń, 
Chojnice, Słupsk, Grabów nad 
Prosną i właśnie Łowicz.  

Początek imprezy będzie na-
leżał jednak do polskiej forma-
cji z Wołomina M.O.R.O.N. 
Powstała ona w 2008 roku z po-
łączenia członków metalcore’o-
wego SUSPENSE (R.I.P.) oraz 
Mańka i Ciastka. Założeniem 
było tworzenie muzyki pełnej 
energii i dynamizmu. W ich 
utworach słychać punk i metal. 

Do tej pory zespół kilkakrot-
nie stawał na podium lokalnych 
jak i ogólnokrajowych przeglą-
dów i festiwali. 

Bilety na koncert kosztują 10 zł.  
Będzie je można kupić w dniu 
koncertu.�  am 
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Łowicz | Chętnych na spacery z przewodnikiem nie brakuje

Nawet łowiczanie chcą poznać swoje miasto 
Sporym zainteresowaniem 
cieszyły się kolejne dwa 
spacery z przewodnikami 
PTTK po Łowiczu 
zorganizowane w niedzielę 
4 sierpnia w ramach dwóch 
odrębnych projektów. Na każdy 
spacer przyszło ok. 30 osób. 

Pierwsza piesza wycieczka 
wzruszyła o godz. 13.00 spod 
chaty Łowickiej na Starym Ryn-
ku. Przewodnik PTTK Ireneusz 
Cybulski poprowadził spacerowi-
czów ulicą Podrzeczną na Przy-
rynek, a następnie na Nowy Ry-
nek, a dalej Kurkową i Alejami 
Sienkiewicza. Dodatkową atrak-

cją było wejście na basztę. Prze-
wodnik planował przyprowadzić 
grupę z powrotem na stary Rynek 
najpóźniej na godz. 15, bo o tej 
porze spod Muzeum ruszał kolej-
ny spacer, a niektórzy uczestnicy 
planowali przejść obydwa szlaki. 

W pierwszym spacerze uczest-
niczyli m.in. Barbara i Mirosław 
Lebiodowie z Łowicza. Obydwo-
je chwalą sobie tę formę niedziel-
nej rekreacji. 

– Wcześniej mąż był na zwie-
dzaniu cmentarza z przewodni-
kiem i wrócił zadowolony. Teraz 
przeczytaliśmy o tym spacerze 
i postanowiliśmy pochodzić z 
przewodnikiem, dowiedzieć się 

czegoś ciekawego – powiedziała 
w rozmowie z Nowym Łowicza-
ninem pani Barbara, a jej mąż do-
dał: – Pochodzę z Arkadii, cho-
dziłem do szkół w Łowiczu i tutaj 
teraz mieszkamy, a mało o nim 
wiemy. Czytanie broszur czy wy-
szukiwanie informacji w interne-
cie to nie to samo, co opowiada-
nie przewodnika. Przewodnicy 
bardzo ciekawie mówią, to są fa-
chowcy i naprawdę polecam każ-
demu udział w takim spacerze. 

W niedzielę najpierw prze-
wodnik krótko opowiedział gru-
pie o najważniejszych budowlach 
na Starym Rynku: bazylice kate-
dralnej (lokalnie zwanej kolegia-

tą), ratuszu i gmachu muzeum. 
Szczegółowej historii tego ostat-
niego i dziejom łowickiego mu-
zealnictwa poświęcony był w ca-
łości drugi niedzielny spacer pt. 
„Od Seminarium do Muzeum”, 
który poprowadził przewodnik 
Radosław Kupiec. 

Specjalnie dla spacerowiczów 
otworzono w remontowanym bu-
dynku muzeum kaplicę św. Ka-
rola Boromeusza, w której podzi-
wiali oni m.in. barokowe freski 
Michała Anioła Palloniego, a na 
bankierskim stole w holu kapli-
cy sprawdzali, jak brzęczy upusz-
czone na kamienny blat czyste 
złoto. � ewr

Łowicz | Ciekawa prezentacja w mini skansenie 

Gmina Zduny zawitała do Łowicza 
Walory krajobrazowe gminy Zduny, przysmaki lokalnej kuchni i talenty artystyczne mieszkańców można 
było podziwiać na niedzielnej prezentacji gminy w mini skansenie na terenie łowickiego Muzeum.

4 sierpnia prezentację gminy 
Zduny otworzył wójt Jarosław 
Kwiatkowski. Po jego krótkim 
wystąpieniu na plenerowej sce-
nie ciekawostki o gminie opo-
wiadała Krystyna Guzek, a na-
stępnie zespół seniorów Wrzos 
bawił publiczność urokliwymi 
piosenkami sprzed lat. Odwie-
dzający dopisali, bo w duszny 
dzień przyjemnie było posiedzieć  
w zacienionym skansenie. Bar-
dziej współcześnie niż Wrzos, bo 
na rockową nutę, śpiewała z ko-
lei utalentowana wokalnie mło-
dzież: Martyna Lisiewska, Ma-
ria Ploch i Karol Siekiera. Po 
występach wokalnych przyszedł 
czas na pokaz breakdance w wy-
konaniu tancerzy z grupy Funky 
Dreams, działającej w zduńskim 
Domu Kultury. 

Po prawo od sceny swoje sto-
isko z wyśmienitym jadłem 

otworzyły panie z Koła Gospo-
dyń Wiejskich z Bogorii Dolnej. 
Za symboliczny datek do puszki 
„na drobne wydatki” serwowa-
ły m.in.: wyśmienity żurek, wę-
dliny, chleb ze smalcem, a także 
bułeczki czosnkowe z parówką 
oraz ciasta i ciasteczka własne-
go wypieku. To nie wszystko, bo 
oprócz tradycyjnych specjałów, 
na wiejskim stole zagościła też 
domowa pizza z pikantnymi do-
datkami. Pragnienie doskonale 
gaszono owocowym kompotem. 
Prezes koła, a zarazem sołtyska 
Bogorii Dolnej Halina Masłow-
ska w rozmowie z Nowym Ło-
wiczaninem przyznała, że pa-
nie bardzo chętnie włączyły się 
w przygotowanie poczęstunku, 
mimo trwających żniw i związa-
nej z nimi pracy w polu. 

Po przeciwnej stronie skanse-
nowego podwórka swoje stoiska 

z rękodziełem rozłożyli twór-
cy ludowi z gminy Zduny. Po-
stacie łowiczaków i łowiczanek  
w ludowych strojach, ukwie-
cone płotki i figurki świętych 
rzeźbi w drewnie lipowym Sta-
nisława Byczkowska. Kiedyś 
podobną rzeźbą trudnił się tak-
że jej mąż, a odkąd zmarł, żo-
nie praca w drewnie umila czas 
i pozwala odsunąć na bok troski 
i wyciszyć tęsknotę. Jej narzę-
dzie to prosty nożyk do obiera-
nia ziemniaków. 

– Najtrudniej jest wyrzeźbić 
ucho i wyrobić kapelusz. Nie 
mam narzędzi elektrycznych, 
wszystko ręcznie robię. Jak mąż 
żył, to robiliśmy większe rzeź-
by, są tutaj w muzeum – opo-
wiadała na prezentacji. Ostatnie 
prace pani Stanisławy to figur-
ki miłosiernego Jezusa i Maryi. 
Obok niej swoje stoisko rozło-
żyła Wanda Bogusz z Wierzno-
wic, specjalizująca się w hafcie 
łowickim.

– Dla mężczyzn mam koszu-
le i krawaty, dla pań – apaszki 
i chusteczki. Haftuję wszystko, 
co się da, nawet bieliznę – za-
chwalała. Zwykle twórczyni 
jeździ ze swoimi wyrobami po 
jarmarkach i dożynkach. Po-
pularnością wśród kupujących 
cieszą się także jej lalki ubrane 
w łowickie pasiaki. Nieco dalej 
swoje rękodzieło w postaci ło-
wickich korali, szydełkowych 
serwet, aniołków i kwiatków 
prezentowała Lucyna Stachur-
ska. Sporym zainteresowaniem 
osób odwiedzających prezen-
tację gminy cieszyła się rów-
nież wystawa fotografii i ry-
sunków, ukazująca uroki Zdun 
i okolic. Wystawę tę zorgani-
zowała Gminna Biblioteka Pu-
bliczna i Dom Kultury. Zainte-
resowani mogli też na miejscu 
przejrzeć kroniki prężnie dzia-
łającego w Zdunach stowarzy-
szenia seniorów. 

Kilkugodzinna, ciekawa pre-
zentacja zachęcała do wyprawy 
za Łowicz i osobistego odkrycia 
gminy Zduny. � ewr

Więcej zdjęć i film z prezentacji 
gminy Zduny zamieszczamy na 
www.lowiczanin.info.

Pierwszy przystanek - ratusz. Spacer po Łowiczu z przewodnikiem 
PTTK Ireneuszem Cybulskim. 

Lokalne przysmaki. Gościom prezentacji bardzo smakowały specjały 
przygotowane przez panie z KGW w Bogorii Dolnej. 
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Oświadczenia majątkowe
Oświadczenia majątkowe za rok 2012 | Gmina Łowicz

W kieszeniach radnych i urzędników
 Andrzej Barylski, wójt – 

miał zaoszczędzonych z koń-
cem grudnia 2012 r. 3.950,81 zł  
(w 2011 było to 3.934 zł). Posiada 
też, wspólnie z żoną, 414.797 jed-
nostek uczestnictwa w Funduszu 
Pioneer na kwotę 9.439,64 zł.  
Również we współwłasności  
z żoną posiada dom o po-
wierzchni 120 m² o wartości  
350 tys. zł. Jako wójt otrzymał 
z tego tytułu wynagrodzenie w 
wysokości 139.183,32 zł (po od-
liczeniu podatków i składek). 
Jest właścicielem samochodu 
osobowego Fiat Grande Punto  
z 2006 r. o wartości ok. 11 tys. zł.  
Nie ma żadnych zobowiązań fi-
nansowych na kwotę większą 
niż 10 tys. zł.

 Beata Orzeł, sekretarz gmi-
ny Łowicz – w ubiegłym roku 
zaoszczędziła 32.000 zł, czyli  
o 1.500 złotych więcej niż w 2011 r.  
Wspólnie z mężem jest współwła-
ścicielką domu o pow. 131,9 m²  
o wartości ok. 250 tys. zł. Jest 
współwłaścicielką nieruchomo-
ści, na której usytuowany jest 
wyżej wspomniany dom o po-
wierzchni 4.600 m² o wartości 
10 tys. zł. Jako sekretarz gminy 
uzyskała wynagrodzenie w wy-
sokości 60 tys. 684,74 zł. Jest po-
siadaczką Fiata Bravo z 2009 r. 
Oprócz tego spłaca kredyt hipo-
teczny w banku PKO BP SA od-
dział w Łowiczu. Pozostało jej 
do spłaty jeszcze 21 tys. 960,44 
franków szwajcarskich.

 Bożena Krupińska, skarb-
nik gminy – z końcem 2012 r. 
miała na koncie, we współwła-
sności małżeńskiej, 16.173,48 zł, 
podobnie jak w roku poprzed-
nim. Posiada mieszkanie spół-
dzielcze własnościowe o pow. 
48,8 m², którego wartość wynosi 
122 tys. zł. Jest współwłaściciel-
ką samochodu Kia Rio z 2004 r. 
W ubiegłym roku jako pracow-
nik gminy otrzymała wynagro-
dzenie w wysokości 86.830,60 
zł.

 Maciej Malangiewicz, 
przewodniczący rady gminy – 
nie podaje informacji o stanie 
konta. Mieszka w domu o po-
wierzchni 80 m² o wartości 150 
tys. zł na podstawie umowy uży-
czenia. Ma również, wspólnie  
z małżonką, mieszkanie o pow. 
33 m² i wartości 130 tys. zł. 

W ubiegłym roku jako dyrek-
tor ŁOK zarobił 85.932,64 zł.  
Z tytułu działań wykonywanych 
osobiście otrzymał 4.444 zł,  

z tytułu praw autorskich 150 zł, 
15.340 zł ryczałtu i 1289 zł od-
szkodowania PZU za uszko-
dzenie samochodu. Posiada te-
raz dwa samochody: Opla Corsę  
z 2001 r. o wartości 7 tys. zł i Fia-
ta Punto z 2007 r. o wartości 14 
tys. zł. Ma kredyt mieszkaniowy 
w banku PKO SA o wartości 100 
tys. zł. Do spłaty pozostało mu 
79.200 zł (stan na 31.12.2012).

 Anna Bolimowska – rad-
na. Z końcem 2012 r. mia-
ła 2.306,78. zł oszczędności.  
We współwłasności z mężem po-
siada dom o pow. 120 m² o war-
tości 190.800 zł. Prowadzi wła-
sne gospodarstwo rolne o pow. 
3,79 oraz 2,12 ha o łącznej war-
tości 100 tys. zł, które zawiera 
murowaną zabudowę gospodar-
czą. W ubiegłym roku uzyska-
ła z tego tytułu przychód wyno-
szący 15 tys. zł i dochód równy 
7 tys. zł. Otrzymała również die-
tę z tytułu pełnienia funkcji rad-
nej w wysokości 4.560 zł i 621 
zł dopłaty ONW. Nie posiada 
mienia ruchomego o wartości 
przekraczającej 10 tys. zł. Ma 
do spłaty 5 tys. zł kredytu obro-
towego zaciągniętego w Banku 
Spółdzielczym Ziemi Łowickiej  
w Łowiczu.

 Agnieszka Cieślak, radna 
– z końcem 2012 r. miała 2.099 zł  
oszczędności. Wspólnie z mę-
żem posiada dom o powierzch-
ni 168 m² o wartości 150 tys. zł. 
Pracuje w swoim gospodarstwie 
rolnym, które ma charakter ho-
dowlany i powierzchnię 9,68 ha  
(0,24 ha + 4,72 ha + 4,72 ha)  
i o wartości 95 tys. zł. Z tego 0,24 ha  
to współwłasność małżeńska,  
a pozostałe po 4,72 ha to dzierża-
wa. Z tego tytułu osiągnęła przy-
chód w wysokości 11.484,70 zł, 
a dochód 6 tys. zł. Otrzymała 
również dopłatę do gruntów rol-
nych – 5.206,22 zł i świadczenia 
rodzinne w wysokości 1.683 zł, 
oraz dietę w wysokości 4.800 zł. 
Posiada również samochód oso-
bowy Opel Astra z 2004 r.

 Hanna Gajewska, radna – 
w ubiegłym roku zaoszczędziła 
31.250 zł. We współwłasności 
majątkowej posiada dom o po-
wierzchni 180,63 m² o wartości 
120 tys. zł. Ponadto jest współ-
właścicielką gospodarstwa ho-
dowlanego o powierzchni 7,8 ha,  
a kolejne 6,94 ha dzierżawi. Go-
spodarstwo zawiera zabudowę 
murowaną, zwartą o charakterze 
inwentarsko-składowym. Jego 

łączna wartość to 320 tys. zł.  
Z prowadzenia gospodarstwa 
uzyskała przychód w wysoko-
ści 40.025 zł i dochód 12.099 
zł. Dodatkowo, jako nauczyciel-
ka i bibliotekarka w szkole pod-
stawowej zarobiła 63806,86 zł. 
Otrzymała też 4.800 zł diety rad-
nej. Zwrot podatku akcyzowego, 
jaki dostała, przyniósł jej 540 zł. 
Otrzymała też dopłaty bezpo-
średnie w wysokości 2.500 zł. 
Posiada Opla Astrę z 2008 r., 
ciągnik Ursus z 2004 r. oraz pra-
sę rolującą z 2006 r.

 Ryszard Górczyński, rad-
ny i sołtys Ostrowa – w ubiegłym 
roku zaoszczędził 1.166,70 zł. 
Posiada własne, ogólnorolne go-
spodarstwo o powierzchni 15,12 
ha i wartości 160 tys. zł. Zabudo-
wa gospodarstwa jest murowana,  
o charakterze inwentarsko-skła- 
dowym. Ma też dom o pow.  
240 m² i wartości 202 tys. zł.

Z tytułu prowadzenia gospo-
darstwa w ubiegłym roku osią-
gnął przychód 34 tys. zł i dochód 
w wysokości 12 tys. zł. Oprócz 
tego uzyskał dopłaty unijne wy-
noszące 18.073.27 zł, zwrot po-
datku akcyzowego 749,65 zł. 
Jako radny otrzymał 5536,23 
zł, a z racji sprawowania funkcji 
sołtysa 1630,47 zł.

 Grzegorz Koza, radny – 
w 2012 r. zgromadził na koncie 
22 tys. zł. Wspólnie z żoną po-
siada gospodarstwo hodowlane 
o powierzchni 19,63 ha, w tym 
9,33 ha oddane jest w dzierżawę. 
Ich łączna wartość to 255 tys. zł. 
Na terenie gospodarstwa znaj-
duje się zabudowa gospodarcza 
o powierzchni 102 m² i warto-
ści 27 tys. zł. W ubiegłym roku 
przychód z tytułu prowadze-
nia tego gospodarstwa wyniósł  
45 tys. zł, a dochód 20 tys. zł. 
Również we współwłasności z 
żoną radny posiada dom o po-
wierzchni 96 m² i wartości 54 tys. 
zł. Dodatkowo otrzymał 4.800 zł 
diety radnego oraz 220 zł – za 
udział w walnym zgromadze-
niu Okręgowej Spółdzielni Mle-
czarskiej, natomiast za udział  
w Walnym Zgromadzeniu Ban-
ku Spółdzielczym Ziemi Łowic-
kiej w Łowiczu 277 zł. W 2012 
r. otrzymał również część dopłat  
w wysokości 1.372 zł. Posiada 
ciągnik Ursus z 1997 r. i samo-
chód osobowy Audi A4 z 1999 r.

 Mirosław Kret, radny, dy-
rektor ZSP nr 2 w Łowiczu –  
w ubiegłym roku zaoszczędził  

3 tys. zł oraz 320 dolarów ame-
rykańskich. Jest współwłaścicie-
lem domu o powierzchni 120 m² 
o wartości 210 tys. zł. Dodatkowo 
jest współwłaścicielem działki o 
powierzchni 2.300 m² o wartości 
60 tys. zł. Wspólnie z żoną jest 
także właścicielem samocho-
dów Renault Megane z 2002 r.  
i Volkswagena Golfa z 2007 r.  
W ubiegłym roku uzyskał do-
chody z kilku źródeł. Jako dyrek-
tor ZSP 2 otrzymał wynagrodze-
nie w wysokości 88.267,57 zł. 
Jako nauczyciel Zakładu Dosko-
nalenia Zawodowego – 2.580 zł.  
W ramach umowy o dzieło z Okrę- 
gową Komisją Egzaminacyjną 
otrzymał 928 zł, z tytułu umo-
wy zlecenia 18.093 zł, jako rad-
ny 4.245,60 zł, za udział w Ło-
wickiej Grupie Rybackiej 900 zł. 
Był również członkiem Okręgo-
wej Komisji Wyborczej, w wy-
niku czego otrzymał 526,25 zł, 
oprócz tego otrzymał 210 zł do-
chodu z praw autorskich.

 Mirosław Kucharek, rad-
ny – z końcem 2012 r. miał za-
oszczędzonych 20 tys. zł. Po-
siada wspólnie z żoną dom  
o powierzchni 210 m² o warto-
ści 266 tys. zł. Ma również go-
spodarstwo w formie współwła-
sności, o powierzchni 23,6 ha  
o wartości 180 tys. zł. Z tego ty-
tułu osiągnął przychód w wy-
sokości 100 tys. zł, a dochód  
40 tys. zł. Za zasiadanie w Ra-
dzie Nadzorczej Gminnej Spół-
dzielni „Samopomoc Chłopska” 
w Łowiczu otrzymał 249,66 zł. 
Jako radny otrzymał dietę w wy-
sokości 3240 zł. Posiada również 
ciągnik MTZ Promar z 2004 r. zł, 
ciągnik MF 255 z 1985 i ciągnik 
Fendt Farmer 309 z 1994 r. W te-
gorocznym oświadczeniu nie po-
daje wartości tych ciągników.

 Andrzej Lenarczyk, radny – 
w 2012 roku zgromadził 10 tys. zł.  
Jest współwłaścicielem domu  
o powierzchni 160 m² wartego 
200 tys. zł. Jest także właścicie-
lem gospodarstwa ogólnorolne-
go o powierzchni 15,14 ha o war-
tości 350 tys. zł. W skład tego 
gospodarstwa wchodzi budynek 
inwentarski, składowy i garaże.  
Z jego prowadzenia radny uzyskał  
w 2012 roku 130 tys. zł przycho-
du i i 35 tys. zł dochodu. Otrzy-
mał też dopłaty bezpośrednie  
w wysokości 18.900 zł. Jego 
dieta radnego wyniosła 5.220 
zł. Posiada samochód osobowy 
Opel Zafira z 2001 r. wart 15 tys. 
zł, samochód ciężarowy Renault 

Mascott z 2003 r. wart 20 tys. zł 
oraz dwa ciągniki: Zetor z 1990 r.  
o wartości 25 tys. zł i Ursus  
z 1986 r. wart 18 tys. zł. Posia-
da również maszyny rolnicze ze 
sprzętem towarzyszącym o łącz-
nej wartości 65 tys. zł. Na ko-
niec 2012 roku miał do spłacenia  
40 tys. zł kredytu w Banku Spół-
dzielczym Ziemi Łowickiej.

 Marek Mońka, radny – nie 
deklaruje posiadania zgroma-
dzonych oszczędności. Wspól-
nie z żoną posiada dom o po-
wierzchni 188 m² i wartości 100 
tys. zł. Również w formie współ-
własności posiada gospodarstwo 
rolne o pow. 1,12 ha i wartości  
12 tys. zł. Z gospodarstwa osią-
gnął w 2012 roku przychód  
w wysokości 1.400 zł, a dochód 
1.000 zł. Posiada, także wspól-
nie z żoną, budynek gospo-
darczy z kuchnią letnią o pow.  
91 m² o wartości 30 tys. zł. Po-
nadto w ubiegłym roku jako rad-
ny uzyskał dochód w wyso-kości 
4.037,44 zł. Radny posiada dwa 
samochody: Fiata Ducato z 2002 
r. i Lancię Lybra z 2000 r.

 Małgorzata Orzechowska, 
radna – z końcem 2012 r. miała  
9 tys. zł oszczędności. Jest właści-
cielką domu o pow. 80 m² o war-
tości 150 tys. zł oraz działki bu-
dowlanej o powierzchni 0,12 ha  
z domem o wartości 130 tys. 
zł. We współwłasności posiada 
działkę budowlaną o powierzch-
ni 0,1186 ha o wartości 200 tys. 
zł. Posiada również drogę o po-
wierzchni 0,9 ha o wartości 5 tys. 
zł. Wynagrodzenie, jakie otrzy-
mała ze stosunku o pracę, wynio-
sło w ubiegłym roku 40.305 zł. 
Z tytułu umowy zlecenia otrzy-
mała 4.665 zł. Otrzymała rów-
nież dietę radnego w wysoko-
ści 4.292 zł. Otrzymała także 
alimenty na dzieci w wysokości 
6.720 zł oraz 179 zł tytułem po-
krycia kosztu szkody. Nie posia-
da mienia ruchomego o wartości 
przekraczającej 10 tys. zł. Jest 
zobowiązana oddać 15 tys. zł na 
Fundusz Mieszkaniowy KRUS.

 Anna Popowska, radna 
– z końcem 2012 r. nie posia-
dała zgromadzonych na koncie 
środków pieniężnych. Wspólnie  
z mężem posiada dom o pow. 
200 m² o wartości 200 tys. zł. 
Także wspólnie z mężem jest 
właścicielką gospodarstwa ogól-
norolnego o powierzchni 4,82 ha  
o wartości 52 tys. zł, które posia-
da zabudowę murowaną. Przy-

chód, jaki z tego tytułu uzyska-
ła, wyniósł 7.000 zł, dochód 
3.000 zł. Za pracę w Zakładzie 
Usług Komunalnych otrzymała 
w wynagrodzenie w wysokości 
60.970,30 zł. Jako radna otrzy-
mała również dietę w wysokości 
4.292 zł. Na koniec 2012 r. mia-
ła do spłacenia kwotę 28,998,72 
zł zadłużenia wobec banku PKO 
BP, z tytułu kredytu zaciągnięte-
go na rozbudowę domu.

 Jerzy Przyżycki, radny – 
na koniec 2012 r. miał 25 tys. 
zł oszczędności. Wspólnie z 
żoną posiada dom o pow. 280 
m² i wartości 300 tys. zł. Tak-
że z żoną jest właścicielem go-
spodarstwa ogólnorolnego o po-
wierzchni 6,72 ha o wartości 130 
tys. zł, na którym jest murowana 
zabudowa. Z tytułu prowadze-
nia gospodarstwa uzyskał przy-
chód w wysokości 25 tys. zł i 
dochód – 9 tys. zł. Wspólnie z 
żoną posiada także dwie działki 
budowlane. Jedną o powierzch-
ni 1323 m² i wartości 15 tys. zł, 
a drugą o powierzchni 1590 m² i 
wartości 60 tys. zł. Oprócz pro-
wadzenia gospodarstwa prowa-
dzi sprzedaż wędlin i artykułów 
mięsnych. Z tego tytułu osiągnął 
dochód – 4.329,05 zł. Jego die-
ta radnego wyniosła 4158,80 zł. 
Otrzymał także dopłatę do go-
spodarstwa rolnego w wysoko-
ści 4.825 zł i 580 zł zwrotu po-
datku akcyzowego. Posiada dwa 
ciągniki: Ursusa z 1986 r. o war-
tości 15 tys. zł oraz MTZ z 1981 
o tej samej wartości. Jest właści-
cielem samochodu marki Hyun-
dai z 2005 r. o wartości 30 tys. zł.

 Ryszard Tokarczyk, radny 
– w ubiegłym roku zaoszczędził 
384,42 zł. Jest współwłaścicie-
lem domu o powierzchni 80 m² 
o wartości 40 tys. zł oraz miesz-
kania 54 m² o wartości 160 tys. 
zł. Również w formie współ-
własności posiada gospodarstwo 
ogólnorolne z zabudową drew-
nianą o powierzchni 10,06 ha 
warte 300 tys. zł, które w 2012 
roku nie przyniosło mu docho-
du. Radny otrzymał dopłatę w 
wysokości 8.150 zł, 4.366 zł die-
ty radnego, 408,32 zł prowizji 
gospodarczej domu ludowego i 
9032,64 zł emerytury rolniczej.

 Jacek Wysocki, radny  
z Jamna – pod koniec 2012 roku 
miał zgromadzone 22.500 zł.  
Wspólnie z żoną posiada dom   
o pow. 150 m² i wartości 200 
tys. zł. Razem posiadają tak-
że gospodarstwo ogólnorolne  
o powierzchni 10,88 ha wartości  
150 tys. zł. Nie podaje uzyska-
nych z gospodarstwa przychodów 
i dochodów. Także z żoną posia-
da w gospodarstwie budynki go-
spodarcze o powierzchni 594 m² 
i wartości 130 tys. zł. Wynagro-
dzenie z tytułu umowy o pracę  
w 2012 r., wyniosło 42.939,46 zł, 
a dieta radnego – 4.218 zł. Otrzy-
mał też dopłaty rolnicze w wy-
sokości 8.400 zł i 188,75 zł na 
pokrycie kosztów przeprowadzo-
nego szkolenia. �  tm
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Teraz Bednary | Powstaje mały browar

Piwo Łowickie wraca po wielu latach
– Wszystko zaczęło się od pomysłu, aby zrobić samodzielnie podpiwek - wspomina Rafał Łopusiński, piwowar domowy, a  niedługo właściciel pierwszego na Ziemi 
Łowickiej Browaru Rzemieślniczego, który powstaje w Bednarach. Kontynuujemy cykl artykułów o tym, jak przedsiębiorczość ludzi zmienia tę małą miejscowość. 

– Podpiwek się udał, doszli-
śmy więc do wniosku, że jeśli 
tak, to może spróbujemy z pi-
wem. Po zrobieniu pierwszej 
warki, gdy okazało się, że też się 
udała, a piwo produkowane do-
mowym sposobem jest niepo-
równywalnie lepsze w smaku od 
sklepowego, zapragnęliśmy ko-
lejnej warki i tak nas to wciągnę-
ło. Obecnie nasz cel jest prosty: 
zrobić dobre piwo i wypuścić je 
na rynek pod marką Piwo Ło-
wickie.

Internet uczy 
warzenia piwa
Rafał Łopusiński kilka lat wa-

żył piwo w domu, jak przyznał, 
okazało się to niesamowitą za-
bawą. Musiał samodzielnie zdo-
być wiedzę na temat warzenia. 

– Obecnie nie jest to trudne, wy-
starczy dostęp do internetu, a po-
czątkujący piwowar jest w sta-
nie znaleźć przepis na pierwszą 
warkę. Obecnie zwolenników 
indywidualnego warzenia piwa 
w Polsce jest bardzo dużo, oko-
ło 30 tys., są strony internetowe 
np. www.browar.biz, fora, blogi, 
jest ciągła wymiana informacji 
pomiędzy nimi. Zakup ewentu-
alnego sprzętu, jak i półproduk-
tów, słodów, drożdży czy chmie-
lu także nie jest problemem. 
Można go znaleźć w przyzwo-
itych cenach np. na portalach au-
kcyjnych i w wielu sklepach in-
ternetowych – powiedział nam.

Górna i dolna 
fermentacja
Podstawą wiedzy każde-

go miłośnika piwa jest podział 
piw na piwa górnej i dolnej fer-
mentacji. Nazwy są związane 
z temperaturą wykorzystywaną 
w czasie fermentacji i wykorzy-
stywanymi do tego odmienny-

mi gatunkami drożdży piwowar-
skich. Graniczna temperatura to 
ok. 16 stopni Celsjusza. Jak ła-
two zgadnąć, górna fermentacja 
jest wtedy, gdy odbywa się po-
wyżej tej temperatury (wówczas 
drożdże gromadzą się w górnej 
warstwie brzeczki), a dolna po-
niżej (drożdże opadają na dno). 
Z tym, że piwa górnej fermen-
tacji to piwa pierwotne, produ-
kowane od zamierzchłych cza-

sów. Piwa dolnej fermentacji 
są zaś piwami, które produku-
je się od stosunkowo niedawna, 
gdy opracowano odpowiednie 
gatunki drożdży i nauczono się 
schładzać brzeczkę do tempe-
ratur 10-16 stopni. Dziś właśnie 
takie piwa oferuje się najczę-
ściej w masowej sprzedaży. Zaś 
piwa górnej fermentacji, kiedyś 
najpopularniejsze, przez ostat-
nie lata pozostawały w niepa-
mięci. Teraz jednak wracają do 
Polski właśnie dzięki domowym 
browarnikom. Mają oni ogrom-
ne pole do eksperymentów, roz-
różnia się bowiem około 80 pod-
stawowych stylów piw, które 
można urozmaicać dodatkowo 
różnymi smakami, np. owoco-
wymi. Dla kogoś, kto nie boi się 
zabawy przy „garach” to – jak 
przekonuje piwowar z Bednar –  
prawdziwy raj.

Będę robić to, co lubię
Decyzja Rafała Łopusińskie-

go o budowie browaru w Bed-

narach była związana z rezygna-
cją z pracy w dużej korporacji 
w stolicy, gdzie zajmował się do-
radztwem fi nansowym. Chciał 
rozpocząć własną działalność. 
Stwierdził, że powinien robić 
to, co umie i co sprawia mu ra-
dość. Padło na browarnictwo 
w sposób naturalny – to jego pa-
sja. Od pomysłu do rozpoczęcia 
jego realizacji minęły dwa mie-
siące. Przygotowania do inwe-
stycji ruszyły wiosną 2012 roku, 
projektowanie, plany budow-
lane, zabezpieczanie funduszy 
i już w końcu listopada 2012 
roku ruszyły prace budowlane.

Bednary
to nie tylko beczki
Budowa browaru nie wzię-

ła się jednak tylko z chęci ro-
bienia tego, co się lubi. Browar 
w Bednarach ma być też powro-
tem do tradycji. 

– W Bednarach, jak wskazu-
je nazwa, produkowano przez 
wiele wieków beczki. Trafi a-

ły one prawdopodobnie wy-
łącznie na dwór arcybiskupów 
do Łowicza, gdzie napełnia-
no je trunkami lub sprzedawa-
no dalej – opowiada browarnik. 
– W samych Bednarach także 
istniał jeden lub dwa browary, 
są o tym wzmianki choć trud-
no zgadnąć, czy nie chodzi np. 
o karczmy, które łączyły tę dzia-
łalność, ale prawdopodobnie je-
den z browarów mógł znajdo-
wać się przy zabudowaniach 
folwarcznych – powiedział nam.

ciekawostką ma 
być przeszklone 
okno, dzięki któremu 
klienci będą mogli 
obserwować to, co 
dzieje się w środku 
części produkcyjnej.

w pierwszej będzie 
warzone piwo, 
produkcja ma wynieść 
ok. 1000 litrów 
tygodniowo, czyli 
około 2,5 tys. butelek.

toMaSz
BaRtoS

tomasz.bartos@lowiczanin.info

Reportaż
26. wyprawa rowerowa
po Polsce
aleksandry i Wacława Wnuków. str.  13
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Bąków Górny | Odpust i festyn rodzinny

Modlitwa i zabawa
Występ Orkiestry Stołecz-

nej Policji będzie jedną z atrak-
cji odpustu parafialnego i biesia-
dy rodzinnej, na którą zaprasza  
15 sierpnia parafia pw. św. Mi-
kołaja w Bąkowie Górnym  
w gminie Zduny. XI Festyn Ro-
dzinny rozpocznie się o godz. 
10, zakończy około 21. 

Główna msza św. odpusto-
wa zostanie oprawiona o godz. 
11.30, celebrować ją będzie ks. 
Rudolf Brom z Katowic. Tego 
dnia w kościele odprawiona 
zostanie też msza św. o godz. 
9.00. 

Orkiestra Stołecznej Policji 
grać będzie w kościele podczas 

głównej mszy św., a po jej za-
kończeniu na zewnątrz kościo-
ła. Występ zaplanowany jest od 
godz. 13.30. 

Ponadto podczas biesiady 
wystąpią: Zespół Pieśni i Tań-
ca Ziemi Kutnowskiej, zespół 
śpiewaczy Finezja z Kutna.  
Z innych atrakcji warto wymie-
nić: pokazy strażackie, występy 
break dance, zabawy w wiosce 
dziecięcej, poczęstunek – grill, 
grochówka i ciasta. Parafia 
przygotuje też zabawę loteryjną 
pod nazwą „cegiełki św. Miko-
łaja”, z której dochód zostanie 
przekazany na cele parafialne. 
Głównymi nagrodami w tej lo-

terii będą rowery, sprzęt AGD  
i RTV, losowanie ich zaplano-
wano na godz. 18.00. 

Również o godz. 18.00 wrę-
czone będą nagrody i pucha-
ry zwycięzcom biegów lekko-
atletycznych oraz turnieju piłki 
siatkowej. O godz. 16.00 prze-
widziano konkursy rodzinne. 
Ostatnie 2 godziny festynu, od 
18.45 do 20.45 do tańca grać 
będzie zespół Exell. 

Proboszcz parafii w Bąko-
wie ks. Jerzy Swędrowski po-
wiedział nam, że w organizację 
festynu włączyła się cała para-
fia: Rada Parafialna, Stowa-
rzyszenie Rodzin Katolickich, 
oaza, ministranci i wszystkie 
inne grupy. Parafia pozyskała 
też wsparcie sponsorów, Urzę-
du Gminy Zduny i Starostwa Po-
wiatowego w Łowiczu. � mwk

Szukając informacji o bro-
warnictwie na Ziemi Łowickiej, 
dowiedział się, że np. w XVI 
wieku piwo produkowane w Ło- 
wiczu było jednym z bar-
dziej cenionych w kraju, tak-
że na dworze królewskim. Był 
to czas jego świetności. Zna-
lazł też wzmiankę w prasie  
z 1912 roku, że w Łowiczu zo-
stał tylko jeden działający bro-
war – na Korabce, prawdo-
podobnie chodziło o Browar 
rodziny Rejnecke. Dziś na tym 
terenie działa Spółka Ogrodni-
czo-Pszczelarska „Pszczółka”.  
W powojennej historii Łowi-
cza znaczących browarów już 
nie było.

To będzie mały browar
Budynek Browaru powsta-

je na działce, tuż przy domu,  
w którym Rafał Łopusiński 
mieszka z żoną i teściami. Nie 
będzie to duży budynek, zo-
stał on podzielony na dwie czę-
ści: produkcyjną i wyszynk.  
W pierwszej będzie warzone 
piwo, produkcja ma wynieść ok. 
1000 litrów tygodniowo, czyli 
około 2,5 tys. butelek, staną w niej  
wszystkie potrzebne do tego 
celu urządzenia: kadź zacier-
na, tanki do fermentacji. Instala-
cja tych urządzeń rozpocznie się 
pod koniec sierpnia. Jeśli produ-
kowane piwo będzie się dobrze 
sprzedawało, wtedy możliwe, że 
produkcja zostanie zwiększona 
dwukrotnie. 

W drugiej części będzie moż-
na napić się produkowanego na 
miejscu piwa i zjeść posiłek,  
w okresie letnim także na tara-
sie i zielonym terenie przed bro-
warem. Ciekawostką ma być 

przeszklone okno, dzięki które-
mu klienci będą mogli obserwo-
wać to, co dzieje się w środku 
części produkcyjnej. Bednarski 
browarnik jest przekonany, że 
przyciągnie to wielu miłośników 
browarnictwa i dobrego piwa, 
którzy z zaciekawieniem podej-
rzą jego pracę.

Ryzyko, które ma się 
opłacić
Cała inwestycja warta będzie 

około miliona złotych, część 
tych pieniędzy, 200 tys. zł, to do-
tacja, jaką udało się zdobyć wła-
ścicielowi powstającego browa-
ru ze środków Unii Europejskiej 
rozdysponowywanych przez 
Łowicką Grupę Rybacką. Czy 
boi się ryzyka? Niespecjalnie. 
– Takich niewielkich browarów  
w Polsce ciągle jest mało, zaled-
wie kilka, dla porównania w Sta-
nach Zjednoczonych jest ich ok. 
2,5 tysiąca, ale popyt na piwo  
w nich wytwarzane w Polsce 
nie słabnie. Właściwie do mo-
żemy mówić o rosnącym ciągle 
zainteresowaniu, szczególnie je-
śli chodzi o piwa górnej fermen-
tacji. Obserwujemy powrót do 
korzeni – powiedział nam Ra-
fał Łopusiński i dodaje – Z do-
świadczenia wiem, że osoby lu-
biące pić piwo, które zrezygnują 
raz z oferty znanych marek na 
rzecz małych browarów, zako-
chują się w ich piwach i wolą 
później wypić jedno dobre piwo 
zamiast trzech ogólnie dostęp-
nych. Tak też przekłada się to 
cenowo. Smak jest jednak nie do 
porównania.

Zakłada, że piwa z Browa-
ru Bednary sprzedawane będą 
w dużych miastach: Warszawa, 

Łódź, przede wszystkim w mul-
titapach, gdzie oferuje się piwa  
z małych browarów czy w miej- 
scach, gdzie spotykają się mi-
łośnicy dobrego piwa. Będzie 
ono też dostępne w Łowiczu 
jak i w samych Bednarach,  
w powstającej Karczmie Bed-
narskiej.

Piwo Łowickie powraca
Czego napijemy się z Bro-

waru Bednary? Rafał Łopusiń-
ski przyznaje, że podstawą pro-
dukcji będzie piwo pod marką 
„Piwo Łowickie”. Będzie to 
piwo jasne górnej fermentacji 
w stylu eire, a właściwie polskie 
eire, bo bazujące przy produk-
cji na polskich surowcach, ale 
jak zastrzega, będzie to jego au-
torskie piwo, któremu sam nada 
specyficzny smak i charakter. 
Drugim produktem ma być piwo 
w stylu stout w odmianie sweet 
stal, czyli ciemne, gęste słodkie 
piwo, nieprzejrzyste, czyli ta-
kie, przez które nie przechodzą 
promienie słońca. Jego zdaniem 
smaczne i ciekawe. Jest to jego 
ulubione piwo, które najczęściej 
samodzielnie warzy.

Oprócz tego będzie produko-
wana cała gama piw górnej fer-
mentacji, np. piwa o smakach 
owocowych, możliwości są ol-
brzymie. Będą one wypuszcza-
ne na rynek w małych seriach  
z różnych okazji np. świąt. Bro-
warnik nie wyklucza, że jeżeli 
uda mu się zdobyć oryginalne 
przepisy na piwa XVI-wieczne 
produkowane w Łowiczu lub 
w ogóle w Polsce, to spróbuje 
ich produkcji. W obecnej chwi-
li, wykorzystując nowocze-
sną technologię, można było-

by je w browarze produkować  
w oryginalnej postaci jak i uszla-
chetnione. Słód do produkcji ma 
pochodzić prawdopodobnie ze 
słodowni w Strzegomiu, chmie-
le także będą polskie: Lubelski 
lub Marylka – te są najpopular-
niejsze i bardzo dobrej jakości, 
ale będą także wykorzystywane 
chmiele z USA lub Nowej Ze-
landii, które są obecnie bardzo 
popularne i nadają piwu niepo-
wtarzalny smak.

Browar jest już  
w internecie,  
a potencjalni klienci 
zaglądają
W internecie można znaleźć 

już stronę internetową Browaru 
Bednary, jest też frontpage na Fa-
cebooku, choć uruchomienie pro-
dukcji chmielowego napoju ruszy 
na przełomie grudnia tego roku 
i stycznia roku przyszłego. Gdy 
rozmawialiśmy z Rafałem Ło-
pusińskim, na posesję przyjechał 

samochód i dwaj mężczyźni po-
deszli do nas i spytali, czy mogą 
nabyć jakieś „dobre piwko z bro-
waru”, niestety spotkało ich roz-
czarowanie, że browar jest dopie-
ro budowany – nie doczytali tego 
na stronie internetowej. Informa-
cję o browarze znaleźli właśnie 
w sieci w czasie podróży drogą 
Warszawa – Poznań. Właścicie-
la to ucieszyło, bo oznacza to, że 
do browaru dotrą klienci spoza 
najbliższej okolicy. 

Rafał Łopusiński jeszcze jest „browarnikiem domowym”, wytwarzającym piwo dla siebie, ale już niedługo 
stanie się właścicielem jednego z nielicznych w Polsce browarów rzemieślniczych. 
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Nieborów | Parafia zaprasza

Festyn na imieniny św. Rocha
Po raz kolejny proboszcz parafii pw. Matki Bożej Bolesnej 
w Nieborowie Hubert Wiśniewski, parafianie oraz Urząd 
Gminy w Nieborowie zapraszają 16 sierpnia na festyn  
z okazji odpustu w dniu św. Rocha, którego wspomnienie 
jest tego dnia obchodzone w kościele.

Przed festynem odbędą się 
dwie msze święte, o godz. 9.00 
i główna odpustowa o godz. 
11.30, której towarzyszyć bę-
dzie także procesja. Jesz-
cze jedną mszę przewidziano  
o godz. 18.00.

Od godziny 15.00 rozpocz-
nie się zabawa festynowa na te-
renie przy kościele, najpierw 
wystąpią dzieci i młodzież 

śpiewająca w Studio Piosen-
ki  działającym przy w Gmin-
nym Ośrodku Kultury w Nie-
borowie, o godz. 16.  wystąpią 
aktorzy z Teatru Wielkie Koło  
z Będzina, którzy zagrają 
przedstawienie dla dzieci Ma-
giczna Trupa Robinsona Blu-
esa. Zespół Wokalny Koła Go-
spodyń Wiejskich z Nieborowa 
wystąpi przed publicznością  

o godzinie 19.00, od godz. 20.00  
do 23.00 trwać będzie wspól-
ne biesiadowanie przy muzyce 
granej przez zespół Rezonans. 
Pożywienie, czyli m.in. potra-
wy z grilla oraz ciasta zapew-
nią w tym roku parafianie ze 
wsi Julianów i Karolew. 

Przez cały czas zabawy  
w Nieborowie będzie moż-
na kupić losy loterii fantowej,  
w której do wygrania będą atrak-
cyjne nagrody główne, m.in  
sprzęt AGD i RTV. Około go-
dziny 22.00 odbędzie pokaz 
sztucznych ogni. Jak zwykle 
festynowi towarzyszyć będzie 
wesołe miasteczko. � tb
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Ogłoszenia

 
punkty przyjmowania ogłoszeń drobnych do „nł”: Biuro ogłoszeń łowicz, ul. Pijarska 3a; Bednary, sklep p. Papiernik 24A; Bielawy, ul. parzew, sklep „Budomix” p. Frączak; Bobrowniki 27, sklep p. Pacler; Bolimów, 

ul. Rynek Kościuszki 17, sklep „Ewa”, P.Papiernik; Domaniewice, ul. Główna 26, sklep p. jakubiak; Gągolin Południowy, sklep „KOS”; Humin 1a, sklep p. Grefkowicz; Iłów: pl. Rynek Staromiejski 2a; sklep p. Papierowskiego; 

Kiernozia, Rynek kopernika, kiosk p. Wesołowskiej; Kocierzew Płn., sklep P. Dragańskiej; Krępa 155, sklep p. Marczaka; KuraBka 17a, sklep p. Topolskiej; ŁOWICZ, os. Bratkowice; Kiosk Lotto; Łowicz, zakład RTV p. Kędzio-

rY; ŁyszkowicE, sklep „Duet”, ul. Gminna 6; Nieborów, Al. Leginów Polskich 18, sklep p. Figata; nowa sucha 22, sklep p. Siewiery; Ostrów 20, sklep p. Bejdy; Osmolin, ul. Rynek 2, sklep p. Serwach; parma 57, Sklep p. gajA; 

Sanniki, ul. Warszawska 183, sklep p. Olkowicz; Sobota, Pl. Zawiszy Czarnego 12, Sklep p. bińczak; sokołów 19, sklep p. głowackiego; Stachlew 113a, sklep p. Wierzbickiej;   Śleszyn, ul. Górna 5, sklep P. Mączyńskiej;  

waliszew stary 19, sklep p. pabijańczyk; Zabostów Duży 51, sklep P. Szaleniec; Zawady 67, sklep p. Sokalskiej; Złaków Borowy 139a, sklep p. Piecki, .

punkty przyjmowania ogłoszeń drobnych do „Wieści”: biuro ogłoszeń Głowno, ul. łowicka 40; ul. kopernika 23, kiosk żerkowska marzena; Dmosin 1, Bożena krzeszewska, piekarnia:  STRYKów: Sklep z art. spożywczo-

-przemysłowymi, Stary rynek; sklep ZOSIA, ul. Targowa 25/27.

punkty przyjmowania ogłoszeń drobnych do „nł dla żychlina, oporowa, bedlna i pacyny”: Bedlno 28, sklep mini-mag; Dobrzelin, ul. Wł. Jagiełły, sklep magda; Grabów, sklep na ul. dworcowej 129; Pacyna, ul. 

Towarowa 4, sklep durka magdalena; plecka dąbrowa, sklep monika; szewce  owsiane,  sklep mar-mon; Żychlin, ul. łąkowa 9a, sklep magda; ul. narutowicza 85F, sklep Magda; ul. 29 listopada 25-26, sklep elemis.

samochodowe

kupno
��Auto-kasacja Subiekt, Nieborów 

230, posiadająca koncesję na 
wydawanie zaświadczeń do 
Wydziału Komunikacji przyjmuje 
i płaci za pojazdy stare, rozbite, 
wyeksploatowane, www.sdpsubiekt.
pl, tel. (46) 838-55-41, tel. kom. 
507‑141‑870.

��Absolutnie kupię każde auto całe lub 
uszkodzone. Najwyższe ceny. Wypłata 
gotówki natychmiastowa, dojazd 
do klientów, tel. kom. 888-688-405, 
601‑522‑907.

��Auta bezwypadkowe, tel. kom. 
795‑297‑763.

��Auta kupię, gotówka, tel. kom. 
533‑193‑743.

��Auto skup, najlepsze ceny, tel. kom. 
530‑900‑868.

��Dostawcze, tel. kom. 500‑812‑312.

��Skup aut za gotówkę, tel. kom. 
880‑676‑933.

��Skup powypadkowych, starych, 
skorodowanych pojazdów 
samochodowych, tel. kom. 512‑476‑760.

��Skup samochodów. 
Możliwość odbioru. Sprzedaż 
części. Złomowanie pojazdów. 
Zaświadczenia do Wydziału 
Komunikacji. Nieborów, tel. kom. 
605‑695‑882.

��Złomowanie Pojazdów. Chcesz 
legalnie zezłomować swój samochód? 
Zadzwoń do nas, płacimy za każdy 
pojazd, odbieramy własnym transportem 
w godz. 7:00-22:00, wydajemy 
zaświadczenia do wydziału komunikacji. 
Stacja Demontażu Pojazdów Rząśno, tel. 
kom. 602‑123‑360.

sprzedaż
��ALFA ROMEO, 2007 rok, tel. kom. 

788‑293‑343.

��ALFA ROMEO 146, 2000 rok, tel. kom. 
511‑311‑145.

��ALFA ROMEO 147, 2007 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��AUDI 100 Quattro V6, 2.6 gaz, 1993 
rok, stan bdb, tel. kom. 665‑219‑603.

��AUDI 80 B4, 1.9 TD, 1994 rok, hak, tel. 
kom. 600‑822‑089.

��AUDI A2, 2004 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��AUDI A3, 1.9 TDI 130 KM, 2001 rok, 
przegląd do stycznia, OC do lutego, 
15.800 zł, tel. kom. 668‑459‑033.

��AUDI A4, 1.9 TDI, tel. kom. 
512‑981‑861.

��AUDI A4 diesel, kombi, 2007 
rok, bogate wyposażenie, tel. kom. 
505‑926‑212.

��AUDI A6, 2.5 TDI, 2000 rok, tel. kom. 
604-347-590, 793‑016‑949.

��AUDI A6, sedan, 2001 rok, tel. kom. 
692‑024‑354.

��BMW 525 TDS, kombi, 1999 rok, tel. 
kom. 608‑309‑301.

��BMW E46 320D, 1998 rok, tel. kom. 
604‑550‑627.

��CHEVROLET Matiz, 2007 rok, tel. kom. 
510‑279‑314.

��CHRYSLER Voyager, 2007 rok, tel. 
kom. 788‑293‑343.

��CHRYSLER Voyager, 2.4 benzyna/
gaz, 2001 r., automat, tel. kom. 
501‑930‑953.

��CITROËN Jumper, 2.5 TDI, 2001 rok, 
3-osobowy, tel. kom. 661‑937‑398.

��DACIA Logan MCV, 1.6, 2011 rok, 
klimatyzacja, salon PL, faktura VAT, tel. 
kom. 696‑840‑127.

��DAEWOO Lanos, 1.6, sedan, 2001 rok, 
tel. kom. 600‑394‑592.

��DAEWOO Lanos, 1998 rok, zielony 
metalic, gaz, wspomaganie gaz ważny 
do 2018r, bez rdzy, stan wzorowy, tel. 
kom. 728‑968‑788.

��DAEWOO Matiz benzyna/gaz, 2002 
rok, czerwony, sekwencja, 4.900 zł, tel. 
kom. 606‑934‑668.

��DAEWOO Nexia, 1.5, tel. kom. 
661‑937‑429.

��FIAT 125p, 1990 rok, 40.000 km, 
4.500 zł, tel. kom. 690‑029‑654.

��FIAT 126p, 2000 rok, tel. kom. 
880‑363‑249.

��FIAT 126p, 1998 rok, tel. 691‑645‑784.

��FIAT 126p, 1999 rok, stan dobry, tel. 
kom. 693‑489‑820.

��FIAT Brava, 2000 rok, tel. kom. 
605‑684‑574.

��FIAT CC, 700, 1995 rok, tel. kom. 
660‑329‑753.

��FIAT Cinquecento, 900 gaz, tel. kom. 
693‑054‑784.

��FIAT Cinquecento, 900 benzyna/gaz, 
1997 rok, tel. kom. 697‑630‑333.

��FIAT Cinquecento, 900, 1994 
rok, zadbany, dynamiczny, tel. kom. 
793‑219‑080.

��FIAT Grande Punto, 1,4+gaz, 2009 
rok, sekwencja, 5-drzwi, klima, abs+ebg, 
airbag, radio mp3, elektryka itp, 19000 
zł, tel. kom. 602‑677‑216.

��FIAT Panda, 1.2 benzyna, 2011 rok, 
45.000 km, żółta, 15.500 zł, tel. kom. 
695‑248‑808.

��FIAT Panda, 1.1 benzyna, 40.000 
km, srebrna, I rejestracja - marzec 2011 
rok, klimatyzacja, 16.800 zł, tel. kom. 
695‑248‑808.

��FIAT Punto, tel. kom. 664‑507‑718.

��FIAT Punto, 2010 rok, tel. kom. 
603‑712‑251.

��FIAT Punto, 2006 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��FIAT Punto, 1.3, 2004 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��FIAT Punto, 1.2, 2000 rok, tel. kom. 
887‑602‑968.

��FIAT Punto Evo, 2010 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��FIAT Punto II gaz, 2000 rok, tel. kom. 
603‑872‑897.

��FIAT Punto II, 2000 rok, tel. kom. 
660‑541‑172.

��FIAT Punto II, 2001 rok, stan bdb, tel. 
kom. 606‑819‑096.

��FIAT Seicento, 900, 2001 rok, tel. 
kom. 693‑216‑951.

��FIAT Seicento benzyna, 1998 rok, 
tel. kom. 726‑110‑303.

��FIAT Seicento, 1.1, 2003 rok, 110.000 
km, tel. kom. 661‑021‑163.

��FIAT Seicento, 900, 1998 rok, tel. 
kom. 605‑535‑396.

��FIAT Seicento, 1.1 benzyna/
gaz, 1999 rok, 1.500 zł, tel. kom. 
603‑062‑021.

��FIAT Seicento, 900, 2001 rok, 2.900 
zł, tel. kom. 665‑737‑451.

��FIAT Seicento, 1.1, 1999 rok, 
stan dobry, tel. kom. 600-678-427, 
608‑662‑941.

��FIAT Siena, 1998 rok, tel. kom. 
693‑674‑240.

��FIAT Siena, 1998 rok, tel. kom. 
889‑798‑090.

��FIAT Siena, 1.2, 1999 rok, 
wspomaganie, tel. kom. 605‑535‑396.

��FIAT Stilo, 2007 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��FIAT Stilo, 1.9 JTD, 2007 rok, tel. 
kom. 788‑293‑343.

��FORD Courier, 1.8 D, 1997 rok, tel. 
kom. 607‑507‑962.

��FORD Fiesta MK VI, 2003r, 12150 
km, stan bdb, garażowany, nie 
używany zimą, aktualne oc i przegląd, 
tel. kom. 510‑705‑523.

��FORD Focus, kombi, 2011 rok, tel. 
kom. 788‑293‑343.

��FORD Fusion, 1.4 benzyna, 2003 rok, 
93.000 km, dwie poduszki powietrzne, 
klimatyzacja, centralny zamek, ABS, tel. 
kom. 600-894-749, 608‑719‑385.

��FORD Mondeo, 2.0 TDCI, 2003 rok, 
tel. kom. 664‑006‑089.

��FORD Mondeo, 1.8, diesel, tel. kom. 
609‑132‑593.

��FORD Mondeo, 2.0 TDDI, 2000/2001 
rok, bogate wyposażenie, tel. kom. 
724‑130‑008.

��FORD Transit, 1993 rok, tel. kom. 
605‑437‑905.

��FORD Transit, 2005 rok, tel. kom. 
501‑963‑867.

��FORD Transit, dwie szt w cenie 
jednego, 602-690-032, tel. kom. 
602‑245‑931.

��HONDA Civic Sport, 2,2 iCDTi, 2006r, 
bezwypadkowy, serwisowany, zadbany, 
stan bdb udokumentowany, tel. kom. 
607‑068‑355.

��HYUNDAI Akcent, 2.5, 1995 rok, 
idealny, tel. kom. 698‑318‑769.

��KIA Rio, 1.3, 82 KM, hatchback, 2004 
rok, I właściciel, tel. kom. 605‑562‑656.

��LUBLIN III, 2002 rok, tel. kom. 
603‑103‑174.

��MAZDA 323 F III, 2.0 DITD, 2001 rok, 
wersja comfort, stan idealny, 10.800 zł, 
tel. kom. 885‑305‑050.

��MERCEDES, tel. kom. 607‑316‑945.

��MERCEDES C250, 2.5 Diesel, 
1994 rok, do poprawek lakierniczych, 
tel. kom. 511‑970‑891.

��MERCEDES E 270, 2CDI, 
2004 rok, srebrny metalik, bogate 
wyposażenie,  
(w rozliczeniu mogę przyjąć tańszy), 
28.800 zł, tel. kom. 513‑671‑435.

��MERCEDES Smart, 1999 rok, tel. 
kom. 888‑355‑898.

��MERCEDES Vito, 1997 rok, stan 
bdb, 7.500 zł, tel. kom. 660‑433‑377.

��NISSAN Almera, 1.6 SR, 1998 rok, 
tel. kom. 608‑065‑766.

��NISSAN Micra, 1.0, 1999 rok, tel. 
kom. 600‑330‑466.

��NISSAN Micra, 1.0, 1997 rok, 
zadbany, tel. kom. 509‑283‑124.

��OPEL Astra, 1.7 diesel, hatchback, 
1996 rok, tel. kom. 693‑943‑718.

��OPEL Astra I, 1.6 benzyna, 
1999/2000, granat, salon rp, 5 drzwi, 
bezwypadkowy, stan bdb, 4600 zł, tel. 
kom. 694‑547‑204.

��OPEL Astra II, Enjoy, benzyna/gaz, 
2003 rok, tel. kom. 692‑749‑175.

��OPEL Astra II, 1.4, kombi,  
2006 rok, 12.500 zł, tel. 511‑146‑431.

��OPEL Astra II, 2.0 DTL, 1999 rok, 
hatchback, klimatyzacja, cena do 
uzgodnienia, tel. kom. 513‑671‑435.

��OPEL Astra III, 1.9 CDTI, kombi, 2007 
rok, sprowadzony z Niemiec, 17.600 zł, 
tel. kom. 609‑046‑805.

��OPEL Astra II, 2.0 DTL, 2000 
rok, kombi, bogate wyposażenie, w 
rozliczeniu mogę przyjąć mniejszy, 
tel. (46) 831-02-44, tel. kom. 505‑990‑112.

��OPEL Astra I, 1.4, sedan, 1999 rok, 
wspomaganie, tel. kom. 600‑970‑598.

��OPEL Astra, 1.4 benzyna/gaz, 1996 
rok, biały, 2.100 zł, tel. kom. 697‑195‑948.

��OPEL Astra, 1.4, sedan, 1999 rok, I 
właściciel, tel. kom. 600‑394‑592.

��OPEL Astra, 1.6 8V, 2000 rok, 108 
tys km, sedan, bezwypadkowy, srebrny 
metalik, stan bardzo dobry, tel. kom. 
785‑777‑429.

��OPEL Astra, 1.6, sedan, 1997 rok, stan 
dobry, tel. kom. 721‑341‑625.

��OPEL Corsa C, 1.2 benzyna, grudzień 
2003 rok, wiśniowy, 5 drzwi, salon rp, 
stan bdb., bezwypadkowy, 10900 zł, tel. 
kom. 608‑174‑892.

��OPEL Corsa C, 1.2 , 2003 rok, 
granatowy, cena konkurencyjna, tel. kom. 
604‑706‑309.

��OPEL Meriva, 1.7 CDTI, 2004 rok, 
srebrny, tel. kom. 664‑929‑142.

��OPEL Omega, 2.5 benzyna/gaz, 
kombi, 1999 rok, tel. kom. 697‑366‑263.

��OPEL Vectra Diesel, 1998 rok, tel. kom. 
698‑317‑876.

��OPEL Vectra B, 1.6, 1997 rok, tel. kom. 
725‑440‑981.

��OPEL Vectra C, 2.0 DTI, 2004 rok, 
zarejestrowany, bogate wyposażenie, 
w rozliczeniu przyjmę tańszy, tel. kom. 
604‑392‑876.

��OPEL Vectra, 2.0 diesel, 2000 rok, 
stan dobry, tel. kom. 604‑607‑061.

��OPEL Vectra, 1.8, kombi, tanio, tel. 
kom. 697‑624‑057.

��Passat TDI, kombi, 1998, tel. kom. 
504‑019‑557.

��PEUGEOT 206, 1.4 TDI, 2006 rok, tel. 
kom. 500‑791‑512.

��PEUGEOT 206, 1.4 benzyna, 2002 
rok, 98.000 km, tel. kom. 503‑052‑938.

��PEUGEOT 206 SW, 1.4, gaz 
sekwencja, kombi, 2003 rok, 
serwisowany, bogate wyposażenie, tel. 
kom. 510‑306‑890.

��PEUGEOT 306, 1.4, 1994 rok, tel. kom. 
604‑935‑642.

��PEUGEOT 307 gaz, 2004 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��PEUGEOT 307, HDI, 2001 rok, tel. 
kom. 669‑037‑436.

��PEUGEOT Partner, 1.1, benzyna/gaz, 
1996 rok, tel. kom. 660‑708‑615.

��POLONEZ Atu Plus, gaz, stan bdb, tel. 
kom. 669‑404‑932.

��POLONEZ Caro, 1.6, 1993 rok, hak, 
stan bdb, 1.000 zł, tel. kom. 602‑435‑259.

��POLONEZ Truck benzyna/gaz, 
1999 rok, długość paki 2,5 m, tel. kom. 
697‑366‑263.

��RENAULT Laguna II, 2.2 DCI, 2003 
rok, srebrny metalik, 150 KM, bogato 
wyposażony, w rozliczeniu przyjmę 
tańszy, skrzynia VI, 10.200 zł, tel. kom. 
604‑706‑309.

��RENAULT Laguna, 1.8 gaz, 1994 rok, 
4.500 zł, tel. kom. 664‑171‑783.

��RENAULT Master Maxi, 2009 rok, 
pilnie, tel. kom. 602‑370‑470.

��RENAULT Megane, 1.9 DCI, 2003 rok, 
tel. kom. 600‑233‑161.

��RENAULT Megane, 1,6, 2002 rok,  
5 drzwi, VW Golf 2.0 Tdi 2007 rok, 
5drzwi, I właściciel salon Polska, tel. kom. 
603‑588‑228.

��RENAULT Scenic II, 1.5 diesel, 
2006 r, mały oryginalny przebieg, 
klima, airbag x6, ABS, elektryka, 
centralny itp, 14500 zł, tel. kom. 
602‑677‑216.

��RENAULT Scenic, 1.9 DCI , 2002 
rok, bogato wyposażony (możliwość 
zamiany na tańszy), 9.600 zł, tel. kom. 
604‑706‑309.

��RENAULT Scenic, 1.9 DTI, 2000 
rok, zarejestrowany, wyposażony, w 
rozliczeniu przyjmę tańszy, tel. kom. 
604‑392‑876.

��RENAULT Thalia, benzyna/gaz, 2002 
rok, 153.0000 km, wyposażenie, tel. kom. 
792‑180‑011.

��SAAB 9-5, 2.0 gaz, 2009 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��SEAT Ibiza, 1.4, 1996 rok, tel. kom. 
885‑616‑368.

��SEAT Ibiza, 2007 rok, I właściciel, stan 
idealny, tel. kom. 606‑819‑096.

��SEAT Leon, 1.4 benzyna/gaz, 2002 
rok, tel. kom. 698‑720‑150.

��SEAT Leon, 1.9, Top Sport 150 KM, 
2003 rok, tel. kom. 797‑574‑619.

��SEAT Toledo, 2000 rok, zadbany, tel. 
kom. 606‑819‑096.

��SKODA Fabia, 1.4 8V, 2002 rok, tel. 
kom. 604‑392‑876.

��SKODA Felicia, 1.3 benzyna, 1997 rok, 
zielony metalik, I właściciel, stan bdb, 
3300 zł, tel. (46) 863-06-10, tel. kom. 
608‑174‑892.

��SKODA Felicia, 1.3 MPI, 1998 rok, 
57.000 km, I właściciel, tel. kom. 
502‑507‑768.

��SKODA Octavia II, 1.9 TDI, 2007 
rok, bogate wyposażenie, tel. kom. 
793‑186‑378.

��SKODA Octavia gaz, 2000 rok, 
garażowana, stan bdb, tel. kom. 
502‑355‑889.

��SUZUKI Swift, 2009 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��TOYOTA Corolla, 2003 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��TOYOTA Corolla, 2005 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��TOYOTA Corolla E10, 1.6 benzyna/
gaz, 5-drzwiowy, tel. kom. 696‑886‑742.

��TOYOTA Yaris, 2008 rok, tel. kom. 
604‑169‑278.

��TOYOTA Yaris, 1.0, 2006 rok, 
26.000 km, tel. kom. 507‑789‑630.

��TOYOTA Yaris, 1.3, 2000 rok, stan 
idealny, tel. kom. 606‑819‑096.

��VOLVO S40, 2.0 diesel, 2005 rok, 
szary metalik, bezwypadkowy, tel. 
kom. 604-388-405, 696‑446‑810.

��VW Caddy, 1.4 benzyna, 1998 rok, 
tel. kom. 693‑350‑892.

��VW Golf, 1.6 benzyna, 1998 rok, 
tel. kom. 603‑430‑992.

��VW Golf III, 1.4, benzyna, tel. kom. 
721‑341‑651.

��VW Golf III, 1.9 diesel, 1994 rok, tel. 
kom. 726‑116‑136.
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��VW Golf IV, tel. kom. 604‑330‑036.

��VW Golf, 1.6, gaz, 1997 rok, 
klimatyzacja, stan bdb, tel. kom. 
508‑184‑066.

��VW Golf Plus, 2005 rok, tel. kom. 
888‑355‑898.

��VW Golf V, 1.9 TDI, 2005 rok, 5-drzwi, 
manual, bogata wersja, climatronic, 
czujnik parkowania, deszczu itp, 21000 
zł, tel. kom. 602‑677‑216.

��VW Golf, 1.9 TD, 1996 rok, 
klimatyzacja, stan bdb, tel. kom. 
511‑381‑992.

��VW Golf, 1.4, gaz, 1997 rok, stan bdb, 
tel. kom. 511‑381‑992.

��VW Passat, kombi, 2011 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��VW Passat B5, 1.9 130 KM, kombi, 
2005 rok, tel. kom. 608‑475‑473.

��VW Passat, 1.6 benzyna/gaz, 1997 
rok, niebieski, stan bdb, 9.000 zł, tel. 
kom. 784‑464‑959.

��VW Passat, 1.6, sedan, 1997 
rok, bogate wyposażenie, tel. kom. 
502‑507‑768.

��VW Polo, 1999 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��VW Transporter, 2012 rok, tel. kom. 
788‑293‑343.

��ŻUK D, 1993 rok, tel. kom. 
660‑516‑512.

inne
��Opony i felgi z Niemiec - największy 

skład w rejonie, śruby, nakrętki, 
dystanse, prostowanie i odnawianie 
felg, geometria i auto-klima, 
Bratoszewice ul. Łódzka 28, www.
opony-gaweda.pl, tel. (42) 719-63-08, 
505‑151‑701.

��Opony używane, tel. kom. 
602‑133‑182.

��Pomoc drogowa, tel. kom. 
608‑532‑321.

��Sprzedam 2 opony z felgami marki 
Semperit 265/70 R 19,5 Trailer, tel. kom. 
604‑388‑405.

��Części samochodowe, używane, 
Stacja Demontażu Pojazdów Rząśno 13, 
tel. kom. 664‑006‑089.

��Kupię opony do Żuka, tel. kom. 
607‑809‑288.

��Auto-Komis: wyjazdy po 
samochody, samochody na 
indywidualne zamówienie z Niemiec, 
Belgii, Holandii, Francji. Załatwiamy 
formalności. Sprzedaż samochodów 
za gotówkę, tel. kom. 609‑046‑805.

��Sprzedam przyczepkę samochodową, 
tel. kom. 511‑371‑044.

��Sprzedam felgi aluminiowe, opony 
175/70 R13, tel. kom. 515‑077‑576.

��Sprzedam koła zimowe do Zafiry, tel. 
kom. 668‑162‑199.

��Przyczepa 2-osiowa, hamulec 
najazdowy, tel. kom. 785‑405‑552.

motorowe

sprzedaż
��Sprzedam quada 110, mały, tel. kom. 

668‑148‑637.

��Yamaha Virago 535, 1996 
rok, I właściciel, tel. kom. 
887‑341‑475.

��Aprilla, 1998 rok, pojemność 125, 
zadbany, tel. kom. 509‑283‑124.

��Sprzedam Komara 2-biegowego, stan 
bdb, tel. kom. 725‑442‑585.

��Sprzedam Junaka M10, tel. kom. 
603‑610‑952.

��Sprzedam skuter Zipp Quantum 50 
cm3, 2006 rok, cena do uzgodnienia, tel. 
kom. 660‑722‑535.

��Yamaha YBR 125, 2009 rok, tel. kom. 
604‑169‑278.

��Motor Honda Shadow VT, 1100 sabre, 
tel. kom. 669‑622‑739.

��Kawasaki Ninja, 2002 rok, stan dobry, 
tel. kom. 511‑314‑125.

��Skuter, 2009 rok, tel. kom. 
721‑341‑625.

inne
��Naprawa skuterów, quadów oraz 

starych motocykli, tel. kom. 788‑019‑343.

garaże

kupno
��Kupię garaż, os. Reymonta, Łowicz, tel. 

kom. 604‑912‑351.

sprzedaż
��Garaż za Intermarche, tel. kom. 

604‑676‑613.

wynajem
��Garaż do wynajęcia, Bratkowice, tel. 

kom. 500-075‑420, wieczorem.

��Garaż, tel. kom. 692‑101‑989.

��Garaż murowany przy ul. 
Nieborowskiej, Łowicz, tel. kom. 
698‑522‑912.

nieruchomości

kupno
��Kupię działkę rolną, ok. 3 ha, tel. kom. 

601‑987‑282.

��Kupię ziemię rolniczą, rejon Popów, tel. 
kom. 661‑385‑120.

��Kupię ziemię, około 3 ha, przy drodze 
Łowicz-Kiernozia (nr drogi 584), tel. kom. 
504‑352‑764.

��Działka budowlana, okolice Nagawki, 
Grodzisk, Janów, tel. kom. 502‑659‑506.

sprzedaż
��Działki budowlane, Nieborów, tel. kom. 

694‑471‑236.

��Sprzedam działki budowlane 
w Głownie, tel. kom. 
606‑414‑222.

��Sprzedam mieszkanie na parterze 
36,6 mkw. w Łowiczu, tel. kom. 
666‑342‑501.

��Marianów, 6.000 mkw. +dom 90 mkw., 
tel. kom. 792‑245‑010.

��Działki budowlane z usługami 
w Bednarach, blisko dworca PKP, 
szkoły, przedszkola, sklepów, 
tel. (46) 838‑62‑52.

��Działka, 3.336 mkw., Strzelcew, tel. 
kom. 721‑152‑385.

��Działka budowlana 1.600 mkw., 
Popówek koło Głowna, tel. (42) 658-
68-52, tel. kom. 666‑838‑686.

��Mieszkanie 40 mkw., wraz z garażem, 
ul. Czajki, tel. kom. 602‑774‑552.

��Sprzedam działkę 14.960 
mkw., Łowicz, ul. Poznańska, 
tel. (46) 837‑08‑98.

��Dom, działka 4900 mkw., Łowicz,  
tel. kom. 880‑651‑700.

��Dom piętrowy, budynek gospodarczo-
mieszkalny dwudziestoletni, działka 1405 
mkw, Głowno, tel. kom. 607‑677‑869.

��Sprzedam działkę budowlaną, 1.040 
mkw., na nowym osiedlu w Chąśnie, tel. 
kom. 661‑877‑892.

��Dom solidnie zbudowany, z lokalem na 
usługi, stan surowy, centrum, Tkaczew 
w rozliczeniu może być mieszkanie, tel. 
kom. 501‑786‑976.

��Działka 4800 mkw. (36 m szer.), 
Świące/Otolice, tel. kom. 501-240-510, 
510‑505‑750.

��Siedlisko, tel. kom. 664‑507‑718.

��Pół bliźniaka, Łowicz, tel. kom. 
604‑189‑085.

��Mieszkanie 60 mkw., Bratkowice, IV 
piętro środkowe, po remoncie, tel. kom. 
696‑957‑700.

��Sprzedam działkę budowlaną 1.500 
mkw., wieś Parma, wyjazd w kierunku 
Bobrownik, tel. kom. 607‑873‑028.

��Sprzedam mieszkanie w Głownie, ul. 
Swoboda os. Pod Kurantem, tel. kom. 
690‑977‑343.

��Sprzedam kawalerkę 24 mkw., III 
piętro po remoncie, Łowicz, tel. kom. 
723‑880‑870.

��Działka 3.700 mkw., nad Rawką, 
Kęszyce Wieś, tel. kom. 600‑837‑162.

��Dom piętrowy, działka 540 mkw., 
media, Łowicz, ul. Kaliska, tel. kom. 
608‑572‑855.

��Dwie działki rolno-budowlane, 1300 
mkw., 9300 mkw, Placencja, tanio, tel. 
kom. 606‑889‑643.

��Działka leśna z prawem do zabudowy, 
okolice Łowicza, tel. kom. 606‑370‑704.

��Działka budowlana, Julianów, k./
Nieborowa, tel. kom. 661‑333‑735.

��Sprzedam łąkę 0,72 ha, tel. kom. 
665‑373‑909.

��Mieszkanie, 39 mkw., parter, Tkaczew, 
tel. kom. 603‑653‑012.

��M-5 po remoncie, IV piętro, 
Starzyńskiego, tel. kom. 
791‑101‑031.

��Działka budowlano-rolna, 0,55 
ha, 29 m szer., Niedźwiada, tel. kom. 
536‑838‑388.

��Sprzedam przytulne mieszkanie, na 
parterze, 48 mkw. (w cenie zabudowa 
kuchenna i dwie szafy wnękowe), tel. 
kom. 605‑659‑207.

��Dom na działce 4595 mkw., Glowno, 
230.000 zł, tel. kom. 602‑882‑617.

��Działki budowlane, uzbrojone: 1.400 
mkw., 1.000 mkw., 990 mkw., tel. kom. 
606-949‑637, Otolice.

��Działka budowlana, 1800 mkw., 
Wrzeczko k./Łyszkowic, tel. kom. 
602‑807‑308.

��Bratkowice, 60 mkw., II piętro, 3 
pokoje, tel. kom. 509‑365‑800.

��M-3, 36 mkw., c.o., os. Sikorskiego, 
Głowno, tel. kom. 502‑607‑295.

��Działka, Głowno, ul. Graniczna 17, tel. 
kom. 694‑903‑240.

��Dom, Gaj, sprzedam lub zamienię  
na bloki, tel. kom. 603‑980‑206.

��Dom w Głownie, tel. kom. 518‑615‑518.

��Sprzedam mieszkanie 60 mkw., 
Głowno, Sikorskiego, tel. kom.  
502-676-453, 509‑171‑333.

��Działki: budowlane Joachimów-Mogiły, 
media, 35.000 zł; leśna 20.000 zł, tel. 
kom. 728‑114‑521.

��Sprzedam 2 działki budowlane, 
Strzelcew, tel. kom. 667‑876‑821.

��Łąka o pow. 0,50 ha, Stępów, tel. kom. 
514‑663‑123.

��Dom 70 mkw., z budynkiem 
gospodarczym, Łowicz, 280.000 zł, tel. 
kom. 503‑105‑495.

��Dom piętrowy, Łowicz, tel. kom. 
515‑932‑316.

��Dom 178 mkw., os. Bełchów, tel. kom. 
604‑265‑776.

��Sprzedam działkę 1,60 ha  
w Mysłakowie z dostępem do drogi 
krajowej nr 70, na odcinku Nieborów-
Arkadia, tel. kom. 663‑292‑832.

��Działka budowlana 5.100 mkw., 
Zielkowice, tel. kom. 795‑410‑608.

��Działka budowlano-leśna, 1.900 mkw., 
Nieborów. Dojazd, asfalt, media, tel. kom. 
601‑310‑375.

��Mieszkanie, 2-pokojowe, 35 mkw., 
III piętro, os. Reymonta, tel. kom. 
692‑673‑162.

��Dom z działką 6.300 mkw., na wsi,  
tel. kom. 604‑781‑866.

��Super oferta! Sprzedam dom pod 
Łowiczem z 15-letnim ogrodem  
i stawem rybnym w cenie. Dzwoń!,  
tel. kom. 605-914-001, 515‑105‑311.

��Działka 48 arów w Osinach, 
zabudowana oraz ogrodzona oraz 
działka 7 arów w Kiernozi, tel. kom. 
512‑179‑465.

��Dwupoziomowe mieszkanie, 
powierzchnia 114 mkw., w centrum 
Łowicza, tel. kom. 604‑935‑642.

��Sprzedam lub zamienię M-6, tel. kom. 
788-909-574, 609‑160‑511.

��Sprzedam dom piętrowy i budynki 
gospodarcze z ziemią 7,07 ha lub 13,33 
ha z budynkami, tel. kom. 661-894-028, 
Bąków Górny.

��Sprzedam działki budowlane  
w Nieborowie, tel. kom. 606‑214‑678.

��Sprzedam działkę budowlaną 1.443 
mkw., Parma koło Łowicza, tel. kom. 
692‑767‑881.

��Sprzedam dom parterowy, letniak, dwa 
garaże, działka 5.070 mkw., w Łowiczu, 
tel. kom. 883-699-727, 792‑015‑740.

��Dwie działki w Woli Błędowej w pobliżu 
autostrady A1 tzw. „pod lasem”, działka 
nr 140, pow. 0,46 ha; nr 150, pow. 2,10 
ha, pod uprawy rolne, tel. (24) 235-73-76, 
tel. kom. 602-517‑479, po 19.00.

��Działka rolna, 2,07 ha, w tym 3.000 
mkw. budowlana, 2 km od Łowicza, tel. 
kom. 601‑385‑520.

��Sprzedam mieszkanie 34 mkw., 
Łowicz, os. Kostka, tel. kom. 
693‑136‑344.

��Sprzedam dom 150 mkw., 
wykończony, do zamieszkania od zaraz, 
Łowicz, tel. kom. 513‑954‑488.

��Działka 800 mkw. Dom w surowym 
stanie + budynek gospodarczy, media, 
Nieborów, obok oberży, pilnie, tel. kom. 
501‑768‑206.

��Działki: 3.100 i 3.400 mkw., Bielawy, tel. 
kom. 664‑041‑140.

��Sprzedam lub wynajmę budynek 
z wagą samochodową 20 ton pod 
usługi-handel, media, Stryków, tel. kom. 
506‑482‑097.

��Działka inwestycyjno-budowlana, 
4.800 mkw. z budynkiem mieszkalnym 
i gospodarczym, media, woda, prąd, k./
Łowicza, tel. kom. 694‑057‑902.

��M-3, Dąbrowskiego, 49 mkw., cegła, 
parter, 200.000 zł, tel. kom. 791‑062‑292.

��Dom 140 mkw, z działką, Strzelcew 
40i, tel. kom. 505-863-820, 665‑655‑695.

��Sprzedam mieszkanie 60 mkw., os. 
Noakowskiego, tel. kom. 698‑728‑146.

��Sprzedam atrakcyjne działki, 707 
mkw., Pilaszków, Otolice, przy trasie 
Łęczyckiej, tel. kom. 607‑032‑462.

��Sprzedam działkę budowlaną, os. 
Górki, tel. kom. 513‑096‑315.

��Sprzedam lub wynajmę mieszkanie w 
Borowie, 48 mkw., tel. kom. 721‑578‑007.

��Dom nowy, okolice Łowicza lub 
zamienię na bloki, tel. kom. 539‑415‑178.

��Mieszkanie 58 mkw., II piętro, 
Starzyńskiego, tel. kom. 723‑482‑428.

��Mieszkanie 51 mkw., os. Kostka, tel. 
kom. 506‑170‑530.

��Działki budowlane: 850-1800 mkw., 
dojazd do autostrady 3,5 km, Bełchów 
os, tel. kom. 668‑852‑466.

��Mieszkanie ok. 50 mkw., parter, cegła, 
2-pokojowe, kuchnia, łazienka, weranda, 
po remoncie + garaż itp., wszystkie 
media, tel. kom. 699‑956‑300.

��Działka w Łyszkowicach i Bobrowie, 
tel. kom. 504‑039‑665.

��Działka 489 mkw., Łowicz, 
Magnoliowa, tel. (46) 838‑95‑01.

��Sprzedam działkę rolno-budowlaną 
2.800 mkw. w miejscowości Szczecin, 
gmina Dmosin, numer działki 72, media 
do przyłączenia, cena do negocjacji, tel. 
kom. 519‑576‑982.

��Sprzedam gospodarstwo rolne 11 ha, 
Wyborów, tel. kom. 883‑349‑109.

��Dom z działką, 2.200 mkw., Nieborów, 
tel. kom. 668‑176‑169.

��Dom 60 mkw. na wsi, tel. kom. 
500‑791‑512.

��Sprzedam lub wynajmę sklep  
na Czajkach, tel. kom. 606‑489‑004.

��Mieszkanie 72 mkw., Bratkowice, 
po remoncie, wysoki standard, 
urządzona kuchnia, tel. kom. 
606‑633‑490, po 18.

��Sprzedam łąkę 1 ha, Bełchów, tel. 
kom. 667‑403‑600, po 15.

��Sprzedam mieszkanie 75 mkw. 
w atrakcyjnej lokalizacji, tel. kom. 
661‑987‑500.

��Sprzedam 2 ha z zabudowaniami, 
w Lenartowie k/Łowicza, tel. kom. 
665‑871‑929.

��Dom 80 mkw., tel. kom. 515‑857‑498.

��Działka budowlana w Otolicach, 1.500 
mkw., tel. kom. 602‑261‑185.

��Działka 3.000 mkw., ogrodzona, 
nadająca się na działalność 
gospodarczą, wraz z zabudowaniami, tel. 
kom. 608‑847‑152.

��Pilnie: 61 mkw., 3-pokojowe, 
Bratkowice, cegła, II piętro, tel. kom. 
725‑252‑976.

��Siedlisko 1,5 ha, dostęp do rzeki, 
media, domek do remontu 20 zł/m2, tel. 
kom. 505‑212‑286.

��Mieszkanie 2-pokojowe, 45,67 mkw., 
Broniewskiego, tel. kom. 691‑033‑690.

��Mieszkanie 2-pokojowe, parter, os. 
Kostka, bez balkonu, niski czynsz, tel. 
kom. 502‑134‑204.

��Działka 368 mkw., wszystkie media, 2 
budynki razem 110 mkw., Cichorajka, tel. 
kom. 668‑479‑964.

��Mieszkanie 25,22 mkw., I piętro, os. 
Tkaczew, tel. kom. 604-239‑897, po 
16:00.

��Dom + ziemia 1,8 ha, Czatolin (1,5 
km od zjazdu z autostrady A2), tel. kom. 
696‑691‑596.

��Sprzedam 1,5 ha Placencja pod 
Łowiczem 12 zł/mkw., tel. kom. 
0660‑485‑295.

��Działki budowlane: 1.100, 1.250 mkw., 
Łowicz, obręb Bolimowska, tel. kom. 
509‑897‑627.

��Działka budowlana, ziemia, las, 
Wrzeczko Borowiny, 2.5 h, tel. kom. 
602‑103‑367.

��Działka leśna przy drodze asfaltowej, 
możliwość zabudowy, tel. kom. 
601‑962‑832.

��Mieszkanie w Zduńskiej Dąbrowie, 
50 mkw., z garażem, stan bdb, tel. 
kom. 603‑225‑128.

��Działki budowlane, Otolice 
29-Marczew, tel. kom. 600‑476‑446.

��Działka 3.000 mkw., okolice Głowna, 
tanio, tel. kom. 695‑640‑654.

��Sprzedam mieszkanie 31,5 mkw., 
2-pokojowe, w nowym bloku z cegły, 
miejsce parkingowe, bezczynszowe, tel. 
kom. 727‑358‑144.

��Sprzedam dom z działką (możliwość 
otwarcia działalności gospodarczej), 
1.000 mkw., centrum Bielawy, tel. kom. 
693‑830‑177.

��Sprzedam dom + budynki 
gospodarcze na wsi, gm. Kiernozia, 
tel. (46) 838-38-28, tel. kom. 
601‑543‑623, po 16.

��Sprzedam nowy domek na działkę, tel. 
kom. 607‑701‑177.

��Działka rolno-budowlana, Błota 
Krępskie, tel. kom. 668‑137‑131.

��Oddam w dzierżawę 9 ha, gm. 
Kocierzew, tel. kom. 795‑285‑136.

��Budynek mieszkalny i gospodarczy, 
ziemia 30 arów, tel. kom.  
727‑639‑369.

��Dom z działką, gmina Bielawy, tel. 
kom. 511‑682‑578.

��Ziemia 1,25 ha i 0,90 ha, Polesie, tel. 
kom. 600‑648‑645.

��Mieszkanie, 47 mkw., parter, 
os. Kostka, tel. kom. 661-800-516, 
661‑669‑130.

��Sprzedam dom z działką, Zielkowice 
98, tel. kom. 664‑299‑869.

��Działka budowlano-usługowa1000 
mkw., albo więcej, Łowicz, Klickiego 42, 
tel. kom. 502‑163‑313.

��Działka budowlana, 1.028 mkw., 
Bednary, tel. kom. 881‑087‑816.

��Działki budowlane w Strzelcewie, tel. 
kom. 797‑439‑346.

��Mieszkanie 67,5 mkw., Łowicz, 
ul. Tkaczew 4/6 m. 4, tel. kom. 
608‑677‑348.
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��Działka rolna o pow. 2,72 ha, Dębsk 
Nowy, gm. Nowa Sucha, tel. kom. 
604‑147‑949.

��M-3, 38 mkw., parter, Głowno, os. 
Sikorskiego, bl. 2, tel. kom. 512‑335‑343.

��Pół bliźniaka w Łowiczu, niedaleko 
stacji PKP, tel. kom. 727-491-674, 
605‑332‑560.

��Mieszkanie 63 mkw., III piętro, os. 
Bratkowice, tel. kom. 883‑202‑119.

��Sprzedam mieszkanie 25 mkw., tel. 
kom. 602‑646‑068.

��Sprzedam działkę budowlaną w 
Chąśnie 10 km od Łowicza 778 m2 
centrum gminy Chąśno, tel. kom. 
604‑615‑557.

��Sprzedam mieszkanie po remoncie 
60,5 m i garaż: os. Bratkowice, 1 piętro, 
blok ocieplony, obok Tesco, tel. kom. 
608‑888‑504.

wynajem
��Kwatery tanio, Łowicz, tel. kom. 

606‑884‑162.

��Lokal w centrum Łowicza, tel. kom. 
665‑464‑794.

��Lokal 160 mkw., Przyrynek, tel. kom. 
601‑345‑299.

��Do wynajęcia lokale usługowo-
handlowe w centrum Łowicza, 
atrakcyjne stawki, tel. kom. 509-837-566, 
509‑659‑963.

��Łódź, mieszkanie 36 mkw. do 
wynajęcia, tel. kom. 698‑625‑915.

��Wynajmę kawalerkę, Łowicz, tel. kom. 
600‑020‑442.

��Wynajmę mieszkanie 4-pokojowe, 
centrum; atrakcyjna cena, tel. kom. 697-
689‑835, po 16:00.

��Firma wynajmie mieszkanie na 
os. Bratkowice: 72 mkw., częściowo 
umeblowane, 3 pokoje, kuchnia, stan 
db., 1000 zł/m-ąc + opłaty,  
tel. kom. 516‑174‑645.

��Lokale 110, 230 mkw. i mniejsze 
w centrum, Krakowska, tel. kom. 
692‑725‑590.

��Do wynajęcia lokal, w pawilonie: 
róg Warszawskiej, Dworcowej, Łowicz, 
tel. (46) 837-42-46,  
tel. kom. 605‑578‑502.

��Wynajmę 2 pokoje, Łowicz ul. Zgoda 
26A, tel. (46) 865-61-75, tel. kom. 
795‑065‑609, po 18.

��Wynajmę lokal handlowo-usługowy 
308 mkw., przy sklepie meblowym,  
w Łowiczu, tel. kom. 603‑993‑065.

��Do wynajęcia lokal 35 mkw., atrakcyjny 
punkt, Łowicz, tel. kom. 600‑415‑454.

��Tanio, lokal do wynajęcia,  
20 mkw.,  
ul. Zduńska, tel. kom. 731‑945‑554.

��Do wynajęcia lokal pod działalność 
gospodarczą (na biuro, gabinet lub 
zakład fryzjerski), 24 mkw., zaplecze  
10 mkw., łazienka; Łowicz, ul. Długa, tel. 
kom. 601‑464‑266.

��Sprzedam ziemię 7,20 ha, Żychlin, 
Głowackiego 15, tel. (24) 285-30-75,  
tel. kom. 729‑674‑534.

��Do wynajęcia mieszkanie 60 mkw., 
w Łowiczu, tel. kom. 512-140-949, 
792‑192‑450.

��Wynajmę mieszkanie 38 mkw., osiedle 
Tkaczew; pilne!, tel. kom. 601-963-770, 
601‑390‑770, po 16.

��Kwatery, Głowno, tel. (46) 874‑64‑68.

��Wynajmę lokal 45 mkw., Łowicz, 
 ul. Długa 39, tel. kom. 889‑366‑644.

��Do wynajęcia M-2, tel. kom. 
604‑133‑348.

��Lokal do wynajęcia, Łowicz, centrum, 
ul. Zduńska, tel. kom. 666‑984‑950.

��Lokal użytkowy o pow. 70 mkw.,  
w centrum, tel. kom. 604‑935‑642.

��Wynajmę dom jednorodzinny lub 
jeden poziom osobom prywatnym 
lub firmie z możliwością prowadzenia 
działalności gospodarczej, tel. kom. 
724‑882‑458.

��Wynajmę halę przy trasie A2, tanio, 
tel. kom. 607‑168‑196.

��Głowno, dom do wynajęcia, tel. kom. 
794‑608‑724.

��Wynajmę dużą kawalerkę, Warszawa 
Mokotów, tel. kom. 608‑114‑373.

��Wynajmę tanio w domu: 2 pokoje, 
kuchnię, łazienkę, tel. kom. 794‑198‑458.

��Do wynajęcia dwa mieszkania po 60 
mkw. lub cały dom w centrum Łowicza, 
tel. kom. 602‑118‑332.

��Do wynajęcia lokal sklepowy, 40 mkw., 
centrum Łowicza, tel. kom. 602‑118‑332.

��Poszukuję współlokatorki, Łowicz, tel. 
kom. 883‑000‑370.

��Do wynajęcia lokal handlowy, 80 
mkw., centrum Łowicza (Zduńska), 
tel. kom. 602‑796‑339.

��Do wynajęcia lub sprzedam kawalerkę 
na Bratkowicach, tel. kom. 502‑725‑524.

��Wynajmę kawalerkę, centrum Łowicza, 
tel. kom. 790‑502‑139.

��Do wynajęcia dom w Głownie  
(2 pokoje, kuchnia, łazienka),  
tel. kom. 668‑176‑985.

��Wezmę w dzierżawę grunty orne, 
gmina Stryków,  
tel. kom. 603‑711‑760.

��Mieszkanie do wynajęcia, os. 
Noakowskiego, tel. kom. 698‑728‑146.

��Do wynajęcia kawalerka na Reymonta, 
tel. kom. 600‑678‑503.

��Kawalerka, tel. kom. 692‑101‑989.

��Wynajmę mieszkanie, os. 
Starzyńskiego, tel. kom. 692‑925‑222.

��Do wynajęcia lokal w centrum Głowna, 
tel. kom. 503‑445‑077.

��Do wynajęcia mieszkanie 2 pokoje 
z wyposażoną kuchnią, centralne 
ogrzewanie, os. Sikorskiego, tel. kom. 
507‑892‑390.

��Lokal do wynajęcia 25 mkw.,  
na działalność gospodarczą, przy 
ul. Sikorskiego w Głownie, tel. kom. 
504‑178‑884.

��Do wynajęcia pokój dla 1-2 uczennic, 
tel. kom. 693‑543‑658.

��Wynajmę mieszkanie po generalnym 
remoncie, os. Noakowskiego, dwa 
pokoje z kuchnią, 46 mkw., tel. kom. 
721‑600‑432.

��Wynajmę pokój w centrum Łodzi, tel. 
kom. 605‑437‑905.

��Do wynajęcia M-3 na Sikorskiego, tel. 
kom. 502‑326‑254.

��Atrakcyjny lokal w centrum 
Głowna, tel. kom. 601-699-405, 
725‑875‑593.

��Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe w 
Łodzi, okolice Spornej, blisko Wydziału 
Prawa, tel. kom. 606‑712‑892.

��Do wynajęcia mieszkanie 2-pokojowe, 
umeblowane; Górki, tel. (46) 837‑11‑09.

��Wynajmę domek w Łowiczu, tel. 
kom. 880‑014‑736.

��Do wynajęcia od zaraz 2-pokojowe, 
umeblowane, rozkładowe mieszkanie, 
os. Noakowskiego 4 w Łowiczu. 
Mieszkanie jest odświeżone, łazienka 
całkowicie wyremontowana. Cena: 850 
zł + prąd + CO, tel. kom. 602‑741‑901.

��Wynajmę mieszkanie 33 mkw., w 
nowym bloku z windą, centrum Łowicza, 
tel. kom. 602‑743‑012.

��Lokal handlowy do wynajęcia 
50 mkw., Zduńska 23, tel. kom. 
600‑498‑498.

��Do wynajęcia kawalerka Głowno, 
Swoboda, tel. kom. 506-459-515, 
515‑384‑523.

��Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe, 
umeblowane, tel. kom. 796‑836‑971.

��Do wynajęcia lokal handlowo-
usługowy 50 mkw., centrum Łowicza, 
naprzeciwko Galerii Łowickiej, tel. kom. 
602‑187‑540.

��Wynajmę lokal użytkowy, 50 mkw., 
Łowicz, ul. Zduńska, tel. kom. 607-442-
383, 660‑230‑318.

��Do wynajęcia mieszkanie 32 mkw., os. 
Starzyńskiego, tel. kom. 602‑590‑425.

��Wynajmę domek 2-pokojowy, kuchnia, 
łazienka, Łowicz, tel. kom. 791‑096‑559.

��Wynajmę mieszkanie 40 mkw., 
niepalącemu małżeństwu, Łowicz, tel. 
kom. 604‑362‑195.

��Wynajmę mieszkanie, os. 
Dąbrowskiego blok 16, tel. kom. 
661‑987‑500.

��Do wynajęcia mieszkanie 2-pokojowe, 
43 mkw., Starzyńskiego, tel. kom. 
693‑398‑523.

��Wynajmę lokal, I piętro, ul. Krakowska, 
nad apteką, tel. kom. 607‑809‑288.

��Do wynajęcia nowe, ładne mieszkanie 
39,5 m przy ul. Grunwaldzkiej w 
Łowiczu; koszt 800 zł + opłaty, tel. kom. 
530‑466‑516.

��Wynajmę od zaraz mieszkanie: 2 
pokoje, 2 piętro w bloku cegła z lat 60  
w Łowiczu na os. Kostka,  
tel. kom. 663-256-169, po 18 Piotr.

kupno różne
��Kupię tregry 14-16, tel. kom. 

607‑809‑288.

sprzedaż różne
��Drewno opałowe, kominkowe i w 

workach, meble ogrodowe, budy, toalety, 
tel. kom. 501‑658‑261.

��Piaski, żwiry, pospółka, podsyp, tel. 
kom. 600‑895‑026.

��Leś- szlaka kotłowa, tel. kom. 
605‑142‑474.

��Drewno kominkowe, opałowe, tel. kom. 
504‑257‑615.

��Stemple budowlane 3-4 m, drewno 
budowlane, tel. kom. 885‑122‑144.

��Drewno opałowe, liściaste, tel. kom. 
885‑122‑144.

��Palety drewniane, różne wymiary, tel. 
kom. 502‑919‑192.

��Drewno kominkowe, opałowe, 
olchowe, tel. kom. 600‑538‑725.

��Rębaki do drewna, średnica 
ciętego drzewa do 11 cm, na kawałki 
po 15 cm długości, wydajność ok. 2 
km/godz, tel. kom. 602‑249‑683.

��Kopalnia Kruszywa Naturalnego 
Maurzyce oferuje: piasek płukany 
sortowany 0-2 mm (stosowany do 
tynków, miksokreta itp.), piasek 
pospółkowy, piasek podsypkowy, tel. 
kom. 601‑239‑779.

��Sprzedam 50 m kabla elektrycznego 
5x2,5 mm; zlewozmywak nierdzewny 
dwukomorowy; 115 sztuk bloczków 
betonowych, tel. kom. 513‑184‑085.

��Drzwi garażowe używane, łazienkowe 
nowe, tel. kom. 692‑725‑590.

��Prawie nowy piec gazowy Vaillant, 
26,7 kW, z zasobnikiem 120 l, tel. kom. 
600‑451‑990.

��Kamienie, tel. kom. 721-881‑292, po 
16.00.

��Słoiki, tel. kom. 516‑347‑960.

��Pralka automatyczna Whilrpool, tel. 
kom. 501‑561‑767.

��Gruz betonowy, kruszony 30 zł/t, z 
dowozem, tel. kom. 723‑975‑482.

��Ziemia czarna, piasek, żwir, torf, tel. 
kom. 723‑975‑482.

��Sprzedaż ziemi, piasku (O2), żwiru 
(8,60 mm), kruszyw, podsyp, dowóz, tel. 
kom. 693‑565‑564.

��Ule wielkopolski drewniane, 20 szt, tel. 
kom. 609‑551‑021.

��Drewno opałowe z jabłoni, tel. kom. 
530‑589‑113.

��Sprzedam wkład kominowy fi 150, 5 
mb, tel. kom. 692‑395‑326.

��Wózek dziecięcy 3-funkcyjny, tel. kom. 
668‑990‑513.

��Włoskie formy do gipsu różnej 
wielkości o tematyce religijnej, tel. kom. 
886‑811‑336.

��Sprzedam topolę, brzozę, słomę, 
Wrzeczko 80, tel. kom. 664‑873‑524.

��Skrzynki plastikowe 15 kg, tel. kom. 
500‑385‑907.

��Kabel YKY5x10, tel. kom. 660‑469‑767.

��Płyty, płytki chodnikowe jumby, 
galanteria ogrodowa; www.seba-bruk.pl, 
tel. kom. 531‑467‑981.

��Kręgi, przepusty, kamień 
elewacyjny, Jumby: www.seba-bruk.
pl, tel. kom. 531‑467‑981.

��Okna plastikowe, używane, tel. kom. 
606‑889‑538.

��Podkłady kolejowe, drewniane, tel. 
kom. 609‑111‑509.

��Sprzedam ławostół, nowy, tel. kom. 
507‑852‑140.

��Rowery: góral chłopięcy GT MTB, 
przerzutki, koła 20’, 250 zł; BMX, koła 
20’, 220 zł; Jubilat (tradycyjny), koła 24’, 
120 zł, tel. kom. 603‑755‑728.

��Sprzedam 6 krzeseł do jadalni, stan 
bdb., tel. kom. 501‑143‑876.

��Sprzedam dużą budę dla psa, 
tel. (46) 837‑66‑66.

��Oddam gruz, tel. kom. 503‑871‑658.

��Piec co, 32 KW, tel. kom. 
698‑490‑859.

��Wózek wielofunkcyjny, bliźniaczy; 
foteliki samochodowe: dwa do 18 
kg, jeden do 36 kg, wypoczynek 
3+2+1 +2 pufy skórzane, tel. kom. 
666‑960‑607.

��Łuparka do drewna; tregra 220; 
stal ceowa 280 mm; sprężarka; 
heblarka; spawarka;, tel. kom. 
791‑766‑688.

��Krajzega, pilarka, tel. kom. 
503‑830‑451.

��Sprzedam pilnie stół duży z krzesłami, 
tel. kom. 602‑370‑470.

��Betoniarka 400 litrów, tel. kom. 
505‑072‑504.

��Rower damski używany, koła „28”, tel. 
kom. 504‑065‑348.

��Ubranka, zabawki dla dziewczynki, tel. 
kom. 606‑962‑339.

��Biurko + krzesło, tel. kom. 
668‑599‑585.

��Silniki 3-fazowe elektryczne 11 kW,  
1,6 kW, 5,5 kW, tel. kom. 723‑254‑259.

��Sprzedam wypoczynek, tel. kom. 
697‑689‑833.

��Sprzedam meblościankę, tel. kom. 
697‑689‑833.

��Sprzedam kanapę + 2 fotele, tel. kom. 
607‑777‑388.

��Używany piec c.o. (węgiel, miał),  
z komputerem, dmuchawą Caustmann. 
Używana brama wjazdowa, tel. kom. 
696‑332‑993.

��Kupię starocie: radia, beczki, 
zegary, kryształy, militaria, obrazy, 
skrzynie łowickie, stroje łowickie, tel. 
kom. 504‑944‑860.

��Piła spalinowa „Partner”, mało 
używana, tel. kom. 609‑219‑294.

��Sprzedam stemple budowlane, tel. 
kom. 724‑555‑595.

��Loda sieczkarnia; sedes ze spłuczką, 
tel. kom. 795‑155‑105.

��Regał pokojowy, kanapa, dwa fotele, 
stolik, w bardzo dobrym stanie, tel. kom. 
726‑083‑343.

��Grill betonowy, tel. (42) 719‑99‑24.

��Murłata 2 szt, deski, oddam gruz, 
Bednary, tel. kom. 503‑307‑979.

��Wózek spacerówka, tel. kom. 
503‑308‑004.

��Przyczepa kempingowa, 
namiotowa Skif; namiot willowy, 
4-osobowy, tel. kom. 511‑182‑464.

��Rębak do gałęzi, tel. kom. 
505‑928‑735.

��Skrzynia łowicka po renowacji, 
kołowrotek łowicki, tel. kom. 
667‑703‑026.

��Rower kolarski, tel. kom. 691‑645‑784.

��Okna plastikowe, tel. kom. 
691‑645‑784.

��Rower górski, młodzieżowy, tel. kom. 
691‑645‑784.

��Altanka 2,80x4m, tel. kom. 
511‑311‑145.

��Sprzedam rower Rayon XTH-906, koła 
„26”, tel. kom. 697‑836‑489.

��Piec węglowy 6 kW, tel. kom. 
606‑826‑080.

��Sprzedam grubościówkę z 
wyrówniarką, tel. (42) 710‑83‑02.

��Kocioł węglowo-miałowy 
c.o., 31 kW, Pleszew i kuchnia 
polska węglowa prawa, tel. kom. 
888‑879‑534.

��Maszyny szwalnicze, noże, stół, 
Głowno, tel. kom. 602‑587‑277.

��Sprzedam wersalkę, stan db, tel. kom. 
725‑291‑669.

��Sprzedam nowy gołębnik, tel. kom. 
607‑701‑177.

��Sprzedam nowe WC, tel. kom. 
607‑701‑177.

��Sprzedam okna plastikowe,  
z demontażu, tel. kom. 512‑278‑726.

��Wiertarka słupowa, stożek 3, tel. kom. 
785‑405‑552.

��Wózek widłowy, tel. kom. 785‑405‑552.

��Sprzedam okna PCV białe  
z demontażu 1450x1420 i 1750x1420; 
drzwi balkonowe 1380x2280 oraz piec 
c.o. węglowy 1.1, stan dobry, tel. kom. 
602‑277‑912.

��Sprzedam butlę napełnioną 28% 
Ar. 18% CO2 200 barów, tel. kom. 
691‑863‑492.

��Sprzedam biurko szkolne, tel. kom. 
887‑501‑082.

��Witryna chłodnicza; wentylator 
dachowy; pompa próżniowa; zwijak  
do taśm, tel. kom. 788‑870‑752.

��Kanapa różowo-biała, stan bdb, tel. 
kom. 692‑972‑660.

��Tanio sprzedam meble dziecięce, tel. 
kom. 663‑021‑467.

��Dwuigłówka, overlock, tel. kom. 
505‑065‑040.

��WC drewniane na działkę, 
tel. (42) 719‑96‑22.

��Zbiornik na szambo 15.000 l, 
metalowy, tel. kom. 607‑316‑945.

��Spacerówka 45 zł, fotelik 35 zł, 
telewizor tanio, tel. kom. 500‑519‑872.

��Pralka Frania SH5R jak nowa, 
sprawna, tel. kom. 660‑294‑205.

��Akordeon weltmeister 120 basów, tel. 
kom. 72‑380‑528.

praca

dam pracę
��Zatrudnię pracownika  

do gospodarstwa rolnego,  
tel. (46) 838-74‑91, po 18:00.

��Poszukuję kierowcy C+E, 
z doświadczeniem, transport 
międzynarodowy, tel. kom. 605‑041‑850.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, chłodnia, 
kraj, tel. kom. 505‑845‑686.

��Zatrudnię mechanika 
samochodowego do serwisu opon w 
Bratoszewicach, tel. kom. 505‑151‑701.

��Zatrudnię kierowcę w transporcie 
międzynarodowym, kat. C+E, karta 
kierowcy, tel. kom. 724‑138‑867.

��Zatrudnię kierowców na busa kat. B  
w transporcie międzynarodowym,  
tel. kom. 516‑558‑510.

��Zatrudnię szwaczki, dzianina, 
Głowno, tel. (42) 710-73-31, tel. kom. 
608‑496‑344.

��Zatrudnię operatora koparki i koparko-
ładowarki z doświadczeniem, tel. kom. 
601‑239‑804.

��Zatrudnię kierowcę C+E, z 
doświadczeniem, tel. kom. 691‑621‑098.

��Firma Kosmetyczna: dam 
pracę, tel. (46) 838-35-03, tel. kom. 
508‑362‑833.

��Firma Kosmetyczna oferuje pracę, tel. 
kom. 502‑714‑990.
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��Zatrudnię kierowcę na busa w ruchu 
międzynarodowym w systemie 3:1, tel. 
kom. 781‑077‑050.

��Praca: elewacje, wykończenia 
wnętrz, tel. kom. 500‑005‑095.

��Zatrudnię: do prac budowlano-
wykończeniowych, blacharza, dekarza, 
tel. kom. 509‑299‑676.

��Przyjmę do podawania belek, tel. kom. 
530‑951‑833.

��Agencja ochrony pilnie zatrudni 
na terenie Ożarowa Maz. operatorów 
monitoringu i kierowników zmiany, tel. 
kom. 691‑737‑741.

��PSB Grzegory, Zduny 107B zatrudni: 
pracownika do produkcji na betoniarni 
z doświadczeniem oraz kierowcę HDS 
(jazda po okolicy).

��Zatrudnię do pizzerii młodą, 
energiczną osobę jako pomoc kucharza: 
praca dorywcza, tel. kom. 724‑644‑104.

��Zatrudnię kierowcę kat. B i C, tel. kom. 
508‑188‑138.

��Zatrudnię murarza, tel. kom. 
508‑188‑138.

��Zatrudnię kierowcę C+E w transporcie 
krajowym, tel. kom. 519‑113‑663.

��Zatrudnię spedytora z 
doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 608-059-
817, 606‑457‑050.

��Przyjmę blacharza (może być staż), tel. 
kom. 604‑607‑061.

��Przyjmę lakiernika (może być staż), tel. 
kom. 604‑607‑061.

��Zatrudnię kierowcę na kraj, C+E, tel. 
kom. 601‑270‑478.

��Zatrudnię do zbioru ogórków, tel. kom. 
880‑309‑706.

��Zatrudnię murarza, tel. kom. 
691‑736‑552.

��Zatrudnię brukarzy, tel. kom. 
663‑690‑050.

��Zatrudnię szwaczki na szycie bluzek z 
dzianiny i prasowaczkę, tel. (42) 719-18-
43, tel. kom. 665‑217‑483.

��Przyjmę szwaczki - bielizna, tel. kom. 
781‑315‑399.

��Zatrudnię piekarza piecowego, tel. 
kom. 603‑610‑512.

��Zatrudnię kierowcę, tel. kom. 
603‑610‑512.

��Zatrudnię osoby do obsługi 
maszyn dziewiarskich, możliwość 
przyuczenia, tel. kom. 507‑044‑910.

��Zatrudnię osoby do formowania 
skarpet, Łowicz, tel. kom. 
507‑135‑183.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, tel. kom. 
783‑652‑704.

��Zatrudnię pracownika, elewacje, tel. 
kom. 667‑286‑782.

��Zatrudnię doświadczonego brukarza, 
tel. kom. 606‑796‑698.

��Zatrudnię operatora maszyn 
tartacznych oraz kierowcę kat. C z 
uprawnieniami HDS, tel. kom. 698-628-
834, 664-458‑891, Bełchów.

��Praca: gospodarstwo sadownicze, tel. 
kom. 723‑466‑286.

��Zatrudnię kierowcę z doświadczeniem 
kat. B,C z okolic Głowna, Strykowa, tel. 
kom. 609-230-864, 605‑046‑558.

��Przyjmę pracownika do dociepleń z 
okolic Żychlina, tel. kom. 603‑452‑605.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, 
wywrotka, tel. kom. 501‑788‑225.

��Poszukuję opiekunki do 1,5-rocznego 
dziecka, Strzelcew, tel. kom. 691-
620‑718, po 16:00.

��Z Oriflame jako konsultantka: 
dorobisz, zarobisz. Wyślij SMS na numer 
603-959-031 z imieniem i nazwiskiem. 
Oddzwonimy.

��Zatrudnię sprzedawcę z 
doświadczeniem, tel. kom. 
604‑254‑205.

��Zatrudnię hydraulika, tel. kom. 
604‑254‑205.

��Przyjmę operatora ciągnika, Chruślin, 
tel. kom. 695‑248‑808.

��Zatrudnię szwaczkę, tkanina, 
praca całoroczna, Głowno, tel. kom. 
509‑571‑801.

��Zatrudnię kelnerki na weekendy, tel. 
kom. 502‑323‑040.

��Przyjmę operatora koparki 
gąsienicowej, tel. kom. 501-568-154, 
501‑568‑014.

��Zlecę pokrycie dachu 
termozgrzewalną, tel. kom. 721‑522‑614.

��Zatrudnię pracownika na myjnię, CV 
na adres: tonextomek@interia.pl.

��Zatrudnię elektryków, tel. kom. 
508‑382‑347.

��Spawacza - ogrodzenia, gmina 
Łyszkowice, tel. kom. 506‑771‑822.

��Przyjmę do zbioru ogórków, Złaków 
Borowy, tel. kom. 606‑485‑033.

��Piekarnia w Głownie zatrudni piekarza, 
tel. kom. 507-130-136, 785‑014‑575.

��Zatrudnię murarza- tynkarza, z okolic 
Łowicza, tel. kom. 692‑382‑852.

��Zatrudnię na stanowisko mechanik-
wulkanizator, tel. kom. 723‑981‑720.

��Zatrudnię osoby do zbioru pomidorów, 
tel. kom. 605‑591‑610.

��Zatrudnię krojczego, tkanina, dzianina, 
praca w Głownie, tel. (42) 719-13-66, tel. 
kom. 698‑011‑452.

��Zatrudnię kierowcę kat. C, kraj, Łowicz, 
tel. kom. 504‑352‑764.

��Przyjmę tynkarzy, tel. kom. 
668‑489‑577.

��Zatrudnię szwaczki, dzianina 1 zmiana, 
tel. (42) 710-10-41, tel. kom. 607‑539‑008.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, transport 
międzynarodowy, tel. kom. 603‑430‑992.

��Przyjmę szwaczki, chałupniczki i 
krojczego, tel. kom. 604‑475‑553.

��Przyuczę do zawodu masażysty, tel. 
kom. 509‑867‑229.

��Przyjmę kierowcę kat. C+E, na 
podwójną obsadę, w transporcie 
międzynarodowym, z doświadczeniem, 
tel. kom. 500‑413‑514.

��Zatrudnię szwaczki, tel. kom. 
725‑875‑583.

��Zatrudnię do pracy w ochronie, 
na obiekcie handlowym, tel. kom. 
502‑684‑241.

��Zatrudnię pracownika do prac 
ciesielsko-dekarskich, tel. kom. 
503‑955‑975.

��Zatrudnię kierowcę kat. C+E, tel. kom. 
601‑720‑805.

��Poszukuję pani z okolic Strykowa do 
opieki w niepełnym wymiarze godzin 
nad 3-letnią córką, tel. kom. 501‑356‑000.

��Zatrudnię pomocnika murarza i 
ucznia w zawodzie murarz, tel. kom. 
509‑373‑870.

��GTI Sp. z o.o. zatrudni: konsultanta 
ds. sprzedaży w Sochaczewie Nr 
ref:KTE01/2013, cv.sochaczew@gti.pl; 
poranna zmiana.

��Kierowca C+E z doświadczeniem, 
trasy Niemcy - Anglia, firanka, system 
pracy 4:1, wyjazd i powrót Sochaczew 
tel., tel. kom. 501‑373‑073.

��Mechanika ze znajomością hydrauliki 
siłowej, tokarza, frezera, ślusarza, 
spawacza - zatrudnię, tel. kom. 
601‑470‑307.

��Zatrudnię kierowcę z kat C+E 
w transporcie międzynarodowym 
(kontenery), tel. kom. 602‑596‑467.

szukam pracy
��Samodzielna księgowa, certyfikat, 

podejmie pracę w księgowości, tel. kom. 
880‑442‑533.

��Elektryk szuka pracy, tel. kom. 
791‑774‑666.

��Technik farmacji z doświadczeniem 
poszukuje pracy na terenie 
Głowna, Łowicza i okolic, tel. kom. 
608‑256‑255.

��Mężczyzna 30-letni, podejmie pracę, 
kat. B i C, tel. kom. 790‑602‑012.

��Młody, dyspozycyjny kierowca C+E 
podejmie pracę, warunek: codzienne 
powroty, tel. kom. 788‑154‑202.

��Mężczyzna 43 lata, II grupa ZUS, 
stopień umiarkowany, poszukuje 
pracy w ochronie lub jako portier, 
tylko teren Łowicza, tel. kom. 
669‑268‑467.

��Szukam pracy budowlanka, prawo 
jazdy kat. B, tel. kom. 665‑657‑174.

��Podejmę pracę jako: magazynier, 
kierowca kat. B - doświadczenie 
w trasach międzynarodowych, 
przedstawiciel handlowy, tel. kom. 
669‑960‑718.

usługi wideo
��Studio Kroton - filmowanie, HD, 

zdjęcia, tel. (46) 837-47-48, tel. kom. 
504‑057‑550.

��Wideofilmowanie, tel. kom. 
600‑287‑992.

��Wideofilmowanie „Kasia”,  
solidnie, tanio + zdjęcia, tel. kom. 
602‑633‑407.

��Foto FX zdjęcia ślubne, tel. kom. 791-
539‑038, po 18.30.

��Cyfrowe wideofilmowanie, 
fotografowanie, Blu-ray, tel. (46) 837-
94-85, tel. kom. 608‑484‑079.

��Wideofilmowanie cyfrowe, Blu-ray, 
tanio, tel. kom. 606‑852‑557.

��Artystyczna fotografia 
okolicznościowa, www.weronikapanek.
com.pl, tel. kom. 604‑286‑370.

��Profesjonalna fotografia ślubna www.
macromagic.pl, tel. kom. 608‑372‑976.

��Foto-wideo, tel. kom. 604‑330‑036.

��Wideofilmowanie uroczystości, tel. 
kom. 723‑574‑228.

��Wideofilmowanie DVD, Blu-Ray, tanio, 
tel. kom. 698‑535‑780.

remontowo-
budowlane

usługi
��Montaż i sprzedaż pokryć 

dachowych, tel. kom. 501‑694‑856.

��Wylewki agregatem, tel. kom. 
531‑402‑222.

��Tynki, tel. kom. 503‑077‑863.

��Glazura, terakota, tel. kom. 
602‑717‑207.

��Kompleksowe wykończenia wnętrz od 
A do Z, adaptacja poddaszy, tel. kom. 
728‑163‑557.

��Murarstwo, tynkowanie, tel. kom. 
668‑489‑577.

��Tynki agregatem: gipsowe, tradycyjne, 
wylewki; solidnie, tel. kom. 502‑370‑226.

��Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki; solidnie, tel. kom. 
501‑931‑961.

��Układanie kostki brukowej, tanio, tel. 
kom. 667‑837‑817.

��Kanałowe docieplanie budynków 
granulatem styropianowym; 
kondygnacja: 900 zł, tel. kom. 
602‑570‑424.

��Cyklinowanie, układanie, tel. kom. 
501‑249‑461.

��Dachy, pokrycia dachowe, konstrukcje, 
obróbki, tel. kom. 609‑846‑316.

��Układanie kostki www.seba‑bruk.pl, tel. 
kom. 604‑413‑669.

��Układanie kostki brukowej, tel. 
kom. 697‑116‑271.

��Piaskowanie, tel. kom. 608‑372‑254.

��Wylewki agregatem, solidnie, tel. kom. 
604‑727‑951.

��Ogrodzenia, bramy, balustrady, tel. 
kom. 506‑771‑822.

��Docieplanie budynków, gładzie, 
malowanie, płyty k/g, panele podłogowe 
i ścienne, glazura, terakota, tel. kom. 
607‑343‑338.

��Usługi remontowo-budowlane, tel. 
kom. 500‑027‑261.

��Układanie parkietu, cyklinowanie, tel. 
kom. 692‑616‑390.

��Budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki, rozbiórki itp., 
tel. kom. 785‑333‑971.

��Ogrodzenia panelowe, betonowe, 
siatka, tel. kom. 533‑633‑634.

��Projektowanie budynków 
mieszkalnych, gospodarczych, 
rozbudowy, nadzór, wyceny, kosztorysy, 
tel. (46) 837-78-38, tel. kom. 502‑086‑592.

��Stolarstwo, schody, parkieciarstwo, 
cyklinowanie, tel. kom. 607‑789‑345.

��Usługi minikoparką, wykopy 
pod fundamenty, oczka wodne. 
Przyłącza: ziemne, elektryczne, wodne, 
telekomunikacyjne itp., tel. kom. 
607‑748‑073.

��Wylewki betonowe agregatem, tel. 
kom. 600‑872‑737.

��Kompleksowa budowa domów, 
nawierzchnie z kostki brukowej, 
Budomix Łowicz, Matejki 4, tel. kom. 
604-970-639, 604‑960‑509.

��Tynki, docieplenia, tel. kom. 
698‑669‑433.

��Malowanie agregatem, docieplenia., 
tel. kom. 505‑347‑458.

��Docieplenia budynków, elewacje 
zewnętrzne, glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, kompleksowe wykończenia 
wnętrz, faktury VAT, tel. kom. 
606‑737‑576.

��Meble kuchenne, szafy  
wnękowe, garderoby, tel. kom. 
888‑978‑225.

��Malowanie agregatem, tel. kom. 
662‑023‑030.

��Usługi remontowe, tel. kom. 
602‑513‑558.

��Profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem 
parkietów, lakierowanie. Schody 
-cyklinowanie, lakierowanie, 
barwienie i olejowanie podłóg  
i schodów, tel. kom. 607‑090‑260.

��Usługi remontowo-wykończeniowe, 
docieplenia, tel. kom. 885‑459‑698.

��Wylewki maszynowe mixokret, tel. 
kom. 517-032-915, 606‑314‑749.

��Okna, drzwi, parapety,  
regulowanie, malowanie, tel. kom. 
501‑930‑953.

��Bramy przesuwne, ogrodzenia, siatka 
ogrodzeniowa, montaż, producent, 
ogrodzenia drewniane, tel. kom. 
503‑572‑046.

��Solidnie! Remonty, wykończenia, 
naprawy, tel. kom. 504‑081‑135.

��Kompleksowe usługi remontowo-
budowlane, FVAT, tel. kom.  
660‑454‑195.

��Usługi remontowo-budowlane, ścianki 
gipsowe, sufity, gładzie, tynki, sztablatury, 
malowanie tradycyjne, malowanie 
farbami Para I K-81, tapetowanie,  
glazura, terakota i inne prace 
wykończeniowe. FVAT, tel. kom. 
692‑638‑648.

��M-BRUK: profesjonalne usługi 
brukarskie, tel. kom. 781‑377‑138.

��Cyklinowanie, układanie parkietu, tel. 
kom. 668‑750‑437.

��Gładź, malowanie, glazura, terakota, 
wykańczanie wnętrz, tel. (46) 837-10-33, 
tel. kom. 609‑541‑373.

��Docieplanie budynków, malowanie 
elewacji, tel. (46) 837-10-33, tel. kom. 
609‑541‑373.

��Budowy - remonty, tel. kom. 
794‑230‑700.

��Dachy, krycie dachów, tel. kom. 
509‑766‑163.

��Remonty kompleksowe, tel. kom. 
606‑428‑162.

��Docieplenia, tel. kom. 606‑428‑162.

��Schody drewniane. Komputerowe 
projektowanie schodów. Wyrób, 
montaż, inne usługi stolarskie, tel. kom. 
663‑766‑557.

��Kierowanie budowami, ekspertyzy, 
orzeczenia, przeglądy techniczne, 
projekty indywidualne, adaptacje, tel. 
kom. 693‑184‑322.

��Adaptacje poddaszy, kompleksowe 
remonty i wykończenia. Malowanie 
dachów, tel. kom. 608‑228‑789.

��Dachy, blachodachówka, podbitka, 
termozgrzewalna, tel. kom.  
515‑236‑149.
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��Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. kom. 604‑144‑668.

��Gipsy, glazura, terakota, 
malowanie, prace remontowe: 
wykonam, tel. kom. 516‑153‑870.

��Stawianie ogrodzeń klinkierowych, tel. 
kom. 511‑337‑768.

��Kompleksowe wykończenia wnętrz, 
tynkowanie cementowo-wapienne, tel. 
kom. 531‑842‑123.

��Docieplenia budynków, tel. kom. 
794‑230‑700.

��Wykonujemy ogrodzenia, fundamenty, 
klinkiery, bloczek ozdobny, siatki itp., tel. 
kom. 796‑497‑762.

��Terakota, glazura, gładzie, panele, 
płyta k/g, tel. kom. 785‑888‑017.

��Cyklinowanie, układanie, olejowanie, 
lakierowanie parkietów, tel. kom. 
505‑072‑638.

��Cyklinowanie, układanie podłóg, 
lakierowanie, profesjonalnie, tel. kom. 
694‑866‑437.

��Brukarstwo, tel. kom. 791‑306‑104.

��Glazura, terakota, malowanie, 
wykończenia, meble na wymiar, tel. kom. 
691‑645‑784.

��Ogrodzenia: montaż betonowych, 
siatki, wiaty, tel. kom. 606‑303‑471.

��Wykończenia wnętrz, glazura, terakota 
itp., tel. kom. 783‑254‑875.

��Gipsowanie, malowanie, tel. kom. 
660‑699‑653.

��Usługi mini-koparką, Głowno, okolice, 
tel. kom. 506‑103‑998.

��Profesjonalne malowanie, gipsowanie, 
glazura, terakota, tel. kom. 691‑753‑392.

��Tynki, ocieplenia, tel. 519‑608‑474.

��Malowanie, tapetowanie, gładź, płyty 
g/k, glazura, tel. kom. 608‑685‑867.

��Kompleksowe wykończenia wnętrz, 
docieplanie budynków, solidnie, tel. kom. 
504‑004‑323.

��Kompleksowe wykańczanie wnętrz, 
glazura, panele, gładzie gipsowe, 
ocieplanie budynków, Głowno, tel. kom. 
664‑254‑946.

��Remonty kompleksowo, tel. kom. 
600‑614‑490.

��Adaptacje, remonty, tel. kom. 
783‑511‑751.

��Aranżacje profesjonalnie, tel. kom. 
691‑774‑281.

��Promocja: pompy ciepła na wodę 
użytkową, sprzedaż, montaż, Łowicz, ul. 
Klickiego 66.

��Docieplenia, malowanie, tynk: 
akrylowy, mozaikowy, tel. kom. 
698‑054‑645.

��Gipsy, malowanie, płyty k-g, panale, 
glazura, terakota, tel. kom. 668‑950‑205.

��Cyklinowanie, układanie parkietu, 
mozaiki, tel. kom. 501‑354‑152.

��Bramy garażowe, tel. kom. 
506‑771‑822.

��Malowanie, gipsowanie, płyta k/g, 
panele podłogowe, glazura, terakota, tel. 
kom. 790‑329‑790.

��Układanie kostki brukowej i granitowej, 
tel. kom. 661‑937‑398.

��Układanie kostki brukowej, tanio, tel. 
kom. 724‑561‑148.

��Glazura, terakota, gładzie, panele, itp., 
tanio, szybko, tel. kom. 508‑313‑799.

��Dachy kompletne, nowe i stare, 
rozbudówki, wykonam solidnie i 
tanio, tel. kom. 725‑919‑624.

��Glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
sufity, falowane tynki, mozaikowe, 
kamień dekoracyjny, gładź, malowanie 
szafy, pawlacze, przeróbki elektryczne, 
fachowe doradztwo, tel. kom. 
605‑562‑651.

��Producent siatki ogrodzeniowej 
kompleksowy montaż, tel. kom. 881-
250-193, 508‑901‑418.

��Klinkier, glazura, terakota, tel. kom. 
607‑728‑362.

��Malowanie, gładzie, remonty, tel. kom. 
726‑022‑431.

��Solidne tynki, tradycyjne, remonty, 
malowanie, tel. kom. 788‑523‑561.

��Malowanie, gipsy, glazura, remonty 
i wykończenia mieszkań, tel. kom. 
698‑068‑889.

��Usługi remontowo-budowlane, 
krycie dachów, docieplenie budynków, 
sprzedaż pokryć dachowych, tel. kom. 
694‑470‑514.

��Dachy: konstrukcje, pokrycia, naprawy, 
konserwacje, malowanie, tel. (46) 839-18-
37, tel. kom. 609‑227‑348.

��Usługi nową koparko-ładowarką, 
solidnie, tanio, tel. kom. 
790‑606‑451.

��Wykopy mini-koparką, cena od 50 
zł, tel. kom. 505‑928‑735.

��Rusztowania warszawskie wypożyczę, 
tanio, tel. kom. 515‑236‑056.

��Klinkier, ogrodzenia, elewacje, kominy, 
tel. kom. 516‑061‑848.

��Docieplanie budynków, poddaszy, tel. 
kom. 516‑061‑848.

��Usługi koparko-ładowarką, łyżki 30, 
50, 70, 150 cm, tel. kom. 696‑691‑596.

��Układanie glazury, terakoty, gładź. 
Wolne terminy, tel. kom. 696‑344‑737.

��Remonty wewnętrzne, zewnętrzne, 
glazura, mozaika, szybkie terminy, tanio, 
tel. kom. 731‑142‑716.

��Budowa z Ytonga i cegły od projektu 
po dach wraz z materiałem na 8% VAT, 
tel. kom. 601‑303‑235.

��Budowa budynków inwentarskich, hal 
stalowych, chłodni wraz z materiałem od 
projektu po dach, tel. kom. 601‑303‑235.

��Glazura, terakota, panele, tel. kom. 
782‑223‑249.

��Tynki, docieplenia, glazura, 
terakota, wylewki, tanio, tel. kom. 
694‑941‑276.

��Montaż ogrodzeń betonowych, siatki, 
paneli, tel. kom. 666‑598‑752.

��Malowanie dachów, tel. kom. 
667‑941‑359.

��Tynki maszynowe, tel. kom. 
505‑138‑185.

��Wylewki i tynki agregatem, docieplenia 
stropów. Tanio a profesjonalnie!, tel. kom. 
605‑416‑083.

��Wylewki agregatem, tel. kom. 
605‑416‑083.

��Docieplenia budynków, łazienki, 
glazura, terakota, panele ścienne, 
podłogowe, montaż stolarki okiennej, 
gładzie, klinkier, montaż ogrodzeń, 
wieźby dachowe, tel. kom. 725‑277‑449.

sprzedaż
��Sprzedam cegły Max, 3.000 sztuk, 

Bratoszewice, tel. kom. 505‑151‑701.

��Kopalnia Kruszywa Naturalnego 
Maurzyce oferuje: piasek płukany 
sortowany 0-2 mm (stosowany do 
tynków, miksokreta itp.), piasek 
pospółkowy, piasek podsypkowy, tel. 
kom. 601‑239‑779.

��Producent! Siatki, słupki, bramy, 
balustrady, usługa montażu, tel. kom. 
500‑371‑161.

��Dobry zwyczaj: nie kupuj, lecz 
wypożyczaj. Wypożyczalnia Maszyn i 
Narzędzi; Łowicz, Klickiego 66, tel. kom. 
501‑074‑060.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
504‑205‑312.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
667‑066‑111.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
604‑288‑056.

��Stemple, tel. kom. 692‑101‑989.

��Stemple budowlane, tel. kom. 
539‑415‑178.

��Sprzedam stemple budowlane; pustaki 
„9”, 5 palet, tel. kom. 692‑744‑802.

��Piec do centralnego 60 m, stan 
idealny, tel. kom. 517‑779‑797.

��Szalunki, wypraski, hydranty i 
inne materiały wod. kan., tel. kom. 
602‑690‑032.

��Kostka brukowa: sprzedaż, układanie 
z własnym materiałem, tel. kom. 
601‑303‑235.

��Sprzedam rurki metalowe, słupki, tel. 
kom. 607‑701‑177.

��Sprzedam tanio stemple, tel. kom. 
666‑284‑606.

usługi 
instalacyjne

��Kompleksowe usługi hydrauliczne, tel. 
kom. 601‑818‑310.

��Regeneracja siłowników, zakuwanie 
węży hydraulicznych, toczenie, 
frezowanie, tel. kom. 506‑163‑541.

�� Instalacje elektryczne: nowe, przeróbki, 
tel. kom. 696‑081‑582.

��Usługi elektryczne, tel. kom. 
609‑466‑990.

��Hydraulika, tel. kom. 608‑263‑951.

��Montaż anten satelitarnych C+, N, 
NC+, Polsat, Orange, TV naziemna, 
posiadam profesjonalny miernik 
sygnałów, tel. kom. 889‑148‑039.

��Usługi hydrauliczne, kolektory 
słoneczne od 1.600 zł, tel. kom. 
886‑756‑497.

��Usługi elektryczne, tel. 509‑838‑364.

��Usługi hydrauliczne oraz drobne 
naprawy, tel. kom. 604‑245‑722.

��Usługi hydrauliczne c.o., kolektory 
słoneczne, pompy ciepła, klimatyzacja, 
tel. kom. 518‑905‑611.

��Anteny, telewizory, montaż, naprawa, 
tel. kom. 728‑188‑127.

��Elektryk, tanio, tel. kom. 608‑145‑585.

��Profesjonalne instalacje sygnalizacji 
włamania, pożaru, kontroli dostępu, 
nadzoru wizyjnego (monitoring), tel. kom. 
601‑207‑689.

��Usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne, tel. kom. 506‑891‑289.

��Przyłącza, elektroinstalacje, pomiary, 
odgromówka, automatyka budynkowa 
EIB/KNX, wideo-domofony, RTV-Sat, 
komputerowe, bramonapędy, alarmy, 
kamery; naprawy, konserwacja, 
przeglądy, odbiory, uprawnienia, VAT, 
el-arm@o2.pl, tel. kom. 601‑303‑858.

��Vertal - żaluzje poziome, pionowe, 
rolety materiałowe i antywłamaniowe, 
siatki przeciw owadom. Produkcja, 
montaż, tel. kom. 602-736-692, 
512‑342‑751.

��Usługi elektryczne, tel. 607‑316‑725.

�� Instalacje elektryczne, pomiary, 
dokumentacja, tel. kom. 723‑121‑325.

usługi inne
��Zespół, wokalistka, najtaniej, tel. 

kom. 503‑746‑892.

��Usługi szewskie: wymiana 
obcasów, wklejanie i wszywanie 
suwaków, rozciąganie obuwia, 
fleki, zelówki, inne. Łowicz, osiedle 
Bratkowice 3B (piwnica), tel. kom. 
512‑024‑112.

��Dekoracje sal weselnych „Wardart”, 
Strugienice, tel. kom. 886‑328‑694.

��Pranie samochodów, dywanów, tel. 
kom. 728‑508‑073.

��Wycinka drzew, usługi podnośnikami 
koszowymi do 27 m, tel. kom. 
668‑591‑725.

��Zespół muzyczny, wesela, www.diwers.
pl, tel. kom. 661‑323‑807.

��Zespół muzyczny z wokalistką, tel. 
kom. 606‑677‑371.

��Zawiozę do ślubu. Nowa CR-V 
2013 www.hondadoslubu.pl, tel. kom. 
501‑620‑170.

��Masz problem z komputerem: 
zadzwoń. Fachowo. Szybko. Tanio, tel. 
kom. 504‑070‑837.

��Zespół instrumentalno-wokalny Re-
Box, wesela, tel. kom. 609‑037‑343.

��Zagram na skrzypcach, zaśpiewam na 
ślubie, tel. kom. 725‑455‑078.

��Zespół muzyczny, wieloletnie 
doświadczenie, tel. kom. 606‑908‑346.

��Pranie, odkurzanie: chodniki, dywany, 
tel. kom. 501‑930‑953.

��Dekoracja sal weselnych (pokrowce, 
obrusy w komplecie), tel. kom. 
693‑776‑474.

��Usługi rębakiem, rozdrabnianie gałęzi, 
przycinka drzew, tel. kom. 606‑370‑008.

��Wynajem rębaka, tel. kom. 
606‑370‑008.

��Przeprowadzki cały kraj, tel. kom. 
605‑303‑836.

��Usługi projektowo-kosztorysowe, 
nadzory, tel. kom. 509-299-685, 
509‑299‑676.

��Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, tel. kom. 
782‑718‑483.

��Psycholog-seksuolog. Gabinet 
psychoterapeuty, tel. kom. 664‑747‑128.

��Przeprowadzki, tel. kom. 500‑812‑312.

��Pranie dywanów i tapicerki meblowo-
samochodowej w zakładzie i u klienta, 
tel. kom. 501‑431‑978.

��Przywóz piachu, tel. kom. 607‑168‑196.

��Usługi tokarskie w metalu, tel. kom. 
663‑766‑557.

��Wróżby: karty Lenormand odpowiedzą 
na każde pytanie, tel. kom. 791‑554‑106.

��Śluby: Mercedes CLA, BMW5, 
Volvo XC90, www.slub.xx.pl, tel. kom. 
508‑909‑732.

��Usługi księgowe, tel. kom. 
508‑191‑628.

��Kredyt od ręki, tel. kom. 731‑236‑947.

��Przywóz ziemi ogrodowej, piasku, 
żwiru, pospółki, tłucznia różnej 
frakcji, tel. kom. 603-653-020, 
Pilaszków 3.

��Tartak przewoźny, tel. kom. 
512‑907‑059.

��Domofony: tradycyjne i cyfrowe. 
Instalacje i centralki telefoniczne, tel. 
kom. 601‑207‑689.

�� Instalacje i centralki telefoniczne, 
domofony, bramofony, videofony. 
Montaż, naprawy, konserwacja, tel. kom. 
601‑207‑689.

��Pogotowie komputerowe. Szybko, 
tanio, solidnie. Dojazd na terenie Łowicza 
gratis, tel. kom. 697‑365‑652.

��Pranie dywanów, mebli, tapicerek, 
sprzątanie mieszkań i biur, tel. kom. 
604‑942‑540.

��Pranie dywanów, tapicerek, mebli, 
sprzątanie mieszkań i biur, tel. kom. 
604‑942‑540.

��Koparka gąsiennicowa, kopanie 
stawów, koparko-ładowarka (z młotami), 
wszelkie prace ziemne, rozbiórkowe, 
usługi wywrotką, tel. kom. 693‑565‑564.

��Malowanie obór, dezynsekcja 
(muchy, wołek zbożowy), deratyzacja, 
dezynfekcja  , tel. (44) 725-02-95, tel. 
kom. 504‑171‑191.

��Do ślubu kabrioletem Volvo, tel. kom. 
602‑657‑161.

��Przewóz mebli, przeprowadzki, tel. 
kom. 664‑013‑145.

��Bezpłatna pomoc prawna po 
wypadku, z dojazdem, tel. kom. 
664‑013‑145.

��Balustrady ze stali kwasoodpornej i 
orurowania samochodów Tir, tel. kom. 
724‑605‑762.

��Śluby, imprezy okolicznościowe, 
czarny Chrysler 300 C, 2007 r., tel. kom. 
694‑484‑902.

��Usługi pielęgniarskie i opiekuńczo-
medyczne, tel. kom. 501‑074‑045.

��Przywóz piachu, tanio, tel. kom. 
607‑168‑196.

��Naprawa sprzętu AGD, tel. kom. 
510‑158‑880.

��Koszenie trawy, wycinanie zarośli, tel. 
kom. 660‑469‑767.

��Śluby, imprezy okolicznościowe,  
Audi A6, 2007 rok, tel. kom.  
665‑737‑451.

��Transport bus, winda, 9 Epal, tel. kom. 
502‑026‑691.

��Saxofonista, tel. kom. 692‑101‑989.

��Śluby - Chrysler 300C nowy 
model, dekoracja gratis, tel. kom. 
728‑348‑420.

��Usługi minikoparką od 50 zł, tel. 
kom. 508‑175‑031.

��Ale szybka gotówka - nawet 7.000 
zł! Proste zasady, bez zbędnych 
formalności. Provident Polska S.A, tel. 
kom. 600-400-295, (opłata wg taryfy 
operatora).
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��Do ślubu, nowy Passat B7, tel. kom. 
664‑747‑463.

��Usługi nową koparko-ładowarką, 
solidnie, tanio, tel. kom. 
787‑584‑004.

��A dla Firm ‑ nawet 7.000 zł! Szybka 
decyzja, gotówka w 24h. Minimum 
formalności. Provident Polska S.A., tel. 
kom. 600-400-370, (taryfa wg opłat 
operatora).

��Zespół muzyczny- wesela, tel. kom. 
693‑543‑604.

��Sala, wynajem, imprezy 
okolicznościowe, do 60 osób, 
catering, Nieborów, tel. kom. 
605‑695‑882.

��Wycinka drzew przy budynkach i 
ogrodzeniach, tel. kom. 506‑660‑095.

��TAXI 107, duża obniżka cen, godzin 
postoju. Zadzwoń, przekonasz się ile 
mniej zapłacisz niż do tej pory. Gratis 
dojazd do klienta, tel. kom. 603‑383‑974.

��Usługi transportowe ciągnikami 
siodłowymi + naczepy wywrotki, firanki, 
platformy, tel. kom. 604‑634‑249.

��Toczenie, ślusarstwo, spawanie, tel. 
kom. 698‑052‑917.

��Naprawa telewizorów, Łowicz, 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, tel. 
kom. 728‑227‑030.

��Tworzenie i pozycjonowanie 
stron internetowych (SEO), tel. kom. 
509‑099‑959.

��Wypożyczę stół wiejski z dekoracją, 
beczułki, kamieniaki, nalewak do 
piwa, piwo, możliwy dowóz, tel. kom. 
889‑994‑992.

matrymonialne
��Całkiem realne nowo powstałe Biuro 

Matrymonialne w Łowiczu, tel. kom. 
791‑554‑106.

��Poznam Panią, stały związek, sms, tel. 
kom. 664‑745‑567.

��Pan szuka sponsorki w celach 
towarzyskich - tylko sms, tel. kom. 
721‑903‑802.

��Pani pozna pana do 68 lat, tel. kom. 
781‑180‑954.

��Miły wdowiec po 60 pozna 
sympatyczną panią która zmieniła 
by miejsce zamieszkania, tel. kom. 
669‑443‑029.

nauka
��Matematyka, tel. (46) 837‑85‑96.

��Język angielski, nauczyciel, 
egzaminator maturalny, tel. kom. 
662‑611‑189.

��Język niemiecki - korepetycje, tanio, tel. 
kom. 668‑963‑922.

��Nauczyciel języka niemieckiego, 
lekcje, tel. kom. 505‑256‑528.

��Angielski, mgr filologii angielskiej, 
nauczyciel, lekcje, tel. kom. 501‑475‑100.

��Nauczyciel matematyki, lekcje, tel. 
kom. 505‑043‑809.

��Fizyka, matematyka, tel. kom. 
783‑672‑926.

��Nauka Języka Angielskiego Jacek 
Romanowski, 20 lat skutecznego 
nauczania, tel. kom. 607‑440‑582.

��Angielski korepetycje, egzamin 
gimnazjalny, matura, tel. kom. 
793‑567‑040.

��Szkoła Języków Obcych 
„Euroschool”; Biuro Tłumaczeń: 
Łowicz, Krakowska 19, 
tel. (46) 830‑20‑67.

��Prace licencjackie, magisterskie - 
korekta i redakcja, tel. kom. 883‑171‑368.

rolnicze – kupno

płody rolne
��Kupię duże ilości zbóż paszowych, 

możliwość transportu, tel. kom. 
692‑292‑969.

��Skupię tegoroczą słomę i siano, tel. 
kom. 698‑597‑669.

��Kupię dużą ilość zbóż paszowych, tel. 
kom. 504‑561‑585.

��Kupię słomę po kombajnie, gmina 
Zduny, tel. kom. 606‑294‑284.

��Kupię słomę po kombajnie, tel. kom. 
503‑007‑351.

��Kupię zboże i słomę po kombajnie; 
usługi nową prasą zmiennokomorową, 
tel. kom. 604‑313‑647.

��Kupię słomę po kombajnie, tel. kom. 
604‑463‑486.

��Kupię zboże paszowe, tel. kom. 
668‑478‑617.

��Kupię zboże, tel. kom. 667‑566‑276.

��Zboże paszowe, Kiernozia, tel. kom. 
608‑037‑669.

��Kupię zboże paszowe, tel. kom. 
664‑715‑685.

��Kupię mieszankę zbożową 5-10 t, tel. 
kom. 600‑623‑430.

��Kupię żyto, tel. kom. 669‑960‑974.

��Skup zbóż: pszenica, żyto, pszenżyto, 
owies, jęczmień, kukurydza, łubin, groch, 
bobik, rzepak; min ilość 23 t., tel. kom. 
509‑942‑079.

hodowlane
��Skup bydła rzeźnego, 

hodowlanego, maciory, knury, 
cielęta, konie, tel. (46) 838-88-62, 
tel. kom. 502-460-724, 500‑258‑237.

��Bydło wybrakowane-skup. 
Najwyższe ceny, tel. kom. 
726‑879‑139.

��Skup bydła, koni, tel. kom. 
604‑267‑833.

��Kupię cielęta mięsne: gotówka, 
odbieram z gospodarstwa, tel. kom. 
606‑901‑931.

��Skup macior, knurów, trzody 
chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603‑711‑760.

��Skup bydła: byki 7,20 +VAT, krowy 
5,70 +VAT, jałówki 6,80 +VAT, tel. kom. 
792‑772‑466.

��Skup bydła innego, do 5 zł/kg, 24h, 
tel. kom. 792‑772‑466.

��Skup bydła do dalszego chowu, tel. 
kom. 792‑772‑466.

maszyny
��Kupię prasę kostkującą: Sipma, 

Welger, Claas, John Deere, 
Famarol; kombajn: Anna, Bolko, 
Karlik; kopaczkę; sadzarkę; ciągnik 
Władimirec T-25; prasę rolującą: 
Claas, Arobale, Welger, tel. kom. 
518‑857‑308.

��Każdego Władimirca, Ursusa, tel. kom. 
725‑562‑998.

��Kupię kombajn Bizon, siewnik, Orkana, 
przyczepę, tel. kom. 607‑809‑288.

��Kupię C-328, C-330, C-360, C-4011 
C-380, MTZ, T-25 Władimirec bez 
dokumentów, do remontu, stan obojętny, 
tel. kom. 502‑939‑200.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
��Obornik, tel. kom. 665‑220‑406.

��Sprzedam łubin, tel. kom. 
663‑551‑020.

��Sprzedam siano 2013, kostka, tel. 
kom. 782‑411‑540.

��Sadzonki truskawek, różne odmiany, 
tel. kom. 507‑763‑303.

��Sprzedam owies, tel. kom. 
880‑099‑851.

��Pszenżyto po kombajnie, 25 t, tel. kom. 
723‑938‑111.

��Mieszanka zbożowa, tel. kom. 
696‑864‑558.

��Owies, tel. kom. 723‑046‑340.

��Sprzedam kiszonkę z kukurydzy, tel. 
kom. 697‑859‑590.

��Sprzedam wytłoki jabłkowe świeże, 
FVAT, tel. kom. 693‑025‑909.

��Pszenica po kombajnie, słoma, okolice 
Kiernozi, tel. kom. 503‑827‑620.

��Sprzedam tegoroczną słomę, tel. kom. 
667‑981‑751.

��Owies, tel. kom. 662‑775‑424.

��Słoma baloty, tel. kom. 532‑619‑815.

��Sprzedam słomę po kombajnie, duża 
ilość, tel. kom. 602‑522‑478.

��Słoma w Płaskocinie z 5 ha, tel. kom. 
693‑117‑878.

��Zboża ozime kwalifikowane 
oferuje Firma Nasienna Granum 
Sp.j. Łowicz, ul. Katarzynów 46, 
tel. (46) 837‑23‑05.

��Sprzedam sianokiszonkę pierwszy 
pokos, trawa, tel. kom. 882-984‑785, po 
20.00.

��Pszenżyto, owies, tel. kom. 
512‑335‑957.

��Sprzedam owies, tel. (24) 277‑72‑79.

��Słoma po kombajnie 9 ha, tel. kom. 
693‑441‑557.

��Pszenica z 50 ha, tel. kom. 
501‑044‑399.

��Kiszonka z kukurydzy, tel. kom. 
693‑698‑352.

��Wymienię słomę na obornik, tel. kom. 
721‑021‑154.

��Sprzedam słomę po kombajnie, 
tel. (42) 710‑91‑60.

��Sprzedam sadzonki truskawek, tel. 
kom. 885‑640‑804.

��Sprzedam obornik, tel. kom. 
691‑639‑756.

��Sprzedam słomę po kombajnie, tel. 
kom. 603‑723‑038.

��Sprzedam słomę, tel. kom. 
787‑799‑885.

��Sprzedam pszenicę, tel. (46) 838-
65‑86, wieczorem.

��Pszenżyto ozime Grenado, pierwszy 
odsiew, tel. kom. 724‑486‑846.

��Słoma w balotach tegoroczna, tel. 
kom. 724‑486‑846.

��Sprzedam słomę, tel. kom. 
695‑727‑596.

��Sprzedam słomę po kombajnie, 
Sypień, tel. kom. 669‑877‑998.

��Sprzedam żyto i pszenicę do siewu, tel. 
kom. 669‑877‑998.

��Sprzedam sianokiszonkę w belach, tel. 
kom. 602‑511‑928.

��Siano w dużych belkach, tel. kom. 
728‑329‑771.

��Słoma, tel. kom. 787‑274‑377.

��Słoma po kombajnie, Głowno, tel. 
kom. 668‑852‑130.

��Zamienię słomę na obornik, tel. kom. 
721‑737‑343.

��Sprzedam słomę w dużych belach: 
żytnią, żytnio-pszenżytnią i owsiano-
jęczmienną oraz zboże, żyto, pszenżyto  
z żytem, tel. kom. 514‑536‑444.

��Sześć ton siana prasowanego  
w kostkę zebranego w dobrą pogodę, 
Bobrowniki, tel. kom. 662‑676‑777.

��Sprzedam słomę z żyta po kombajnie, 
tel. kom. 791‑391‑697.

��Słoma do zbelowania, niedrogo, 
tel. (42) 719‑86‑00.

��Sprzedam ok. 20 ton jęczmienia - 80 
zł, oraz ok. tony łubinu żółtego - 180zł/m, 
tel. kom. 724‑745‑342.

hodowlane
��Sprzedam krowę, tel. 724‑130‑244.

��Loszki, knury hodowlane, zapewniamy 
transport, pełną dokumentację, tel. kom. 
608‑591‑474.

��Sprzedam jałówkę hodowlaną, 1,5 
roku, do zacielenia, rasy Jersey, tel. kom. 
661‑913‑898.

��Jałówka 8 miesięcy, tel. 607‑378‑990.

��Sprzedam krowę z drugim 
cielakiem, termin na 10 sierpnia, tel. 
kom. 667-566-272

��Sprzedam jałówki: cielną i pod 
zacielenie, tel. (46) 838‑27‑40.

��Jałówka 6 miesięcy cielna, tel. kom. 
606‑122‑540.

��Krowa na wycieleniu, 2-gi cielak, tel. 
kom. 798-057‑367, Osiek 47.

��Skup bydła: byki 7,20 +VAT, krowy 
5,70 +VAT, jałówki 6,80 +VAT, tel. kom. 
792‑772‑466.

��Skup bydła innego, do 5 zł/kg, 24h, 
tel. kom. 792‑772‑466.

��Sprzedam jałówkę, 7 miesięcy cielna, 
duża, tel. kom. 607‑032‑462.

��Sprzedam krowę na wycieleniu i 
jałówkę pod zacielenie, tel. 667‑329‑720.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 508‑586‑263.

��Sprzedam jałówki cielne, 
tel. (24) 277‑72‑79.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 721‑347‑722.

��Kurki zielononóżki, tel. kom. 
539‑415‑178.

��Sprzedam jałówkę wysokocielną, tel. 
kom. 880‑214‑141.

��Jałówka cielna, tel. kom. 604‑840‑416.

��Jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
510‑750‑682.

��Sprzedam dwie jałówki, wycielenie 
sierpień, Zielkowice 176.

��Sprzedam jałówkę cielną, 
tel. (46) 838‑15‑76.

��Sprzedam jałoszkę 4-tygodniową, tel. 
kom. 725-440-891, 723‑575‑349.

��Jałówka wysokocielna, tel. kom. 
695‑451‑219.

��Prosiaki, tel. kom. 795‑155‑105.

��Jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
724‑138‑859.

��Jałówka wysokocielna, tel. kom. 
697‑612‑161.

��Jałówka hodowlana na wycieleniu, tel. 
kom. 691‑235‑041.

��Jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
795‑802‑808.

��Dorosłe gęsi sprzedam lub zamienię 
na kury nioski, tel. kom. 501‑399‑487.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
termin: 29.08., tel. kom. 602‑213‑726.

��Sprzedam prosięta, tel. kom. 
725‑368‑799.

��Sprzedam prosiaki mięsne 50 sztuk, 
tel. kom. 510‑069‑724.

��Sprzedam byka i jałówkę mięsne 400 
kg, tel. kom. 510‑069‑724.

��Dwie jałówki + krowa, tel. kom. 
889‑677‑960.

��Krowa przed samym wycieleniem, tel. 
kom. 609‑541‑312.

��Jałówka wysokocielna, byczki waga 
200-250 kg, tel. kom. 889‑870‑455.

��Sprzedam jałówkę cielną, termin 
15.09, tel. kom. 509‑918‑123.

��Sprzedam jałówkę wysokocielną, tel. 
kom. 601‑185‑649.

��Sprzedam loszki, tel. kom. 
663‑319‑284.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
termin: 15.08., tel. kom. 691‑610‑713.

��Jałówka, wycielenie 10.09.2013, tel. 
kom. 667‑118‑104.

��Sprzedam jałówkę hodowlaną, 
wycielenie: 15.09.2013, tel. kom. 
795‑583‑677.

��Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 606‑438‑323.

��Sprzedam jałówkę cielną, tel. kom. 
697‑693‑665.

��Jałówki pod zacielenie, tel. kom. 
609‑842‑734.

��Krowa zacielona 3 cielakiem, termin 
wycielenie 24.08, tel. kom. 506‑228‑240.

��Sprzedam 3-letniego kozła, tel. kom. 
505‑866‑202.

maszyny
��Używane burty przyczepy 6 t, tel. kom. 

506‑487‑919.

��Agregat uprawowy Konskilde, 
dmuchawa do siana, tel. (46) 874‑76‑69.

��Prasa Claas 250 i 46, tel. kom. 
607‑168‑196.

��Mocne chwytaki bel na 1 siłownik, 
krokodyle, euroramki, dolne zaczepy do 
ciągnika, tel. kom. 608‑591‑942.

��Sprzedam śrutownik walcowy nowy 
lub używany, tel. kom. 509‑112‑148.

��Sprzedam przyczepę HL8, HL6, HL5, 
tel. kom. 500-041-377 501‑447‑956.

��Ursus C-360, 1982 rok, tel. kom. 
503‑693‑732.

��Sprzedam lub wynajmę wózek 
widłowy gazowy, 2003 rok, udźwig 1,6 t, 
tel. kom. 506‑664‑741.

��Kopaczka, Tur C-330, tel. kom. 
514‑539‑036.

��Maszty wózków widłowych na wagę,  
2 zł/kg, tel. kom. 664‑006‑089.

��Pług 5-skibowy obrotowy, nadstawki 
do rozrzutnika 4,5 t, tel. kom. 
609‑944‑120.

��Rozrzutnik obornika,siewnik 
„poznaniak”, przyczepa do zwożenia 
balotów, tel. kom. 515‑071‑886.

��Pług 2-skibowy, drapak 2 m, brony 
„3-ki”, tel. kom. 723‑938‑111.

��Prasa kostkująca, stan dobry, tel. kom. 
694-354‑091 wieczorem.

��Zgniatacz ziarna, betoniarka, tel. kom. 
693‑036‑673.

��Prasa 569/1 2008 rok, stan idealny 
lub Warfama 2002 rok, tel. kom. 
883‑760‑108.

��MTZ Belarus 920, 2011 rok lub Pronar 
1025, 2006 rok, tel. kom. 501‑504‑723.

��Prasa John Deere lub Sipma, tel. kom. 
883‑760‑108.

��Ursus 2812, 1988 rok i prasa Z-224/1, 
tel. kom. 501‑504‑723.

��Prasa zwijająca, szeroki podbierak, 
agregat uprawowy 3-metrowy Forschnit 
talerzowy, przetrząsacz Kuhn 4-metrowy, 
tel. kom. 889‑013‑143.

��Roztrząsacz Krone KW 6.40/6, 
zgrabiarka Claas 2,8 m, tel. kom. 
607‑992‑213.

��Sprzedam wycinak kiszonek i cyklop 
czeski UHZ 500, tel. kom. 514‑642‑411.

��Przyczepa 6 t, cyklop, części 
używane do Bizona oraz silnik, tel. kom. 
512‑179‑465.

��Rozrzutnik Fortschritt T088, cyklop, tel. 
kom. 660‑066‑544.

��Ciągnik C-360 3P, 1987 rok, tel. kom. 
665‑045‑806.

��Pług 5-skibowy, podorywkowy, kos do 
nawozów, tel. kom. 889‑951‑089.

��Sieczkarnia do Bizona, tel. kom. 
506‑771‑822.

��Sprzedam prasę polską Z-224, stan 
bdb, tel. kom. 604‑994‑808.

��Rozrzutnik 1-osiowy, tel. kom. 
609‑316‑663.

��Kultywator „16” z wałem strunowym i 
opona do „30”, tel. kom. 609‑316‑663.

��Pług 5-skibowy podorywkowy, 
tel. (46) 838‑02‑71.

��Bizon 0-56, pług podorywkowy 5, 
tanio!, tel. (46) 838-04-51, tel. kom. 
512‑762‑840.

��Przetrząsaczo-zgrabiarka do siana, 
produkcji zachodniaj, 4-gwiazdowa, 
stan bdb; brony „3”, kultywator „16”, 
opryskiwacz Pilmet 300 l, tel. kom. 
606‑122‑540.

��Sprzedam prasę zwijającą, prasę 
kostkującą, owijarkę, Zetor 7211, Zetor 
5340 2004 rok, C-360 3P, beczkę 
asenizacyjną 6.700 l na  
tandemie, pług 5-skibowy, tel. kom. 
500‑222‑737.

��Sprzedam prasę kostka, tel. kom. 
604‑798‑728.

��Przetrząsacz karuzelowy Niemeyer, 
zgrabiarka Deutz Fahr, dmuchawa 
pionowa do siana, obredlacz, tel. kom. 
880‑565‑192.

��Przetrząsarka i zgrabiarka karuzelowa, 
owijarka do bel, tel. kom. 600‑822‑089.

��Pług 4-skibowy, obrotowy, Tur do 
ciągnika Fendt, tel. kom. 600‑822‑089.

��Rozrzutnik Forschnitt 10 t, nadstawki, 
agregat uprawowy Rauh 3,8-4,2 m, tel. 
kom. 726‑739‑443.

��Wycinaki do kiszonek, Fella, 
Strautman, Kuhn,  
podwójny nóż, duży wybór, tel. kom. 
509‑282‑300.

��Paszowóz, 2004 rok, 10 m3, waga, 
komputer, wałek przekaźnika, tel. kom. 
509‑282‑300.

��Agregat podorywkowy Gruber, szer. 
2,20, 2,60, 2,80, 3,0, 4,5 m, duży wybór, 
tel. kom. 509‑282‑300.

��Dmuchawy do zboża, 3, 4, 5 kW, 
z rurami, niemieckie, 10 sztuk,  
tel. kom. 509‑282‑300.

��Beczki asenizacyjne, ocynkowane, 
niemieckie, 4.000, 5.000, 6.000, 7.000, 
8.000 l, zasuwy hydrauliczne, tel. kom. 
509‑282‑300.

��Kombajn do ziemniaków Grimme, SR-
80-40, boczny wykop, oś skrętna, 1995 
rok, tel. kom. 509‑282‑300.
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��Przyczepa do zielonek Class, tandem, 
6t, dysze łamane + wałki, tel. kom. 
509‑282‑300.

��Siewniki do zboża 3-metrowe: 
Amazone D7, D8, Hassia, DK300, Isaria, 
tel. kom. 509‑282‑300.

��Kombajn buraczany Posejdon, 
sadzarka do ziemniaków czeska, taśma 
zbierająca siano -liście buraczane, 
dmuchawa do siana-zboża pozioma, tel. 
kom. 600‑523‑438.

��Kombajn + kompletna przystawka 
do kukurydzy, stan dobry, tel. kom. 
510‑279‑314.

��Walce młyńskie, tel. kom. 606‑901‑931.

��Rozrzutnik obornika Fortschritt oraz 
wszystkie części nowe i używane, tel. 
kom. 693‑830‑160.

��Agregat uprawowy 2,2 m; kopaczka; 
silnik do Bizona, tel. kom. 693‑974‑939.

��Rozrzutnik Fortschnit 10 t,  
z nadstawkami, po remoncie, tel. kom. 
792‑871‑524.

��Beczka asenizacyjna 2.600 l, 
przetrząsacz karuzelowy, tel. kom. 
604‑828‑185.

��Ciągnik ogrodniczy Forschnitt; 
brony 3; ładowacz na tył ciągnika 
do bel; Ursus 28, tel. kom. 
791‑766‑688.

��Skup bydła: byki 7,20 +VAT, krowy 
5,70 +VAT, jałówki 6,80 +VAT, tel. kom. 
792‑772‑466.

��Skup bydła innego, do 5 zł/kg, 24h, 
tel. kom. 792‑772‑466.

��Rozrzutnik 2-osiowy; cyklop, tel. kom. 
796‑021‑918.

��Siewnik, tel. kom. 692‑101‑989.

��Ciągnik T-25A, 1984 rok, tel. kom. 
668‑954‑781.

��Maszyna do łuskania bobu, tel. kom. 
505‑072‑504.

��Sprzedam silnik „S”, 15 KM, mało 
używany, dwukółkę traktorową do 
przewożenia zwierząt, trząsałkę do siana 
czterokołową, tel. kom. 665-683-645 od 
18 do 20.

��Ciągnik Sam z podnośnikiem 
hydraulicznym, tel. kom. 603‑610‑952.

��Sprzedam ciągnik rolniczy C-330, 
tel. (24) 277‑19‑50.

��Obciążnik tonowy do ciągnika, silnik 
C-330, tel. kom. 503‑106‑795.

��Sprzedam cyklop czeski 500, tel. kom. 
724‑612‑227.

��Sprzedam siewnik zbożowy Nordsten, 
talerzowy, tel. kom. 605‑220‑340.

��Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy, tel. 
kom. 690‑029‑654.

��Prasa Sipma Z-224/1, ciągnik T-25, 
kopaczka elewatorowa, tel. kom. 
604‑286‑264.

��Rozrzutnik Fortschritt T-088, 10 t, tel. 
kom. 664‑920‑718.

��Dłużyca do bel, dł. 6,80 m, szer. 2,50 
m, tel. (46) 837‑43‑54.

��Kombajn do porzeczek połówkowy 
Arek 3 w dobrym stanie, tel. kom. 
600‑328‑917.

��Tur do Ursusa 3512 lub MF255, tel. 
kom. 600‑328‑917.

��Kombajn ziemniaczany Anna, tel. kom. 
601‑383‑237.

��Sprzedam pług 2-skibowy, wybierak 
do kisoznki i basen na mleko, tel. kom. 
721‑021‑154.

��Koła 10x15, opony rolnicze, 
akumulatory, naprawa opon rolniczych 
na gorąco, tel. kom. 504‑178‑884.

��Łuskarka do bobu 80 cm, tel. kom. 
880‑352‑991.

��Ciągnik C-360-3P, glebogryzarka, 
siewnik punktowy Gama, siewnik do 
warzyw, silnik Perkinsa 3-cylindrowy, tel. 
kom. 693‑177‑813.

��Sprzedam przyczepę zbierającą, tel. 
kom. 697‑615‑745.

��Kombajn Bizon, 1982 rok, sprawny 
technicznie, tel. kom. 502‑355‑889.

��Bizon 0-56, pług podorywkowy 5, 
tanio!, tel. (46) 838-04-51, tel. kom. 
512‑762‑840.

��Kombajn Bolko, tel. kom. 601‑442‑063.

��Sprzedam krokodyla do tura, agregat 
uprawowy, tel. kom. 664‑928‑289.

��Kombajn Anna, stan bdb, tel. kom. 
530‑313‑227.

��Opryskiwacz, agregat uprawowy, tel. 
kom. 885‑459‑698.

��Kombajn Anna; prasa John Deere 
550, tel. kom. 727‑472‑512.

��Wyciąg szuflowy do obornika; pompa 
do beczki asenizacyjnej, tel. kom. 511-
605-865, 693‑974‑911.

��Kosiarka rotacyjna, polska, 
uszkodzona, stan dobry, tanio, tel. kom. 
669‑472‑114.

��Prasa rolująca New Holland  
BR 750 2005 rok lub Krone 1550  
Round Pack 2002 rok, tel. kom. 
664‑172‑275.

��Ładowarki teleskopowe Manitou 526 
1994 rok, JCB 531 70 2006 rok, Merlo 
40.7 2006 rok, Merlo 33.7 2003 rok, tel. 
kom. 664‑172‑275.

��Deutz Fahr Agroplus 75 z turem, 1999 
rok, tel. kom. 664‑172‑275.

��Przyczepa wywrotka Bruns, ładowność 
10 t, tel. kom. 664‑172‑275.

��Tur do C-360, tel. kom. 880‑353‑819.

��Części używane do C-328, C-330, 
C-360, C-4011, C-355, T-25 Władimirec, 
tel. kom. 880‑353‑819.

��Kombajn Bizon Z056, 1980 rok, tel. 
kom. 880‑353‑819.

��Kombajn Bizon - części używane, tel. 
kom. 880‑353‑819.

��Przystawka do kukurydzy 2 szt., tel. 
kom. 604‑634‑249.

��Ursus C-330M, 1990 rok, tel. kom. 
605‑684‑574.

��Sprzedam brony 5, Bąka, wialnię, silnik 
11, tel. (46) 838‑40‑77.

��Siewnik poznaniak, agregat uprawowy 
2,10, przetrząsarka do siana na paski, tel. 
kom. 509‑853‑384.

��Sprzedam pług 5-skibowy grudziądzki, 
tel. kom. 608‑721‑730.

��Sprzedam ciągnik C-360, stan dobry, 
tel. kom. 609‑719‑334.

��Zgrabiarka do siana karuzelowa, prasa 
kostka Sipma, tel. kom. 889‑870‑455.

��Przyczepka 1-osiowa wywrotka, 
kopaczka, przyczepa samozbierająca, 
tel. kom. 880‑847‑330.

��Bizon, 1989 rok, tel. kom. 501‑850‑017.

��Ferguson 255, 1990 rok, tel. kom. 
501‑850‑017.

��Zetor 3320, 2002 rok, tel. kom. 
501‑850‑017.

��Sprzedam rozrzutnik 2-osiowy, 1990 
rok, stan bdb, tel. kom. 607‑889‑255.

��Prasa New Holland 370 kostka w 
dobrym stanie w całości lub na części, 
tel. kom. 603‑294‑203.

��Zetor 4718, tel. kom. 604‑440‑469.

��Pługi Kverneland, zagonowe, 
obrotowe, tel. kom. 601‑272‑521.

��Gruber pożniwny zachodni, tel. kom. 
601‑272‑521.

��Talerzówka zachodnia, 2,60 m, na 
kołach, tel. kom. 601‑272‑521.

��Opryskiwacz Pilmet - Termit 400 l, tel. 
kom. 608‑684‑292.

��Sprzedam opryskiwacz ogrodowy, 
zawieszany, kabinę do C-330, tel. kom. 
668‑481‑344.

��Sprzedam przyczepę D-50 Sanok po 
kapitalnym remoncie, rejestrowana, tel. 
kom. 602‑830‑835.

��Sprzedam wozy konne, tel. kom. 
606‑490‑951.

��Sprzedam rozrzutnik, stan bdb, tel. 
kom. 606‑490‑951.

��Sprzedam kabinę i błotniki do C-330, 
tel. kom. 606‑490‑951.

��Kosiarka rotacyjna 165 - 1.500 zł, 
zgrabiarka pasowa 800 zł, przetrząsarko-
zgrabiarka 7 - 1.100 zł, dojarka czeska 
500 zł, tel. kom. 693‑975‑421.

��Beczkowóz Pomot-Chojna 5000 
l, 2006 rok, stan bdb., tel. kom. 
536‑499‑519.

��Sprzedam kopaczkę ciągnikową 
i młocarnię MZC4B, tel. kom. 
606‑432‑666.

��Z likwidacji gospodarstwa narzędzia 
rolnicze + Zetor 7211, tel. kom. 
669‑020‑033.

��Sieczkarnia 1-rzędowa Potinger Mex 3, 
tel. kom. 721‑742‑568.

��C-330M, 1991 rok i opryskiwacz Pilmet 
417 400l, tel. kom. 667‑171‑906.

��Sprzedam kopaczkę ciągnikową, 
kosiarkę konną, stan dobry, tel. kom. 
507‑012‑164.

��Sprzedam pług Overum 5-skibowy, 
zawieszany, tel. kom. 513‑559‑506.

��Sprzedam wózek widłowy Rak 7, 
1997 rok, silnik C-330, sprawny, tel. kom. 
510‑477‑964.

��Beczka asenizacyjna: 6.000 l, 3.000 
l; agregat 2,80; pług podorywkowy 5, 
gniotownik, tel. kom. 600‑369‑623.

��Agregat 4,2 m; głębosz; siewka 
do nawozów; suszarnia podłogowa, 
ciągniczek 1-osiowy Vari, tel. kom. 
782‑596‑215.

��Siewnik poznaniak, sadzarka, tel. kom. 
669‑404‑932.

��Ładowacz czeski, tel. kom. 
607‑316‑945.

��Beczki asenizacyjne: 3, 4, 5, 6 tysięcy 
litrów; rozrzutnik 8 t;p wycinak, tel. kom. 
781‑581‑034.

��Kombajn zbożowy Bizon Z056, 
1990 rok, 1900 h, stan bdb., tel. kom. 
726‑151‑995.

��Prasa Claas-44, siatka, 17.000 zł, tel. 
kom. 661‑856‑932.

��Agregat ścierniskowy, Unia, szer. 2,10, 
tel. kom. 661‑880‑458.

��Ciągnik MTZ-82, 1981 rok, tel. kom. 
661‑951‑255.

��Przyczepa samozbierająca do 
wszystkiego, tel. (46) 838‑12‑04.

��T-25, Czajki 8, Łowicz.

��Tur do MTZ, łyżka, widły, tel. kom. 
607‑809‑288.

��Sprzedam koła 13,6x38 i 1.100x20, tel. 
kom. 607‑809‑288.

��Prasa Z-224, Zduny, tel. kom. 
601‑750‑965.

��Ładowacze czołowe tur do ciągnika 
Ursus: 3512, 2812, C-330, C-360, T-25, 
hydrauliczne lub na linkę, tel. kom. 
608‑128‑670.

��Ładowacz tur Hydramet 12, do 
ciągnika Pronar, Belarus, 2012 r, prasa 
Sipma Z-569/1, 2002 r, tur do Farmtrac, 
tel. kom. 608‑128‑670.

��Przyczepa do bel, długość 6 m, szer. 
2.4 m na 18 bel, sadzarka karuzelowa 
2 rzędowa niemiecka, tel. kom. 
602‑899‑929.

inne
��Skrzynki na owoce, palety, wagi, 

beczka 4.000 l, tel. kom. 665‑464‑794.

��Wapno nawozowe z transportem, tel. 
kom. 600‑323‑947.

��Sprzedam dojarkę, tel. kom. 
889‑412‑209.

��Schładzalnik do mleka, 420 l, tel. kom. 
664‑170‑556.

��Zbiornik na mleko 600 litrów, tel. kom. 
663‑703‑640.

��Basen na mleko 200 litrów, tel. kom. 
693‑350‑892.

��Sprzedam obornik, tel. kom. 
515‑265‑012.

��Wózek paleciak, tel. kom. 693‑830‑160.

��Opony używane 16/70/20, tel. kom. 
693‑830‑160.

��Wymienię obornik na słomę, stała 
współpraca, tel. kom. 508‑188‑138.

��Sprzedam zbiornik na mleko 520 
litrów, tel. kom. 882-984‑785, po 20.00.

��Basen na mleko, 550 l, Frigomilk, tel. 
kom. 723‑380‑544.

��Sprzedam kwotę mleczną 100.000 
litrów, tel. (24) 277‑19‑50.

��Sprzedam kwotę mleczną, tel. kom. 
796‑063‑756.

��Basen 600 litrów, tel. kom. 
604‑840‑416.

��Sprzedam opony do C-360, tel. kom. 
503‑654‑884.

��Zbiornik 550 litrów, tel. kom. 
693‑698‑352.

��Przywiozę młóto browarniane, tel. kom. 
888‑666‑226.

��Schładzalnik do mleka typu 
„Frigomilk”, 550 l, 1998 rok, używany, 
bezawaryjny, stan idealny, tel. kom. 
721‑215‑800.

��Sprzedam dojarkę bańkową, tel. kom. 
602‑511‑928.

��Sprzedam kwotę mleczną, tel. kom. 
787‑396‑909.

��Wytłoki z jabłek z dowozem, tel. 
kom. 600‑323‑947.

��Sprzedam przewoźny schładzalnik 
do mleka 200 l, tel. kom. 
661‑057‑082.

��Obornik, tel. kom. 693‑059‑976.

��Sprzedam obornik świński, 
Strugienice, tel. kom. 511‑184‑369.

rolnicze - usługi
��Naprawa ciągników, maszyn 

rolniczych i sprzętu budowlanego, 
tel. kom. 510‑809‑025.

��Transport ciągników, przyczep, 
maszyn i urządzeń rolniczych, 
budowlanych, tel. kom. 609‑135‑502.

��Cięcie rzepaku i zbóż 
kombajnem John Deere, z 
sieczkarnią, faktury VAT, tel. kom. 
695‑608‑762.

��Usługi prasowania słomy 
nową prasą zmiennokomorową 
John Deere 854, tel. kom. 
695‑608‑762.

��Prasowanie słomy/siana prasą 
zmiennokomorową New Holland 
BR 7060, tel. kom. 501-447-956, 
500‑041‑377.

��Prasowanie słomy: duża kostka, 
opryskam kukurydzę na omacnicę, 
tel. kom. 606‑294‑284.

��Rozliczenia VAT rolników, tel. kom. 
508‑191‑628.

��Prasowanie nową prasą zwijającą, 
pasową, zmiennokomorową, Claas 
Variant 360 RC z rotorem i nożami, tel. 
kom. 696‑130‑651.

��Usługi prasą zmiennokomorową 
z rotorem i nożami, FVAT, tel. kom. 
604‑313‑647.

��Prasowanie, owijanie i zwożenie 
sianokiszonek, Amix, tel. kom. 
604‑463‑486.

��Prasowanie słomy, Amix, tel. kom. 
604‑463‑486.

��Wykonuję kosiarki sadownicze, 
tel. (46) 832-14-57, tel. kom. 513‑666‑808.

��Belowanie prasą zmiennokomorową 
New Holland, owijanie i załadunek bel, 
tel. kom. 664‑187‑631.

��Usługi rolnicze, tel. kom. 693‑698‑295.

��Zbiór aronii kombajnem z 
zakupem, tel. kom. 601‑286‑499.

��Zakup aronii, tel. kom. 
603‑869‑040.

zwierzęta

sprzedaż
��Sprzedam kotkę rasy brytyjskiej, tel. 

kom. 608‑649‑174.

��Yorki, tel. kom. 511‑337‑768.

��Yorki, chihuahua, beagle, tel. kom. 
662‑093‑975.

��Szczeniaki, owczarek niemiecki z 
rodowodem, tel. kom. 508‑174‑814.

��Oddam szczeniaka, tel. kom. 
501‑239‑141.

��Kózkę 5-cio i 6-cio miesięczną, tel. 
kom. 696‑836‑896.

��Sprzedam króliki belgijskie i miniaturki, 
tel. kom. 889‑220‑359.

��Chihuahua, długowłosa, tel. kom. 
691‑535‑063.

��Szczenięta yorki, tel. kom. 
795‑897‑433.

��Kucyka sprzedam, tel. kom. 
601‑442‑063.

��Klacz zimnokrwista ze źrebakiem 
zaźrebiona, tel. kom. 601‑962‑832.

��Oddam małe kotki, tel. kom. 
502‑939‑200.

��Labradory szczenięta, tel. kom. 
885‑438‑130.

��Sprzedam ratlerki miniaturki 
szczeniaki, tel. kom. 512‑624‑763.

��Sprzedam kotki perskie, tel. kom. 
502‑259‑220.

��Oddam kotki, tel. kom. 518‑487‑766.

��Szczeniaki hasky, tel. kom. 
792‑489‑723.

��Szczenięta sznaucerki miniaturki, tel. 
kom. 533‑904‑400.

��Króle „barany”, kury frezyjskie, indyki, 
tel. kom. 664‑481‑085.

inne
��Hotel: gryzonie, króliki, ptaki, owady, 

żółwie, bez psów i kotów (biolog, 
profesjonalna domowa opieka), tel. kom. 
501‑446‑729.
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Informacje
�� Informacja PKP (ogólnokrajowa) 

22/19436
�� Informacja PKS (całodobowa)  

(46) 837-38-13 
�� Informacja o krajowych numerach 

tp 118-913
�� Informacja o międzynarodowych  

numerach tp 118-912
��Rozmowy międzynarodowe tp  

– zamawianie 9051
��Naprawa telefonów – błękitna linia 

tp 9393
��Biuro zleceń tp 9497
��Wojewódzkie Centrum Zarządzania 

Kryzysowego Łódzkiego Urzędu Woje-
wódzkiego w Łodzi 9287

��Policja 997 alarmowy 
��Policja w Żychlinie: (24) 285-29-97,  

(24) 253-00-14
��Policja w Pacynie: (24) 235-03-20
��Komenda Powiatowa Policji w Kutnie: 

(24) 253-22-00 
��Straż pożarna: 998 alarmowy
��Ochotnicza Straż Pożarna w Żychli-

nie: (24) 285-12-10
��Ochotnicza Straż Pożarna w Pacynie: 

604-349-406
��Ochotnicza Straż Pożarna w Bedlnie: 

(24) 285-51-91
��Pogotowie ratunkowe: 999 alarmowy

pogotowia
��Policyjny telefon zaufania w Kutnie: 

(24) 254 27 93 
��Telefon informacyjno-problemowy:
��Poradnia Leczenia Uzależnień  

w Kutnie (24) 355-81-00
��Poradnia Zdrowia Psychicznego  

w Kutnie: (24) 355-81-00
��Pogotowie energetyki cieplnej  

w Kutnie: (24) 253-63-86
��Pogotowie wodno-kanalizacyjne  

w Kutnie: tel. (24) 253– 33– 20 
��Wodociągi – Hydrofornia Orłów-Par-

cel: (24) 282 26 31
��Pogotowie energetyczne w Żychlinie: 

285-10-27
��Awarie oświetlenia ulicznego Kutno: 

całodobowo można zgłaszać  
pod nr 606-605-494 lub 692-888-144

��Zakład pogrzebowy: (24) 285-06-60 
��Dystrybucja gazu w Żychlinie:  

(24) 285-10-71, (24) 285-14-28,  
(24) 285-26-39, (24) 285-14-20 

��  Lecznice dla zwierząt w Żychlinie:  
ul. Traugutta 11a, tel. 605-973-325 

telefony
��Taxi osobowe: 
��Kutno: (24) 253-30-44, (24) 355-57-10, 

604-554-539, 604-527-782

��PUP Filia w Żychlinie: (24) 285-13-46 

��Starostwo Powiatowe w Kutnie: 
sekretariat (24) 355-47-80 

��Urząd Gminy w Żychlinie:  
(24) 285-10-06,

��Urząd Gminy w Bedlnie: (24) 282-14-20
��Urząd Gminy w Pacynie: (24) 285-80-54
��Urząd Gminy Oporów: (24) 383-11-50
��Urząd Skarbowy w Kutnie:  

(24) 355-61-00
��ZUS Kutno: (24) 253-99-44 

��Urząd Pocztowy w Pacynie:  
(24) 285-80-33

��Bank Spółdzielczy Mazowsze w Płoc-
ku, oddział w Pacynie: (24) 285-80-10

��Urzędy Stanu Cywilnego: Żychlin (24) 
285-49-60, Bedlno (24) 282-17-66, Pacyna 
(24) 285 80 06, Oporów (24) 383-15-52

��Ośrodki Pomocy Społecznej: Żychlin 
(24) 285-11-26, Bedlno: (24) 282-17-64, 
Pacyna (24) 285-80-60, Oporów: (24) 
383-11-53

��Blisko Dziecka Stowarzyszenie Po-
mocy Dzieciom i Młodzieży w Żychlinie: 
(24) 285-13-06

��Placówka Opiekuńczo-Wychowaw-
cza Nadzieja w Żychlinie: (24) 285-12-87

��Stowarzyszenie Rodzinnego Klubu 
Abstynenta „Przystań życia” w Żychli-
nie: 695-054-433 

��Powiatowe Centrum Pomocy  
w Rodzinie w Kutnie: (24) 355-47-50 

��Ogólnopolska poradnia telefonicz-
na dla osób dorosłych w kryzysie 
emocjonalnym, czynna od pon.-pt. godz. 
14.00-22.00 pod bezpłatnym numerem 
telefonu 116 123; www.116123.edu.pl

ośrodki kultury
��Żychliński Dom Kultury:  

(24) 285-10-34
��Gminny Ośrodek Kultury w Bedlnie: 

(24) 282-10-36
��Gminny Ośrodek Kultury w Pacynie: 

(24) 285-80-56

biblioteki
��Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna 

im. Marii Kownackiej w Żychlinie:  
(24) 285-11-69, (24) 285-49-79

��Gminna Biblioteka Publiczna  
w Bedlnie: (24) 282-17-51

��Gminna Biblioteka Publiczna  
w Pacynie (Filia Biblioteczna w Skrze-
szewach): (24) 285-80-56

��Gminna Biblioteka Publiczna  
w Oporowie: (24) 383-12-25

dyżury przychodni
��Żychlin, Ośrodek Zdrowia NZOZ 

Almamed: (24) 285-10-90; (24) 285-10-86

��Żychlin, Ośrodek Zdrowia NZOZ 
Promed: (24) 285-48-44, (24) 285-29-20, 
(24) 285-10-08

��Bedlno, Ośrodek Zdrowia NZOZ ARS 
MEDICA Sp. z o.o. : (24) 282-14-90

��Bedlno, Ośrodek Zdrowia NZOZ 
INTER-MED : (24) 282-17-34

��Pacyna, Gminny Ośrodek Zdrowia 
NZOZ Medyk: (24) 285-80-25

��Oporów, Ośrodek Zdrowie NZOZ 
Promed: (24) 285-91-21

��Oporów, Ośrodek Zdrowia NZOZ 
Almamed: (24) 383-15-00

��Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 
Kutno, ul. Popiełuszki 1, Niepubliczny 
Zakład Opieki Zdrowotnej RED-MED,  
J. Robak , tel. (24) 355-60-11,  
697-859-705 

��Ośrodek Zdrowia NZOZ Pro Familia 
w Pleckiej Dąbrowie: (24) 282-21-84

apteki
��Żychlin, os. Słoneczne 77,  

tel. 601-581-419 
��Żychlin, ul. 1 Maja 3, tel. 24-285-21-70 
��Żychlin, „Sofarm”, ul. Łąkowa 3a, tel. 

24-285-19-94 
��Żychlin, „Melisa”, ul. Narutowicza 

71/1, tel. 24-285-10-46 
��Żychlin, „Pod złotą wagą”, ul. Naruto-

wicza 72, tel. 24-285-43-52 
��Bedlno, tel. 24-282-14-67
��Plecka Dąbrowa, tel. 24-282-21-28
��Załusin, tel. 24-285-07-17

msze święte w nie-
dziele i święta

��Żychlin, parafia pw. Świętych Aposto-
łów Piotra i Pawła:  
7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00

��Żychlin, Kaplica pw. św. Maksymilia-
na Kolbego:  
9.30, 11.00, 12.30

��Śleszyn, parafia pw. św. Aleksandra 
Papieża i Męczennika:  
9.00, 11.00

��Luszyn: parafia pw. św. Stanisława 
Biskupa i Męczennika:  
9.00, 11.30

��Plecka Dąbrowa, parafia pw. Zwia-
stowania Najświętszej Maryi Panny: 
9.00, 11.30

��Suserz, parafia pw. Wniebowzięcia 
Najświętszej Maryi Panny:  
8.00, 10.00, 12.00

��Trębki, parafia pw. św. Stanisława 
Kostki w Trębkach:  
8.00, 9.30, 11.30

��Bedlno, parafia pw. św. Floriana 
Biskupa i Męczennika:  
9.00, 11.30

��Pacyna, parafia pw. św. Wawrzyńca, 
diakona i męczennika:  
8.30, 10.00, 12.00

��Oporów, parafia pw. św. Marcina 
Biskupa:  
8.30, 10.00, 11.30

pływalnia w Kutnie
��Aquapark w Kutnie dostępny jest dla 

ogółu chętnych w godz.: 
��Poniedziałek –6.00-22.00
��Wtorek –6.00-22.00

��Środa –6.00-22.00
��Czwartek –6.00-22.00
��Piątek – 6.00-22.00
��Sobota – 6.00-22.00
��Niedziela – 6.00-22.00
��Kręgle: od poniedziałku do piątku 

w godz. 8.00-16.00 – grupy szkolne, 
16.00-24.00 – indywidualni klienci. Sobota, 
niedziela – 8.00-24.00.

��Squash: od poniedziałku do niedzieli  
w godz. 6.00-22.00

pływalnia  
w Łowiczu
Pływalnia miejska dostępna jest dla ogółu 
chętnych w godz.: 

��Poniedziałek –12.00-20.00
��Wtorek –12.00-20.00
��Środa –12.00-20.00
��Czwartek –12.00-20.00
��Piątek – 12.00-20.00
��Sobota – 12.00-20.00
��Niedziela – 12.00-20.00

Grota solna i sauna czynne od poniedział-
ku do piątku w godz. 14.00-20.00,  
sobota, niedziela 14.00-20.00.

kino Kutnowski 
Dom Kultury  
ul. Żółkiewskiego 4, tel/fax: (24) 254-21-37

��Czwartek, 8 sierpnia:  
kino nieczynne

��Piątek, 9 sierpnia:
godz. 14.00 – Minionki rozrabiają
godz. 16.00 - Był sobie dzieciak
godz. 18.00 - World War Z
godz. 20.15 - Red 2

��Sobota, 10 sierpnia: 
godz. 14.00 – Minionki rozrabiają
godz. 16.00 - Był sobie dzieciak
godz. 18.00 - World War Z
godz. 20.15 - Red 2

��Niedziela, 11 sierpnia: 
godz. 14.00 – Minionki rozrabiają
godz. 16.00 - Był sobie dzieciak
godz. 18.00 - World War Z
godz. 20.15 - Red 2 

��Poniedziałek, 12 sierpnia: 
godz. 14.00 – Minionki rozrabiają
godz. 16.00 - Był sobie dzieciak
godz. 18.00 - World War Z
godz. 20.15 - Red 2

��Wtorek, 13 sierpnia: 
godz. 14.00 – Minionki rozrabiają
godz. 16.00 - Był sobie dzieciak
godz. 18.00 - World War Z
godz. 20.15 - Red 2

��Środa, 14 sierpnia:  
godz. 14.00 – Minionki rozrabiają
godz. 16.00 - Był sobie dzieciak
godz. 18.00 - World War Z
godz. 20.15 - Red 2

��Czwartek, 15 sierpnia:  
kino nieczynne

kino Fenix  
ul. Podrzeczna 20, tel. 046/837-40-01

��Czwartek, 8 sierpnia:  
godz. 17.00  - JEŹDZIEC ZNIKĄD -  
Stróż prawa na Dzikim Zachodzie zakłada 
maskę i z pomocą Indianina pragnie 
pomścić śmierć towarzyszy.  
godz. 19.30 - RED 2 - Emerytowani agenci 
CIA próbują odnaleźć broń masowego 
rażenia. 

��Piątek, 9 sierpnia: 
godz. 17:00  - BYŁ SOBIE DZIECIAK - akcja 
filmu rozgrywa się pod koniec II wojny świa-
towej w 1944 r w Polsce w trakcie powstania 
warszawskiego krwawo tłumionego przez 
Niemców. Marek to młody poeta, niedoszły 
maturzysta, który w warunkach wojennych 
musi dojrzeć i dorosnąć znacznie szybciej, 
niż gdyby sprawy szły zwykłym trybem. Pod 
wpływem fascynującej go, przypadkowo 
poznanej kobiety staje przed wyborami i musi 
zdefiniować w praktyce pojęcia takie jak lojal-
ność, przynależność narodowa, wierność. 

��Sobota-czwartek, 10-15 sierpnia:
godz. 19:15- BYŁ SOBIE DZIECIAK 
godz. 16:30, 21:00  - JEŹDZIEC ZNIKĄD

wystawy stałe
��Miasto w czasie i przestrzeni – 

wystawę rozpoczyna dział archeologii 
prezentujący najdawniejsze dzieje  
Ziemi Kutnowskiej. Przyrodnicza część 
ekspozycji prezentuje środowiska  
naturalne miasta, a część etnograficzna 
wystawy dotyczy folkloru regionu  
kutnowskiego. Muzeum Regionalne  
w Kutnie, czynne od pon. do pt.  
w godz. 8-16, ndz. 10-16,  
w soboty nieczynne, bilet normalny 5 
zł, ulgowy 2,50 zł, w niedziele wstęp 
bezpłatny.

��Rzeźba po kutnowsku – wystawa pre-
zentuje cztery grupy tematyczne: motywy 
sakralne, przedstawienia związane z ob-
rzędowością, życiem na wsi i pracą na roli, 
postać Diabła Boruty zaprezentowana w 
różnych wcieleniach i tematyka historycz-
na, ukazująca ważne postaci i wydarzenia 
z dziejów Polski. Muzeum Regionalne 
w Kutnie, czynne od pon. do pt. w godz. 
8-16, ndz. 10-16, w soboty nieczynne, bilet 
normalny 5 zł, ulgowy 2,50 zł, w niedziele 
wstęp bezpłatny.

��Muzeum bitwy nad Bzurą w Kutnie  
– czynne od wt. do sob. w godz. 8-16, ndz. 
10-16, w pon. muzeum nieczynne.

��Sztuka Baroku – na ekspozycję składa-
ją się przykłady rzemiosła artystycznego: 
meble, tkaniny, szkło, porcelana, a także 
malarstwo i rzeźba. Muzeum w Łowiczu, 
czynna w godz. 10-16, bilet normalny 7 zł, 
ulgowy 4 zł.

��Etnografia Księstwa Łowickiego – wy-
stawa przedstawia stroje ludowe, wycinanki, 
rzeźby, ceramikę, tkaniny oraz eksponaty z 
dziedziny papiero-plastyki. Muzeum w Łowi-
czu, czynna w godz. 10-16, bilet normalny 
7 zł, ulgowy 4 zł.

��Wystawa w Muzeum Diecezjalnym  
w Łowiczu – zwiedzanie katedry wraz  
z eksponatami znajdującymi się w wieży. 
Dodatkowo można oglądać panoramę 
miasta z tarasu widokowego oraz projekcję 
filmu o historii katedry. Muzeum czynne od 
poniedziałku do soboty w godz. 10-16. 

wystawy czasowe
��Kobieta Lomwe i jej ciało – wystawa 

fotografii Halszki Wierzbickiej – fotogra-
ficzne zapiski, których źródłem stała się 
ośmiomiesięczna wyprawa do jednego  
z krajów Afryki. Codzienne obcowanie  
z tubylcami stanowiły impuls do zwrócenia 
uwagi na świat kobiecy i uwiecznienie go 
na obrazie. Wśród uchwyconych momen-
tów są m.in. ciała zapisane tatuażami, 
twarze pokryte maseczkami z musiro czy 
samulem – naturalną szminką/kredką/
różem. Centrum Teatru Muzyki i Tańca 
w Kutnie, ul. Teatralna 1, wstęp wolny, 
czynna do 24 sierpnia. 

��Lararium – galeria w Dworku, wystawę 
można oglądać w środy w godz. 12:00-
18:00 oraz w pozostałe dni tygodnia (z wy-
łączeniem sobót) w godz. 10:00-16:00 po 
wcześniejszym uzgodnieniu telefonicznym,  
tel. (24) 254-79-64. Muzeum Regionalne  
w Kutnie, bilet normalny 5 zł, ulgowy 2,50 
zł, w niedziele wstęp bezpłatny.

��Muzeum-Zamek w Oporowie – czynne 
codziennie w godz. 10-16, kasa:10-15.30, 
w soboty i w niedziele w godz. 10-17, 
kasa:10-16.30, w poniedziałki wstęp bez-
płatny, bilet normalny 8 zł, ulgowy 5 zł,  
oprowadzanie po muzeum 30 zł  
po wcześniejszej rezerwacji, park czynny 
w godz. 8-20, wstęp bezpłatny.

��Wystawa wiecznych piór - na wystawie 
zaprezentowano 15 eleganckich wiecz-
nych piór pochodzących z różnych lat, 
najstarsze z 1915 roku. Niektóre są  
z oryginalnymi metryczkami informującymi 
szczegółowo o historii pióra. Czynna do 
końca sierpnia, Gminny Ośrodek Kultury  
w Bedlnie, wstęp wolny

��Łowicz i okolice – wystawa dwóch 
łowickich pasjonatów fotografii Sylwestra 
Cichala i Jacka Rybusa. Prezentuje ona 
ponad 30 zdjęć ukazujących zabytki 
Łowicza i regionu łowickiego oraz sceny 
z procesji Bożego Ciała. Filia Miejskiej Bi-
blioteki przy ul. Podrzecznej 20 w Łowiczu, 
czynna do  końca sierpnia 2013r.

��Gloria Victis 1863-1864 – Pamięć  
i tradycja  – w 150. rocznicę wybuchu 
Powstania Styczniowego na Ziemi Łowic-
kiej. Wystawa internetowa przygotowana 
przez Marka Wojtylaka. Oglądać ją można 
na stronie Archiwum Państwowego m. st. 
Warszawy. 

��Made in Głowno’2013 – wystawa 
twórczości miejscowych artystów 
plastyków. Swoje prace wystawią: Szymon 
Ademczewski (grafika), Agnieszka An-
druszkiewicz (papier czerpany), Marlena 
Lenart (malarstwo), Dariusz Młynarczyk 
(rysunek, obiekty), Agnieszka Myszkowska 
(ilustracje). Galeria Bank&DM w Głownie. 
Wystawa czynna do połowy września. 

��Muzeum motoryzacji - na wystawie 
można oglądać blisko setkę zabytkowych 
motocykli, kilkadziesiąt samochodów, a 
nawet jeden samolot. Ośrodek szkolenio-
wo-wycieczkowym „Stacja” w Nieborowie, 
czynne do końca września wt.-ndz. w 
godz. 10.00-18.00, bilety 10 zł normalny, 
7 zł ulgowy.

��Południkowe cięcie. Hiszpania od 
morza do morza – relacja z podróży 
do Santiago de Compostela - wystawa 
fotografii autorstwa Michała Grzejszczaka 
z Łowicza. Prezentuje fotografie wyko-

nane w trakcie podróży po Hiszpanii. 
Galeria EV34, Łowicz, ul. Zduńska 34, 
wstęp wolny.

��Moją polityką jest miłość – wystawa 
informacyjna, przybliżająca postać św. 
Urszuli Ledóchowskiej. Kolorowe plansze 
zainstalowane na stojakach przybliżają 
życie, postawę świętej oraz jej powiązania 
rodzinne. Informacje biograficzne są 
uzupełniane przez bogaty materiał 
ikonograficzny – zdjęcia i grafiki. Bazylika 
Katedralna w Łowiczu, wstęp wolny, 
czynna do 15 sierpnia.

koncerty
��Piątek, 9 sierpnia:

godz. 21.00 - koncert zespołu GROWN 
COLD, bilety 10 zł.  Klub Pracownia  
ul. Podrzeczna 20

��Środa, 14 sierpnia:  
godz. 19.30 – XXV Międzynarodowy 
Festiwal Organowy „Johann Sebastian 
Bach”: zagrają Krzysztof Jakowicz – 
skrzypce, Krzysztof Marosek – organy. W 
programie utwory J. S. Bach, J. Brahms, 
G. Muffat, E. Ysaye. Bazylika Katedralna 
na Starym Rynku, bilety: 10 zł normalny, 
5 zł ulgowy.

��Niedziela, 25 sierpnia:
godz. 19.30 - koncert w ramach festiwalu 
„KOLORY POLSKI”, koncert „Bach  
i synowie” w wykonaniu Małgorzaty 
Sarbak - klawesyn i Marcina Maseckiego - 
pianino, Bazylika Katedralna w Łowiczu.

inne
��Czwartek, 8 sierpnia:  

godz. 10.00 - Wycieczka rowerowa  
do Puszczy Bolimowskiej, GOK Bolimów, 
wstęp wolny
godz. 12.00 – filmowe przygody WILLY 
ŁOKA  – w programie zabawy, gry, kon-
kursy, projekcja bajki „Planeta skarbów”. 
ŁOK, ul. Podrzeczna 20

��Piątek, 9 sierpnia:
godz. 11.00 - Coś z niczego – warsztaty 
plastyczno-ekologiczne, ŁOK

��Poniedziałek-środa, 12-14 sierpnia:
godz. 11.00 - warsztaty twórcze: Kraina 
Fantazji – tworzymy własną książkę, 
Centrum Rozwoju Osobistego, Łyszko-
wicka 37

��Niedziela 11 sierpnia:
godz. 12.00 - prezentacja gminy Nieborów,  
w programie są występy: Strażackiej Orkie-
stry Dętej z Bełchowa, Kapeli Ludowej  
z Bełchowa, Dziecięcego Zespołu Ludowego 
Krzewina z Bobrownik oraz stoisk kulinar-
nych Kół Gospodyń Wiejskich z Bednar 
i Sypnia, mini skansen przy Muzeum w 
Łowicz, wstęp wolny
godz. 12.00 - Niedziela w skansenie  
- w programie: warsztaty z haftu, wycinanki,  
robienia kwiatów bibułowych, pszczelarstwa, 
Skansen w Maurzycach

��Czwartek, 15 sierpnia:
godz. 10.00 - XI Festyn Rodzinny  
w Bąkowie, w programie występ: Orkie-
stry Stołecznej Policji, zespołu Pieśni  
i Tańca Ziemi Kutnowskiej, koncert 
zespołu Exell, Parafia p.w. św. Mikołaja, 
biskupa w Bąkowie Górnym, wstęp wolny

��Piątek, 16 sierpnia:
godz. 15.00 - festyn z okazji odpustu 
w dniu św. Rocha, w programie m.in 
występ: aktorów z Teatru Wielkie Koło  
z Będzin, Nieborów - plac przy parafii pw. 
Matki Bożej Bolesnej

��Czwartek-poniedziałek, 22-26 
sierpnia:
godz. 17.00 - Rekolekcyjne Spotkanie 
Młodych – Max Festiwal - ogólnopolskie re-
kolekcyjne spotkanie młodych organizowane 
przez ojców Franciszkanów w Niepokala-
nowie. Tematem tegorocznego spotkania 
będzie sakrament spowiedzi, hasłem 
przewodnim są słowa z Ewangelii według 
św. Jana „Którym odpuścicie grzechy, są im 
odpuszczone”. Niepokalanów

boiska i hale 
sportowe

��Orlik przy Zespole Szkół nr 1  
w Żychlinie – 601-564-839 (kontakt do 
animatora sportu Remigiusza Michalaka)

��Orlik przy Szkole Podstawowej  
nr 1 w Kutnie – nr tel. 667-218-122, pon.-
-pt., w godz. 15-20, sob. 10-16-, ndz. 14-19

��Orlik przy Szkole Podstawowej nr 6  
w Kutnie – pon.-pt. 15-20, w weekendy  
w godz. 9-16, do ustalenia na miejscu

��Orlik przy Szkole Podstawowej nr 9  
w Kutnie – pon.-pt. 15-20, w weekendy  
w godz. 14-21

��MOSiR w Kutnie – pon.-ndz. , stadion 
ogólnodostępny z wyjątkiem boisk piłkar-
skich (opłata za wynajęcie), 
 nr tel. (24) 355-22-24

��Sala gimnastyczna w Gimnazjum  
w Bedlnie – nr tel. (24) 282-14-26 (tylko 
dla mieszkańców gminy Bedlno)

 INFORMATOR DLA ŻYCHLINA I OKOLIC
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OFERTY PRACY
Powiatowy Urząd pracy w kutnie 
(stan na 6.08.2013 r.)

�� kierowca kat. CE - kraj 
�� prasowacz/ka 
�� szwaczka 
�� robotnik budowlany- 
�� kierowca ciągnika siodłowego-kraj 
�� prasowaczka wyrobów gotowych 
�� księgowa 
�� specjalista rozliczeń opakowań 
�� piekarz ciastowy, piecowy 
�� mechanik samochodów ciężarowych-możli-

wość przyuczenia	
�� pracownik przy pracach porządkowych 

w elewatorze 
�� tokarz-frezer
�� kierowca C+E
�� kierowca C+E - transport międzynarodowy
�� spedytor
�� przedstawiciel handlowy
�� pracownik leśny-drwal
�� specjalista ochrony środowiska

buraczek czerwony 	 kg	 1,50-2,00

cebula	 kg	 1,50-2,50

czosnek	 szt.	 1,50-2,00

jabłka	 kg	 1,00-3,00

jaja fermowe	 15 szt.	 6,00-9,00

jaja wiejskie	 15 szt.	 9,00-10,00

kapusta biała	 szt.	 1,50-2,50

marchew	 kg	 1,50-2,50

pieczarki	 kg	 4,00-7,00

pietruszka	 kg	 2,00-3,00

skarb rolnika 
NOTOWANIA Z TARGOWISKA  
W ŁOWICZU z dnia 2.08.2013 r.

Rolnik Sprzedaje 
(ceny z dnia 6.08.2013 r.)

Żywiec wieprzowy:

�� Różyce: 5,60 zł/kg+VAT

�� Skowroda Płd.: 5,60 zł/kg+VAT

�� Domaniewice: 5,60 zł/kg+VAT

�� Chąśno: 5,40 zł/kg+VAT

�� Karnków: 5,50 zł/kg+VAT

�� Kiernozia: 5,50 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

�� Skowroda Płd.: krowy 6,40 zł/kg+VAT;  
byki 7,20 zł/kg +VAT; jałówki 6,80 zł/
kg+VAT;

�� Różyce: krowy 5,70 zł/kg+VAT;  
byki 6,80 zł/kg+VAT; jałówki 6,50 zł 
kg+VAT; 

�� Domaniewice: krowy 5,70 zł/kg+VAT;  
byki 6,80 zł/kg+VAT; jałówki 6,50 zł 
kg+VAT;  

�� Kiernozia: krowy 3,00-5,50 zł kg+VAT;  
byki 6,00-7,00 zł/kg+VAT; jałówki 
5,50-6,50 zł/kg+VAT;

ślubowali sobie:
�� Katarzyna Modrak i Michał Wiatr 

oboje z Łowicza
�� Karolina Krzewik i Łukasz Zielent 

oboje z Łowicza
�� Bożena Koza z Ostrowa i Sebastian 

Bródka z Łowicza
�� Paulina Sokół z Łowicza i Krzysztof 

Skrzypek z Lublina

urodziły się:
córeczki

�� państwu Łonom z Karsznic
�� państwu Rokickim z Bochenia
�� państwu Olejniczakom z Mysłakowa
�� państwu Walczkom z Łowicza
�� państwu Wiesiołkom z Łyszkowic

Synkowie
�� państwu Kostrzewom z Mysłakowa
�� państwu Antoniakom z Bąkowa
�� państwu Marzec z Łowicza
�� państwu Czyżyckim z Łowicza
�� państwu Linke z Mysłakowa 
�� państwu Sierakowskim z Zarębowa

KRONIKA  
WYpadków 
miłosnych
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Lekka atletyka | II Biegowa Bitwa o Łódź  

Kunikowski dwa razy na podium
W ostatni weekend lipca w Łodzi odbyła się dość 
nietypowa impreza – II Biegowa Bitwa o Łódź.  
W zawodach tych miłośnicy ekstremalnych wrażeń 
musieli zmierzyć się z nowym wyzwaniem, z błotem, 
przeszkodami, śmierdzącą sadzawką i ze zmęczeniem.

Na trasie było dużo utrudnień, 
które zawodnicy mogli pokony-
wać w dowolny sposób. Cel był 
jeden – ma być ciężko, brudno 
i mokro. Na starcie stanęło pra-
wie 140 zwariowanych biega-
czy, a do mety dotarło 113 za-
wodników. Wśród nich bardzo 
dobrze zaprezentował się To-
masz Kunikowski (LKS Dar 
Placencja), który w klasyfika-
cji generalnej zajął 3. miejsce 
z wynikiem 59,54 min. Zwy-
cięzcą zawodów został Leszek 
Marcinkiewicz (Aleksandrów 
Kujawski), który uzyskał wynik 

59,03. Łowiczanin razem z eki-
pą Babel Sport S.L. Salos Wod-
na został zwycięzcą klasyfikacji 
drużynowej. 

Po sobotnich wrażeniach Ku-
nikowski w niedzielę wystarto-
wał w I Łódzkim Biegu Urodzi-
nowym organizowanym przez 
Miejski Ośrodek Sportu i Re-
kreacji w Łodzi, który odbył 
się w Parku 3 Maja. Ustalone 
przez organizatora dystanse bie-
gów nawiązywały do 590 rocz-
nicy nadania praw miejskich Ło-
dzi: 5900 m bieg główny i marsz 
Nordic Walking, 590 m biegi dla 

młodzieży szkolnej i 59 m bieg 
dla przedszkolaków.  

W upalnej, wręcz afrykań-
skiej aurze reprezentant LKS 
Dar Placencja ponownie stanął 
na najniższym stopniu podium, 
zdobywając okazały puchar. 
Kunikowski uzyskał czas 21,48 
min., a zwycięzcą biegu został 
Grzegorz Petrusiewicz (Łódź) 
z czasem 20,54 min. 

– W Biegowej Bitwie o Łódź 
wystartowałem po raz drugi 
i tym razem udało mi się wsko-
czyć na podium oraz wygrać kla-
syfikację drużynową z zespołem 
Babel Sport S.L. Salos Wodna. 
Nie przyszło to jednak łatwo, po-
nieważ organizatorzy zapewni-
li dodatkowe przeszkody i bieg 
był trudniejszy niż rok temu – re-
lacjonował zawody Kunikowski. 
– Szczególnie zaskoczył mnie 

bieg z oponą oraz błotnisty tunel, 
a udręką były podbiegi zaraz po 
kąpieli w śmierdzącym bajorze. 
Od początku trzymałem się trójo-
sobowej grupki i najlepiej mi wy-
chodziło pokonywanie kolejnych 

przeszkód, a walka o czołowe po-
zycje rozegrała się na ostatnim ki-
lometrze. Lubię takie biegi i mam 
zamiar startować w przyszłości w 
tego rodzaju imprezach.

– Bieg Urodzinowy miałem 
potraktować treningowo po mę-
czącym sobotnim biegu, ale at-
mosfera jaka była na starcie na-
kręciła mnie na walkę w tym 
biegu. Pomimo wielkiego upału 

na czas zawodów nad Łódź na-
deszła ulewa, co pozwoliło mi 
podkręcić tempo i dogonić czo-
łówkę. Opłaciło się i wywalczy-
łem 3. pozycję po zaciętej walce 
na ostatnich 400 metrach na sta-
dionie. Z biegów jestem bardzo 
zadowolony i już nie mogę się 
doczekać jesiennych startów – 
podsumował swoje starty repre-
zentant LKS Dar Placencja. � zł

Triathlon | Garmin Iron Triathlon Ślesin 2013 im. B. Kubickiego

Gardener potwierdza swoją dominację
27 lipca w Ślesinie koło Ko-

nina, odbył się czwarty i ostat-
ni już etap cyklu Garmin Iron 
Triathlon. Zawodnicy mieli do 
pokonania dystans „ćwiartki” 
Ironmana. Triathloniści wystarto-
wali z plaży przy jeziorze, a trasa 
pływacka składała się z jednego 
okrążenia o dł. 950 m. Wyścig 
kolarski w formule bez draftingu 
został rozegrany na dwóch pę-
tlach po 22,5 km. Bieg odbył się 
na dwóch pętlach po 5,25 km. 

Po raz czwarty swoją domina-
cję w swojej kategorii wiekowej 
potwierdził łowiczanin Jacek 

Gardener. Nasz triathlonista w 
stawce ponad 300 zawodników, 
zajął 11. miejsce w klasyfika-
cji generalnej, a wynik 2:09,08 
pozwolił mu stanąć na najwyż-
szym stopniu podium w kategorii 
wiekowej M-45. Po podliczeniu 
czterech imprez z cyklu Garmin 
Iron Triathlon okazało się, że 
Jacek zajął miejsce w pierwszej 
dziesiątce w klasyfikacji gene-
ralnej. Łączny czas 8:59,13 dał 
mu dziewiątą lokatę. W końco-
wej klasyfikacji cyklu znalazło 
się aż 912 osób, dlatego warto 
podkreślić, że to ogromny suk-

ces łowiczanina. Zwycięzcą 
całego cyklu został Krzysztof 
Augustyniak (MKS Płetval Po-
lkowice – Triathlon) z łącznym 
wynikiem 8:14,17. 

Bardzo dobrze zaprezentował 
się również Jakub Pierzankowski 
(Wycinanka Łowicz), któremu 
nie udało się pokonać w tym roku 
Jacka. W Ślesinie Kuba zajął 78. 
miejsce z czasem 2:26,42. Czte-
ry starty dały Pierzankowskiemu 
wysokie miejsce w końcowej 
kwalifikacji. Łowiczanin uplaso-
wał się na 25. miejscu z łącznym 
wynikiem 10:06,11.  � zł

Bieg przez opony był jedną 
z konkurencji biegowej bitwy.

Tomasz Kunikowski (z lewej) w klasyfikacji generalnej zajął 3. miejsce.
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Piłka nożna | VI edycja Wa-Li-Zy

Partners niespodziewanie pokonał Agros-Nova
Wakacyjna Liga Zakładowa 

już za półmetkiem rozgrywek, 
ale kolejne mecze zaplanowane 
są dopiero na 20 sierpnia. 

Do zakończenia wakacyjnych 
zmagań zostały już tylko trzy 
kolejki i jeden zaległy mecz. Do 
tej pory w gronie ośmiu ekip 
liderem jest Baumit Łowicz,  
w którego składzie gra kilku by-
łych graczy łowickiego Pelikana.  
We wtorek 30 lipca odbył się 
zaległy mecz z 2. kolejki, w któ-
rem dość nieoczekiwanie ostatni  
w tabeli Partners Łowicz pokonał 
2:1 ekipę Agros Nova Łowicz. 

Zespół Leszka Plichty przed tym 
meczem liczył, że wskoczy na  
2. miejsce, jednak musiał prze-
łknąć gorzką pigułkę i teraz po-
zostaje na 4. miejscu w ligowej 
tabeli. Bramki dla drużyny Part-
ners zdobyli Michał Kaliszczyń-
ski i  Bartosz Budzyński. � zł

 Zaległy mecz 2. kolejki: Agros 
Nova Łowicz – Partners Łowicz 
1:2 (0:2); br.: Ł. Bryszewski (25) – 
M. Kaliszczyński (14) i B. Budzyński 
(15).  Agros: W.Kunikowski – M. 
Fudała, M. Piekacz, D. Bryszewski, 
Ł. Bryszewski, M. Pilarski, A. Szmidt, 

Ł. Chruściel, M. Aftewicz, D. Plichta, 
M. Plichta i S. Sumiński. Partners: Ł. 
Walędziak – M. Sianoszek, P. Hum-
ka, M. Kaliszczyński, T. Maszkowski, 
A. Golisz, K. Wielemborek, B. Bu-
dzyński, R. Domański, A. Skierski i 
M. Dymek.
 
1. Baumit Łowicz 	 4	 4	 21-8

2. Dagram Plast Łowicz	 4	 7	 12-14

3. OSM Łowicz	 3	 7	   9-6

4. Agros Nova Łowicz	 4	 6	   4-11

5. ZNP Łowicz	 3	 3	   7-11

6. Bracia Urbanek Łowicz	 3	 3	   5-10

7. Partners Łowicz	 3	 3	   5-11

8. Bo-Dach Grudze 	 4	 2	   6-8
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Siatkówka plażowa | 2. turniej eliminacyjny XII edycji Otwartych Mistrzostw Łowicza

Obrońcy „majstra” wracają i wygrywają
W sobotę 3 sierpnia odbył się 

drugi turniej eliminacyjny XII 
edycji Otwartych Mistrzostw Ło-
wicza w siatkówce plażowej.  Po 
raz drugi organizatorzy mogli 
mieć powody do zadowolenia, 
ponieważ już na tydzień przed za-
wodami lista zgłoszeniowa była 
zamknięta, choć chętnych nie 
brakowało. Niestety, okazało się, 
że dwie pary potwierdziły swoje 
granie, ale na turnieju się nie po-
jawiły. – W takim przypadku te 
dwie pary będą miały odjęte kar-
ne punkty, a do trzeciego turnie-
ju wystartują z listy rezerwowej 
– mówił organizator zawodów 
Dominik Kuś. Zatem na boisku 
za kościołem na Korabce na ulicy 
Brzozowej rywalizowało w upal-
ną sobotę 14 duetów.  Podobnie 
jak w pierwszym turnieju pogoda 
do gry była  idealna, a zawodni-
kom do pełni szczęścia na pewno 
brakowało „kawałka” wody do 
schłodzenia się. 

Wśród czternastu par, które 
rywalizowały systemem „brazy-
lijskim”, grając jednego seta do 
21, tym razem najlepszy okazał 
się doświadczony duet z Głow-
na Marcin Moszczyński i Bartło-
miej Pakowski. Warto dodać, że 
właśnie ta para wygrała Otwar-
te Mistrzostwa Łowicza w ubie-
głym roku. W sobotnich zawo-
dach Moszczyński i Pakowski 
już w pierwszej rundzie trafili na 
zwycięzców z pierwszego tur-
nieju. Po bardzo zaciętym boju 

okazało się że łodzianie Kry-
stian Kaczmarski/Jędrzej Kopka 
przegrali 25:27 i w walce o finał 
musieli mieć długą drogę w me-
czach repasażowych. Tu radzi-
li sobie bardzo dobrze, choć w 
jednym spotkaniu sensacja wi-
siała na włosku. Nasza para Do-
mink Kuś i Cezary Dołowiec już 
prowadziła 18:17, jednak w koń-
cówce łodzianie okazali się lep-
si i wygrali 21:19. W finale była 
szansa na rewanż, ale znów górą 
okazała się dwójka z Głowna – 
Moszczyński/Pakowski, wygry-
wając 23:21. W imprezie tej po-
jawiła się doświadczona łowicka 
para Michał Kośmider/Kamil 
Górski i radziła sobie rewelacyj-
nie. Bez porażki dotarła do pół-
finału, jednak  z powodu kontuzji 
w nim nie zagrała. W tej sytuacji 
para Jakub Zagórowicz i Domi-
nik Pacler zajęła 3. miejsce i zdo-
była brązowe medale.  

Na zakończeni turnieju zawod-
nicy z pierwszych trzech miejsc 
otrzymali  tradycyjnie pamiątko-
we medale, które wręczał główny 
sędzia i organizator zmagań na 
plaży Dominik Kuś. 

Ostatni turniej eliminacyjny 
odbędzie  się w sobotę 17 sierp-
nia 2013 roku o godz. 9.00. Tur-
niej finałowy zaplanowano na 
sobotę 24 sierpnia 2013 roku. 
Zgłoszenia uczestnictwa w OMŁ 
uczestnicy mogą dokonać po-
przez zakładkę „wydarzenia” na 
stronie www.facebook.com/lo-

wicz.beachvolley. Kontakt z sę-
dzią:  e-mail: kusiu12@wp.pl zł

WYNIKI 2. TURNIEJU: 
 Runda I: Jakub Kosielski (Głow-
no)/Piotr Kosielski (Głowno) – Domi-
nik Kuś (Łowicz)/Cezary Dołowiec 
(Dobrów) 21:9, Marcin Moszczyń-
ski (Głowno)/Bartłomiej Pakowski 
(Głowno) – Krystian Kaczmarski 
(Łódź)/Jędrzej Kopka (Łódź) 27:25, 
Jakub Zagórowicz (Łowicz)/Do-
minik Pacler (Nieborów) – wolny 
los, Mateusz Mańkowski (Bytom)/
Wiktor Lepieszka (Sromów) – Ma-

teusz Bednarek (Głowno)/Jakub 
Urbanik (Głowno) 12:21, Damian 
Janicki (Głowno)/Jarosław Alagier-
ski (Głowno) – Kamil Górski (Ło-
wicz)/Michał Kośmider (Goleńsko) 
16:21, Adam Pietrzak (Łowicz)/
Damian Gawrych (Głowno) – wolny 
los, Piotr Kukieła (Głowno)/Bartosz 
Cierbikowski (Głowno) – Adam Paw-
likowski (Łowicz)/Maciej Morawski 
(Skierniewice) 21:13, Rafał Mroziak 
(Żychlin)/Damian Pasikowski (Ży-
chlin) – Mariusz Misiura (Łowicz)/
Tomasz Gałązka (Głowno) 21:17. 
 Runda II: Kosielski/Kosielski – 

Moszczyński/Pakowski 20:22, Zagó-
rowicz/Pacler – Bednarek/Urbanik 
19:21, Górski/Kośmider – Pietrzak/
Gawrych – 21:19, Kukieła/Cierbikow-
ski – Mroziak/Pasikowski 15:21. 
 Runda III: Moszczyński/Pakowski – 
Bednarek/Urbanik 21:18, Górski/Ko-
śmider – Mroziak/Pasikowski 22-20.
 Mecze repasażowe – I runda: 
Misiura/Gałązka – Pawlikowski/
Morawski – 21:9, Janicki/Alagierski 
– wolny los, Mańkowski/Lepieszka 
– wolny los, Kaczmarski/Kopka – 
Kuś/Dołowiec 21:19. 
 Mecze repasażowe – II runda: 
Misiura/Gałązka – Zagórowicz/Pac-
ler 6:21 (krecz), Janicki/Alagierski 
– Kosielski/Kosielski 7-21, Mańkow-
ski/Lepieszka – Kukieła/Cierbikow-
ski 14:21, Kaczmarski/Kopka – Pie-
trzak/Gawrych 21:12. 
 Mecze repasażowe – III runda: 
Zagórowicz/Pacler – Kosielski/Ko-
sielski 22:20, Kukieła/Cierbikowski 
– Kaczmarski/Kopka 14:21. 
 Mecze repasażowe – IV runda: 
Mroziak/Pasikowski – Zagórowicz/
Pacler 15:21, Bednarek/Urbanik – 
Kaczmarski/Kopka 14:21. 
 Mecze półfinałowe: Moszczyń-
ski/Pakowski – Zagórowicz/Pacler 
21:15, Górski/Kośmider – Kaczmar-
ski/Kopka 0-21 (krecz). 
 Mecz o 3. miejsce: Zagórowicz/
Pacler – bez gry.  Mecz o 1. miej-
sce: Moszczyński/Pakowski – Kacz-
marski/Kopka 23:21.

Klasyfikacja generalna po 2. tur-
nieju OMŁ: 1. Krystian Kaczmarski 

(Łódź), Jędrzej Kopka (Łódź) – po 
286 pkt., 3. Rafał Mroziak (Żychlin) – 
212 pkt., 4. Adam Pietrzak (Łowicz) 
– 200 pkt., 5. Mateusz Bednarek 
(Głowno), Jakub Urbanik (Głowno) 
po – 180 pkt., 7. Jakub Zagórowicz 
(Łowicz), Dominik Pacler (Nieborów) 
– po 176 pkt., 9. Mariusz Misiura 
(Łowicz), Tomasz Gałązka (Głowno) 
– po 168 pkt., 11. Bartosz Kukieła 
(Głowno), Bartosz Clerbikowski 
(Głowno) – po 166 pkt., 13. Jakub 
Kosielski (Głowno), Piotr Kosielski 
(Głowno) – po 150 pkt., 15. Dawid 
Pawlak (Łowicz) – 144 pkt., 16. Mar-
cin Moszczyński (Głowno) i Bartło-
miej Pakowski (Glowno) – po 140 
pkt., 18. Damian Janicki (Głowno), 
Jarosław Alagierski (Głowno) – po 
136 pkt., 20. Filip Filiński (Żychlin) – 
128 pkt., 21. Dominik Kuś (Łowicz), 
Cezary Dołowiec (Dobrów), Adam 
Pawlikowski (Łowicz) – po 106 pkt., 
24. Mateusz Mańkowski (Bytom), 
Wiktor Lepieszka (Sromów) – po 
104 pkt., 26. Michał Kośmider (Go-
leńsko), Kamil Górski (Łowicz) – po 
98 pkt., 28. Damian Pasikowski 
(Żychlin) – 84 pkt., 29. Wojciech Le-
wandowski (Wola Gosławska), Piotr 
Lewandowski (Wola Gosławska), 
Damian Wiechno (Sobota) – po 64 
pkt., 32. Damian Gawrych (Głowno) 
– 56 pkt., 33. Kacper Dur (Łowicz), 
Michał Gudaj (Łowicz), Paweł Ga-
winek (Łowicz), Michał Michalak 
(Skierniewice), Łukasz Świątkowski 
(Bąków), Adam Zieliński (Sobota) 
– po 48 pkt., 39. Maciej Morawski 
(Skierniewice) – 42 pkt. 

Piłka siatkowa | OLSA „Korabka 2013”

Mistrz leży Na Wschód od Pekinu
Wielkimi krokami zbliża się 

do końca II edycja Orlikowej Ligi 
Siatkówki Amatorskiej „Korab-
ka 2013”. Do zakończenia run-
dy rewanżowej pozostały do już 
tylko dwa mecze, ale mistrz już 
jest znany. Po rozegraniu swoich 
ośmiu spotkań najlepiej poradziła 
sobie w tegorocznej rywaliza-
cji ekipa Na wschód od Pekinu. 
W ostatniej kolejce w piątkowy 
wieczór (2 sierpnia) zespół Ja-
kuba Zagórowicza, po zaciętym 
i wyrównanym spotkaniu po-
konał Asika Domaniewice 3:2  
i zapewnił sobie mistrzowski ty-
tuł.  Z drugiego miejsca może już 
cieszyć się drużyna Terminato-

rów, która jednak przed zawoda-
mi uważana była za faworytów. 
Ostatnie mecze Terminatorzy 
grali bez swoich głównych ataku-
jących (Robert Kowalski i Brian 
Malangiewicz) i to odbijało się 
na wynikach. W najważniejszym 
meczu Terminatorzy przegrali  
z ekipą Na Wschód od Pekinu,  
a w ostatniej kolejce męczyły się 
męsko-damskim teamem AKS 
Skok na Sok Skierniewice, wy-
grywając dopiero w tie-breaku.  

Cenne zwycięstwo na koniec 
rozgrywek odniósł Asik Doma-
niewice, który w zaległym meczu 
z 1. kolejki rundy rewanżowej po-
konał 3:2 AKS M&M’s Skiernie-

wice 3:2. W ostatnich dwóch me-
czach ekipy z miejsc 3-5 walczyć 
będą o podium, a warto dodać, że 
każda z nich ma jeszcze szanse 
na brązowe medale.   �  zł

 Zaległy mecz z 1. kolejki run-
dy rewanżowej OLSA: 
ASIK Domaniewice – AKS 
M&M’s Skierniewice 3:2 (23:25, 
21:25, 25:21, 25:15, 15:11)
Asik: Agata Witkowska, Wiktoria 
Domińczak, Magda Zawadzka, Do-
minika Chądzyńska, Piotr Kosiel-
ski, Jakub Urbanik, Damian Janicki 
i Jarosław Alagierski. 
M&M’s: Paweł Gawinek, Damian 
Lisiewski, Adam Pawlikowski, Piotr 

Lewandowski, Karol Głowacki, Ka-
rol Rybus, Adrian Ignaczak. 

4. kolejka rundy rewanżowej: 
 Na wschód od Pekinu – ASIK 
Domaniewice 3:2 (18:25, 25:19, 
25:18, 23:25, 15:10)
NwoP: Jakub Zagórowicz, Piotr 
Zagórowicz, Piotr Rześny, Piotr 
Podsędek, . Karol Bury, Mateusz 
Kwasek, Bartłomiej Pawełkowicz, 
Łukasz Kosiorek i Łukasz Wójcik. 
Asik: Agata Witkowska, Wiktoria 
Domińczak, Magda Zawadzka, Do-
minika Chądzyńska, Piotr Kosiel-
ski, Jakub Urbanik, Damian Janicki 
i Jarosław Alagierski. 

 Terminatory – AKS Skok na 
Sok Skierniewice 3:2 (25:17, 
25:21, 22:25, 26:28, 15:13)
Terminatory: Adam Pietrzak, Ma-
riusz Misiura, Adam Zrazek, Paweł 

Tomczak, Artur Bryk i Piotr Kukieła. 
SnS: Klaudia Sala, Aleksandra 
Chmiel, Marta Krakowska, Mate-
usz Meszka, Maciej Ziembiński i 
Dorian Majka.

1. Na wschód od Pekinu 	 8	 19	 22:10

2. Terminatory Łowicz	 7	 14	 19:11

3. AKS SnS Skierniewice	 7	   8	 12:17

4. AKS M&M’s Skierniewice	 7	   7	 11:17

5. Asik Domaniewice	 7	   6	 10:19

Para Dominik Kuś i Cezary Dołowiec mieli szansę na pokonanie 
łódzkiego duetu.
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Ekipa Na Wschód od Pekinu (po prawej stronie siatki) wygrała II edycję 
Orlikowej Ligi Siatkówki Amatorskiej. 
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PROGNOZA POGODY DLA REJONU ŁOWICZA | 8.08.2013 – 14.08.2013

SYTUACJA SYNOPTYCZNA: 
Pogodę kształtować będzie obszar obniżonego 
ciśnienia. Napływa bardzo ciepła masa powietrza.

Czwartek – Piątek:
Słonecznie, bezchmurnie, okresami zachmurzenie małe 
oraz upalnie, w piątek późnym popołudniem miejscami 
możliwe burze. Widzialność dobra. Wiatr południowo-
wschodni, słaby, okresami do umiarkowanego, 3-6 m/s.
Temp. max w dzień: + 34 st. C do + 28 st. C.
Temp. min w nocy: + 20 st. C do + 18 st. C.

Sobota – Niedziela:
Zachmurzenie umiarkowane do dużego, w sobotę 
okresami przelotne opady deszczu i burze, w niedzielę 
słonecznie, zachmurzenie małe, bez opadów oraz 
ciepło. Widzialność dobra. Wiatr północno-zachodni, 
słaby, okresami do umiarkowanego, 3-6 m/s.
Temp. max w dzień: + 22 st. C do + 25 st. C w niedzielę.
Temp. min w nocy: + 18 st. C do + 16 st. C.

Poniedziałek – Wtorek – Środa:
Słonecznie, zachmurzenie małe i umiarkowane, lokalnie 
przelotne opady deszczu lub burze, ciepło. 
Widzialność umiarkowana do dobrej, rano zamglenia, 
w opadach umiarkowana i słaba. 
Wiatr zachodni, słaby, okresami do umiarkowanego, 
3-7 m/s, w czasie burz silny.
Temp. max w dzień: + 27 st. C do + 22 st. C.
Temp. min w nocy: + 16 st. C do + 13 st. C.

BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA 
Pogoda niekorzystnie wpływa na nasze samopoczucie. 
Osłabiona sprawność fizyczna i psychofizyczna.

Piłka nożna | Przygotowania do sezonu

Nowy trener Pelikana II
Drugi zespół Pelikana Łowicz, 

który rywalizuje w Skierniewic-
kiej Klasie Okręgowej ma nowe-
go trenera. Został nim Jarosław 
Walczak. Dotychczasowy szko-
leniowiec Dawid Ługowski, któ-
ry prowadził drużynę w minio-
nym sezonie musiał zrezygnować  
z tej funkcji. Ługowski będzie  
w tym sezonie nadal asystentem 
w pierwszym zespole Pelikana 
oraz trenerem w klasie sportowej, 
która powstała w Gimnazjum 
nr 4 w Łowiczu. Klasa ta jest 
ośrodkiem pod opieką Polskiego 
Związku Piłki Nożnej, a koor-
dynatorem całego projektu jest 
trener Artur Balik. W klasie będą 
trenować i uczyć się chłopcy z 
rocznika 2000 z Łowicza i regio-
nu skierniewickiego.  

Jarosław Walczak w przeszło-
ści był związany z „Biało-Zielo-

nymi” najpierw jako zawodnik, 
następnie jako dyrektor klubu.  
W swojej karierze trenerskiej pro-
wadził seniorskie drużyny Lakto-
zy Łyszkowice i GKS-u Bedlno. 
Prowadząc GKS Bedlno w run-
dzie rewanżowej poprzedniego 
sezonu wygrał wszystkie ligowe 
spotkania.

W drużynie rezerw Pelikana w 
zdecydowanej większość treno-
wać będą młodzi wychowanko-
wie klubu urodzeni w roku 1995, 
1996 oraz 1997. Celem drużyny 
jest „ogrywanie” młodych za-
wodników w seniorskich roz-
grywkach. W spotkaniach ligo-
wych zespół będzie wzmacniany 
zawodnikami pierwszej drużyny. 
Drużyna trenuje cztery razy w 
tygodniu, zajęcia odbywają się 
na sztucznej nawierzchni OSiR 
w Łowiczu. 

– Moim zadaniem jest wpro-
wadzenie jak największej liczby 
zawodników do pierwszej dru-
żyny. Zawodnicy jak do tej pory 
bardzo poważnie podchodzą do 
treningów i bardzo się z tego 
cieszę – powiedział nowy trener 
Pelikana II Jarosław Walczak.

Pelikan II rozegrał jak dotąd 
dwa spotkania sparingowe, oba 
zakończyły zwycięskie. Kolej-
nym rywalem Pelikana II bę-
dzie... GKS Bedlno, czyli były 
zespół trenera Walczaka. �zł, divad

 Widok Skierniewice – Pelikan 
II Łowicz 2:3 (0:2); br.: Tomasz 
Cybulski i Daniel Paprocki – Patryk 
Bojańczyk, Artur Golański i Konrad 
Klimczak.
Pelikan II: Perzyna – Domińczak, 
Mycka, Trakul, Kret – Gołuch, Boń-
czak, Golański, Fabijański – Ko-

siorek, Bojańczyk oraz Ruciński, 
Przyżycki, Klimczak, Świdrowski, 
Kaźmierczak i Dąbrowski.

 Pelikan II Łowicz – Laktoza 
Łyszkowice 5:0 (3:0); br.: Konrad 
Klimczak 2, Dominik Kaliński, Ja-
kub Sejdak i Tomasz Dąbrowski. 
Pelikan II: Ruciński – Sejdak, Perzy-
na, Bakalarski, Siejka – Kaźmier-
czak, Klimczak, Dąbrowski, Kret – 
Nasalski, Kaliński oraz Kunikowski, 
Przyżycki, Lachowiczi Koper

Piłka nożna | Martyna Wiankowska powołana do polskiej kadry narodowej U-19.

Jestem szczęśliwa, pomagając narodowej drużynie!
16-letnia zawodniczka Pelikana Łowicz została powołana  
do kadry narodowej Reprezentacji Polski do lat 19.  
W dniach 22-27 lipca przebywała na zgrupowaniu kadry  
w Gutowie Małym. W wywiadzie dla Nowego Łowiczanina 
opowiada o swoich wrażeniach z wyjazdu.

 Nowy Łowiczanin: Marty-
na, jak wrażenia po wyjeździe 
na zgrupowanie?

Martyna Wiankowska: Wra-
żenie oczywiście jak najbardziej 
pozytywne, to dla mnie duże wy-
różnienie, bo w końcu osiągam 
swój cel, spełniam marzenia. 
Piłka jest tym, co kocham robić 
w życiu i jestem szczęśliwa móc 
w nią grać i pomagać drużynie 
narodowej.

 Jak wyglądał przeciętny 
dzień na zgrupowaniu?

Dosyć intensywnie. Dwa 
razy dziennie mieliśmy trenin-
gi. Dwukrotnie mieliśmy także 
okazję sprawdzić się w meczach 
sparingowych z drużyną seniorek 
i  juniorów z Bełchatowa. 

A jak atmosfera w kadrze? 
Czysto koleżeńska, czy dało się 
wyczuć nutkę rywalizacji?

Muszę przyznać, że jestem 
bardzo mile zaskoczona atmos-
ferą panującą wśród dziewczyn. 
Oczywiście podczas treningów 
dało się wyczuć rywalizację, ale 
to zrozumiałe, bo każda z nas 
chciała pokazać się z jak najlep-
szej strony. Jednak w wolnych 
chwilach, poza boiskiem, gdy 
emocje opadły, był czas na chwi-
lę relaksu i rozmowy.  Wszystkie 
dziewczyny okazały się być bar-
dzo sympatyczne, a bardziej do-
świadczone koleżanki służyły 
wsparciem i dobrymi radami.

 Już we wrześniu będzie-
cie walczyć w turnieju elimi-

nacyjnym do Młodzieżowych 
Mistrzostw Europy 2014. Jak 
wyglądają przygotowania?

Między 6 a 11 sierpnia ro-
zegramy dwumecz z Węgrami  
w Bielsku-Białej, który będzie 
swego rodzaju testem przed 
wrześniowym turniejem elimi-
nacyjnym pierwszej rundy eli-
minacji do ME. Trener powołał 
18-osobową kadrę, która ma dużą 
szansę zagrać także w Słowenii, 
ale ostateczne powołania pozna-
my oczywiście we wrześniu.

 Jakie są Wasze oczekiwa-
nia wobec dwumeczu z Węgra-
mi?

Nastawienie całego zespo-
łu przed meczem jest jak naj-
bardziej pozytywne. Jeśli widzę 
optymistyczne podejście u więk-
szości zawodniczek, to wiem, że 
udzieli się ono również reszcie. 
Oczywiście chciałybyśmy ograć 
Węgierki, bo za każdym razem 
wychodzimy na boisko, żeby dać 
z siebie wszystko, wierząc że to 

wystarczy by odnieść zwycię-
stwo. Jednak czasami pewnych 
rzeczy nie da się przewidzieć. 
Mecz z Reprezentacją Węgier 
będzie pierwszym meczem,  
w którym będę miała szansę za-
grać z orzełkiem na piersi. Ni-
gdy wcześniej nie miałam okazji 
oglądać naszych przeciwniczek 
w akcji, więc trudno jest mi ty-
pować wyniki tego dwumeczu. 
Mogę jedynie zapewnić, że je-
śli dostanę szansę gry, to zrobię 
wszystko, by pomóc drużynie.

Doszły nas niepokojące wie-
ści o Twojej kontuzji uda...

Niestety tak, kontuzji nabawi-
łam się w czwartek po treningu. 
Jeszcze nie wiadomo, czy jest to 
coś poważnego, wszystko okaże 
się, kiedy poznamy wyniki ba-
dań. Mam nadzieję, że to nie bę-
dzie nic poważnego. 

 Również mamy taką na-
dzieję i życzymy sukcesów 
w kadrze!

Jarosław Walczak (z lewej) 
poprowadzi w najbliższym sezonie 
drugą drużynę Pelikana.

Piłka nożna | Biało-zieloni o meczu

Transfery 
zapunktowały

Imponujące zwycięstwo Peli-
kana Łowicz w meczu z Concor-
dią Elbląg było w dużej mierze 
udziałem piłkarzy sprowadzo-
nych latem na Starzyńskiego. 
Pierwszego gola zdobył będący 
przez ostatnie pół roku bez klu-
bu Adrian Świątek. Dwa trafie-
nia dołożył sprowadzony z Po-
goni Siedlce Paschal Ekwueme. 
Ostatnie trafienie było dziełem 
grającego już czwarty sezon  
w biało-zielonych barwach Ma-
riusza Soleckiego.

Ekwueme powalczy 
o króla strzelców?
Po dwóch kolejkach liderem 

klasyfikacji najskuteczniejszych 
strzelców w grupie wschodniej 
II ligi jest grający w Pelikanie 
Nigeryjczyk – Paschal Ekwu-
eme. Zawodnik ten w niedzie-
lę strzelił dwa gole chociaż spę-
dził na boisku tylko 56 minut. 
– Ekwueme w ostatnim meczu 
dostał po nogach. Grał z ura-
zem. To nie jest takie coś żeby 
mu przeszkodzić w graniu, ale 
skoro mieliśmy okazję to chcie-
liśmy go oszczędzić żeby mu się 
nie pogłębiło – wyjaśnił wcze-
sną zmianę zawodnika trener 
Grzegorz Wesołowski. 

Sam zawodnik nie zachwyca 
się swoim dobrym dorobkiem 
strzeleckim. – Strzeliłem dwie 
bramki, ale najważniejszy jest 
dla mnie zespół. Przyszedłem do 
Pelikana nie dla siebie, ale dla 
drużyny. Jestem szczęśliwy, gdy 
wygrywamy. Oczywiście gdy 
strzelam bramki to też jest do-
brze, bo to buduje moją pewność 
siebie, ale na pierwszym miej-
scu zawsze jest klub – powie-
dział szczerze.

W poprzednim sezonie dla 
Pogoni Siedlce Ekwueme zdo-
był sześć bramek. Oznacza to, że 
połowę tego dorobku zawodnik 
ma już po dwóch meczach ligo-
wych w barwach Ptaków. – Nie 
strzeliłem w Pogoni tylu bra-
mek ile chciałem. W Łowiczu 
jest lepszy zespół i to może mi 
pomóc. Gdy drużyna jest silna  
i gra dobrze to wtedy jest łatwiej 
napastnikowi. Mam więcej oka-
zji do strzelania bramek. Pogoń 
Siedlce nie była takim klubem. 
Nie miałem zbyt wielu szans. 
W Pelikanie drużyna jest silniej-
sza i wierzę, że tutaj będę mógł 
strzelać bramki – przyznał.

– Wybrałem Pelikana ponie-
waż oni wybrali mnie. Jeżeli 
drużyna chce Ciebie i Ty chcesz 
w niej grać to wszystko jest do-
brze. Odkąd przyszedłem jestem 
tu bardzo szczęśliwy. Dobrze się 
tutaj czuję. Zawodnicy są bardzo 
przyjacielscy. Cały czas żartuje-
my w szatni. W szczególności 
Maciek i Broda. Uwielbiam ich. 
Czuję się tutaj już jak w rodzi-
nie – opisał swój dotychczasowy 
pobyt w Łowiczu były piłkarz 
między innymi czeskiej Sigmy 
Ołomuniec.

Czy zdaniem napastnika Pe-
likan ma szansę na awans w 
tym sezonie? – Uważam, w po-
równaniu z innymi zespołami,  
w których grałem, że Pelikan jest 
od nich silniejszy. Mamy szansę 
awansować z tym składem. Ale 
to nie liczy się matematyka. Nie 
liczy się to co widzisz w gaze-
tach czy telewizji. Najważniej-
sze jest to co możesz zrobić na 
boisku. Musimy ciężko praco-
wać. Nie można nic osiągnąć 

bez ciężkiej pracy. Trener w Ło-
wiczu wie czego chce i wie o co 
grać. Drużyna już była tutaj zbu-
dowana nim przyszedłem. Mam 
nadzieję, że uda nam się tutaj 
osiągnąć sukces – nie ukrywał 
Ekwueme.

Łezka w oku się 
zakręciła
Przed meczem z Concor-

dią odbyła się mała uroczy-
stość. Wyróżniono Mariusza 
Soleckiego, który został uznany  
w poprzednim sezonie najlep-
szym piłkarzem w wojewódz-
twie łódzkim w rozgrywkach na 
szczeblu centralnym. W poko-
nanym polu łowiczanin zostawił 
chociażby piłkarzy ekstraklaso-
wego Widzewa Łódź. 

„Soleś” w poprzednich roz-
grywkach zagrał w 32 meczach 
drugiej ligi i trzech Pucharu Pol-
ski. W wyjściowym składzie 
wystąpił ogółem 33 razy, 23  
z tych meczów rozegrał w peł-
nym wymiarze czasowym. Ogó-
łem spędził na murawie 2802 
minut. Dla biało-zielonych strze-
lił 9 bramek. Trzykrotnie wpisy-
wał się do protokołu po otrzyma-
niu żółtej kartki.

Innym piłkarzem, który w nie-
dzielę został wyróżniony był Ro-
bert Łakomy. Niespełna 31-letni 
pomocnik, który w ostatnich la-
tach był filarem łowickiej ekipy 
po poprzednim sezonie postano-
wił zakończył piłkarską karierę. 
W Pelikanie grał rundy wiosen-
nej sezonu 2010/2011. Przez 2,5 
roku zagrał łącznie w 82 me-
czach. Zdobył w nich razem 8 
bramek. Za wszystkie sezony 
spędzone w Łowiczu należą się 
wychowankowi WKSu Wieluń 
ogromne podziękowania.

Powtórzyć wynik 
z zeszłego sezonu
W poprzednim sezonie Peli-

kan Łowicz pokonał w Prusz-
kowie tamtejszy Znicz 3:1. Te-
raz zespoły te zmierzą się już w 
3. serii gier. Spotkanie odbędzie 
się w Pruszkowie, a zostanie ro-
zegrane już w piątek o godzinie 
19:30.

– Wydaje mi się, że Znicz jest 
silniejszy niż w poprzednim se-
zonie. Widać to było po spo-
sobie grania w meczu ze Sta-
lą Mielec. Grali szybką, twardą 
piłkę. Mają bardzo szybkich za-
wodników z przodu i na to mu-
simy uważać. Dobrze wykonu-
ją również stałe fragmenty gry 
– scharakteryzował pokrótce ry-
wala trener Wesołowski.

Mateusz Lis

Mariusz Solecki – najlepszy 
piłkarz poprzedniego sezonu.
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Piłka Nożna | Zduńska Amatorska Liga Piłkarskich Szóstek Seniorów

EKO-PLAST Łowicz zwycięzcą ligi zduńskiej
Dobiegły końca rozgrywki 

Zduńskiej Amatorskiej I Ligi 
Piłkarskich Szóstek Seniorów. 

W meczu na szczycie to ekipa 
EKO-PLAST Łowicz wygrała  
i wywalczyła mistrzowski tytuł. 
W lidze poniosła tylko jedną 
porażkę z mistrzem z zeszłego 
roku drużyną Paździoch Team 
Wejsce, która to zajęła drugie 
miejsce w tym roku i zosta-
ła wybrana drużyną Fair-Play  

I ligi. Trzecie miejsce wywal-
czył zespół Fachowiec Łowicz, 
który debiutował w I lidze. 

Królem strzelców został Ma-
riusz Trakul 25 (Paździoch 
Team Wejsce), najlepszym za-
wodnikiem ligi Sebastian Su-
miński (Paździoch Team Wej-
sce), najlepszym bramkarzem 
został Łukasz Koza (Facho-
wiec Łowicz). W zwycięskiej 
drużynie EKO-PLAST Łowicz 

zagrali: Jędrzejewski Mariusz, 
Plichta Przemysław, Grze-
gory Przemysław, Grochole-
wicz Marcin, Gajda Tomasz,  
Tkacz Bartłomiej, Skoneczny 
Bartłomiej, Jarosz Ariel, Soł-
tysiak Sebastian, Kuciński Ra-
dosław, Plichta Michał, Małek 
Daniel.	�  mr 

1. EKO-PLAST Łowicz	 10	 27	 62:20

2. Paździoch Team Wejsce	 10	 24	 62:30

3. Fachowiec Łowicz	 10	 19	 40:30 

4. MC Zduny	 10	 12	 30:45 

5. Złakovia Złaków Kościelny	10	 7	 25:49 

6. BS SKŁAD Żychlin	 10	 0	 10:55

X kolejka
 Złakovia Złaków Kościelny – 
Fachowiec Łowicz 1:5 (0:3)
 BS SKŁAD Żychlin – MC Zduny 
0:5 walkower
 EKO-PLAST Łowicz – Paź-
dzioch Team Wejsce 6:4 (1:2)

Piłka Nożna | Mistrzostwa LZS

Puchar dla Bzury Młogoszyn
W niedzielę 4 sierpnia na bo-

isku Orlik w Ostrowach odbyły 
się Mistrzostwa LZS o puchar 
Starosty Powiatu Kutnowskie-
go. W zawodach wzięło udział 
siedem drużyn piłkarskich, któ-
re zostały podzielone na dwie 
grupy. 

Grupa A: FC Wieszczyce, Klono-
wiec, Olimpia Oporów, Ostrovia 
Ostrowy. 
Grupa B: Bzura Młogoszyn, GKS 

Bedlno, Ostrowia II Ostrowy. 

Piłkarze Bzury Młogoszyn 
pokonali w meczu finałowym 
gospodarzy zawodów – drużynę 
Ostrovia Ostrowy wynikiem 3:0. 
Drużyna GKS Bedlno pokonała 
w meczu o III miejsce Olimpię 
Oporów. 	�  mr

1. Bzura Młogoszyn

2. Ostrovia Ostrowy

3. GKS Bedlno

Piłka nożna | Żychlińska Orlikowa Liga Piłki Nożnej

Półmetek ligi za nami
– BS Skład na czele tabeli 
Za nami już czwarta 
kolejka Żychlińskiej 
Orlikowej Ligi Piłki 
Nożnej, która odbyła 
się 2 sierpnia. 
 Różowe Tygryski – Gradobicie 
Skrzeszewy 5:0 (walkower)

W pierwszym mecz czwartej 
kolejki został przyznany walko-
wer dla zespołu Różowe Tygry-
ski. Zawodnicy z drużyny Gra-
dobicie Skrzeszewy nie stawili 
się na meczu o wyznaczonym 
czasie, po odczekaniu 15 minut 
sędzia odgwizdał walkowera. 
Drużyna Różowych Tygrysków 
zainkasowała łatwe 3 punkty. 

 Smoke Story Group – Jurny 
Buhaj 0:15 (0:5)

Drugim spotkaniem piąt-
kowego popołudnia był mecz 
Smoke Story Group kontra 
Jurny Buhaj. Drużyna Smoke 
Story Group nie była w stanie 
nawiązać równorzędnej walki. 
Jurny Buhaj wykorzystywał 
każdy błąd przeciwnika, przez 

co w ciągu 20 minut wypraco-
wali pięciobramkowe prowa-
dzenie. Po przerwie obraz gry 
niedużo się zmienił. Smoke 

Story Group nadal popełniali 
dużo błędów, ich podania zbyt 
często zostawały przechwyty-
wane. Jurny Buhaj dalej grał 

skutecznie w ataku, wygrywa-
jąc spotkanie 15:0. 

Bramki dla Jurnego Buha-
ja strzelili: Szczygielski Ł. (5), 

Witczak A. (3), Biesiekierski M. 
(3), Okupski D. (3), Gałązka K. 

 Gladiatorzy z Miasta Noży – 
Dziewięciu z Drągiem Za Pocią-
giem 14:2 (4:0)

W przedostatnim piątkowym 
meczu Gladiatorzy rozprawi-
li się z drużyną Dziewięciu  
z Drągiem Za Pociągiem. Dru-
żyna szarych rozpoczęła dzieło 
zniszczenia od drugiej minu-
ty, strzelając cztery bramki do 
przerwy. W drugiej części gry 
Gladiatorzy zdobywają kolejne 
bramki. Dziewięciu z Drągiem 
Za Pociągiem tylko dwa razy 
umieścili piłkę w siatce. Sędzia 
zakończył spotkanie wynikiem 
14:2 dla Gladiatorów. 

Bramki dla zespołu Gladia-
torzy z Miasta Noży zdobyli: 
Bieńkowski J. (4), Wróblewski 
K. (3), Jaźwiński J. (2), Petera 
M. (2), Piotrowicz A. (2), Trza-
skowski A. 

Dwie bramki dla zespołu 
Dziewięciu z Drągiem Za Pocią-
giem strzelił Adamiak O. (2) 

 Delta Śleszyn – BS Skład 2:9 
(1:5)

Ostatnim meczem czwartej 
kolejki orlikowej ligi było spo-
tkanie pomiędzy Deltą Śleszyn 
a BS Składem. Pierwsze minuty 
meczu były udane dla drużyny 
BS Skład, która szybko objęła 
prowadzenie. Drużynie Del-
ty Śleszyn w trzeciej minucie 
gry udało się doprowadzić do 
remisu. Od tej pory BS Skład 

prowadził grę na boisku pod 
własne dyktando. Delta Śleszyn 
próbowała nawiązać walkę, ale  
w szybkim czasie została skar-
cona kolejnymi udanymi ata-
kami w wykonaniu rywala. 
Wynik do przerwy to 5:1 dla 
BS Skład. W drugiej połowie 
drużyna niebieskich jeszcze bar-
dziej powiększyła swoją prze-
wagę, strzelając kolejne bramki.  
W końcówce Delcie udało się 
strzelić drugą bramkę. Ostatecz-
nie spotkanie zakończyło się wy-
graną BS Skład wynikiem 9:2. 

Bramki dla drużyny BS Skład 
zdobyli: Szczepaniak D. (4), Lis 
D., Lachowicz D., Pietrzak S., Ję-
drzejczak D., Urbański J. Bramki 
dla Delty Śleszyn zdobyli: Gło-
gowski M., Szcześniak D. � mr

1. BS Skład	 4	 12	 36:6

2. Różowe Tygryski	 4	 12	 23:3

3. Jurny Buhaj	 4	 9	 44:11

4. Gladiatorzy z Miasta Noży	 4	 9	 44:11

5. Delta Śleszyn	 4	 3	 13:20

6. Smoke Story Group	 4	 3	 14:37

7. Gradobicie Skrzeszewy	 4	 0	 8:30

8. Dziewięciu z Drągiem...	 4	 0	 7:5 

Spotkania następnej – piątej 
kolejki Orlikowej Ligi, w piątek 
9 sierpnia: 
 godz. 16.30 BS Skład – Dziewię-
ciu z Drągiem Za Pociągiem
 godz. 17.20 Gradobicie Skrzesze-
wy – Jurny Buhaj
 godz. 18.10 Różowe Tygryski – 
Gladiatorzy z Miasta Noży
 godz. 19.00 Delta Śleszyn – Smo-
ke Story Group

Mecz czwartej kolejki Żychlińskiej Orlikowej Ligi Piłki Nożnej pomiędzy drużyną Jurny Buhaj a Smoke Story 
Group, w którym Jurni rozgromili przeciwnika 15:0. 

Drużyna BS Skład Żychlin nie dała szans rywalowi drużynie Delta Śleszyn w piątkowym meczu, 
wygrywając mecz 9:2. 

Spotkanie Gladiatorzy z Miasta Noży kontra Dziewięciu z Drągiem Za Pociągiem, zakończone wygraną 
Gladiatorów 14:2. Przy piłce M. Tomaszewski (Dziewięciu z Drągiem Za Pociągiem). 
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Rafał Mroziak trzeci
w turnieju eliminacyjnym 
OMŁ w plażówce. str. 37

Piłka siatkowa plażowa | Viii turniej Siatkówki Plażowej Mateuszew ’13

Mateuszew i Mirosławice gościły 
zawodników siatkówki plażowej 
W niedzielę 4 sierpnia odbył się 
VIII Turniej Siatkówki Plażowej Mateuszew ’13, 
przeprowadzony został na dwóch boiskach: 
w Mateuszewie (kobiety) oraz w położonych 
około 1 km dalej Mirosławicach (mężczyźni).

Rozgrywki przeprowadzone 
były zgodnie z obowiązującymi 
przepisami PZPSP, w katego-
riach open. Turniej miał na celu 
popularyzację sportu w środo-
wisku wiejskim, grę fair-play, 
a dopiero na drugim miejscu 
samą rywalizację. 

Sierpniowa pogoda dopisała, 
zatem początek turnieju obył 
się od godz. 8.30 – tak, jak to 
było planowane, zaś trwał do 
godz. 20.00. Wzięło w nim 
udział 7 zespołów kobiecych 
oraz 12 zespołów męskich. 

Zawodnicy, którzy zgłosi-
li się do turnieju przyjechali 
z: Łowicza, Kutna, Soboty, 
Żychlina, Parzęczewa, Bedlna, 
Mirosławic oraz Mateuszewa. 
Mecze zgromadziły nieliczną, 
ale zaangażowaną w sporto-
wym kibicowaniu widownię, 
sympatyków piłki plażowej. 

Duety siatkarskie – zarówno 
kobiet, jak i mężczyzn – zapre-
zentowały grę na wysokim po-
ziomie, przedstawiając ciekawe 
widowisko sportowe. Mecze 
stały na wysokim poziomie, 
a ich ostateczne wyniki 
były rozstrzygane w tie-bre-
akach. 

Ekipy rozgrywały swoje me-
cze do dwóch wygranych setów, 
do 15 pkt., systemem brazylij-
skim (nazywany jest również 
„systemem do dwóch przegra-
nych” – dana drużyna odpada 
dopiero po przegraniu dwóch 
meczów). 

Puchary zostały przyzna-
ne za zajęcie I, II i III miejsca 
w obu kategoriach: open kobiet 
i open mężczyzn. Zawodnicz-
ki i zawodnicy turnieju, którzy 
zajęli pierwsze trzy miejsca 
zostali obdarowani również na-

grodami w postaci sportowych 
niespodzianek.

Finalistkami rozgrywek pla-
żówki kobiet zostały: Marta 
Domańska i Iga Chodorowska 
z Kutna, te zawodniczki otrzy-
mały również jako drużyna tytuł 
MVP turnieju kobiet. 

W kategorii open mężczyzn 
najlepsi siatkarze, którzy stanę-
li na najwyższym podium to: 
Michał Główczyński i Damian 
Rybak. Zawodnik Michał Głów-
czyński został mianowany MVP 
turnieju meżczyzn. 

Mecze sędziowali: Wiesław 
Filipowski, Kamil Jaros (sędzio-
wie turnieju mężczyzn) oraz 
Marcin Topolski (sędzia turnieju 
kobiet). Sędzią stolikowym była 
Aleksandra Domżał.   mr

Drużyny turnieju open kobiet:
1. Marta Domańska, iga chodo-
rowska; 2. Judyta Dyczko, Paulina 
ślepecka; 3. Joanna lach, Natalia 
Słowińska; 4. Kasandra chodorow-
ska, Agnieszka chodorowska; 5. Ju-
styna Paciorkowska, Oliwia Kubiak; 

6. Aneta Dobińska, Agata zielińska; 
7. Jolanta Kapes, elżbieta Dobińska.

Mecz o iii Miejsce kobiet: 
 aneta Dobińska, agata Zieliń-
ska (Żychlin) – kasandra Chodo-
rowska, agnieszka Chodorowska 
(kutno) 2:1

Finał kobiet: 
 Marta Domańska, Iga Chodo-
rowska (kutno) – Justyna Pacior-
kowska, Oliwia kubiak (Żychlin) 
2:0
 
klasyfi kacja kobiet:
1. Marta Domańska, iga chodorow-

ska (Kutno); 2. Justyna Paciorkow-
ska, Oliwia Kubiak (żychlin); 3. Aneta 
Dobińska, Agata zielińska (żychlin)

Drużyny turnieju open mężczyzn:
1. Michał Główczyński, Damian 
rybak; 2. Damian Pasikowski, 
Dariusz Szcześniak; 3. Artur 
Jaskulski, Marek włodarczyk; 
4. Dominik Pacler, łukasz wagner; 
5. Kamil Jaros, Paweł Sokołowicz; 
6. tomasz Kubiak, Mariusz tom-
czak; 7. Damian Grzegorzewski, to-
masz Grzegorzewski; 8. wojciech 
włodarczyk, Karol Piotrowski; 
9. wojciech lewandowski, Piotr le-
wandowski; 10. cezary Dołowiec, 
Dominik Kuś; 11. Karol czekalski, 
Dawid Pajor; 12. Kacprzak Marcin, 
ciechoński łukasz.

Mecz o iii Miejsce mężczyzn: 
 artur Jaskulski, Marek Włodar-
czyk – Dominik Pacler, Łukasz 
Wagner 2:1

Finał mężczyzn: 
 Michał Główczyński, Damian 
Rybak – Damian Pasikowski, Da-
riusz Szcześniak 2:0

klasyfi kacja mężczyzn:
1. Michał Główczyński, Damian ry-
bak; 2. Damian Pasikowski, Dariusz 
Szcześniak; 3. Artur Jaskulski, Ma-
rek włodarczyk.

Mecz w turnieju kobiet pomiędzy zawodniczkami: Martą Domańską i igą chodorowską a Kasandrą chodorowską i Agnieszką chodorowską. 
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Mecz fi nałowy w turnieju mężczyzn pomiędzy drużyną 
w składzie: Damian Pasikowski i Dariusz Szcześniak a zespołem 
w składzie: Michał Główczyński i Damian rybak. 

Nagrodzone pucharami pierwsze trzy drużyny turnieju kobiet 
Mateuszew'13. Od lewej stoją: Marta Domańska i iga chodorowska 
(i miejsce), Oliwia Kubiak i Justyna Paciorkowska (ii miejsce) 
oraz Agata zielińska i Aneta Dobińska (iii miejsce).

Wręczenie pucharu przez Krzysztofa Kołacha 
wójta Gminy bedlno za zajęcie ii miejsca w turnieju mężczyzn 
Mateuszew'13 dla zespołu: Damian Pasikowski 
i Dariusz Szcześniak. 
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PIąTek, 9 SIeRPNIa
 16.30-19.00 – Boisko „Orlik” 
w Żychlinie; Żychlińska Orli-
kowa liga Piłki Nożnej: godz. 
16.30 BS Skład – Dziewięciu 
z Drągiem Za Pociągiem; 
godz. 17.20 Gradobicie Skrze-
szewy – Jurny Buhaj; godz. 
18.10 Różowe Tygryski – Gla-
diatorzy z Miasta Noży; godz. 
19.00 Delta Śleszyn – Smoke 
Story Group.
 18:00 – boisko Orlik w łowiczu 
ul. Grunwaldzka 9; Orlikowa liga 
Siatkówki Amatorskiej „Korabka 
2013”.
 19:30 – Pruszków ul. boha-
terów warszawy 4; mecz piłki 
nożnej: 3. kolejka ii ligi wschod-
niej znicz Pruszków – Pelikan 
łowicz.

SOBOTa, 10 SIeRPNIa
 16:00 – boisko w bełchowie; 
Puchar wójta Gminy Nieborów, 
mecz piłki nożnej: Pogoń beł-
chów – Orzeł Nieborów. 
 17.30 – Boisko w Pniewie; 
Puchar Polski na szczeblu 
okręgu łódzkiego w sezonie 
2013/2014 (runda przed-
wstępna) Delta Śleszyn – Iskra 
Góra Świętej Małgorzaty.

NIeDZIela, 11 SIeRPNIa: 
 11:00 – boisko w Domaniewi-
cach; mecz piłki nożnej: Vagat 
Domaniewice – Fenix boczki.
 16:00 – boisko w wejscach; 
drugi mecz kontrolny piłki noż-
nej: Korona wejsce – unia iłów.

SOBOTa, 17 SIeRPNIa:
 9.00 – boisko przy ul. brzo-
zowej w łowiczu; turniej elimi-
nacyjny xii edycji Otwartych 
Mistrzostw łowicza w piłce siat-
kowej.

NIeDZIela, 18 SIeRPNIa:
 17.00 – boisko w Nieborowie; 
1. kolejka iV ligi:  Orzeł Nieborów 
– włókniarz zelów.

WTORek, 20 SIeRPNIa:
 10.00 - boisko Orlik ul. boli-
mowska 15/19; turniej Dzikich 
Drużyn w piłce nożnej - Szkoły 
Podstawowe chłopcy i dziew-
częta

CZWaRTek, 22 SIeRPNIa:
 10.00 - boisko Orlik ul. boli-
mowska 15/19; turniej Dzikich 
Drużyn w piłce nożnej Gimna-
zjum chłopcy i dziewczęta
 
SOBOTa, 24 SIeRPNIa:
 9.00 – boisko przy ul. brzozo-
wej w łowiczu; turniej fi nałowy 
xii edycji Otwartych Mistrzostw 
łowicza w siatkówce plażowej.

Półmetek ligi
za nami
– BS Skład na czele. str. 39


